
POGODA
Dziś będzie pogoda częściowo słone­

czna, gorąco i parno. Temperatura naj­
wyższa 95 stopni, w ciągu dnia przelot­
ne burze i deszcze. Wiatr 10 mil na 
godzinę. W nocy ochłodzenie, 65 stopni.

Jutro chłodniej, temperatura 80—85 
stopni.
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Obłędne 
Majaczenia 
Idi Amina

Partii Niezależnej
Burza Zagraża Biurokracji
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Nairobi. (UPI) — Niepoczy­
talny prezydent Ugandy, 
“marszałek polny” Idi Amin 
wygłosił przez radio Ugandy  j- 
skie “expose” polityczne.

W pierwszym rzędzie Amin 
oświadczył, że obecna susza, 
która gnębi Wielką Brytanię, 
jest plagą, przy pomocy któ­
rej Bóg zdecydował ukarać 
ten kraj za jego zbrodnie z 
przeszłości, a następnie we­
zwał sąsiadującą z Ugandą 
Kenię — aby skonfiskowała 
wszelką własność brytyjską 
bez jakiegokolwiek odszkodo­
wania.

“Obecny brak wody w W. 
Brytanii jest karą Bożą, po­
nieważ żołnierze brytyjscy w 
okresie kolonialnym zabili 
wielu Keniańczyków, a Lon­
dyn jest odpowiedzialny za 
stworzenie państwa izrael­
skiego i obecne kłopoty w 
Rodezji i Afryce Południo­
wej”.

Amin nawiązał do czerwco­
wego zamachu, z którego on 
sam wyszedł bez szwanku, ale 
od odłamku w rzuconych gra­
natów zginął jego strażnik 
osobisty.

“Nikt nie jest potężniejszy 
od Boga ... i dlatego nie po­
wiódł się plan zamordowania 
mnie . . . Bóg zawsze mi bło­
gosławi”.

Ugandyjski kacyk obciążył 
odpowiedzialnością za ten za­
mach Kissingera, Afrykę Po­
łudniową, Brytanię i syjoni­
styczny Izrael, a więc tych, 
którzy się go boją, ponieważ 
“nie jest kontrolowany przez 
super-potęgę.

Krwawy Amin zwolnił z 
więzienia siedem osób, oskar­
żonych o udział w ostatnim 
zamachu oraz zapowiedział 
zwolnienie w środę 38-letnie- 
go Brytyjczyka — Grahama 
Clegga, aresztowanego mie­
siąc temu.

Wreszcie Amin zapewnił, 
że Brytyjczycy są mile wi­
dziani w Ugandzie i mogą w 
tym kraju przebywać tak 
długo, jak długo nie zaanga­
żują się w działania wywro­
towe, i powiedział, że mimo 
zerwania przez W. Brytanię 
stosunków dyplomatycznych 
z Ugandą — nie jest wrogo 
nastawiony do rządu brytyj­
skiego.

“Prawie Cud”
Londyn. (UPI) — Po raz 

pierwszy od 38 dni w Londy­
nie spadł deszcz. Na lotnisku 
Heathrow pracownicy i pa­
sażerowie wybiegli z budyn­
ków i z dziecinną niemal ra­
dością wystawiali się na de­
szczowe strugi.

“To był prawie cud. Wszy­
scy patrzyli w niebo” — po­
wiedział jeden z pasażerów. 
Niestety, radość była krótka. 
Po czterech minutach deszcz 
przestał padać i znowu za­
świeciło upalne słońce.

Londyńska kolonia nieorto- 
doksyjnych S i k h ó w, która 
sprowadziła “bardzo świętego 
guru” na czterodniowy “festi­
wal deszczowy”, jest przeko­
nana że deszcz jest jej zasłu­
gą i że będzie padał w ciągu 
tych czterech festiwalowych 
dni.

De Spinola “Groźny”
Moskwa (UPI) — Sowiecka 

“Prawda” orzekła, że były 
prezydent portugalski Anto­
nio de Spinola, który niedaw­
no powrócił do kraju, jest 
“groźnym” dla demokratycz­
nego rządu w Lizbonie, ponie­
waż “jest główną marionetką 
międzynarodowych sił reak­
cyjnych, prowadzących anty- 
portugalską grę”.

Odbywa Się 
w Chicago

Konserwatyści 
Wybiorą 
Kandydatów 
Na Prezydenta 
i Wiceprezydenta
Chicago, 111. (UPI) — Kon­

wencja Amerykańskiej Nie­
zależnej Partii Politycznej 
odbywa się w Chicago w 
hotelu Conrad Hilton, w któ­
rej bierze udział około tysiąc 
delegatów z 40 stanów. Kon­
wencja w trzy dniowych o- 
bradach zamierza wybrać 
swych kandydatów na urząd 
prezydenta i wiceprezyden­
ta Stan. Zjed. do ubiegania 
się w listopadowych wybo­
rach.

Wśród wysuwanych kan­
dydatów na urząd prezyden­
ta, znajdują się — były gu­
bernator stanu Georgia, Les­
ter Maddox, naukowiec z 
Dallas, Texas Robert Morris 
i były kongresman ze stanu 
Louisiana, John Rarick. Par­
tia ta skupiającą konserwa- 
tastów, która powstała przed 
kilku laty za staraniem gu­
bernatora stanu Alabama, 
George Wallace, po usunię-
(dokończenie na str. 11-ej)

Sadat 
Jednomyślnie 

Uczczony
Kair (UPI) Egipski prezy­

dent Anwar Sadat został ucz­
czony w Parlamencie, gdy w 
tajnym głosowaniu jedno­
myślnie zatwierdzono go na 
drugą kadencję prezydencką.

Wśród ogłuszającego aplau­
zu marszałek Parlamentu Sa­
yed Marei ogłosił wynik gło­
sowania i powiedział, że “jest 
on odpowiedzią na wolę naro­
du i symboliczną zapłatą za 
chwalebną służbę prezydenta 
dla narodu”.

Ulicami Kairu maszerowały 
dziesiątki tysięcy ludzi, skan­
dując slogany popierające Sa- 
data i powiewając transparen­
tami. U wejścia do gmachu 
Parlamentu demonstranci zło­
żyli “dokumenty poparcia”, 
z których wiele pisanych było 
krwią.

“Nasze dusze i nasza krew 
dla ciebie, Sadacie” skando­
wali demonstranci. “Chcemy, 
abyś był dożywotnim prezy­
dentem”.

To entuzjastyczne poparcie 
— stwierdził Sayed Marei — 
winno uciszyć tych wszystkich 
Arabów, którzy krytykują Sa- 
daita. Miał on niewątpliwie na 
myśli przede wszystkim li­
bijskiego przywódcę Moam- 
mara Kadafi.

57-letni Anwar Sadat ob­
jął władzę prezydencką w 
1970 roku po śmierci Gamal 
Abdel Nassera. Obecna jego 
kadencja wygasa 15 paździer­
nika.

Agitacja Trwa
Johannesburg (UPI) — Po 

czterech dniach krwawych 
walk pomiędzy członkami 
plemienia Zulu i bojowymi 
nacjonalistami murzyńskimi, 
w osiedlu Soweto zapanował 
względny spokój. W tych 
czterodniowych rozruchach 
zginęło 31 czarnych miesz­
kańców, a setki odniosło 
rany.

Wyjęty spod prąw^t Afry­
kański Kongves Narodowy 
agituje jednak dalej i wzy­
wa uczniów i robotników 
w Unii Poł. Afrykańskiej do 
dalszych strajków i wystą­
pień przeciwko rasistowskiej 
polityce rządu.

Polly Mills 
Wyleczyła Się 

z Nałogu
Little Rock, Ark. (UPI) — 

Żona kongr. Wilbur D. Mills 
(D.-Ark.) w wywiadzie tele­
wizyjnym na programie “Di­
nah Shore” powiedziała, że 
wyleczyła się z nałogu alko­
holizmu w roku 1973. W tym 
też czasie jej mąż kongr. Mills 
stał się alkoholikiem, dopro­
wadzając do głośnego skanda­
lu w październiku, 1974 roku, 
po zatargu z “striptiserką” 
Fannie Foxe i policją wa- 
shingtońską.

Pani Mills podczas wywia­
du powiedziała że wraz z mę­
żem zaczęła na przyjęciach 
■towarzyskich zażywać zbyt 
wiele alkoholu, ale gdy zacho­
rowała poważnie postanowiła 
wyleczyć się z tego nałogu. 
Kongr. Mills także poddał się 
leczeniom, wyzbywając się na­
łogu pijaństwa i teraz oboje 
są bardzo czynnymi członka­
mi “Alcoholics Anonymous”. 
Kongr. Mills który przez dłu­
gie lata był przewodniczą­
cym bardzo wpływowego ko­
mitetu kon. Środków i Spo­
sobów — (Ways and Means) 
Izby Niższej Kongresu, po­
stanowił nie ubiegać się po­
nownie o ten urząd.

Wytropiono 
Zbiegłe Więźniarki
Portland, Oregon. (UPI) — 

Agenci federalni w czwartek 
wieczór aresztowali dwie 
zbiegłe z więzienia federal­
nego w Kalifornii w dn. 14-go 
września kobiety, Susan Mur­
phy i Diane Ellis, odstawiając 
ich spowrotem do więzienia.

Murphy, lat 33, przyjaciół­
ka członkiń rodziny Manso- 
na, Lynette Fromme i Sandra 
Good, wraz z Ellis, napadły 
w więzieniu na strażniczkę 
i po rozbrojeniu jej zbiegły.

Murphy odsiadywała karę 
pięciu lat więzienia za wysy­
łanie listów z groźbami do 
przemysłowców, grożąc im 
śmiercią “za zniszczenie oto­
czenia.” Ellis, lat 33, skazana 
została na osiem lat więzie­
nia za udział w kradzieży 
banku.

Czołowe Zderzenie
Barcelona (UPI) — Na sta­

cji Roda de Bara w Hiszpanii, 
zderzyły się czołowo dwa po­
ciągi ekspresowe. Około 30 
osób zostało rannych.

Zupełny 
Bojkot 

Afryki Poł.
Londyn. (UPI) — Rządząca 

w Wielkiej Brytanii Partia 
Pracy wystąpiła z żądaniem, 
aby państwa NATO zakoń­
czyły jakąkolwiek współpra­
cę z Afryką Południową. Ko­
mitet Wykonawczy Partii w 
specjalnym oświadczeniu po­
litycznym domaga się ponad­
to zaostrzenia zakazu sprze­
daży broni, wprowadzenia 
światowego zakazu importu 
złota z Afryki Południowej, 
oraz całkowitego przerwania 
brytyjskich operacji handlo­
wych i inwestycyjnych z tym 
krajem.

Przedstawiciel rządu bry­
tyjskiego oświadczył, że te 
żądania nie wiążą rąk władzy 
państwowej, ale z kół polity­
cznych pochodzi wiadomość, 
że znajdą one odbicie w pro­
gramie partyjnym przed na­
stępnymi wyborami powsze­
chnymi.

“Wobec szybko zmieniają­
cej się sytuacji w Afryce Po­
łudniowej — wysunięte żą­
dania zapewnią, że Wielka 
Brytania odegra pożyteczną 
rolę w walce o wolność w 
Afryce Południowej. Polityka 
Partii Pracy powinna dać 
wyraźne zapewnienie — że 
Wielka Brytania jasno i jed­
noznacznie opowiada się po 
stronie tych, którzy pragną 
wolności” — stwierdza oświa­
dczenie Komitetu Wykonaw­
czego.

Krytyka 
USA i ZSRR

Genewa. (UPI) — Meksyk 
oraz inne państwa Ameryki 
Łacińskiej skrytykowały Sta­
ny Zjednoczone i Związek 
Sowiecki za brak postępu w 
rokowaniach rozb r o j e n i o- 
wych.

Meksykański m.in i ster 
spraw zagranicznych Alfonso 
Garcia Robles zarzucił obu 
super-mocarstwom ignorowa­
nie wezwań Zgromadzenia 
Generalnego NZ o wprowa­
dzenie zakazu wszelkich do­
świadczeń nuklearnych i za­
kazu produkowania broni 
chemicznych.

Krytyki te i oskarżenia po­
parli przedstawiciele Brazylii 
i Argentyny.

Kongr. Howe 
Dwukrotnie 

Skazany
Salt Lake City, Utah (UPI) 

— Sen. Allan Howe (Dem.- 
Utah) przegrał wniesioną do 
sądu dystryktowego sprawę 
zwolnienia go z wyroku wyda­
nego przez sąd miejski, skazu­
jącego go na 30 dni więzienia 
z zawieszeniem kary, za kup­
no usług prostytutki. — Sąd 
Dystryktowy skazał kongr. 
Howe po raz drugi za to samo 
przestępstwo. Teraz czeka go 
możliwość pozbawienia go 
prawa prowadzenia biura 
adwokackiego, gdyż prawo 
stanu Utah przewiduje, że 
adwokat uznany winnym w 
sądzie przekroczenia federal­
nego czy też moralnego pra­
wa, automatycznie musi być 
pozbawiony prawa praktyki, 
albo też poddany dyscyplinar­
nej akcji Stanowej Radzie 
Adwokatów.

Przewodniczący stan owej 
Partii Demokratycznej, Justin 
Stewart, zwołał zebranie za­
rządu dla podjęcia decyzji — 
czy Howe ma być pozbawiony 
poparcia partii w wyborach 
listopadowych o ponowny wy­
bór. Daryl McCarthy, demo­
kratyczny komityman ze sta­
nu Utah do Krajowej Partii 
Demokratycznej, który prze­
grał w prawyborach ubiegając 
się przeciwko Howe, zapowie­
dział, że będzie walczył o usu­
nięcie Howe z balotu demo­
kratycznego.

Kongr. Howe zwrócił się do 
wyborców drugiego dystryktu 
kongresjonalnego, który re­
prezentuje w Izbie Niższej z 
pytaniem, czy ma ubiegać się 
ponownie, — czy też wycofać 
swą kandydaturę.

Nowa Lista 
Ofiar Mansona

Vacaville, Calif. (UPI) — 
Charles Manson, odsiadujący 
karę dożywotniego więzienia 
za udział w masowym mor­
derstwie siedmiu osób, przy­
gotował ostatnio listę nowych 
ofiar, które mają być zgła­
dzone przez jego zwolenni­
ków w niedalekiej przyszło­
ści.

Manson przechwalał się 
przed innymi więźniami, że 
wysłał taką listę z więzienia 
dc swych zwolenników. Wła­
dze prowadzą dochodzenia w 
tej sprawie.

Gen. Bryg.
Zaniewski

Sędzią Wojskowym
AFB, Nebraska (PAJ) Gen. 

bryg. Feliks J. Zaniewski zo­
stał szefem sądu wojskowego 
w bazie strategicznej komendy 
lotnictwa amerykańskiego Of­
futt w Nebraska. Gen. Bryg. 
Zaniewski wrócił ponownie do 
służby w lotnictwie w roku 
1952, po pełnieniu wysokich 
rangą stanowisk w amerykań­
skich sądach wojskowych w 
drugiej wojnie światowej.

Weteran 
Zwolnił 

9 Zakładników
Clevelend, Ohio (UPI) We­

teran wojny wietnamskiej, 
Asby Leach, lat 30 z Hunting­
tori, W.Va., rozgniewany za 
zwolnienie go z pracy, uzbro­
jony w karabin i pistolet, za­
jął wczoraj rano biuro firmy 
Chessie System Inc., i trzymał 
dziewięciu zakładników w 
tym biurze przez dziewięć go­
dzin, zanim oddał się dobro­
wolnie w ręce policji.

Wśród zakładników firmy 
Chessie, mieszczącej się na 36 
piętrze gmachu Terminal To­
wer, znajdował się wiceprezes 
firmy i ośmiu urzędników, w 
tym jedna kobieta. — Leach, 
który podczas wojny w Wiet­
namie został ranny i który- 
poddany był leczeniom lekarzy 
psychiatrów w szpitalu wete- 
rańskim, domagał ąię jako je­
den z warunków zwolnienia 
zakładników, nadania w pra­
sie, na radio i w telewizji roz­
głosu temu wypadkowi, jak i 
przyjęcia go spowrotem do 
pracy. Leach uważał, że firma 
skrzywdziła nie tylko jego ale 
i innych weteranów wietnam­
skich, nie przyjmując ich spo­
wrotem do pracy po ukończe­
niu studiów kolegialnych, w 
ramach federalnego programu 
weterańskiego. Ashby twier­
dził, że staje w obronie wszy­
stkich weteranów wietnam­
skich, pozbawionych możliwo­
ści powrotu do pracy w zakła­
dach, w których pracowali 
przed pójściem do wojska.

Firma Forda 
Objektem 

Strajku
Detroit, Mich. (UPI) — 

Unia robotników przemysłu 
samochodowego, zapowiedzia­
ła że wybrała firmę Ford 
Motor Co. jako objekt ogólno­
krajowego strajku, jeśli nie 
dojdzie do osiągnięcia umo­
wy z unią przez przedstawi­
cieli przemysłu samochodo­
wego do dn. 14go września. 
Firma Forda zatrudnia 160,- 
000 robotników, ale strajk 
mógłby objąć wszystkich 
680,000 członków unii zatrud­
nionych w przemyśle samo­
chodowym.

Prezes unii “United Auto 
Workers” Leonard Woodcock 
podał że wybrano firmę For­
da jako objekt strajku, ponie­
waż od roku 1967 nie było 
strajku w tej firmie. Strajk 
z roku 1967 trwał przez 66 
dni zanim osiągnięto umowę, 
która objęła równocześnie i 
inne firmy samochodowe.

W razie wywołania strajku 
w firmie Forda, strajkujący 
robotnicy otrzymywaliby za­
siłki od unii w sumie od $40 
do 50 tygodniowo przez 16 
tygodni. Trwający przez 67 
dni strajk w firmie General 
Motors w roku 1970 naraził 
unię na koszta $160 milionów 
w wypłatach zapomogowych 
dla strajkujących robotników, 
doprowadzając fundusz straj­
kowy unii do krawędzi ban­
kructwa. Unia twierdzi że 
fundusz strajkowy wynosi o- 
becnie około $170 milionów.

UWAGA!
W poniedziałek prosimy 

przeczytać artykuł redak­
cyjny na str. 4 p.t. “Strate­
gia nuklearna Rosji”.

Ustąpił 
z Zajmowanych 
Stanowisk

Poruszenie Opinii 
Holenderskiej 
Po Aferze 
Locłkheeda
Haga. (UPI) — Poruszenie 

holenderskiej opinii publicz­
nej. wywołane pomawianiem 
członka rodziny królewskiej 
księcia - małżonka Bernarda 
o udział w braniu łapówek od 
amerykańskiej firmy Lock­
heed, doszło wczoraj do szczy­
tu, gdy premier Joop den Uyl 
złożył w tej sprawie oświad­
czenie w Parlamencie.

Oświadczenie to oparte zo­
stało na ustaleniach specjal­
nie do tego celu powołanej 
trzyosobowej komisji.

Członkowie tej komisji, na­
zywani — “trójką mędrców”, 
mieli według początkowych 
założeń badać sprawę przez 
sześć tygodni, w rzeczywisto­
ści pracowali przez sześć mie­
sięcy, odbywając m. in. po­
dróże do Szwajcarii i Stanów 
Zjednoczonych. W oparciu o 
ustalenia tej komisji premier 
Uyl powiedział, że książę 
Bernard “z lekkim sercem” 
podchodził do wszelkiego ro­
dzaju interesów i pozostawiał 
wrażenie, że jest gotów na 
przyjęcie każdej “oferty”.

Premier stwierdził, że po­
wiązania kstięcia z firmą 
Lockheed były “ryzykowne”,

Ale nie nawiązał do oskar- 
(dokończenie na str. 11-ej)

Poszukiwania 
Za Porwana 

Kobieta
Los Alamitos, California. 

(UPI) — Policja rozpoczęła 
energiczne poszukiwania za 
uzbrojonymi dwoma mężczy­
znami, którzy wczoraj rano 
porwali żonę i troje dzieci za­
rządcy sklepu John Siegman, 
żądając wypłacenia im oku­
pu w sumie $8,000. Porywa­
cze pozostawili troje porwa­
nych dzieci Siegmanów w sa­
mochodzie — po uprzednim 
związaniu im rąk i nóg z za­
kneblowanymi ustami. Dzieci 
znaleziono w samochodzie w 
Long Beach, California. Po­
rywacze nie wyrządzili im 
krzywdy, ale zabrali matkę 
dzieci ze sobą.

Siegman z żądanym przez 
porywaczy okupem, czekał 
przeszło trzy godziny w wy­
znaczonym miejscu, ale wido­
cznie liczny ruch samocho­
dów w tym miejscu odstra­
szył porywaczy, którzy nie 
podjęli okupu. Siegman po­
wiedział policjantom że głos 
rozmawiającego z nim pory­
wacza, który domagał się wy­
płacenia okupu, wydawał mu 
się znajomym ale nie mógł 
sobie przypomnieć kogo mu 
przypominał.

Prośba Grecji
Haga. (UPI) — Grecja 

zwróciła się z prośbą do Mię­
dzynarodowego Tryb u n a ł u 
Sprawiedliwości w Hadze, 
aby wydał zakaz, zabraniają­
cy Grecji i Turcji dalszych 
poszukiwań naftowych na 
morzu Egejskim aż do czasu 
wytyczenia w tym rejonie li­
nii rozgraniczających strefy 
terytorialne.

Na posiedzenie Trybunału, 
zwołane na wniosek Grecji, 
Turcja nie sprzysłała swoich 
przedstawicieli.

Na galerii dla publiczności 
siedzieli wprawdzie dwaj dy­
plomaci z ambasady turec­
kiej, ale — jak powiedział 
przedstawiciel Try b u n a ł u 
— “nie można ich nazwać na­
wet obserwatorami”.

Obrady Trybunału potrwa­
ją conajmniej dwa lub trzy 
dni.
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Aleksander Dumas

Hrabia Monte Christo
395------- (Ciąg dalszy)

Dla obu podróżników obfity był to widok i skarb pamiątek, owa 
okrągła wieża i twierdza Sw. Mikołaja i ratusz Pugeta i port na 
konie, gdzie w dzieciństwie jeszcze igrali.

Za wspólną ugodą stanęli obaj na ulicy Cannebiere.
Okręt jakiś odpływał do Algieru; tłumy podróżnych i ciekawych, 

na moście zgromadzone, a za nimi nowe tłumy krewnych, przyjaciół, 
żegnających płaczem i krzykiem żalu rozstających się ze swoimi, sta­
nowiło widok, dla najobojętniejszych nawet zajmujący.

Wszystko to jednak nie mogło rozerwać ponurych myśli Maksy- 
.miliana, od chwili, gdy po raz pierwszy stanął na wybrzeżu morskim.

— Patrzaj hrabio — rzeki ściskając rękę hrabiego de Monte- 
Christo — w tym miejscu ojciec mój stal, gdy Faraon wpływał do 
portu; tu zacny ten człowiek, którego uratowaliście od śmierci i nie­
sławy, rzucił się w moje objęcia; czuję dotąd uścisk i ogień łez tych, 
co na moją twarz spadły i nie on sam też płakał, płakało wielu, 
patrząc na szczęście nasze. „

Monte-Christo uśmiechnął się.
— Ja zaś tu stałem — rzeki, wskazując Morrelowi pewien za­

kręt ulicy.
Gdy to mówił, zwracając się w stronę, gdzie hrabia wskazywał, 

dał się słyszeć nagle jęk bolesny i spostrzeżono kobietę, żegnającą 
gestami jakiegoś pasażera, co wsiadał na odpływający okręt.

Niewiasta była woalem zasłonięta; Monte-Christo powiódł za nią 
oczyma ze wzruszeniem, które Morrel latwoby spostrzegł, gdyby oczy 
jego nie były zwrócone w inną stronę, a mianowicie na statek.

— O Boże! — zawołał Morrel — zwrok mnie nie myli! ten męż­
czyzna, co się kapeluszem kłania, ubrany w mundur z podporuczni- 
kowskimi szlifami, to Albert de Morcerf!

— Tak — rzekł hrabia — poznałem go odrazu.
— Jakto? przecież hrabia patrzyłeś w zupełnie przeciwną stronę?

Hrabia uśmiechnął się, jak czynił zwykle, gdy nie miał zamiaru 
odpowiadać; oczy jego zwróciły się na niewiastę, która w rogu ulicy 
zniknęła.

A potem odwrócił się w inną stronę.
— Mój kochany — rzekł do Maksymiliana — czy nie masz nic 

do czynienia w tym miejscu?
— Muszę zapłakać na grobie ojca mojego — odpowiedział Morrel.
— Dobrze, więc idź i czekaj tam na mnie, ja wkrótce nadejdę.
— Zostawiasz mnie, hrabio, samego?
Zostawiam cię, bo ja mam tu także pobożną odbyć wizytę.
Morrel podał rękę hrabiemu, a potem skinieniem pożegnał go 

i zwrócił się ku wschodniej części miasta.
Monte-Christo rozłączył się na chwilę z Maksymilianem i sam po­

został na tym miejscu, gdzie się rozstali.
Po chwili dopiero zwrócił się w aleje Mejlan do małego dom- 

ku, który w początku naszej powieści, poznali zapewne dobrze nasi 
czytelnicy.

Stał jeszcze w cieniu wielkich drzew topolowych alei, służącej za 
przechadzkę dla mieszkańców Marsylii.

Dwa kamienne schodki, wydeptane stopami przechodniów, prowa­
dziły do głównej bramy, którą osłaniało parę drzew przed domem.

W domu tym, zawsze miłym i rozkosznym pomimo swej staro­
ści, wesołym, pomimo pozornej nędzy, mieszkał niegdyś, jak wiemy, 
ojciec Dantesa.

Starzec wszakże tylko jedną część zajmował hrabia zaś cały 
ten domek, oddał do rozporządzenia Mercedes.

Tu właśnie weszła niewiasta, długim woalem zasłonięta, którą Monte- 
Christo spostrzegł, gdy się oddalała od statku odpływającego.

Właśnie w tej chwili drzwi zamykała, gdy hrabia znajdował się 
na rogu ulicy, tak, że zaledwie ją spostrzegł, już mu zniknęła z oczu.

Schodki te, jakkolwiek zużyte, mile wspomnienia w sercu jego obu­
dziły.

Znal je dobrze, jak dawnych starych znajomych i umiał lepiej 
niż ktokolwiek otwierać te drzwi, już nadpróchniałe.

Wszedł przeto, nie zastukawszy, nie uprzedziwszy pani domu przez 
nikogo, jakby był sam gospodarzem.

W końcu alei brukowanej był mały ogródek, gdzie w miejscu 
wskazanym Mercedes znalazła sumę, przez hrabiego przeznaczoną dla 
teraźniejszej mieszkanki domu; z progu drzwi od ulicy widać już 
było bliższe drzewa ogrodu.

Wstąpiwszy na próg, Monte-Christo usłyszał westchnienia, podobn e 
do jęku; westchnienia te zwróciły oczy jego i pod altanką z jaśminu, 
wśród liści i kwiatów, spostrzegł Mercedes, pochyloną i łzami zalaną.

Zasłona była podniesiona.
Mercedes, sama w obliczu nieba, z twarzą, rękami zakrytą, swo­

bodnie oddawała się żalom, westchnieniom, łzom i tęsknocie, którą 
przez tyle czasu powstrzymywała tylko obecność syna.

Monte-Christo postąpił parę kroków i skrzyp piasku zdradził jego 
kroki.

Mercedes podniosła głowę i nagle krzyknęła z przestrachu, zoba­
czywszy obcego człowieka przed sobą.

— Pani — rzekł hrabia — czy nie jest w mojej mocy przynieść 
ci szczęście, ale mogę ci ofiarować pociechę; czy raczysz ją przy­
jąć, jak z rąk przyjaciela?

— Rzeczywiście, jestem bardzo nieszczęśliwą — odpowiedziała Mer­
cedes — sama jedna na świecie, miałam jednego syna i ten mnie 
opuścił!

I dobrze uczynił — odpowiedział hrabia — szlachetne serce w tym 
młodzieńcu. Pojął on dobrze, że każdy człowiek powinien złożyć dani­
nę krajowi swemu; jedni z talentów swoich, drudzy z przemysłu, inni 
z pracy, a inni z krwi własnej.

Gdyby z panią pozostał, sponiewierałby przy niej bezużytecznie wiek 
młody i nie mógłby przywyknąć do twej boleści.

Nieznośnym stałby się przez nieudolność swoją, a teraz może być wiel­
kim i silnym w walce z przeciwnościami, z których los dlań wyro- 
dzić się musi.

Niech on przyszłość twoją pani ubezpieczy, bo niemal zaręczyć 
mógłbym pani, że ta przyszłość w jego tylko spoczywa ręku.

— O panie! ... — odrzekla nieszczęsna niewiasta, smutnie po­
trząsając głową — los ten, o którym ty mówisz i o który z głębi 
duszy błagam Boga, dla syna mojego, nie jest dla mnie; ja z niego 
korzystać nie będę.

Tyle rzeczy we mnie i ze mnie zniszczeniu uległo, że już czuję 
się bliską grobu!

Wdzięczną ci jestem, panie hrabio, żeś mnie wrócił na to miejsce, 
gdziem niegdyś była tak szczęśliwą!

Tam, gdzieśmy byli szczęśliwi, powinniśmy głowy nasze złożyć.
— Niestety! ... — wyrzekl Monte-Christo —każde twoje słowo 

pani gorzkim i palącym strumieniem wpływa do serca mego, tym 
bardziej, że jak najsłuszniej masz prawo nienawidzić mnie, ja to 
wszystkich nieszczęść twoich przyczyną jestem i dlatego żałuj mnie, 
pani, ale mnie nie oskarżaj, bo uczyniłabyś mnie jeszcze nieszczę­
śliwszym.

— Ja! miałażbym nienawidzić, oskarżać ciebie, Edmundzie! nie­
nawidzić, oskarżać człowieka, co ocalił życie synowi mojemu! albo­
wiem miałeś przecież zamiar okropny zabić syna jedynego pana de 
Morcerf, z którego on był tak dumny. Spojrzyj na mnie, a zoba­
czysz, czy jest we mnie choć pozór wyrzutów przeciw tobie.

Hrabia podniósł oczy i spojrzał na Mercedes, która, nawpół po­
wstawszy:

(Ciąg dalszy nastąpi)

DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), PIĄTEK-SOBOTA, 27-28 SIERPNIA (AUGUST 27-28), 1976

Henryk Sienkiewicz

OGNIEM I MIECZEM
POWIEŚĆ

Eksport NRFSkargi i Narzekania
Do Krajów KomunistycznychCivil Aeronautic Board, agencja 

federalna kontrolująca działalność 
linii lotniczych, otrzymała w tym ro­
ku o 39 procent więcej skarg i na­
rzekań na linie lotnicze niż w tym 
samym okresie ub. roku.

Narzekający pasażerowie głównie 
podkreślają, że linie lotnicze nie pra­
cują należycie w zakresie rezerwa­
cji miejsc, gdy narzekania na za­
łatwianie spraw z bagażem zmniej­
szyły się. Tylko w okresie lipca 
CAB otrzymała 1,387 skarg na li­
nie lotnicze od pasażerów, niezado­
wolonych z załatwiania ich spraw.

Wartość eksportu z Zachodnich 
Niemiec do krajów satelickich i So­
wietów wzrosła od 1972 do 1975 ro­
ku, a więc w ciągu zaledwie 3 lat, 
z 10 miliardów do blisko 21 miliar­
dów marek w roku. Zwiększyło to 
udział tego eksportu w szczególnym 
eksporcie z 4.3% do blisko 8%. Wy­
mowę posiada fakt, że eksport do 
Niemiec Wschodnich wzrósł w tym 
czasie wolniej, bo z 2.9 miliardów 
tylko do 3.9 miliardów marek.

Eksport do krajów “Układu War­
szawskiego”, obejmujący głównie

maszyny, samochody ciężarowe, ru­
ry stalowe i różne wyroby żelazne, 
przyczynił się w znacznym stopniu 
do postępów w industralizacji tych 
krajów, ale z drugiej strony wy­
pełnił częściowo luki w ogólnym 
bilansie handlowym, spowodowane 
zmniejszonym eksportem z NRF do 
krajów zachodnich.

Ponieważ eksport krajów KOME- 
KON’u znacznie przewyższa import 
z tych krajów do NRFi w znacznej 
mierze odbywa się na kredyt, ich za­
dłużenie przekroczyło na przełomie 
1975-76 roku już 20 miliardów ma­
rek. Najbardziej zadłużone są So­
wiety — 7 miliardów marek, a na-

Z Tabletka Zakonnika — Chorób Się Unika

S
ra WARTOŚĆ leków naturalnych potwierdziły badania
“ 1 naukowe. ZIOŁA ZAKONNIKA pomagają i nigdy nie

’ szkodzą. Mamy tysiące zadowolonych. Każdemu wy- 
BL ślemy bezpłatnie broszurę pt. “JAK UŻYWAĆ ZIO- 
u ŁA?” Mamy świeże Herbaty Ziołowe, luzem i w to­

rebkach. POLECAMY również wygodne w użyciu 
TABLETKI ZIOŁOWE ZAKONNIKA: Nr. 16 “FI- 
GOL” — 100 tabletek ułatwiających odchudzenie 

nMW $3.50; Nr. 25 — 80 kapsułek ziołowych na artretyzm, 
wątrobę, woreczek żółciowy $3.25. Nr. 27 “NERVOL” na nerwy, " 
bezsenność 50 Kapsułek $2.25; Nr. 51 “CONSTIP” 80 kapsułek zioło­
wych na przeczyszczenie $1.75; Nr. 20 — Krople Waleriana na nerwy, 
serce, but. $2.30; Nr. 57 — “REUMOLIN” 80 kapsułek ziołowych na 
reumatyzm $3.25; Nr. 59 — “UROLIN” 80 kapsułek ziołowych na ner­
ki i pęcherz $3.25; Nr. 13 “MULTIVIT” — wszystkie witaminy natu­
ralne razem, 100 tabl. $5.00; Nr. 38 “GERIATRIC VIT” — komplet 
naturalnych witamin dla starszych, 100 tabl. $5.00; Nr. 39 — słynny 
GINSENG, chiński korzeń życia, 80 kapsułek odmładzających $12.00; 
Nr. 46 DZIURAWIEC nalewka, but. $3.90; Nr. 47 ŻYWOKOST 
nalewka, but. $3.90; Nr. 48 Mydło RUMIANKOWE wydelikatniające, 
duże, sztuka 95c; Nr. 37B — Witamina “E” na serce, 100 kaps. 
200 un., $5.50. Katalog wysyłany darmo.

Dbajcie o zdrowie. Wyślijcie zaraz Numery wybranych leków 
naturalnych, załączając M.O. lub czek. Prosimy doliczyć na przesyłkę 
po 15c od każdego dolara. Bez zapłaty ani na C.O.D. nie wysyłamy. 
Adresujcie:
MONK’S HERB CENTER, 2924 Milwaukee Ave., Chicago, HI. 60618

IRENA’S Restaurant 
(Dawniej Turewicz Restaurant) 

1643 N. MILWAUKEE AVE.
Chicago, 111. 60647 Tel. 278-8848
Otwarta w pon., wtorki, środy, czwartki 11:30 rano - 10 wiecz.

W piątki 11:30 - 2 rano, w soboty 4 po poł. - 2 rano. 
W niedzielę, począwszy ód 15 września 12-8 wieczór.

Dancing w piątki i sobotę od 8:30 wieczorem 
Specjalne Obiady w Cenie $2.75 

od poniedziałku do piątku włącznie.
W OSTATNIA SOBOTĘ KAŻDEGO MIESIĄCA 

WIECZORY GALOWE ZE SPECJALNYMI ATRAKCJAMI. 
W OSTATNIA SOBOTĘ, SIERPNIA 28-GO NOC CYGAŃSKA.

Łapki Karakułowe * Błamy Karakułowe 
w różnych kolorach oraz 

Błamy z Norek 
możesz obejrzeć i kupić.

2946 N. Milwaukee Tel. 252-2477

& COCKTAIL LOUNGE

EXPRESS

3027 N. MILWAUKEE AVE.
f CHICAGO, ILLINOIS 60618
^ZAPRASZAMY SERDECZNIE DO NOWO-OTWARTEJ 
f POLSKIEJ RESTAURACJI i COCKTAIL LOUNGE

f NEW! EXPRESS RESTAURANT & COCKTAIL LOUNGE. 
NOW CONVENIENTLY LOCATED AT 3027 N. MIL­
WAUKEE AVE. IN CHICAGO. EXPRESS RESTAURANT & 
COCKTAIL LOUNGE FAMOUS FOR TASTY “OLD 
WORLD" FAVORITE-PLUS MANY TRADITIONAL POL­
ISH AMERICAN DISHES... MODERATELY PRICED.

WE EXTEND A WARM EUROPEAN WELCOME.
WE ARE OPEN 7-DAYS A WEEK 

OWNER: LUDWIKA JURAS-SMITH
384-2437

EXPRESS
Pod adresem: 3027 Milwaukee Ave., Tel. 384-2525 

(tuż koło dawnej Teresa Restaurant)
RESTAURACJA i COCKTAIL LOUNGE EXPRESS 

(dawniej na Central Park)
Słynna jest z tradycyjnych smacznych potraw kuchni 

Polsko Amerykańskiej po BARDZO NISKICH CENACH 
Restauracja jest czynna siedem dni w tygodniu.

Właścicielka: LUDWIKA JURAS-SMITH Z RODZINĄ

stępnie Polska — 6 miliardów ma­
rek. Najmniej Niemcy Wschodnie, 
które eksportują rocznie do NRF tyl­
ko o pól miliarda mniej, niż z niej 
importują.

Gwałtowny wzrost zadłużenia za­
niepokoił nie tylko rząd Schmidta, 
ale także bank federalny. Zwiększe­
nie importu z zadłużonych krajów, 
a nie ograniczenie eksportu do nich 
ma stopniowo to zadłużenie zmniej­
szyć, choć przyśpieszy postępy kra­
jów komunistycznych.

Ogólne zadłużenie bloku wschod­
niego w stosunku do Zachodu prze­
kracza już 32 miliardy dolarów.

(Karge)

Popierajcie tych, 
którzy ogłaszają się 

w Dzień. Związkowym

Naturalne Zioła 
i CZASÓW BIBLIJNYCH 

Niezwykle Efektywne Przy 
Ciężkim Zatwardzeniu

NORLAX zawiera następujące 
składniki: aloes, mirrę, żywicę 
(kadzidło), galban (żywica gu­
mowa), frangulę, rabarb i inne 
naturalne ekstrakty z ziół i ro­
ślin, znane i używane od 2000 
lat. Nie ma nic chemicznego ani 
syntetycznego. NORLAX działa 
cuda przy ciężkich i powtarza­
jących się zatwardzeniach. Na- 
cłaje się tak dla młodych jak 
i starszych ludzi. Używany jest 
przez grupy emerytów w do­
mach starców. Jeżeli zwykły 
środek przeczyszczający nie 
działa, powoduje kurcze i uci­
ski, bierzcie NORLAX na pew­
ne, delikatne złagodzenie w cią­
gu nocy. Zadowolenie gwaran­
towane. Poślijcie $1.00 po pacz­
kę na próbę.

DIVERSEY DRUG CO. Dept. PZ-3 
1557 Dlversey Pkwy. Chicago 60614 
Proszę mi przysłać na próbę pacz­
kę NORLAX. Załączam $1.00 
Nazwisko *.  
Adres  ;..........................
Miasto ..............................................
Stan  Zip

VIE TRZEBA POZWOLENIA
Solidna metalowa konstrukcja ; z 
twardą. rękojeścią, wygląda jak 
prawdziwy rewolwer. Zatrzymuje 
napastnika bez zranienia go. Daje 
potrzebną pchronę dla ludzi, którzy 
pracują samotnie, w ciemnych po­
mieszczeniach. Idealne no.cflte zabez­
pieczenie dla żon i córek. Mimo tegó 
nie potrzebny jest federalny permit 
bzy licencja, lecz nie sprzedaje się 
Ero małoletnim. Oddaje siedem strza- 
6w bez ładowania. W cenę każdego 
ewolweru wchodzi jeden rewolwer, 

dziesięć magazynów z nabojami z 
gazem łzawiącym i wszystkie koszty 
przesyłki. Dostawa jest natych­
miastowa, ubezpieczona. Sprzedaje- 
my ekwipunek z gazem łzawiącym 
przez ostatnie czternaście lat. Mamy 
tysiące zadowolonych klientów.

31 komplet rewolweru $17.0t 
2 komplety rewolwerów po
$15 każdy ................. (razem $30)
 3 komplety rewolwerów po

$14.50 każdy......... (razem $43.50)
 4 komplety rewolwerów po

$14 każdy .................... (razem $56)
 6 kompletów rewolwerów.

po $13 każdy ............. (razem $78)
 specjalne naboje z gazem
łzawiącym ............................. $3 za 10
 naboje ślepe do
ćwiczenia .....................$2.50 za 100
 pokrowce . . . ................ $2.50 każdy
 środek przeciwko gazowi
łzawiącemu, butelka .............. $2.88'

Światowej Sławy
BREVETTATA

Pistolet na Gaz Łzawiący 
sprzedawany bezpośrednio

Nazwisko Miasto
Adres Stan Zip

Card Number
Exp. Date . .
Podpis

W załączeniu jest
 czek na $
 Money Order na $  

lub proszę obciążyć mój
 Master Charge  BankAmericard

© 1975 Brevettata

ZAMÓWIENIA PRZEZ POCZTĘ 
Z BREVETTATA

Dept. Jet, 310 W. Mb Street 
_____ IŁ^- < itv. Mo. 04105_____

POLAMER
Główna Centrala Wysyłki Paczek 

1113 North Ashland Avenue • Chicago, Illinois 60622
Telefon: 342-9851

PACZKI DO POLSKI 
ŻADNA PRZESYŁKA NIE SPRAWI 

WAM TRUDNOŚCI 
gdy powierzycie je uczciwej i fachowej firmie POLAMER.

Żadna przesyłka nie jest dla nas zbyt duża ani zbyt mała. Wysyłamy wszystko:
• PACZKI Z DARAMI LOT’em lub drogą morską. Opłaty niższe niż na poczcie, a 

wielkość i waga bez ograniczeń. Każda paczka pokwitowana i ubezpieczona.
• SAMOCHODY — dostawa do Gdyni w ciągu trzech tygodni.
• Każdy rodzaj bagażu osób powracających na stałe — dostawą do Polski w ciągu 

8 tygodni.
• Dostarczamy również na Kedzie bagaże osób powracających Batorym.
Po bliższe informacje oraz adresy naszych punktów w Chicago telefonujcie lub 
wstąpcie do Centrali w godzinach: Poniedziałki i czwartki — od 12 do 8 wieczorem 
wtorki i piątki — od 12 do 6 wieczorem, soboty — od 11 do 4 po południu. 

1113 N. Ashland Ave. Tel. 342-9851

(Ciąg dalszy)

Kazano mi tu leżeć — 
leżę, kazano czuwać — czuwam, kazano zęby wyszcze­
rzać — wyszczerzam, a gdy zginąć przyjdzie — raz 
maty rodyła — i to potrafię.

— A samże waszmość nie możesz prochów robić?
— Od dwóch już miesięcy Zaporożcy saletry mi 

nie puszczają, którą od Czarnego Morza przywozić 
trzeba. Wszystko jedno. Zginę!

— Uczyć się nam od was, starych żołnierzów. 
A gdybyś sam waszmość po prochy ruszył?

— Mosanie, ja Kudaku nie zostawię i zostawić 
nie mogę; tu mi było życie, tu niech śmierć będzie. 
Waść nie myśl także, że na bankiety i wspaniałe 
recepcje jedziesz, jakimi gdzie indziej posłów witają, 
albo że cię tam godność poselska osłoni. Toż oni włas­
nych atamanów mordują i od czasu, jak tu siedzę, nie 
pamiętam, by który sczezł swoją śmiercią. Zginiesz 
i ty.

Skrzetuski milczał.
— Widzę, że duch w waćpanu gaśnie. To lepiej 

nie jedź.
— Mój mości komendancie — rzekł na to z gnie­

wem namiestnik — wymyślże co lepszego, by mnie 
przestraszyć, bo to, co mi powiadasz, juzem słyszał 
z dziesięć razy, a kiedy mi radzisz nie jechać, to wi­
dzę, sam byś na moim miejscu nie jechał — zważ 
przeto, czy ci nie tylko prochów, ale i fantazji do 
obrony Kudaku nie zbraknie.

Grodzicki, zamiast się rozgniewać, spojrzał jaśniej 
na namiestnika.

— Zubastaja Szczuka! — mruknął po rusińsku. — 
Przebacz mi waszmość. Z odpowiedzi twojej miarkuję, 
że potrafisz dignitatem księcia i stanu szlacheckiego 
utrzymać. Dam ci tedy parę czajek, bo bajdakami 
porohów nie przejedziesz.

— O to też przybyłem prosić waszmości.
— Koło Nienasytca każesz je lądem ciągnąć, bo 

choć woda duża, ale tam nigdy przejechać nie można. 
Ledwie się jakie małe c/ółenko przemknie. A gdy 
już będziesz na niskich wodach, tedy się pilnuj, by cię 
nie zaskoczono, i pamiętaj, że żelazo a ołów od słów 
yymowniejsze. Tam tylko śmiałych ludzi cenią. Czaj­
ki będą na jutro gotowe, każę tylko drugie rudle 
poprzyprawiać, bo jednego na porohach mało.

To rzekłszy Grodzicki wyprowadził z izby namie­
stnika, by mu zamek i jego porządki pokazać. Wszę­
dy panował wzorowy ład i karność. Straże dniem 
i nocą gęsto czuwały na wałach, które jeńcy tatarscy 
musieli bez przestanku wzmacniać i poprawiać.

— Co rok na łokieć wyżej wału sypię — rzekł pan 
Grodzicki — toteż tak już urósł, że gdybym miał 
prochów dostatek i we sto tysięcy nic by mi nie zro­
bili: ale bez strzelby nie obronię, gdy przemoc przyj­
dzie.

Forteca była istotnie nie do zdobycia, bo prócz 
armat broniły jej Dnieprowe przepaście i niedostępne 
skały pionowo zeskakujące w wodę; nie potrzebowa­
ła nawet wielkiej załogi. Toteż w zamku nie stało 
więcej nad sześćset ludzi, ale za to co najprzebrań- 
szego żołnierza,, uzbrojonego w muszkiety i samopały. 
I)j,liępr,.. płynąc w tym miejscu ściśniętym korytem, 
lak był wąski,‘‘że rzucona z wałów-strzdfa' przelaty­
wała daleko na drugi brzeg. Działa zamkowe 
panowały nad oboma brzegami i nad całą okolicą. 
Prócz tego o pół mili od zamku stała wysoka wieża, 
z której ośm mil wokoło widać było, a w niej stu żoł­
nierzy, do których pan Grodzicki każdego dnia za­
gładą). Ci, spostrzegłszy w okolicy lud jaki, dawali 
natychmiast znać do zamku, a wówczas bito w dzwo­
ny i cała załoga wnet stawała pod bronią.

— Prawie tygodnia nie ma — mówił pan Grodzi­
cki — bez jakowegoś alarmu, bo Tatarzy jak wilki 
stadami często po kilka tysięcy tu się włóczą, których, 
z dział strychujemy jak można, a częstokroć tabuny 
dzikich koni straże biorą za Tatarów.

— I nie przykrzy się waszmości siedzieć na takim 
bezludziu? — pytał pan Skrzetuski.

— Choćby mi też na pokojach królewskich miejsce 
dano, to bym tu wołał. Więcej ja stąd świata widzę ni­
żeli król ze swego okna w Warszawie.

Jakoż istotnie z wałów widać było niezmierną prze­
strzeń stepów, które teraz wydawały się jednym mo­
rzem zieloności; na północ ujście Samary, a na po­
łudnie cały bieg Dnieprowy, skały, przepaście, lasy, 
aż do pian drugiego porohu, Surskiego.

Pod wieczór zwiedzili jeszcze wieżę, gdyż Skrzetuski 
pierwszy raz widząc tę zaginioną w stepach fortecę 
wszystkiego był ciekawy. Tymczasem przygotowywa­
no dla niego w Słobódce czajki, które opatrzone ru- 
dlami po obu końcach, stawały się zwrotniejsze. Na­
zajutrz rankiem miał wyruszyć. Ale przez noc nie 
kładł się prawie wcale spać rozmyślając; co mu czynić 
przystoi wobec niechybnej zguby, którą mu groziło 
posłowanie do straszliwej Siczy. Życie uśmiechało 
mu się wprawdzie, bo był młody i kochał, i miał żyć 
obok ukochanej; wszelako od życia więcej honor i sła­
wę kochał. Ale przyszło mu do głowy, że wojna 
bliska, że Helena czekając na niego w Rozłogach może 
być ogarnięta najokropniejszym pożarem, wystawio­
na na zapędy nie tylko Bohuna, ale rozpętanej i dzi­
kiej czerni, więc duszę porywała mu trwoga o nią 
i ból. Stepy musiały już podeschnąć, można by już 
pewno do Łubniów f. Rozłogów jechać, a tymczasem 
on sam kazał Helenie i kniahini na swój powrót cze­
kać, bo nie spodziewał się, by burza mogła wybuch­
nąć tak prędko, nie wiedział, czym grozi jazda do Si­
czy. Chodził więc teraz szybkimi kroki po zamkowej 
izbie, brodę targał i ręce łamał. Co miał począć? jak 
postąpić? W myśli widział już Rozłogi w ogniu, oto­
czono wyjącą czernią, więcej do szatanów niż do ludzi 
podobną. Własne jego kroki odbijały się posępnym 
echem pod sklepieniem zamkowym, a jemu wydało 
się, że to już złe moce po Helenę idą. Na wałach 
trąbiono gaszenie świateł, a jemu zdawało się, że to 
odgłos Eohunowego rogu, i zębami zgrzytał, i za głow­
nię sżabli imał. Ach! czemuż to on naparł śię tej 
ekspedycji i Bychowca jej pozbawił!

Zauważył tę alterację pana Rzędzian śpiący w pro­
gu, więc wstał, oczy przetarł, objaśnił pochodnie pa- 
.ące się w żelaznych obręczach i począł kręcić się po 
komnacie chcąc zwrócić uwagę pana.

Ale namiestnik utonął całkowicie w swoich boles­
nych myślach i chodził dalej, budząc krokami uśpione 
echa.

— Jegomość! hej, jegomość!... — rzekł Rzędzian. 
Skrzetuski popatrzył na niego szklanym wzrokiem.

Nagle zbudził się z zamyślenia.
— Rzędzian, boisz ty się śmierci? — spytał.
— Kogo? jak to śmierci? co jegomość mówi?
— Bo kto na Sicz jedzie, ten nie wraca.
— A to czemu jegomość jedzie?
— Moja wola, ty się w to nie wtrącaj, ale ciebie mi 

żal, boś dzieciuch, a chociażeś frant, tam się franto- 
stwem nie wykręcisz. Wracaj do Czehryna, a potem 
do Łubniów.

Rzędzian zaczął się drapać w głowę.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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JÓZEF OLSZEWSKI

skidzkiej. Dobre warunki do 
bytowania znalazły tam tak­
że jelenie, borsuki oraz głu­
szce i rysie.

Interesujące są również en­
klawy leśne na zachodnich 
stokach Baraniej Góry, utwo­
rzone z zamiarem ratowania 
naturalnego runa leśnego u 
źródeł Wisły oraz na zachod-
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Echa z Pobytu Biskupów z Polski w USA

AJTANIEJ
AJŁATWIEJ
AJSZYBCIEJ

Można uzyskać ucząc się w Szkole J. Olszewskiego

Rehabilitacja Inwalidów

AuPlA

przewodniczącym. Komitetu

chard Lake. Wielką wymowę

gadnieniami Polonii, w tym 
głównie z problemami duszpa­
sterstwa polonijnego oraz za­
poznanie przedstawicieli róż­
nych środowisk polonijnych 
z życiem i działalnością Koś-;

klucz do miasta.
Ks. Kardynał Karol Wojty­

ła wraz z polskimi biskupami 
przybył zWashingtonu do Or­
chard Lake w dniu 10 sierp­
nia. Przybycie do Orchard La­
ke miało na celu wszechstron­
ne zapoznanie się przedstawi­
cieli Episkopatu Polski z za-

stawiający życie, prace, wy­
poczynek i sport inwalidów 
w Polsce.

Kongres Rehabilitacji osób 
trwale poszkodowanych na 
zdrowiu organizowany jest 
co trzy lata przez Międzyna­
rodowe Towarzystwo Reha­
bilitacji, największą organi­
zację tego typu na świecie. 
Skupia ona 112 organizacji z 
86 państw. Polska uczestniczy 
w pracach Towarzystwa od 
1957 roku.

PRAWO 
JAZDY

WELCOME TO

nich stokach KI i m c z o k a, 
gdzie występują rzadkie oka­
zy świerka i buka.

W rezerwacie na Baraniej 
Górze znajduje się naturalny 
ośrodek zarodowy głuszca. 
Ciekawe pod względem przy­
rodniczym są rezerwaty dzię­
ciołów na stokach Hali Li­
powskiej.

Polska kaplica pod wezwaniem M. B. Częstochowskiej 
w bazylice waszyngtońskiej.

3916 N. Cicero Ave., Chicago 60641
Tel. (312) 286-6262, 63

NARODZENIE

FRIENDLY TRAVEL SERVICES
HELENA WAŃTUCH — CHET GULIŃSKI ' 

1561 W. Lincoln Avenue • Milwaukee, Wisconsin 53215 
Tel. (414) 671-1177

EUROPE TRAVEL BUREAU, INC.
RODZINA MIGAŁÓW

5336 W. Belmont Avenue • •• Chicago, Illinois 60641- ■ 
Tel. 282-7744

\ BOŻE NARODZENIE
i w POLSCE od s36369

ALMA TRAVEL BUREAU, INC.
EUGENIUSZ ZLOBIN

1282 Milwaukee Avenue • Chicago. Illinois 60622 
Tel. 252-0661

Do Naszych Przyjaciół i Patronów
Przypominamy, że już zaledwie pozostało kilka dni na­
dawania ogłoszeń z życzeniami do Specjalnego Numeru 
Dziennika Związkowego z Okazji Krajowej Konwencji 
K.P.A. w Filadelfii, Pa.
OGŁOSZENIA NADESŁANE PRZEZ POCZTĘ MU­
SZĄ MIEĆ STEMPEL POCZTOWY Z DATA 1-GO 
WRZEŚNIA B R. PO TEJ DACIE ZE WZGLĘDÓW 
TECHNICZNYCH NIE BĘDĄ MOGŁY UKAZAĆ SIĘ 
W WYDANIU SPECJALNYM, KTÓRE UKAŻE SIĘ 
17-GO WRZEŚNIA B. R.
Apelujemy do patriotycznych organizacji o nadesłanie 
płatnych życzeń do tego wydania na adres:

DZENNIK ZWIĄZKOWY
1201 Milwaukee Ave., Chicago, 111. 60622

lub telefonować BR 8-8700
DZIAŁ OGŁOSZEŃ

ski. Jego prace fotograficzne 
na temat rehabilitacji inwali­
dów i barier architektonicz­
nych uzyskały drugą nagrodę 
na Międzynarodowym Kon­
kursie Fotograficznym. I-szą 
nagrodę zdobył L. Szymański 
w Dziale Rehabilitacji na 
konkursie fotogra f i c z n y m 
Światowej Federacji Komba­
tantów w Paryżu w 1965 ro­
ku, a w 1972 r. w Sydney za 
najlepszy uznany został także 
jego zestaw fotografii, przed-

ks. bp W. Rubin wygmsił ka­
zanie. w którym zachęcał do 
trwania w wierności Bogu, 
Kościołowi, tradycjom i kul­
turze narodowej. Na końcu 
kardynał K. Wojtyła wyraził 
wdzięczność zebranym za o- 
becność i serdeczne przyjęcie 
delegacji.

W słowie zamykającym 
trzydniowe obrady ks. kardy­
nał K. Wojtyła zwrócił uwagę 
na konieczność stałego i szcze­
rego popierania Ligii Katolic­
kiej, która jest nieustannie 
potrzebna jako dowód solidar­
ności społeczeństwa Polonii z 
naszym społeczeństwem kato­
lickim w Polsce, co wyraża się 
nie tylko w pomocy material­
nej ale także moralnej.

15 sierpnia 1976 r.

UWAGA: Większość naszych czarterów została sprzedana 
przed terminem zamknięcia zapisów.

NIE ZWLEKAJCIE, NATYCHMIAST TELEFONUJCIE 
DO JEDNEGO Z WYŻEJ WYMIENIONYCH BIUR PODRÓŻY

STAUDACHER A RATKĘ Travel Bureau
ROMAN ŁOBODZIŃSKI

1650 W. 48th Street • Chicago, lllinoia M6O»
Tel. 927-2324

ACTION TOURS A TRAVEL
C. CHRIS GULIŃSKI

4950 N. Harlem Avenue • Harwood Heights, Ill. 60656 
Tel. 867-8383

POLONIA TRAVEL, INC.
KS. MICHAŁ PAWEŁEK

2539 N. Kedxie Blvd. * Chicago. Illinois 60047 
- Tel 384-4463 *

2454 W. 47th Street * Chicago. Illinois 60632 
Tel. 254-2738

W czasie tegorocznego XIII 
Międzynarodowego Kongresu 
Rehabilitacji, nagrodę ufun­
dowaną przez wybitnego u- 
czonego amerykańskiego, dr. 
H. Kessiera, przyznano doc. 
dr. hab. Aleksandrowi Kul­
kowi, kierownikowi Zakładu 
Pedagogiki Rewalidacy j n e j 
Uniwersytetu Warszawskiego 
— wiceprezesowi Polskiego 
Towarzystwa Walki z Kalec­
twem. Jest to już trzecia na­
groda w skali międzynarodo­
wej wręczona doc. dr. A. Hul- 
kowi za szczególnie wybitny 
wkład w rozwój rehabilitacji.

Inną nagrodę w czasie Kon­
gresu otrzymał wieloletni 

cioła w Polsce. ' | współpracownik “Dziennika
Trzydniową konferencję w i Ludowego” — Lech Szymań-

PO ZDROWIE, do HOT SPRINGS, $159, plus tax 
i service. 8 dni przejazdy, hotel, kąpiele. Na 2 tyg. 
samolotem: $299.
Źródło najtańszych wycieczek na HAWAJE, 
FLORYDĘ, do LAS VEGAS, KALIFORNII.
Załatwiamy sprawy polskie. Upoważniony dealer 
PEKAO—WYSYŁAMY DO POLSKI mąkę, cukier, 
konserwy mięsne.

Beskidzkie 
Rezerwaty Przyrody 
W Beskidach znajduje się 

kilkanaście ścisłych rezerwa­
tów przyrody. Najoryginal­
niejszym jest Babiogórski 
Park Narodowy, gdzie — na 
obszarze 1703 ha — występu­
ją rzadkie okazy flory be-

"A & Z" TRAVEL AGENCY
ZENOBIA KORSKA

2(106 West Chicago Avenue • Chicago, Illinois 60622
Tel. 772-0934

dniu 11 sierpnia otworzył ks. 
prałat Zdzisław Peszkowski 
dając wprowadzenie do rozpo­
czynających się obrad, w któ­
rym przedstawił historię kon­
taktów Episkopatu Polski z 
Polonią. W zakończeniu 
stwierdził, że obecna wizyta 
w USA będzie stanowiła nowy 
etap we wzajemnych kontak­
tach. Zasadniczy referat na­
świetlający współczesną myśl 
Kościoła w zakresie duszpa­
sterstwa emigracji wygłosił 
ks. biskup Władysław Rubin, 
Delegat Prymasa Polski dla 
Duszpasterstwa Emigracji.

Ks. prof. J. Swastek i ks. 
rektor W. Ziemba podali dane 
z zakresu historii Polonii, jej 
stowarzyszeń i organizacji 
oraz aktualną statystykę. £y- 
cie religijne Polonii zobrazo­
wał ks. prof, Walery Jasiński. 
Aspektami socjologicznymi 
życia polonijnego na tle 
współczesnych ruchów etnicz­
nych w USA zajął się ks. prof. 
L. Chrobot. Ks. prowincjał 
Księży Chrystusowców, W. 
Gowin, zapoznał zebranych z 
pracą Towarzystwa Chrystu­
sowego wśród Polonii.

Ożywiona dyskusja bisku­
pów polskich z referentami 
zakończyła pierwszy dzień 
obrad.

Dzień 12 sierpnia był dniem 
Konferencji Polonii poświęco-

FRIENDLY TRAVEL Bureau, Inc.
WIESŁAW BIELIŃSKI — TADEUSZ CZARNECKI 

3946 N. Cicero Avenue • Chicago, Illinois 69641 
Tel. 286-6262 

4501 N. Milwaukee Avenue • Chicago, Illinois 60630 
Tel. 685-2262

miast obejmuje “service charge’’ $57.24 Linia
707 (180 miejsc).
Cena jest zależna od ilości sprzedanych miejsc 
nyrn wykorzystaniu samolotu. Maksymalna — 
przed odlotem lista pasażerów nie osiągnie 80% 
dzeniem CAB, zostaje skasowany a pasażerowie 
Dotychczas wszystkie nasze czartery zostały zapełnione w 100%.
Do udziału w locie czarterowym jest uprawniony każdy, kto na 70 dni przed odlotem podpina 
kontrakt i wpłaci 25% zadatku. Pełną należność należy uregulować 65 dni przed odlotem. W wy­
padkach losowych, na 45 dni przed odlotem, wpłacony zadatek jest zwracany w pełnej kwocia. 
We wszystkich innych wypadkach zwrot wpłaco aych pieniędzy może nastąpić jeżeli samolot jest 
całkowicie wypełniony. Interesy pasażerów zabezpiecza “bond” bankowy, znajdujący się w dyspo­
zycji agencji federalhej CAB (Civic Aeronautics Board).

•Właściwa minimalna cena wynosiła $349 została pod niesiona na skutek podwyżki ceny przez PAN-AM 
przelotu przez Atlantic.

KORZYSTAJCIE Z OKAZJI! FAM IĘTAJCIE,ŻE WSZYSTKIE NASZE 
CZARTERY ZOSTAŁY WYPRZED ANE NA KILKA TYGODNI PRZED 

TERMINEM ZAMKNIĘCIA ZAPISÓW.

889-7181
A PROGRESSIVE DRIVING SCHOOL

5621 W. FULLERTON
“KTO ZE MNĄ JEDZIE TEN NIE ZAWIEDZIE”

Umożliwcie Waszym bliskim spędzenie z Wami Świąt, 
poznanie Chicago i piękna Ameryki

BLIŻSZE INFORMACJE
W POWAŻNYCH i ODPOWIEDZIALNYCH BIURACH PODRÓŻY:

Uczymy skutecznie bezpiecznego kierowania autem, nawet osoby 
bojaźliwe, nerwowe, starsze wiekiem i kierowców 1 

wzywanych na egzamin powtórny.
“INSTRUCTION PERMIT” W 3 DNIACH NAUKI

Nauka przepisów w poniedz., środy i piątki od 10 do 12 
i od 6 do 8 wiecz. W soboty do godz. 1-ej.

Po więcej informacji telefonować w wyżej wymienionym czasie

POLSCE
W GRONIE RODZINY 

i PRZYJACIÓŁ, 
PRZY TRADYCYJNEJ 

CHOINCE ZE ŚWIĘTYM 
MIKOŁAJEM.

ROYAL TRAVEL SERVICE
TONY PIEŃKOWSKI

5932 W. Lawrence Avenue • Chicago, Illinois 60630
Tel. 777-2800

GAR INTERNATIONAL Travel Bureau
EWA ROKOSSOWSKA TERESA GARDNER 
3210 N. Central Avenue • Chicago, Illinois 60634

Tel. 777-8189
1948 W. 51 st Street • Chicago, Illinois B0609

Tel. 925-6200

Demonstracje 
w Hiszpanii

Madryt (UPI) — Policja 
hiszpańska starła się z lewi­
cowymi demonstrantami w 
stolicy oraz w miejscowości 
Pamplona. Demonstranci zor­
ganizowali marsze protesta­
cyjne po nabożeństwach żało­
bnych ku pamięci studenta 
Javiera Verdejo, który został 
zastrzelony w ub. tygodniu 
przez policję.

W obu miastach poczyniono 
szereg aresztowań. W miejsco­
wości Almeria, gdzie mieszkał 
Verdejo, opozycyjne grupy 
wezwały unistów i nie zrze­
szonych do ogólnego strajku. 
Według władz prowincji, oko­
ło 350 murarzy i kilku właści­
cieli sklepów przystąpiło do 
strajku. Policja aresztowała 5 
osób, które utworzyły pikiety.

KUBON'S TRAVEL AGENCY, INC.
WALTER J. KUBON i LOTTIE R. KUBON 

5389 Milwaukee Avenue • Chicago, Illinois 60630 
Tel. 763-4246

NAJTAŃSZY *QCQ69* ■!.
CZARTER ROKU vUU K |

ODJAZD 19 GRUDNIA, POWRÓT 10 STYCZNIA,
22 DNI, LUKSUSOWYM ODRZUTOWCEM 

PAN-AMERICAN.
CENA MAKSYMALNA $418.80. •

OSTATNI TERMIN ZAPISÓW 12 PAŹDZIERNIKA. oMi

Stowarzyszenie Polskich Biur Podróży BH’ .

ALLIANCE TOURS, INC. ĘjBd
NAJWIĘKSZY W CHICAGO

ORGANIZATOR CZARTERÓW DO POLSKI
Cena minimalna nie obejmuje podatku lotniskowego $3.00 w U. S. i $2.00 w Polsce, nato- 

* ... pan AMERICAN używa samolotów typu Boeing

w samolocie. Cena minimalna opiera się na peł­
na zapełnieniu samolotu w 80%. Jeżeli na 60 dni 
dyspozycyjnych miejsc, czarter, zgodnie z zaną- 
otrzymują zwrot pełnej wpłaconej kwoty.

INTERCONTINENTAL TRAVEL, LTD.
STANISŁAW ŁOBODZIŃSKI

828 N. State Street * Chicago, Illinois 60610
Tel. 787-4440

3055 N. Milwaukee Avenue • Chicago, Illinois 60618 
Tel. 772-8010

5047 S. Ashland Avenue • Chicago, Illinois 60609 
Tel. 254-3545

Wycieczka ‘Orbisu’ z Polski do Chicago 
na Boże Narodzenie z Chicagoskimi Przyjaciółmi 

s36900

'Po zakończeniu 41 Między­
narodowego Kongresu Eucha­
rystycznego, Delegacja Epis­
kopatu Polski opuściła Fila­
delfię i udała się do Baltimo­
re i Washingtonu.

W dniu 9 sierpnia Delegacja 
odwiedziła nową katedrę p.w. 
Matki Boskiej Królowej w 
Baltimore, zatrzymała się w 
Bazylice Katedralnej, pierw­
szej katedrze USA, gdzie u 
jej bram oczekiwali: Ks. Kard. 
Sheehan oraz ordynariusz Ar­
cybiskup Borders i jego su- 
fragani oraz liczna grupa księ­
ży i wiernych. Delegacja uda­
ła się następnie do polskiej 
parafii Matki Bożej Różańco­
wej, gdzie nastąpiło spotkanie 
z Polonią. Przybyłych gości 
powitał prezes miejscowej Po­
lonii Stan. Ciesielski. Podczas 
przyjęcia przemawiali: Kard. 
Sheehan, arcybiskup Borders 
oraz obecny na bankiecie gu­
bernator Stanu Maryland, 
Marvin Mandel.

Na pożegnanie przemówił 
ks. kard. Kajol Wojtyła, na­
wiązując do historii miejsca 
pierwszej diecezji w Stanach 
Zjednoczonych, w jakiej zna­
leźli się biskupi polscy.

W Washingtonie zgodnie z 
planem, o godz. 16.00, delega­
cja przybyła do Sekretariatu 
Konferencji Episkopatu Ame­
rykańskiego w Washingtonie, 
gdzie na gości oczekiwał se­
kretarz tegoż Episkopatu Ks. 
Bp. J. Rausch wraz ze swoimi 
pracownikami.

Wieczorem Biskupi Polscy J 
udali się do Narodowego San- ’ 
ktuarium Matki Bożej Niepo-1 
kalanej, gdzie została odpra-1 .
wioną koncelebrowana Msza,nym zyciu 1 działalności Kos- 
św. w obecności Ks Kard W i Cloła w Polsce- Na ten dzień 
Bauma, Ks. Abpa j Bernar-i przyjechało dp Orchard Lake 
dina i Ks. Bpa J. Rauscha oraz i ^lelu, najwybitniejszych 
miejscowej Polonii. , świeckich działaczy polonij-

Po Mszy św. w Sanktua-'nyc!}’ ks^ży * sióstr za^on- 
rium odbyło się uroczyste I "yc*? z roznych stron Stanów 
przyjęcie w klasztorze ojców j, Je,d”ocz<?"^h w liczbie oko- 
Karmelitów wydane przez iło. 320 °s.ob- Wz1^ również w 
Przewodniczącego Konferen-| ”lei udział ks. biskup Artur 
cji Episkopatu Ks Arcybisku- Krawczak z Detroit, który jest 
pa J. Bernardin. Ńa przyjęciu Przewodniczącym,. Komitetu 
oprócz polskich gości był kard. pr?y,^cia biskupów polskich 
W. Baum i Delegat Apostolski ws™d Polonii Amerykańskiej, 
w Washingtonie, Arcybiskup j P°czątku obrad przemó- 
Jean Jadot. Delegacja Episko-i Wj.,’.,kardynał K. Wojtyła 
patu Polski oraz gospodarze Podkreślając znaczenie tego 
wymienili symboliczne poda- '\y^^°W1f®°,xP0J1kan‘a w ^r"

10 sierpnia, w drugim dniu; J1113*0 przekazanie przez ks. 
pobytu w Washingtonie, De-; kardynała ziemi z poi racła- 
legacja zwiedziła stolicę, uda-1 wicklcb i Oświęcimia na ręce 
ła się na cmentarz w Arling- i rektora Zakładów Naukowych 
ton do grobu Ignacego Pade- ■ "f Orchard Lake ks. Włady- 
rewskiego i braci Kennedych j sława Ziemby. Podobne sym- 
oraz spotkała się z miejscową j ooliczne znaczenie miało row- 
Polonią podczas bankietu zor-1 nlez przekazanie ziemi z We- 
ganizowanego przez miejsco- j sterplatte przez ks. biskupa 
wego duszpasterza ks. Filipa! ^ecba. Kaczmarka z Gdańska 
Majkę. Wśród obecnych był! oraz zieml z cmentarza na Ka­
rn.in. Asystent Prezydenta do i P1101}.. w Warszawie przez 
spraw etnicznych, Myron Ko-| bjskupa Zbigniewa Kra- 
uropas oraz Vice-Mayor mia- \ szewskiego.
sta Alexandria A., p. Nora; W godzinach wieczornych 
Lamborne, która wręczyła Ks. odbyła się uroczysta Msza św. 
Kard. Wojtyle symboliczny w najstarszym polskim koście­

le św. Wojciecha w Detroit. 
Przybyłych biskupów na .czele 
z przewodniczącym Delegacji 
Episkopatu Polski ks. kardy­
nałem K. Wojtyłą przywitał 
ks. bp A. Krawczak w imieniu 
nieobecnego kardynała Dear- 
dena. Delegat Ks. Prymasa 
dla Duszpasterstwa Emigracji

STUDIO MUZYCZNE
LEKCJI GRY NA FORTEPIANIE

udzielają

Grażyna i Janusz Twardowscy
Prof. Janusz Twardowski, artysta koncertowy, znany 
z licznych koncertów i programów TV w Chicago, któ­
rego uczniowie zdobyli na konkursach 6 pierwszych i 8 
drugich nagród gwarantuje naukę na wysokim poziomie.

Telefon: 777-3643

Zebranie Wydziału 
Kobiet Obr. 13 ZNP
Powakacyjne posiedzenie 

Wydziału Kobiet Okręgu 13 
ZNP odbędzie się w czwartek 
dnia 2-go września w sali p. E. 
Moskal 5639 N. Milwaukee ul. 
o godzinie 7.00 wieczorem.

Obecność pań delegatek 
jest bardzo pożądana ponie­
waż są bardzo ważne sprawy 
do załatwienia. Po posiedzeniu 
będzie podana kawa i ciastka. 
Wiktorya Kolman, Komisarka 
Eleonora Tragarz, Sekretarka
Popierajcie tych, któray ogłaszają 
się w “Dzienniku Związkowym".

rr~// TRAVEL
BUREAU INC.

JUŻ W TĘ NIEDZIELĘ
29 Sierpnia, o Godz. 3:30 Po Poł.

W OGRODZIE WOŹNIAKA 
2530 S. Blue Island

OGRÓD OTWARTY O 2-EJ PO POŁUDNIU

REGIONALNE

DOŻYNKI
CHÓRU IM. I. PADEREWSKIEGO

SPECJALNY PROGRAM 200-LECIA 
STANÓW ZJEDNOCZONYCH

• Postacie historyczne jak George Washington, Thomas 
Jefferson, Tadeusz Kościuszko, Kazimierz Pułaski we ' 
wzruszającym obrazie Historii Ameryki.

PO DOŻYNKACH ZABAWA
TANECZNA
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE

Codzienne 
i Weekendowe

Rocznie (1 yr.) $31.50 
Półrocz. (6 mos.) 18.00 
Kwartał. (3 mos.) 10.50 
Miesięcz. (1 mo.) 5.00

Tylko
Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $10.25
Półrocz. (6 mos.) 6.75
Kwartał. (3 mos.) 4.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Codziennie (Single Daily Copy) .......25c

DO INNYCH KRAJÓW:

Codzienne
i Weekendowe

Rocznie (1 yr.) $41.00
Półrocz. (6 mos.) 25.00
Kwartał (3 mos.) 15.00

Tylko
Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $13.00
Półrocz. (6 mos.) 9.50
Kwartał. (3 mos.) 6.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy
Numer Weekendowy (Single Week-End) .......30c

Rolnictwo w Polsce
Korespondent “N.Y.Times” w Warszawie, 

Malcolm W. Browne, omówił ostatnio spra­
wę systemu gospodarki rolnej w Polsce, 
wyrażając opinię, że przygotowywana jest 
kampania propagandowa, mająca na celu 
“nagle poddanie rolnictwa pod zarząd pań­
stwowy”. Chodzi tu oczywiście o rolnictwo 
prywatne, gdyż z całego bloku sowieckiego 
jedynie w Polsce, jak to słusznie podkreśla 
koresponedent, nie narzucono kolektywi­
zacji. Zmiany mają nastąpić w jesieni tego 
roku. Dotyczyłyby one prywatnego rolnic­
twa, bo mimo rozszerzenia kontroli pań­
stwowej nad gospodarką rolną w okresie 
stalinizmu zmiany były powolne i dotąd 
80 procent gospodarstw znajduje się w rękach 
chłopów.

i Chłopi nie spieszyli się do włączania 
swoich gospodarstw w kołchozy, a partia 
uważała, że “zmuszanie do kolektywizacji 
byłoby wyzywaniem do rebelii ze strony 
zasadniczo konserwatywnej ludności kato­
lickiej wsi, mającej długą historię zwalczania 
niepopularnych rządów”.

Amerykański obserwator powiada, że rol­
nictwo upada i doszło do punktu, w którym 
władze rządowe uważają, że muszą na­
stąpić “radykalne zmiany”. Organ partyjny 
“Trybuna Ludu” pisała, że mechanizacja 
rolnictwa jest o 15 lat spóźniona w sto­
sunku do sytuacji w Czechosłowacji i Nie­
miec Wschodnich, o 10 lat w stosunku do 
Bułgarii oraz o 20 w stosunku do zachodnich 
krajów jak Francja i Italia. To też Polska 
cierpi “chronicznie” na braki tego rodzaju 
produktów jak mięso, drób, lepsze wędliny 
i cukier. W zależności od okresu roku odczu­
wa się i braki w zakresie jarzyn i owoców, 
w rezultacie zaś “dieta w Polsce jest naj­
gorsza w Europie”.

Oczywiście nie można zaprzeczać, że pol­
skie rolnictwo ma trudności, ale któż temu 
winien? Skoro głosi się, że mechanizacja, 
rolnictwa jest tak zapóźniona, winę za ten 
stan rzeczy ponosi bałagan w “gospodarce 
planowej”, bo państwo ma w swoim za­
sięgu produkcję maszyn rolniczych, a “pla­
niści” nie potrafili dotąd rozwiązać zagad­
nień produkcyjnych i stąd są braki 
w mechanizacji rolnictwa.

Gdyby gospodarstwa chłopskie były na­
leżycie wyposażone w możliwości korzysta­
nia z maszyn rolniczych, gdyby parki maszy­
nowe posiadały zapasowe części i gdyby pod 
względem organizacyjnym i terminowości 
użytkowania maszyn nie było kłopotów, 
chłopi mogliby ulżyć sobie w wysiłkach, 
gospodarując efektywniej. Trzeba oczy­
wiście brać pod uwagę i brak zrozumienia 
potrzeby mechanizacji rolnictwa wśród 
prywatnych właścicieli gospodarstw, ale też

trzeba pamiętać, że wieś jest pod coraz 
silniejszym naciskiem braku młodych sił 
do pracy, a tradycyjna postawa ludzi star- 
rych, żyjących na gospodarstwach, nie sprzyja 
unowocześnieniu gospodarki rolnej.Ale 
przecież i państwowe gospodarstwa rolne 
nadal zawodzą, bo obsiadły je grupy biuro- 
kratyczno-administracyjne, nie troszczące 
się o wydajność w pracy na wielkich przecież 
obszarach tych gospodarstw.

Dr Jan Pajestka, zastępca ministra do 
spraw planowania, podzielił się z amerykań­
skim korespondentem opiniami odnośnie 
potrzeby zmian w rolnictwie. Jest on zda­
nia, że potrzebne jest “inne podejście”. Za­
strzegł się też, że “nie koniecznie” ma na 
myśli kolektywizację. Natomiast stwierdził, 
że małe gospodarstwa “nie mogą zaspo­
koić ogólnokrajowych potrzeb”. I dość oso­
bliwie wygląda pogląd tego dygnitarza, że 
ludność “oczekuje, aby rząd wykonał za nią 
wszystko”, co prowadzi do zrzucania na rząd 
odpowiedzialności “za wszystkie bieżące 
braki, jak dla przykładu w sprawie cukru”. 
Czy rzeczywiście ludność nie ma racji w wska­
zywaniu kto jest odpowiedzialny za istnie­
jący stan rzeczy?

Przedstawiciele władz informowali ame­
rykańskiego korespondenta, że “główną 
przeszkodą” w szybkiej kolektywizacji nie 
jest opór ludności, ale braki w zakresie 
środków dla przejęcia i zorganizowania go­
spodarki rolnej. Przesunięcia ludności wiej­
skiej do miast (któż to w dawnych latach za­
chęcał do tych przesunięć?) wywołały wy­
ludnianie wsi. Ocenia się, że wśród ludności 
wiejskiej jedna trzecia to ludzie mający 
ponad 60 lat, bo synowie i wnukowie osie­
dlili się w miastach. Brak jest maszyn rolni­
czych, które mogłyby zastąpić siły ludzkie. 
Nadal pracuje się końmi (jest ich ponad trzy 
miliony), a Polska musi sprowadzać dla nich 
paszę z Zachodu, w tym i ze Stanów, płacąc 
wysokie ceny (w dewizach). Pasza zwierząt 
kosztuje więcej niż . . . chleb i stąd taniej 
jest żywić konie... chlebem.

Korespondent notuje również, że władze 
oddają do dyspozycji właścicieli gospodarstw 
wiejskich środki finansowe na ulepszenia 
oraz propagują zbiorowe wykorzystywanie 
maszyn rolniczych. Zmieniono też granice 
wielkości gospodarstw, bo w zachodniej 
części Polski są nawet prywatne gospodar­
stwa do 100 akrów.

Relacja amerykańskiego korespondenta 
wysunęła problem, który jest rzeczywiście 
palący w chwili obecnej w Polsce. Ciąży 
jednak nad tym problemem nieżyciowa 
doktryna oraz ciąży zmora biurokracji, która 
i na tym odcinku nie może podołać rozwią­
zywaniu spraw rolnych.

Kłopoty “New York Times”
Korporacja “New York Times”, która 

oprócz dziennika o tej nazwie wydaje kilka­
naście innych czasopism, znajduje się w po­
ważnych kłopotach finansowych. Przyczynił 
się do nich głównie dziennik, którego do­
chody spadły znacznie. Obwinia się za to 
prezesa korporacji *i wydawcę Artura Ochs 
Sulzbergera, wnuka założyciela “New York 
Timesa” Adolfa Ochsa.

Artur Sulzberger objął stanowisko pre­
zesa rodzinnej wówczas korporacji i wy­
dawcy w 1963 r., gdy prestiżowy “New York 
Times” przynosił poważne dochody. Ale już 
wtedy narastały problemy i zachodziły 
zmiany w strukturze ludności miasta, które 
Sulzberger ignorował.

Recesja w połączeniu ze wzrostem ko­
sztów druku i cen papieru zmniejszyła do­
chody dziennika o 58 procent. Przenoszenie 
się średniej klasy do osiedli podmiejskich 
spowodowało spadek cyrkulacji. Dawni czy- 
.telnicy po wyprowadzeniu się z Nowego Yorku 
sięgali po lokalne dzienniki, obszerniej trak­
tujące lokalne sprawy niż metropolitalny 
i ogólnokrajowy “New York Times”. Wraz 
ze spadkiem cyrkulacji zmniejszyły się 
dochody z ogłoszeń.

Upada także prestiż “New York Times”, 
który przesunął się bardzo w lewo, atakując 
często wielki przemysł i banki, choć korpo­
racja wydająca dziennik jest jak najbardziej 
częścią wielkiego “businessu”. Z postawą 
_ ’’antybusinessową” łączyła się uległość 
wobec związków zawodowych. W 1970 r. 
“New York Times” zgodził się na podwyżkę 
płacy drukarzy o 42 procent rozłożoną na 
3 lata, krytykując inne gałęzie przemysłu, 
które były mniej hojne przy zawieraniu 
umów ze związkami zawodowymi. Hojność 
Sulzbergera omal nie doprowadziła do ban­
kructwa “New York Timesa” co odbiło by 
się niekorzystnie na innych przedsiębior­

stwach korporacji (kilkunastu czasopism 
specjalnych, jak “Family Circle”, “Golf 
Digest” itp., 13 dziennikach i tygodnikach, 
stacji telewizyjnej w Memphis i trzech 
fabrykach papieru). Mimo ogromnego ma­
jątku, cena akcji korporacji spadła z $68 
w 1968 r. do $14.50 obecnie. Rok 1968 był 
przełomowym, ponieważ Sulzberger posta­
nowił przekształcić korporację rodzinną 
w spółkę akcyjną, umieszczając akcje na 
giełdzie. Rodzina Ochsów-Sulzbergów po­
siada w dalszym ciągu około 70 proc, akcji, 
co daje jej decydujący głos. Dzięki temu, 
mimo niepowodzeń, Sulzberger pozostaje na 
stanowisku kierowniczym, z tym, że próbuje 
ratować sytuację i swoją pozycję przez 
reorganizację korporacji i wydawnictw.

Z poprawą ekonomiczną w kraju wzrosły 
dochody “New York Timesa”, Sulzberger 
obecnie targuje się ze związkami zawodo­
wymi i przeprowadza automatyzację, by 
zmniejszyć liczbę zatrudnionych. Mimo to, 
pozycja korporacji jest zachwiana. Podobno 
część rodziny kontrolującej korporację chce 
sprzedać “New York Times”, który jest 
największym ciężarem i rozwijać inne przed­
siębiorstwa korporacji.

Jeżeli giganty jak “New York Times” mają 
poważne kłopoty, nic dziwnego, że małe 
czasopisma etniczne padają jedno za drugim.

To i Owo
Na terenie woj. opolskiego znajduje się 

ponad 1,800 zabytków architektury — nie 
licząc budownictwa drewnianego oraz około 
5 tys. stanowisk archeologicznych. W ostat­
nim trzydziestoleciu przywrócono do dawnej 
świetności szereg pałaców, dworów, kościo­
łów, a najciekawsze pamiątki przeszłości 
wsi opolskiej trafiły do specjalnego skan­
senu utworzonego w Bierkowicach.

Umieszczone poniżej opinie innych czasopism 
nie zawsze są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Prez. Ford Bronił
Swoich Osiągnięć

W Mowie Wygłoszonej Na Konwencji 
Partii Republikańskiej

“Partyjne” Przemówienia
NOWY DZIENNIK — Obrady krajo­
wej konwencji republikańskiej w 
Kansas City spotkały się — czego na­
leżało zresztą oczekiwać — z kry­
tycznym bardzo, agresywnie ataku­
jącym nawet, omówieniem na la­
mach dzienników raczej demokra­
tycznych, jeżeli nie wprost “liberal­
nych” oraz komentarzami wyznają­
cych podobną ideologię, stacji tele­
wizyjnych czy radiowych.

Zrozumiale w pełni są ataki tych 
kół na proponowaną na konwencji 
platformę wyborczą partii republi­
kańskiej czy też wyrazy ubolewania, 
że reprezentuje ona konserwatywny 
punkt widzenia na aktualnie proble­
my krajowe. Ostatecznie obie wiel­
kie partie głoszą różne programy i 
ustalają inną listę “pierwszeństwa 
potrzeb”, odpowiadającą — ich zda­
niem — rzeczywistym interesom na­
rodu i państwa.

W wielu wypadkach różnice takie 
— szczególnie jeżeli idzie o kwestie, 
dotyczące polityki zagranicznej — 
nie są tak wielkie, jakby się pozor­
nie wydawało i jakby to wynikało z 
demagogicznej często retoryki obu 
stron.

Przykładowo mówiąc, jeden z libe­
ralnych organów prasowych wystą­
pił nagle w obronie atakowanego 
przez zwolenników Reagana na kon­
wencji, sekretarza stanu Henry Kis- 
singera, choć sam do niedawna wy­
taczał przeciw niemu identyczne zu­
pełnie zarzuty. Oskarżenia takie sta­
ły się jednak natychmiast “brud­
ne”, gdy zaproponowali włączenie 
ich — jako ‘poprawki” do partyjnej 
platformy wyborczej — republikań­
scy konserwatyści. 1

O ile jednak tego rodzaju krytyki 
stanowią uświęcone tradycją przygo­
towania do generalnej rozgrywki pod­
czas kampanii, poprzedzającej wy­
bory powszechne w listopadzie, jeden 
szczególny zarzut, wysunięty przez 
poważnych nawet komentatorów i 
publicystów, przeciw przemawiają­
cym na konwencji mówcom republi­
kańskim, wydaje się wprost pozba­
wiony jakiegokolwiek sensu, dykto­
wany jedynie chęcią jak największe­
go “pognębienia na zapas” przeciw­
nika w wyborach. Dowiadujemy się 
więc, że przemówienia te — senato­
rów Bakera, Dole, Goldwatera czy 
wiceprezydenta Rockefellera — by­
ły “partyjne”.

Czego jednak spodziewali się tacy 
krytuycy po wypowiedziach partyj­
nych przywódców? Czy nie były 
“partyjne” przemówienia wygłasza­
ne na demokratycznej konwencji 
krajowej w New Yorku, w ubiegłym 
miesiącu? Czy nie była skrajnie par­
tyjna, reprezentująca poglądy ra­
czej “lewicowego” odłamu stronnic­
twa, akceptowana na tej konwencji, 
platforma wyborcza?

Idzie oczywiście o to, że takie po­
dejście — partyjne czy też nie — jest 
wskazane, godne pochwały i popar­
cia, jeżeli odpowiada “ideologii” ko­
respondentów, komentatorów, auto­
rów, artykułów redakcyjnych itd., a 
godne potępienia, jeżeli stosują je 
przeciwnicy.

Tacy oponenci powinni bowiem 
“wznieść się ponad ciasne interesy 
partyjne”, myśleć o powszechnym 
dobru — a więc zaakceptować taki 
sam program, jaki przeforsowali

“liberałowie” na demokratycznej 
konwencji w New Yorku.
Inaczej mówiąc, strategia taka 
zmierza do zapewnienia, że “ktokol­
wiek wygra my nie przegramy”. 
Jest to zapewne ideał, do którego 
wszyscy zmierzać mogą w wybo­
rach powszechnych, ale niestety, 
mało możliwy do zrealizowania w 
niedoskonałym świecie.

Reprezentanci demokratycznego 
“lewego skrzydła” nakłonić chcą re­
publikańskich kandydatów — czy ra­
czej Gerald Forda, by odpisali ra­
czej na straty bardziej konserwa­
tywnego Ronalda Reagana — do 
praktycznej aprobaty zalecanej 
przez nich polityki, wewnętrznej czy 
zagranicznej.
, Oczywiście, nigdy w życiu nie po­
prą oni jego kandydatury — bez 
względu na to, co on uczyni — ale 
zwalczać ją będą wszelkimi sposo­
bami. Niemniej udzielają mu “przy­
chylnych” porad jak powienien po­
stępować, by wygrać wybory, dolda- 
dając przy tym wszelkich wysiłków, 
by ich nie wygrał.
Takie zabezpieczanie się na obie 
strony pozostaje w jaskrawej sprze­
czności z jednoczesnymi wezwania­
mi do zarzucenia “politykierskiego 
cynizmu”, dominującego jakoby po 
bolesnych doświadczeniach afery 
Watergate.

Nasuwają się poza tym pewne 
wątpliwości co do rozmiarów roli, 
jaką odgrywać będzie mógł przyszły 
prezydent, ktokolwiek nim będzie. 
Pewnym wydaje się, że obie Izby 
Kongresu pozostaną pod dominacją 
demokratów, obojętne kto będzie 
przyszłym prezydentem, którego rę­
ce skrępowane zatem będą, jeżeli 
zechcą forsować wnioski, nie spoty­
kające się z aprobatą tej większości. 
Poglądy Forda (czy Reagana — co 
ma obecnie już raczej teoretyczne 
znaczenie) są na ogól znane — zga­
dzające się z opiniami “bojowego” 
odłamu kongresmanów czy senato­
rów. Wyrażane przez demokratycz­
nego nominata, Jimmy Cartera, 
każdy właściwie interpretować mo­
że, jak chce, bo są one mgławicowej, 
“dwoistej” natury.

Może zmuszony on zostanie do wy­
jaśnienia swego stanowiska wobec 
pewnych przynajmniej problemów 
podczas nadchodzącej kampanii wy­
borczej, ale przy jego “śliskich” 
talentach zdoła pewnie uniknąć po­
ważniejszych konfrontacji, zadowa­
lając się głoszeniem ogólnej miłości 
czy innych podobnie ogólnikowych, 
nic nie mówiących sloganów.

Jedynie w razie, gdyby zasiadł on 
w Białym Domu doszłoby do spraw­
dzenia, jakie jest jego stanowisko, 
np. wobec problemu wielkich kom­
panii naftowych,bezrobocia, walki 
przeciw inflacji,zrównoważenia bud­
żetu federalnego — przy jednoczes­
nym finansowaniu kosztownych pro­
gramów prac publicznych — itd.

Liberalni jego poplecznicy uważa­
ją widocznie, że bez względu na to, 
co może on opowiadać na te tematy 
i tak “mają go w rękach”. Chcą oni też 
“mieć w rękach” na wszelki wypa­
dek, republikańskiego kandydata, 
by przynajmniej nie zakładał weta 
przeciw miłym ich sercu projektom.

I to jest źródłem ataków na “par- 
tyjnictwo” uczestników konwencji 
republikańskiej w Kansas City.

Brutalne Morderstwo Oficerów
PITTSBURGH POST-GAZETTE. 

Brutalne morderstwo dwóch ame­
rykańskich oficerów w Panmunjom 
jest ostatnim przykładem wysokiej 
ceny jaką Stany Zjednoczone płacą 
za utrzymanie pokoju w podzielonej 
Korei. Nie rozpoczniemy z tego 
powodu wojny, nawet gdyby się 
okazało, że atak komunistów nie 
został sprowokowany przez nas, po­
nieważ wojna była by w ich, a nie 
w naszym interesie.

Jeżeli Washingtonowi nie uda się 
przekonać prezydenta Korei Połu­
dniowej Parka by zdemokratyzował 
swoje metody rządzenia, być może, 
że w interesie Stanów Zjednoczo­
nych byłoby wydanie odpowiednich 
sum na uzbrojenie 600,000 armii 
południowo-koreańskiej w nowo­
czesną broń, by była zdolna do 
obrony swego kraju, i wycofanie 
amerykańskich wojsk.

Nie jest to idealne rozwiązanie, 
ale w istniejących warunkach może 
najlepsze dla powstrzymania dal­
szej ekspansji komunizmu w Azji. 
Zanim do tego dojdzie będziemy 
płacili za przewodzenie wolnemu 
światu, z czego nie możemy zre­
zygnować, krwawymi zajściami po­
dobnymi do ostatniego, wzdłuż 
znienawidzonego 38 równoleżnika 
(granica między Koreą Północną 
a Południową).

MUNCIE (Ind.) STAR.-Brutalne' 
morderstwo dwóch amerykańskich 
oficerów przez północno-koreań- 
skich komunistów uzbrojonych w

siekiery i rury, wywołuje wstrząs 
i furię.

Ostra wymiana słów między rzą­
dami przypomina nam raz jeszcze, 
że jedynym skutecznym środkiem 
przeciw sile jest rzucenie większej 
siły.

Sekretarz stanu Kissinger powie­
dział, że “chcemy by doszło do 
świadomości wszystkich iż Stany 
Zjednoczone nie będą tolerowały 
ataków na swój personel”.

Są to piękne słowa, ale jak Stany 
Zjednoczone przekonają wszystkich, 
że nie będą tolerowały ataków na 
swój personel? Jedynym środkiem 
jest użycie siły wojskowej...

Jest to przykra rzeczywistość. 
Drugą przykrą rzeczywistością jest 
fakt, że koreańska beczka prochu 
jest rezultatem wojny prowadzonej 
bez woli zwycięstwa.

Arafat Skończony
Przywódca Organizacji Wyzwole­

nia Palestyny (PLO) Yasir Arafat 
może utrzymać się przez jakiś czas 
na stanowisku, ale jego wpływy i 
znaczenie w świecie arabskim spad­
ły b. nisko. Walki z Syryjczykami 
wykazały, że nie słuchają go nawet 
jego terroryści. Przez rozpętanie 
wojny domowej w Libanie, Pale­
styńczycy zamiast opanować kraj — 
zniszczyli go i wzmocnili pozycję 
chrześcijan. Jest to klęska politycz­
na Arafata.

Po zaciętej walce stoczonej o 
glosy delegatów na konwencji Par­
tii Republikańskiej, jaka odbyła się 
w Kemper Arena w Kansas City, 
Mo., w dniach od 16-go do 19-go 
sierpnia, prezydent Ford został wy­
brany kandydatem republikanów 
na prezydenta Stan. Zjed., więk­
szością 117 głosów.

Uradowany największym w życiu 
zwycięstwem, prezydent Ford przyj­
mując nominację republikanów, 
wygłosił jedną z najsilniejszych 
swoich mów, z niespotykaną u niego 
swadą i zapałem. Odnosiło się wra­
żenie, że płynące z ust prezydenta 
Forda słowa, pochodziły wprost od 
serca i była to jego “rozmowa bliska 
i przyjacielska” z narodem ame­
rykańskim.

Poniżej podajemy najważniej­
sze wyjątki z mowy prezydenta 
Forda, w dowolnym tłumaczeniu na 
język polski.

• • ♦

“Przyjmuję kandydaturę z naj­
większą wdzięcznością i dumą, 
oraz najsilniejszą wolą zwycięstwa 
w listopadowych wyborach, dla 
narodu amerykańskiego”. Z Waszą 
pomocą i pomocą milionów Amery­
kanów, którzy cenią pokój, dążą 
do zachowania naszych osobistych 
wolności, zapewnienia państwu 
jak największego rozwoju gospodar­
czego, kochają Stany Zjednoczone 
i są z nich dumni, odniesiemy zwy­
cięstwo w wyborach prezydenc­
kich. Do Was moi drodzy Rodacy, 
słuchający moich słów w swych 
domach rodzinnych, do Was prawo­
rządnych obywateli, płacących po­
datki, do Was stanowiących naj­
silniejszy fundament w podtrzy­
maniu naszego systemu rządów, 
zwracam się z przypomnieniem, 
że pochodzę z Waszych szeregów, 
jestem jednym z Was i łączę się 
z Wami w waszych marzeniach, 
pragnieniach i celach do których 
zdążacie.
“Niejednokrotnie określano mnie 
jako “prezydenta z przypadku” — 
gdyż nie zostałem wybrany głosami 
obywateli amerykańskich. Okre­
ślenie to pada bardzo często ze 
strony opozycyjnej partii, mimo 
faktu, że wybrani przez Was usta­
wodawcy głosowali za zatwier­
dzeniem mnie na najwyższe stano­
wisko w Stan. Zjed. W Izbie Repre­
zentantów liczbą głosów 387 do 35 
kongresmani zatwierdzili mnie na 
stanowisku Prezydenta Stan. Zjed., 
a w Senacie stosunkiem głosów 
93 do 3.

“Gdy zostałem powołany na u- 
rząd wiceprezydenta a później na 
urząd prezydenta Stan. Zjed., nie 
spodziewając się ani też nie szu­
kając tych zaszczytów, zdawa 
łem sobie sprawę, że czeka mnie 
wielka odpowiedzialność i pragną­
łem wywiązać się jak najlepiej z 
obowiązków. Dzisiaj nie nęci mnie 
władza spoczywająca w rękach 
prezydenta, ani też wielki zaszczyt, 
ale chęć dokończenia zapoczątkowa­
nej przeze mnie pracy i zadań, 
jakie podjąłem w dniu 9-go sierp­
nia, 1974 roku, gdy składałem przy­
sięgę powtarzaną przez każdego z 
byłych prezydentów Stan. Zjedn., 
począwszy od pierwszego naszego 
prezydenta George Washingtona. 
Posiadam silną wiarę w zdrowy 
rozsądek narodu amerykańskiego, 
w nasze instytucje i we własne 
siły.

“Gdy objąłem urząd Prezydenta 
w czasie najgorszego dla naszego 
kraju kryzysu od prezydenta Abra­
hama Lincolna, kraj przeżywa) 
stale wzrastającą inflację, ogólny 
zastój gospodarczy oraz najgorszą 
od czasów prezydenta Franklina D. 
Roosevelta recesję. Znalazłem 
się w obliczu bardzo trudnych do 
rozwiązania problemów. Prawdo­
podobnie popełniłem Wędy, ale bio- 
rąc ogólnie kraj nasz poczynił wielki 
postęp naprzód od sierpnia, 1974 r.

“Postęp ten, jak przyzna każdy 
uczciwy człowiek, nastąpił mimo 
opozycji ze strony przeważającej 
większości ustawodawców w Kon­
gresie, z drugiej partii politycznej. 
Przez dwa lata stawałem w obro­
nie praw i przywileji wszystkich 
obywateli amerykańskich, w walce 
z goniącą za głosami wyborców 
rozrzutną większością ustawodaw­
ców w Kongresie. Zmuszony byłem 
do zawetowania 55 ustaw uchwalo­
nych przez Kongres, jako rozrzut­
nych i prowadzących do większej 
inflacji. Zastosowane przezemnie 
weta zostały podtrzymane mimo 
wszystko przez ten Kongres 44 razy. 
Zastosowane przeze mnie weta za­
oszczędziły podatnikom amerykań­
skim biliony i biliony dolarów.

“Domagałem się od Kongresu 
wprowadzenia stałej obniżki po­

datków federalnych jak i ograni­
czenia wydatków na różne progra­
my federalne, dla wzmocnienia gos­
podarki państwowej jak i dla ulże­
nia ciężaru podatkowego spoczywa­
jącego na barkach podatników. 
Domagałem się wprowadzenia ro­
zumnych, konstytucyjnych restryk­
cji na zarządzane przez sądy krajo­
we przymusowe przewożenie dzieci 
do szkół publicznych. Wzywałem 
Kongres do przeprowadzenia sku­
tecznych ustaw do walki ze zbrod­
nią i nielegalnym przemytem i 
sprzedażą narkotyków. Wzywałem 
do zapewnienia państwu jak naj­
lepszych środków obronnych dla 
własnego bezpieczeństwa, — ale 
wszystkie te moje wezwania odbi­
jały się głuchem echem wśród 
członków Kongresu, który nie po­
dejmował żadnej akcji ani uchwał 
w tych kwestiach.
“Prezydent nie jest magikiem któ­
ry przez poruszenie różdżki czaro­
dziejskiej, czy też położeniem swe­
go podpisu może natychmiast do­
prowadzić do zakończenia wojny, do 
uzdrowienia recesji albo do znik­
nięcia rozpanoszonej biurokracji. 
Prezydent posiada olbrzmią władzę 
zgodnie z ustawami Konstytucji 
Stan. Zjed. — ale władza ta pocho­
dzi od narodu amerykańskiego i 
wręczonego mu przez ten naród 
mandatu.

“W ostatnich dwóch latach, jeśli 
zapoznacie się z moim rekordem 
pracy, stwierdzicie że doprowa­
dziłem do poważnego zahamowa­
nia inflacji która wynosiła 12 pro­
cent rocznie, gdy obejmowa 
łem urząd. Zamykano fabrki, zwal­
niano robotników z pracy, na sku­
tek wielkiego zastoju w gospodarce 
państwa. Od sierpnia, 1974 roku, 
przeprowadziliśmy skuteczną walkę 
z recesją i bezrobociem, tak że dzi­
siaj cztery miliony robotników ame­
rykańskich odzyskało możliwość 
pracy zarobkowej, a liczba zatrud­
nionych zarobkowo obecnie jest 
najwyższą w historii naszego kraju.

“Przed dwoma laty Stany Zjedno­
czone były bardzo głęboko zaanga­
żowane w kryzysie na Bliskim 
Wschodzie, jak i w wycofaniu 
swych wojsk z Południowo-Wschod­
niej Azji. W ciągu ostatnich lat Kon­
gres doprowadził do osłabienia na­
szej siły zbrojnej w całym świecie, 
co obniżyło nasz prestiż i wpływy. 
Obecnie po raz pierwszy od bardzo 
wielu lat, Stany Zjednoczone nie 
są zaangażowane w żadnej wojnie, 
nasze przyjacielskie więzy z Za­
chodnią Europą, jak i militarne o- 
raz gospodarcze są bardzo silne. 
Nasze stosunki ze Wschodnią Eu­
ropą, Sowietami i Chinami są popra­
wne, dalekowzroczne i ostrożne. 
Wprowadzone za moich rządów pro­
gramy przyczynią się do wzmoc­
nienia stosunków z państwami na 
Pacyfiku, Afryką i Ameryką Łaciń­
ską.

“Ale nasza potęga nie opiera się 
na siłach zbrojnych, lecz i na mo­
ralnych zasadach narodu. Dążyłem 
do przywrócenia zaufania narodu 
amerykańskiego do swych rządów, 
występując szczerze i otwarcie 
przed narodem. Domagałem się od 
najbliższego mego otoczenia, su­
miennego i uczciwego sprawowania 
nałożonych na nich obowiązków. 
Kongres ma taką samą odpowie­
dzialność, gdyż naród amerykański 
nigdy nie zgodzi się na podwójny 
standard między obywatelami a 
członkami Kongresu.
“Jeśli zostanę wybrany prezyden­
tem Stan. Zjed. w listopadzie, dą- 

(Ciąg dalszy na str. 10-ej)

Bombowiec B1
Firma produkująca samoloty, 

Rockwell Corp., która zajmuje się 
i budową samolotu bombowego BI, 
sięgnęła po raczej rzadki w prak­
tyce przemysłowej sposób wywie­
rania nacisku na Kongres, aby 
wreszcie przyznał kredyty na budo­
wę BI. Ten typ samolotu jest bo­
wiem przedmiotem sporu.

Chcąc zdobyć kredyty rządowe 
na samolot, Rockwell Corp, zwró­
ciła się do 119,000 swoich pracow­
ników, aby pisali do kongresmanów 
i senatorów listy z żądaniami przy­
znania kredytów na budowę BI, któ­
ry ma zastąpić bombowce B52.

Senat uchwalił zawieszenie budo­
wy BI do czasu, aż w Białym Do­
mu zasiądzie w styczniu 1977 r. 
nowy prezydent. Izba Reprezentan­
tów uchwaliła, aby budowa samo­
lotu została rozpoczęta jesienią te­
go roku. Koszt budowy prototypu 
wyniesie $100 milionów.

Lotnictwo chce mieć 244 tego ty­
pu samolotów, a więc jest to do­
bry dla firmy Rockwell Corp, interes 
produkcyjny.



Wincenty Kadłubek
Mistrz Wincenty — zwany Kadłub­

kiem (zmarl 1223 r.), to pierwszy 
kronikarz, rdzenny Polak. Pisał wpra­
wdzie po łacinie, ale posługiwanie 
się tym językiem było regułą w ca­
łej oświeconej Europie aż do cza­
sów renesansu, a w pracach nauko­
wych łacina przetrwała jeszcze dłu­
żej. Mało kto już pamięta, że na­
wet dysertacja magisterska Adama 
Mickiewicza pisana była jeszcze w 
języku starożytnych.

Osoba Kadłubka jest równie in­
teresująca, jak jego “CHRONICA 
POLONORUM...”.

Był jedynym z dygnitarzy kościel­
nych, biskupem krakowskim, ma­
gistrem, czyli mistrzem kształconym 
na uczelniach zagranicznych m.in. 
aż w dalekim Paryżu. Wyniósł z 
tych studiów zarówno dużą wiedzę 
(zwłaszcza, jak byśmy dziś powie­
dzieli, filologiczno-literacką), jak i 
prawdziwe zamiłowanie do kultury 
klasycznej i pięknej łaciny, jak 
wreszcie właściwe swej epoce i sta­
nowi przekonanie, że historia ma 
być nauczycielką życia, to znaczy 
prawd moralnych i wzorów postę­
powania, wyłożonych w budujących 
przypowieściach. Toteż w swym 
dziele niejednokrotnie poświęca wia­
rygodność historyczną na rzecz 
“uświetnienia” i upiększania prze­
szłości, by wspomnieć choćby wy­
wodzenie rodowodu Polaków aż z 
głębi starożytności, gdzie według 
niego mieli się zmagać z siłami 
Aleksandra Macedońskiego i Ju­
liusza Cezara. Jemu też zawdzięcza­
my przekaz legend o myszkach, co 
zjadły króla Popiela, o chłopskim 
pochodzeniu dynastii Piastów i wie­
le innych.

Co prawda późniejsze dzieje i je­
mu samemu nie poskąpiły legen­
dy. Do dziś dnia Wielka Encyklo­
pedia Powszechna PWN informuje 
za Długoszem, że Mistrz Wincenty 
pochodził “z możnej rodziny mało­
polskiej”. Jednak wielu historyków 
polskich już dawno podawało w wąt­
pliwość nawet szlacheckie pochodze­
nie Kadłubka. Przyjmuje się na ogół 
powszechnie, że był synem chłopa, 
Kadłuba i prawdziwe jego miano 
powinno brzmieć zwyczajnie Kadłu- 
bowicz, czyli właśnie syn Kadłuba, 
co Długosz “uszlachetnił” zdrobnie­
niem Kadłubek. I pięknie to wła­
śnie świadczy o naszych przodkach, 
że w średniowiecznej Polsce chłop1 
ski syn mógł dojść do tak gruntow­
nego wykształcenia i tak wysokich 
godności.

Kronika Mistrza Wincentego przez 
wiele wieków cieszyła się ogrom­
nym uznaniem i była uważana za 
wyborną lekturę dla młodzieży. Jej 
jawne odstępstwa od prawdy histo­
rycznej pomijano, a nawet chętnie 
wierzono zarówno w starożytny ro­
dowód Polaków, jak i w wartość 
przytaczanych przez Kadłubka bu­
dujących anegdot z przeszłości. 
Dopiero oświecenie, a zwłaszcza 
Adam Naruszewicz, poddało druz­
gocącej krytyce Kadłubkowy prze­
kaz i od tego czasu przez wiele lat 
uchodziło za wyraz dobrego tonu 
śmiać się z naiwności średniowie­
cznej Mistrza.

. Dziś mamy do tych spraw sto­
sunek spokojniejszy, bardziej nau­
kowy, a zarazem nie wyzbyty sza­
cunku. Cenimy dzieło i osobę 
Kadłubka jako świadectwo wysokiej 
kultury umysłowej polskiego śred­
niowiecza, które dzięki jego pracy 
dorównało ówczesnemu poziomowi 
Europy. Cenimy także patriotyzm 
Kadłubka, a jego słowa o “praw­
dziwym szlachectwie”, przytoczone 
na tym miejscu, warte są zapamię­
tania. Jakoś wcale demokratyczna 
była ta najdawniejsza kultura pol­
skiego życia zbiorowego, skoro 
chłopski syn mógł sobie na takie 
przekonania pozwolić i publicznie 
je wyrażać. Sam zresztą fakt, że 
syn Kadłuba mógł zostać intelektu­
alistą i dygnitarzem, o czym już 
chyba była mowa, bardzo jest zna­
mienny. Wreszcie — potrafimy dziś 
lepiej niż nasi przodkowi oddzielać 
w dziele Kadłuba jego “pobożne” 
zmyślenia od zawartej tam prawdy, 
która wcale nie jest bez wartości. 
Na gruncie nowoczesnej antropolo­
gii kultury wiadomości Kadłubka 
o imionach i dziejach pierwszych 
Piastów — nie są bez znaczenia. Tym 
śmielej też prezentujemy dziś te 
fragmenty, w których tyle jest nie­
kłamanego uroku, choćby w fakcie, 
że to wszystko pisane było ponad 
700 lat temu!

M.K. 
Zorza

Miłość 
Ojczyzny

(...) Czego podejmujemy się z 
miłości ojczyzny, jest miłością, nie 
szlachectwem, męstwem, nie zu­
chwałością, bo mocna jest miłość 
jak śmierć, im trwożliwsza, tym 
śmielsza. Nic bowiem śmielej nie 
wzywa obywateli pod broń jak oba­
wa przed ogólnym niebezpieczeń- 
stem. Dlatego to Solon zachęcając 
Ateńczyków mówi: ‘Chciałbym, aby- 
ście nie mniej byli bojaźliwi niż od­
ważni, ponieważ bojaźń skłania do 
oględności, a oględność rodzi ufność, 
a ufność wywołuje odwagę, dzięki 
której człowiek często sam siebie 
w śmiałości przewyższa.

Cóż tedy pobudziło Machabeusza 
mającego ośmiuset mężów przeciw 
dwudziestu tysiącom Bakchidesa, iż 
zapomniawszy o sobie pamiętał ra­
czej o swoich ziomkach niż o włas­
nym życiu? Miłość ojczyzny.

Dlaczego syn Saula straciwszy na 
półmorgowej przestrzeni dwudziestu 
mężów, jedynie w towarzystwie 
germka uderzył na tyle zastępów 
filistyńskich i popłoch sprawił? al­
bo skąd tak wielka odwaga Eleaza- 
ra, że choć inni cało uchodzili, on 
wołał zostać zmiażdżony przez sło­
nia, którego przebił od spodu? Co 
dodało ducha sześciuset Spartanom, 
że poszli na obóz Kserksesa i nie 
lękali się pięciuset tysięcy nieprzy­
jaciół? Miłość ojczyzny...

(. . .) Nie jest więc obce cno­
cie, żeby z własną szkodą kłaść 
kres nieszczęściom publicz- 
cznym (...)”.

Wincenty Kadłubek

Wincenty Pol

Z “Pieśni o ziemi naszej”
A czy znasz ty bracie młody, 
Te pokrewne twoje rody? 
Tych górali i Litwinów, 
i Żmudź świętą i Rusinów?

A czy znasz ty bracie młody, 
Twoje ziemie, twoje wody?
Z czego słyną, kędy giną, 
W jakim kraju i dunaju?

A czy znasz ty bracie młody, 
Twojej ziemi bujne płody, 

Twe kurhany i mogiły,
I twe dzieje, co się śćmiły?

A czy wiesz ty co w nich leży?
O nie zawsze, o nie wszędzie, 
Młody orle tak ci będzie, 
jako dzisiaj przy macierzy!

Rto tam zgadnie, gdzie osiądziesz, 
]aką wodą w świat popłyniesz, 
W której stronie walczyć będziesz. 
I od czyjej broni zginiesz?

Stanisław Piętak

Południe
Tylko żar żyje w powietrzu — i tylko cisza. 
Obłok utknął nad ogrodem i stopą zwisa 
nad dzikim bzem, nad gąszczem jaśminu i róży. 
W dole cień ginie, kształty i zapachy burzy. 
Ciężko gnieździć się razem nasturcjom i astrom, 
od krwi kwiatów, od soku liści duszno, i ciasno, 
jakże lżej chwiać się wiotkim grochom i powojom, 
przeskoczyły płot, z śliwą i jabłonią stoją.
Chwilo! Pszczoła spada jak blask, kwiatem się syci. 
Gonią się, śmieją chłopcy nadzy, mgłą przykryci. 
Dostraja się do nich piskiem czarna jaskółka, 
mija się z wodą rzeki, kreśląc srebrne kółka. 
A synek mój ściga widziadła, coś w dłoń chwyta.

Westchnienie rychło przestrzeń jego krzykiem przeszyła. 
Dla niego szum, dla niego nieba wodospady, 
ciała kwiatów i drzew i powietrza najady, 
a co dla ciebie, wierszu mój, jakie słowo? 
już ty nie będziesz snem, lecz ostatnią rozmową.

Z Cyklu “szczęście i cierpienie” (1956)
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Michał Osnowski

Ołtarz Mariacki
Irena Stasiewicz-Jasiukowa

Pierwsze Ministerstwo 
Oświaty w Europie
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OTWARTY OŁTARZ MARIACKI.—Na wewnętrznej stronie ruchomych skrzydeł 
szafy twórca umieścił z lewej strony kompozycje: 1. Zwiastowanie, 2. Boże Naro­
dzenie, 3. Pokłon trzech króli, a z prawej strony — 4. Zmartwychwstanie, 5. Wniebo­
wstąpienie i 6. Zesłanie Ducha Świętego.

Dwanaście lat — od 1477 do 1489 
roku — pracował Wit Stwosz wraz ze 
swoimi pomocnikami i uczniami nad 
ołtarzem dla krakowskiego kościoła 
Mariackiego. Przybył do stolicy Pol­
ski na zaproszenie mieszczan, któ­
rzy zamówili u niego ołtarz, a fundu­
sze na ten cel zebraljze składek. Tak 
powstało jedno z najwybitniejszych 
dzieł sztuki późnego średniowiecza 
w Europie.

Dzieło Wita Stwosza jest też jed­
nym z największych ołtarzy goty­
ckich na świecie. Poliptyk ma sze­
rokość (szafa wraz ze skrzydłami) 
około 11 metrów, a wysokość (szafa 
wraz z podstawą-predellą i zwień­
czeniem) 13.7 metra. Wykonano je 
w drewnie lipowym.

Podstawę ołtarza — predellę — 
tworzy drzewo genealogiczne Chry­
stusa i Marii. Rzeźby w zwieńczeniu 
przedstawiają koronację Matki 
Boskiej oraz — po bokach — dwóch 
świętych polskich: Wojciecha i Sta­
nisława.

Główna część ołtarza składa się z 
szafy o wymiarach 5.34 x 7.25 metra 
oraz dwóch nieruchomych skrzydeł. 
Przy zamkniętej szafie płaszczyznę 
środkowej części ołtarza tworzy 
dwanaście płaskorzeźb ze scenami z 
życia Sw. rodziny. Po otwarciu szafy 
jej ruchome skrzydła, zasłaniają 
zewnętrzne skrzydła nieruchome, 
lecz i one na wewnętrznej płaszczyź­
nie mają szęść płaskorzeźb. Central­
ną partię ołtarza stanowi scena 
“Zaśnięcie Matki Boskiej.” Ponad 
tą główna grupą mistrz przedstawił 
scenę “Wniebowzięcia” N.M.P., a 
całą tę kompozycję w szafie obiega 
lukiem korowód małych figurek 
mieszczan, kupców i rzemieślników, 
rycerzy, żaków i wagantów. Nawia­
sem mówiąc, postacie w główniej 
scenie “Zaśnięcią” mają wysokość 
około 2.7 metra, co pozwala zoriento­
wać się potędze całości.

Wszystkie rzeźby cechuje niezwy­
kły realizm. Odnosi się to zarówno 
do odmalowania w rysach twarzy 
stanów uczuciowych, takich jak ra­
dość, rozpacz, zaduma itd., jak i do 
tła. Wielki artysta umieścił sceny bi­
blijne i pasyjne w realiach XV- 
wiecznego Krakowa. Tak więc np. w 
płaskorzeźbie ‘Narodziny Marii” 
widzimy wnętrze typowej izby w do­
mu mieszczańskim z ówczesnymi 
sprzętami, kobiety w strojach z tejże 
epoki i mnóstwo drobniejszych 
szczegółów jakby wziętych wprost z 
życia. W korowodzie małych postaci 
na luku obiegającym kompozycje w 
szafie można po typowych strojach 
rozróżnić dworzan królewskich, 
uczonych, artystów i in. A przodko­
wie Marii na predelli często repre­
zentują typy polskie i polskie rów­
nież noszą stroje.

Trzeba jeszcze choćby krótko 
wspomnieć o polichromii. Przewa­
żają oczywiście złocenia, a poza tym 

występują wszystkie kolory tęczy — 
z szczególnym uprzywilejowaniem 
błękitu. Twórca wielkiego dzieła róż­
nicował kolory zależnie od treści 
poszczególnych płaskorzeźb i nie­
które z nich mają polichromię inten­
sywniejszą, inne zaś — bardziej sto­
nowaną.

Znakomite tło dla ołtarza Maria­
ckiego tworzą przepiękne złotawe, 
opalizujące światło witraże w smu­
kłych gotyckich oknach prezbite­
rium kościoła. Znawcy zaliczają je 
do najpiękniejszych w Europie, a 
wykonano je i założono w latach oko 
1O1370-1400.1 choć przeszło pół tysią­
ca lat tyle burz przeszło nad ziemią 
polską, choć tyle wojen przetoczyło 
się przez nią, witraże jakby cudem 
wszystko przetrwały.

Nie tak już pomyślnie układały się 
losy ołtarza Mariackiego. Również 
i to dzieło oszczędziły wojny i nie tyl­
ko go ogień, lecz zawisły nad nim 
inne groźby: szkodniki drewna, wil­
goć, zmiany temperatury, a wresz­
cie i ludzie, którzy nieświadomie w 
najlepszej woli wyrządzić mogli wie­
le szkód. Kraków, położony w kotli­
nie, ma bardzo niedobry klimat z 
dużą ilością wilgoci w powietrzu, co 
dla ołtarza nie mogło być korzystne.

W rezultacie już w XVIII wieku 
dzido Wita Stwosza wobec daleko 
posuniętego procesu zniszczenia wy­
magało gruntownego remontu. Nie 
na długo to pomogło, bo też ówcześni 
konserwatorzy drewna dysponowali 
zbyt skromną wiedzą i zbyt pry­
mitywnymi środkami przeciw 
szkodnikom i szkodliwym działa­
niom czynników zewnętrznych, by 
dzieło sztuki na trwale zabezpieczyć. 
W1795 roku po raz drugi poddano oł­
tarz renowacji, a w latach 1868-1871 
przeszedł on generalny remont. I 
jeszcze raz zajęli się nim konserwa­
torzy sztuki w latach 1932-1933.

Niebawem jednak nad ołtarzem 
Mariackim zawisła większa groźba: 
agresja hitlerowska. Zarówno do­
świadczenia z lat I wojny światowej, 
jak i wyczyny lotnictwa hitlerow­
skiego w Hiszpanii, gdzie zbombar­
dowało ono Guemicę, kazały myśleć 
o skutecznym zabezpieczeniu bez­
cennego dzieła. Postanowiono usu­
nąć je z Krakowa — dużego miasta, 
narażonego na bombardowanie i 
ukryć w cichym, ustronnym i bez­
piecznym miejscu. Wybór padl na 
Sandomierz. Już po wybuchu wojny 
wyjęte z całości najważniejsze par­
tie ołtarza przewieziono barkami 
Wisłą do Sandomierza i złożono tam 
na przechowanie w podziemiach ko­
ścioła.

Ołtarz szczęśliwie uniknął bomb, 
lecz hitlerowscy okupanci nie pozo­
stawili go w spokoju. Oczywiście, 
szybko trafili do sandomierskiej 
kryjówki i już w listopadzie 1939 ro­
ku wywieźli zabrane stamtąd rzeźby 
do Berlina. Parę miesięcy później — 

w marcu 1940 roku zdemontowali po­
zostałe części ołtarza i również je za­
brali.

Po klęsce i upadku HI Rzeszy pol­
ska misja rewindykacyjna uporczy­
wie szukała zrabowanego Polsce oł­
tarza Mariąękiego. Hitlerowcy zde­
ponowali go najpierw w berlińskim 
skarbcu Banku Rzeszy, a potem wy­
wieźli w nieznanym kierunku. Kie­
rownik misji rewindykacyjnej, pro­
fesor Uniwersytetu Jagiellońskiego 
— Karol Estreicher, poruszał wszy­
stkie sprężyny, aby odnaleźć zagi­
niony skarb. Już się wydawało, że 
wszystko stracone, gdy wreszcie w 
1946 roku odnaleziono część ołtarza, 
ukrytą w podziemiach zamku no­
rymberskiego.

Resztę ołtarza znaleziono nieco 
później w okolicznościach zgoła dra­
matycznych. Jak się okazało, hitle­
rowcy zwalili je w szopie pod No­
rymbergą. W willi, do której ta szo­
pa należała, mieszkali żołnierze 
amerykańscy. Nic się oni nie orien­
towali, jakie to koło nich poniewiera­
ją się skarby. Uważali to za rupiecie 
i już właśnie zabierali się, by rzeźba­
mi Wita Stwosza palić w kominku.

Ostatecznie wszystko skończyło 
się szczęśliwie i ołtarz Mariacki 30 
kwietnia 1946 roku wrócił do Polski, 
a 1 maja dotarł do Krakowa. Tutaj 
natychmiast zajęli się nim najwybit­
niejsi konserwatorzy. Do renowacji 
ołtarza powołano specjalną pracow­
nię, którą kierował profesor dr Ma­
rian Slonecki. Ukonstytuował się Ko­
mitet odnowienia ołtarza i weszli do 
niego najwyższej klasy specjaliści 
wszystkich gałęzi nauki związanych 
z konserwacją zabytków. W wydzie­
lonych pomieszczeniach na Wawelu 
fachowy środkami chemicznymi za­
bezpieczyli drewno rzeźb przed bu- 
twileniem, jak i przed szkodnikami. 
W trakcie prac renowacyjnych zdję­
to również późniejszą polichromię, 
nałożoną niezbyt szczęśliwie przez 
odnowicieli, którzy mieli inny gust i 
“poprawili” Wita Stwosza. W rezul­
tacie więc rzeźby odzyskały swoje 
pierwotne, oryginalne barwy.

Prace konserwatorskie, przepro­
wadzone z pomocą najnowocześniej­
szych środków i najnowszymi meto­
dami naukowymi, trwały cztery 
lata. Pochłonęły one 12 milionów zło­
tych.

Po zakończeniu prac konserwator­
skich urządzono na Wawelu wysta­
wę, która dala chyba jedyną po pół 
tysiąca lat okazję obejrzenia z bliska 
poszczęgólnych rzeźb rozmontowa­
nego ołtarza. Wystawa cieszyła się 
ogromną frekwehcją i przyjeżdżały 
na nią wycieczki z całego kraju.

W 1957 roku po osiemnastu latach 
nieobecności ołtarz Mariacki powró­
cił na swoje miejsce w krakowskim 
kościele NMP Marii. Przez następne 
wieki trwać będzie nieprzerwana 
wędrówka ludzi, którzy decydują się

“Nie widzi^a Europa w prawo­
dawstwie politycznym nic rozsąd­
niejszego na co by się dawne i 
współczesne zdobyć mogły narody. 
Wychowanie dzieci obywatelskich 
stało się odtąd interesem rządu kra­
jowego, a jednostajność edukacji 
stała się rękojmią większej rządu 
jednostajności i większej w rządzie 
zgody. Prawo o Komisji Edukacyj­
nej niesie na sobie cechę ścisłej 
sprawiedliwości. Po zgaszeniu za­
konu jezuickiego rząd kraju nie jął 
się dóbr zakonu tego, aby nimi 
skarb publiczny zasilił. Uznał, czyją 
własnością i czyim powinny być fun­
dusze...” — oto sława Hugona Kołłą­
taja o Komisji Edukacji Narodowej, 
piewszym w Europie świeckim mi­
nisterstwie oświecenia publicznego. 
Komisja Edukacji Narodowej — 
zwana również Komisją Edukacyjną 
— powołana została przez Sejm w 
dniu 14 października 1773 roku. Na­
wiązując db tradycji Collegium 
Nobillium i Szkoły Rycerskiej urze­
czywistniała ona przekonania 
“oświeconych”, że nowa szkoła — to 
czynnik decydujący o kształcie przy­
szłości Rzeczypospolitej, gdyż chcąc 
uchronić ją od upadku należy wycho­
wać nowe pokolenie Polaków, które 
myśleć będzie w sposób “obywatel­
ski” i które będzie rozumieć ko­
nieczność reform.

Myśl o stworzeniu ministerstwa 
oświecenia publicznego była owo­
cem zarówno marzeń, jak i trzeźwej 
refleksji polskiego Oświecenia, wia­
ry i przekonania, że tylko nowy czło­
wiek może i potrafi tworzyć nową 
rzeczywistość. Konkretne warunki 
do zrealizowania tej myśli, tj. do 
powołania centralnej dla Rzeczypo­
spolitej instytucji oświatowej, po­
wstały ’dość nieoczekiwanie: W 
lipcu 1773 roku ogłoszono breve pa­
pieża Klemensa XIV, rozwiązujące 
zakon Jezuitów. Majątki rozwiąza­
nego zakonu stały się materialną 
podstawą umożliwiającą realizację 
programu Komisji Edukacji Naro­
dowej. Zarówno powołanie w Polsce 
osiemnastowiecznej świeckiego mi­
nisterstwa oświecenia publicznego, 
jak i przeznaczenie na ten cel dóbr 
pojezuickich są bez precedensu w 
ówczesnej Europie.

Chociaż uchwała sejmowa mówiła 
o dozorze Komisji tylko “nad eduka­
cją młodzi narodowej szlacheckiej”, 
niemniej z miejsca zaakceptowano 
wniosek o rozszerzeniu działalności 
Komisji Edukacji Narodowej także 
na dzieci nieszlacheckie, na wiej­
skie szkoły elementarne.

.Komisja Edukacji Narodowej 
składała się ośmiu członków — czte­
rech z Korony i czterech z Litwy; 
już w roku 1776 lista “komisarzy” 
była znacznie większa. Przypo- 
mnijmy nazwiska przynajmniej nie­
których. A więc młody Ignacy Po­
tocki — Uczący w chwiU powołania 
go do Komisji zaledwie 23 lata, wy­
chowanek CoUegium NobiUum, pe­
łen energii i najlepszej woU, przeko­
nany dogłębnie o doniosłości dzieła 
KEN; Andrzej Zamojski — światły 
obywatel, patriota, twórca odrzu­
conego — niestety — w 1780 roku 
przez konserwatywne elementy 
“Zbioru praw sądowych”; Adam 
Kazimierz Czartoryski — komen­
dant Szkoły Rycerskiej; Joachim 
Chreptowicz — na którego wniosek 
powołano Komisję Edukacji Naro­
dowej. Z postaci mniej “świetla­
nych”, które w późniejszym okresie 
swego życia odegrały niezbyt cieka­
wą rolę poUtyczną, a które jednak 
mają niewątpUwe zasługi w realiza­
cji programu KEN, należy odnoto­
wać dwa nazwiska: wzmiankowa­
nego już Ignacego Massalskiego — 
ze względu na jego rolę w rozwoju 
szkół wiejskich oraz brata króla — 
Michała Poniatowskiego, prezydu- 
jącego przez dłuższy czas Komisji i 
poważnie zaangażowanego w jej 
prace.

Działalność Komisji Edukacji Na­
rodowej objęła całe szkolnictwo: 
uniwersytety, tj. uniwersytet kra­
kowski — zwany wówczas Szkolą 
Główną Koronną i unwersytet wileń­
ski — zwany Szkołą Główną Litew­
ską; szkoły wydziałowe i pod wy dzia­
łowe — odpowiednik szkół woje­
wódzkich i powiatowych oraz szkoły 
parafialne — wiejskie. Szczególną 
wagę przywiązano do nauczyciel­
skich seminariów; istniały one przy 
uniwersytetach krakowskim i wileń­
skim oraz w Łowiczu. Wielostron­
ność i szeroki zakres prac Komisji 
Edukącjj Narodowej wymagały ze

na odbycie często długich i męczą­
cych podróży, by stanąć przed dzie­
łem genialnego artysty i w milczeniu 
zachwycać się nieopisanym pięk­
nem pomnika rzeźby i malarstwa z 
czasów średniowiecznej Polski. 

strony jej współpracowników zdy­
scyplinowania i ofiarności. Nowa 
sieć szkół — łącznie z objętymi przez 
KEN, często opornymi szkołami po 
jezuickimi — potrzebowała stałych 
wizytacji, nierzadko na peryferiach 
Polski, gdzie dojazd nie był bynaj­
mniej sprawą prostą. Uniwersytety 
należało zreformować: wielką re­
formę Szkoły Głównej Koronnej 
przeprowadził Hugo Kołłątaj — 
mianowany w wieku 27 lat jej “wizy­
tatorem”.

Do zrealizowania programu Ko­
misji Edukacji Narodowej potrzebni 
byU zarówno nowi wykwalifikowani, 
w miarę możliwości świeccy nau­
czyciele, jak i nowe podręczniki. 
Problem tych ostatnich, adresowa­
nych zarówno do uczniów, jak i 
przewodników metodycznych dla 
nauczycieU, zdecydowano rozwią­
zać powołując w 1775 roku Towarzy­
stwo do Ksiąg Elementarnych. Pre­
zesem jego został jeden z “komisa­
rzy” — Ignacy Potocki, ofiarnym 
sekretarzem był przez wiele lat 
Grzegorz Piramowicz. Towarzy­
stwo, działające przez 17 lat, zajmo­
wało się programami i metodami 
nauczania w szkołach narodowych, 
wydało też 29 podręczników dostoso­
wanych do profilu “nowej szkoły”.

Warto przypomnieć, iż w ramach • 
akcji wydawniczej Towarzystwa do 
Ksiąg Elementarnych ukazała się 
“Gramatyka dla szkół narodowych” 
Onufrego Kopczyńskiego, cenny 
podręcznik napisany po polsku. Au­
tor podkreślał związki myślenia z 
mówieniem, przeciwstawiał się me- 
chaniczno-pamięciowemu przyswa­
janiu materiału przez uczniów.

Nowe metody nauczania, nowe 
podręczniki i nowa kadra nauczy­
cieli — tą drogą Komisja Edukacji 
Narodowej chciala wychować nowe 
pokolenie obywateli Rzeczyposoili- 
tej, którzy rozumieć będą, że nie 
można od państwa tylko brać, trzeba 
także państwu dawać — swoje siły 

i swoją myśl twórczą. I w tym 
sensie idee Komisji Edukacji Na­
rodowej nie zdezaktualizowały się 
do dnia dzisiejszego — mogą inspiro­
wać w równym stopniu dziś, jak i 
w czasach Stanisławowskich.

Małe i Wielkie 
Powstania

Zanim doszły z polskiego Londynu 
i w polskim oświetleniu relacje z 
rozpraw sądowych w Radomiu i 
Warszawie, doniosły o nich gazety 
amerykańskie z informacji “Inter­
press”. Jedne trzymają się ściśle 
faktów, bez komentarzy — skazanie 
radomskich buntowników, czy bu­
rzycieli (“rioters”), inne z pewnymi 
komentarzami. Te donoszą o starciu 
tłumu z policją w Radomiu podczas 
demonstracji i karach na 4 do 10 lat 
więzienia (w PRL urzędowo “po­
zbawienia wolności”. Jakiej wolnoś­
ci?), co sędzia uzasadnił łobuzer- 
stwem i — jakoby — recydywizmem 
głównych sprawców.

Nie bez racji wracamy do faktów 
dawno znanych czytelnikom polskim 
w Londynie. Chodzi o podkreślenie, 
że Polska — jak Czechosłowacja, jak 
Węgry — zdolna jest zwrócić uwagę 
świata na swoje niewolnicze losy 
tylko wzbudzającym sensację obja­
wem buntu, indywidualnym lub 
zbiorowym, dokonanym pod wpły­
wem .uniesienia. Takie odruchy, 
jak błyskawiczna reakcja robotni­
ków na torze kolejowym — a zważ­
my, jak w swym przebiegu kultural­
nie i po dżentelmeńsku przeprowa­
dzona, bez gwałtu ani chamstwa — 
jak nieoczekiwane manifestacje w 
Poznaniu i na Wybrzeżu, jak po­
wstanie węgierskie, samobójcze, jak 
wszystkie powstania — rewolta Cze­
chów — ofiarne całopalenie Pała- 
cha — wszystkie te rozpaczliwe 
okrzyki buntu, którego założeniem 
jest wzgardzenie własnym życiem 
w akcie wołającym o pomstę i o ra­
tunek, to jedyne co bodaj na chwilę 
przypomina światu , że istniejemy, 
że domagamy się wolności droższej 
niż doczesność, gotowi zapłacić gło­
wą za wywalczenie jej. Nikt wte­
dy nie myśli o swoim bezpieczeń­
stwie.

Świat rychło zapomni, lecz smuga 
cienia zostanie, a w narodzie po­
zostanie wstrząs przeciwdziałający 
letargowi. Te akcje nagłe, samo­
rzutne, nie mają czasu dojrzeć w 
chłodzie spokojnego planowania, 
choć organizują się podskórnie i 
umiejętnie. Najstaranniej przyspo­
sabiane ruchy burzy nagłość wy­
buchu, a przeciwnicy powstań potę­
piają jako przedwczesne i lekko­
myślnie szafujące życiem ludzkim. 
Więc należało być grzecznym, u- 
kładnym, cierpliwym i posłusznym? 
nadstawiać drugi policzek? Nie 
wychylać się? Zapadać w pokorną 
bierność?

Tydzień Polski
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OŁTARZ MARIACKI ZAMKNIĘTY.—W tym stanie na 
skrzydłach nieruchomych i na zewnętrznych stronach 
ruchomych skrzydeł szafy widać następujące kompo­
zycje rzeźbiarskie (od lewej w dół): 1. Spotkanie Joachima 
z Anną, 2. Narodziny NMP, 3. Maria w świątyni, 4. Ofia­
rowanie, 5. Jezus w świątyni, 6. Pojmanie, 7. Ukrzy­
żowanie, 8. Zdjęcie z krzyża, 9, Złożenie do grobu, 
10. Wstąpienie do otchłani, 11. Trzy Marie u grobu 
i 12. Jezus jako ogrodnik.

Wojciech Natanson

W Stulecie Śmierci Fredry
Młodziutki komediopisarz Ale­

ksander Fredro przyjeżdża do War­
szawy, by swe urocze sztuki za­
prezentować dyrektorowi teatru, o 
gustach pseudo-klasycznych. Do- 
znaje kwaśnego przyjęcia, dyrektor 
narzeka na zły papier i blade pismo. 
Gdy się wreszcie z manuskryptem 
zapozna, nie wróży im sukcesu. Kil­
ka lat później sztuki te z zapałem 
przyjmuje publiczność, a jedna z 
nich — “Mąż i żona” — do dziś zdu­
miewa świeżością.

W 1835 roku niektórzy romantycy 
uznają, że w komediach Fredrow­
skich brak wartości ideowych, poe­
tyckich, nawet patriotycznych. Nikt 
się za Fredrą nie ujmuje, nawet 
przyjaciele przyznają rację oponen­
tom. Mija 30 lat; odrodzona — dzięki 
ofiarności publicznej — scena kra­
kowska wystawia “Zemstę” i “Ślu­
by”, jako najskuteczniejsze lekar­
stwo na rozpacz i utratę wiary po 
klęsce styczniowej.

W 1877 roku odbywa się premiera 
“Wielkiego człowieka do małych in­
teresów”. Snobistyczna część wido­
wni doznała rozczarowania, na­
rzeka, że utwór nie sięga poziomu... 
Kazimierza Zalewskiego, dostawcy 
bulwarowych sztuk. Ale “Wielki 
człowiek” od tej chwili jest źródłem 
nieustannej inspiracji, olśniewa bo­
gactwem, główny bohater staje się 
przysłowiowy.

W 1945 roku wyrażano wątpliwoś­
ci, czy teatr fredrowski jest jeszcze 
aktualny. Repliki udzielają nie tylko 
Jaracz i Leon Schiller, ale i ogół na­
szych scen. W okresie ostatnich 
30 lat odbyło się ponad 550 Fred­
rowskich inscenizacji. Jakież pole 
popisu znaleźli tu: Zelwerowicz, Ad­
wentowicz, Solski, Ćwiklińska, Le­
szczyński i Woźniak, Karbowski i 
Woszczerowicz, Eichlerówna i Łom­
nicki, Swiderski i Holoubek, Woł- 
łejko i Pawlik, Śląska i Ludwiżanka, 
Wyrzykowski, Gołaś i Fijewski...

Przed kilku laty pewni reżyserzy, 
nie znając aktualności “Ślubów”, 

przenieśli akcję na podwórze, wpro­
wadzili nawet aluzje lesbijskie. Cóż 
pozostało z tych eksperymentów?

Jak wyjaśnić świeżość, młodość, 
niewzruszalność teatru? Humorem 
w najgłębszym sensie tego słowa, 
jako narzędziem poznania świata! 
Autor “Pana Jowialskiego” jest 
w tej dziedzinie spadkobiercą naj­
świetniejszych nurtów komedii Sta­
nisławskiej. Zapowiada już jednak 
komedię i satyrę nowoczesną.

Humor najściślej u Fredry łączy 
się z poezją. Nie tylko w słynnym po­
lonezowym rytmie wiersza, ale 
w utworach pisanych prozą, np. w 
miłosnych scenach “Wielkiego czło­
wieka”.

Autor “Pana Beneta” to świetny 
obserwator. O dalekosiężnym i 
ostrym wzroku! Ukazuje narodziny 
i potężnienie miłości, bunt przeciw 
skostnieniom obyczaju, zaciekłość 
w nianawiści, próbę organizowania 
życia jako zabawy, “grafomanię 
działania”, spokój za wszelką cenę 
(“Benetyzm”).

Zmysł teatru, poczucie sceny, 
zdolność nawiązania kontaktu z wi­
dzem — to wiedza, którą Fredro nie­
ustannie pogłębiał. Gdy u sprzedaw­
cy ulicznego kupił komedie Moliera, 
tej wiedzy przede wszystkim szukał. 
Gdy bawiąc we Francji w 1814 i w 
1850-54 roku odwiedza) paryskie 
teatry — tym się szczególnie intere­
sował. Dawał swym sztukom struk­
turę precyzyjną a oryginalną, każdą 
postać uczynił żywą.

Czytając Fredrowskie pamiętniki 
— zdumiewamy się przenikliwością 
autora. Choć Napoleończyk, umie 
cesarza krytycznie ocenić. Daleki 
od glorifikowania wojny, nie za­
myka oczu na jej okrucieństwa. Na 
samego siebie patrzy bez złudzeń i 
nie bez rozbawienia. Oto znako­
mity komentarz do Fredrowskiej 
twórczości.

Życie Warszawy

Kazimierz Wierzyński

Krzyże i Miecze
Krzyże i miecze — los wybrany
1 przewalczone nasze lata,
l nasza krew, i nasze rany,
Polski cyrograf zapisany 
Na wszystkiej ziemi tego świata.

Sława i krzywda, cierpkie plony, 
Z którymi siadasz dziś przed progiem.
/ próżno patrzysz w wszystkie strony, 
Tułaczu nisko pochylony 
Przed swym ostatnim sędzią, Bogiem.

1 nie cofnięta nasza próba 
jak wyjść na klęskę i bezdroże 
i unieść w ręku broń cheruba, 
Uderzać nią, gdzie zło i zguba, 
Co nigdy zgubić nas nie może.

Jak na rzucany grad kamieni
Przez ślepą dłoń i sprzeniewiercę 
Odkrzyknąć, żeśniy niezmożeni,
Że się nie ugnie i nie zmieni 
Pęknięte w piersi naszej serce.

jak wyjść nad rozpacz, wszystkie rani/* 
Nad ziemski czas i ruch zegara 

T czytać z wieków los wybrany, 
Polski cyrograf niepisany, 
Że śmierć niewieczna. Wieczna — wiara.

Weronika
Rodzina Zawadów zdawna osiadła 

w Kijowie pozostawała w tym mieś­
cie między wojnami i nie ruszyła się 
również po przyjściu Niemców w 
1941 roku. Kiedy jednak po trzech la­
tach bojów losy wojny się odwró­
ciły i do Kijowa poczęły się zbliżać 
zwyciężające wojska sowieckie, Za- 
wadowie mając dosyć sowieckiego 
raju postanowili nie czekać na ich 
wkroczenie lecz przeciwnie uciekać 
jaknajdalej na zachód. Spakowano 
rzeczy i najęto woźnicę z końmi, 
który następnego ranka miał ich od­
wieźć do Białej Cerkwi, gdzie mieli 
nadzieję dostać się do pociągu i je­
chać dalej.

Pani Anna Zawada kręciła się po 
mieszkaniu składając rzeczy to po­
nownie rozpakowując je. Jedne wyj­
mowała, inne wkładała do walizek 
i kuferków nie wiedząc co brać a co 
zostawić. Wszystko wydawało się jej 
potrzebne. Syn Piotr i synowa Ma­
ryla reagowali na wypadki spokoj­
niej, mimo obaw które żywili sami, 
ale których starali się nie wyjawniać. 
Po południu młodzi postanowili 
pójść do znajomej wdowy Szabu- 
niowej by się z nią pożegnać. Kiedy 
się zjawili w jej mieszkaniu zastali 
córkę Szabuniowej i zięcia siedzą­
cych przy łóżku chorej matki. Na 
propozycję wspólnego wyjazdu 
odpowiedzieli odmownie nie chcąc 
pozostawiać matki samej która z po­
wodu choroby nie mogła ruszać się z 
łóżka. Z ciężkim sercem starzy przy­
jaciele rozstali się wiedząc, że na za­
wsze.

W drodze powrotnej do domu, na 
ulicy Wasilkowskiej przed wysoką 
kamienicą Zawadowie natknęli się 
na gromadkę ludzi debatujących 
nad czymś. Maryla zatrzymała się 
by dowiedzieć się co zaszło. Przy 
ścianie kamienicy, na chodniku na 
rozłożonym kocu siedziała malutka 
dziewczynka. Ubrana była w niebie­
ską sukieneczkę, białe pantofelki, 
a na głowie złociste loczki przewią­
zane były błękitną wstążką zawią­
zaną na kokardę. Na kolanach trzy­
mała niewielką lalkę a obok stała 
butelka z wodą. Jej wielkie chabro­
we oczy, szeroko otwarte patrzały 
■spokojnie i bez strachu na zebra­
nych wokół ludzi 
Nie płakała, nie kaprysiła. Na pier­
siach przypięta do sukieneczki wid­
niała karteczka z napisem! — We­
ronika. Lat 2 i pół. Chrzczona. Ma­
tka widocznie liczyła, że ktoś dziew­
czynkę weźmie i dlatego podała imię 
i wiek. Kobiety otaczające dziecko 
żywo dyskutowały wyrażając różne 
opinie. Jedne potępiały matkę, inne 
znowu współczuły jej, będąc zdania, 
że tylko najwyższa potrzeba mo­
gła ją zmusić do opuszczenia takiej 
córeczki. Gadali wszyscy lecz nikt 
nie kwapił się by coś począć. Mil­
cząc Maryla pochyliła się nad dzie­
ckiem i wzięła je na ręce.:

— Poszli — rzekła krótko.
Tłum się rozstąpił i Zawadowie ru­

szyli do domu. Piotr milcząc zgodził 
się z postępkiem żony. Żal mu było 
dziecka, przy czym wiedział jak 
Maryla cierpi po utracie w nieszczę­
śliwym wypadku swej własnej có­
reczki w tym samym wieku. Maryla 
ostrożnie niosła dziewczynkę na rę­
kach a ta odrazu przylgnęła do niej 
swą główką jak do rodzonej matki.

Pani Anna wpadła odrazu na Ma­
rylę.

— Czyś ty zwariowała? Sami nie 
wiemy jak się stąd wydostaniemy a 
ty przynosisz podrzutka! Odnieś ją 
zaraz skąd wzięłaś lub na inne miej­
sce. Też coś podobnego by teraz brać 
na swą głowę dziecko i to jeszcze z 
ulicy! Nie wiadomo kto są jej rodzi­
ce. Może po nich dziedziczyć jakie 
złe skłonności i co z niej wyrośnie? 
A wówczas co?

— Po co takie złe proroctwa, 
mamo? A może właśnie wyrośnie 
z niej jakaś utalentowana artystka, 
a choćby nawet tylko dobra kobieta 
— żona i matka?

— No naturalnie miej takie na­
dzieje z twoim marzycielstwem — 
ciągnęła rozdrażniona pani Anna. — 
A ty jak masz na imię? — zwróciła 
się skolei do dziewczynki, która zmę­
czona siedziała spokojnie na ka­
napce.

—łka.
—łka? Cóż to za łka? — kpiąco 

zareagowała pani Anna. — Twoje 
imię jest Weronika. Powtórz.

— łka — rzekła powtórnie dzie­
wczynka, patrząc swymi chabro­
wymi oczkami na panią Annę, jakby 
zdziwiona, że dorosła kobieta nie ro­
zumie że takie długie imię jest zbyt 
trudne do wymówienia w jej wieku.

— Gdzie twoja mama? — indago­
wała pani Anna dalej.

Dziewczynka złożyła rączki w pią­
stki, poczem otworzyła dłońmi do 
góry i rzekła:

— Mama... nieema.

— A gdzie papa?
Ten sam gest i ta sama odpowiedź.
— Papa... nieema.

Tu wmieszała się zdenerwowana 
Maryla.

— Mama pewnie zaraz każę dzie­
cku wypełnić formularz. Proszę zo­
stawić ją w spokoju. Trzeba ją 
umyć, nakarmić i spać położyć.

— Więc jednak chcesz ją ze sobą 
zabrać — nie dawała wciąż za wy­
graną teściowa.

— Tak już postanowiłam i bardzo 
rada jestem, że ją znalazłam. Mama 
wie jak ciężko przeżyłam wypadek 
i śmierć Leosi. Wiadomo też co dok­
tór powiedział po mojej operacji, 
że dzieci nigdy już mieć nie mo­
gę. A dla mnie dziecko to życie!

Weronika jakby zrozumiała o 
czym rozmawiają obie kobiety bo 
wyciągnęła swe rączki do Maryli i 
cicho wyszeptała:

— Mama.
To zakończyło wszelką dyskusję. 

Maryla schwyciła dziewczynkę na 
ręce i przycisnąwszy do piersi rze­
kła:

— Nie oddam nikomu. Będzie ona 
naszą córeczką.

Dobrze się stało, że po śmierci 
Leosi, Maryla zachowała jej garde­
robę. Teraz wydobyła z komody i 
zapakowała by zabrać ze sobą dla 
Weroniki.

Dziecko było niezwykle ciche i 
spokojne, co było ważne w podróży 
w tych czasach tak niespokojnych i 
trudnych. Dziewczynka siedziała te­
raz spokojnie na kanapce i przewra­
cała swymi rączkami zabawki, któ­
re jej położyła nowa mama. Na jej 
twarzyczce odbijało się tyle radości, 
tak jakby rozumiała, że jej teraz 
będzie dobrze i że nowej mamie 
przyniesie dużo szczęścia.

Nazajutrz rano zjawił się wy­
najęty woźnica z furmanką i Zawa­
dowie załadowawszy rzeczy wy­
ruszyli w daleką, nieznaną drogę.

Dojechali szczęśliwie do Białej 
Cerkwi i zatrzymali się tam parę 
dni. Z dalszą komunikacją wygją- 
fało beznadziejnie, pociągów pasa­
żerskich nie było, szły tylko trans­
porty wojskowe i towarowe. Sytuacja 
stawała się krytyczna, szczęściem 
kręcąc się na stacji natknęli się na 
oficera niemieckiego, który został 
oczarowany. Weroniką, ponieważ 
przypomniała mu jego córeczkę w 
kraju i przeto pozwolił im załado­
wać się do towarowego wagonu w 
transporcie pod jego komendą.

— Prawdziwa moja Gretchen — 
mówił oberlejtnant, gładząc Wero­
nikę po złotej główce, wnosząc ją do 
wagonu.

Po kilku dniach uciążliwej podró­
ży dotarli do Lwowa i złożywszy sto­
krotne dzięki usłużnemu oficerowi 
zwrócili się do zorganizowanego już 
komitetu pomocy uchodźcom, ucie­
kającym przed posuwającym się na 
zachód frontem. Zawadowie chcieli 
dostać się do Pragi Czeskiej, gdzie 
przebywała kuzynka pani Anny za 
mężem Czechem. Starania były 
trudne i długie ale zostały uwieńczo­
ne powodzeniem.

Kuzynka pani Anny i jej mąż 
Wacław Drwala przyjęli Zawadów 
z otwartymi rękoma. Wacław, były 
czeski legionista, dobroduszny i 
gościnny, miał wielki kult dla Rosji 
i z reguły był zachwycony wszyst­
kim coby stamtąd pochodziło. Zaj­
mowali oni duże mieszkanie i bez 
większej niewygody mogli odstąpić 
parę pokoi dla mało spodziewanych 
ale chętnie przyjętych gości.

Zlata Praha, jedno z ładniejszych 
miast Środkowej Europy, wielkie 
wrażenie zrobiła na naszych ucieki­
nierach. Byli zachwyceni miastem 
oraz serdecznością Czechów w sto­
sunku do nich. Wszystko im się 
podobało i chcieliby pozostać na sta­
łe. Wacław znalazł pracę dla Piotra 
w zakładzie w którym sam pracował 
a Maryla zajęta była opieką nad We­
roniką i nadto poczęła dawać lek­
cje rosyjskiego języka. Uczniów jej 
nie brakowało, gdyż Czesi, choć 
mieli nadzieję, że wyzwolenie nadej­
dzie od zachodu, po cichu liczyli się 
z możliwością wkroczenia Czerwo­
nej Armii do ich kraju i dlatego nau­
ka rosyjskiego wydawała się im po­
żyteczna.

Życie przebiegało względnie spo­
kojnie i jak na wojenne czasy w oku­
powanym przez wroga kraju moż­
liwie, lecz mniej więcej po roku 
czasu od przybycia Zawadów, na 
wiosnę przyszły groźne chwile. 
Kamienica w której mieszkali znaj­
dowała się naprzeciwko muzeum, 
które w końcu kwietnia 1945 zostało 
zajęte przez czeski ruch oporu. Na­
tomiast z prawej strony kamienicy 
znajdowała się wciąż kwatera ge­
stapo w zarekwirowanym domu.

Wnet po zajęciu muzeum rozpo­
częła się walka między Czechami a 
gestapowcami. Pojawiły się bary­
kady. Na jedną z nich wdrapał 
się syn właścicielki kamienicy Za­
wadów i machając białą płachtą 
chciał coś mówić, lecz natychmiast 

na oczach matki został sprzątnięty 
niemiecką kulą. Do strzelaniny 
z ręcznej broni dołączyła się również 
i artyleria i trzeba się było kryć w 
piwnicach domów.

Kilka dni siedzieli mieszkańcy ka­
mienicy Zawadów prawie że w ciem­
nościach i bez żywności w obszernej 
piwnicy służącej za schron. Walki 
uliczne nastąpiły tak szybko, że nie 
zdążono zaopatrzyć się w prowiant. 
Bez przerwy gwizdały kule i pociski 
armatnie rwały się naokół. Z natę­
żeniem słuchano radia w piwnicy. 
Coś mówiono o ruchach wojsk zbli­
żających się do Pragi, lecz o jakie 
wojska chodziło nie można było się 
zorientować. Potem radio umilkło i 
wielki niepokój zapanował wśród 
ukrytych w piwnicy z powodu braku 

informacji i wobec niemożności 
zorientowania się kto właściwie 
zbliża się do miasta. Wielu utrzymy­
wało, że to napewno będą Amery­
kanie, o czym od dawna chodziły słu­
chy. Przez cały ten czas Wero­
nika zachowywała się spokojnie nie 
robiąc kłopotu przybranym rodzi­

com a nawet jej obecność i dziecin­
na niewinność działały kojąco na 
wystraszonych i cierpiących wielką 
niewygodę stłoczonych ludzi.

W pewnym momencie gdy wszys­
cy pogrążeni byli w rozmowach i 
dyskusjach między sobą w oczeki­
waniu wybawienia, z trzaskiem 
otwarły się drzwi i dwu gestapow­
ców weszło do piwnicy. Obecni za­
marli ze strachu i spoglądali na sie­
bie w zdumieniu. Jakto, wojna prze­
grana, klęska reżymu nazistow­
skiego oczywista, a ci dwaj zbirzy 
nie dają za wygraną i poszukują dal­
szych ofiar, wyraźnie nie rozumie­
jąc lub nie nie mogąc pojąć zmiany 
sytuacji. Gestapowcy wciąż widocz­
nie czując się panami położenia, 
poczęli badać tożsamość osób skró­
conym sposobem bez przeglądania 
dokumentów. Zaświecili latarki 
elektryczne i podchodząc do każ­
dego wpatrywali się w twarz.

— Czy dezerterzy są? — pytali.
— Nie ma — padła odpowiedź.
— A czy Żydzi są?
— Nie ma — padła podobna od­

powiedź.
Gestapowcy stopniowo posuwali 

się w głąb piwnicy, badając, podczas 
gdy w jednym z kątów z tyłu za pa­
roma siedzącymi osobami, nakryty 
kocem leżał schowany młody Żyd. 
Zostałby niechybnie znaleziony i za­
strzelony na miejscu gdyby nie rap­
towny wybuch pocisku na chodniku 
tuż przy wejściu. Mury kamienicy 
się zatrzęsły i gruz począł się sypać 
z powały i ścian.

— Scheisse! (g...) — zaklęli Niem­
cy, pośpiesznie wycofując się ku 
wyjściu. — Verfluchte Auslaender — 
dodali znikając w drzwiach.

Jak to się stało, że nikt Żyda nie 
wydał, mimo że za ukrywanie 
wszystkich czekał ten sam los co 
jego, to znaczy natychmiastowe roz­
strzelanie. Otóż, jedni nie wiedzieli 
o jego obecności, inni nie zrobili 
tego z przekonania, wreszcie ci 
którzy nie kierowali by się skrupu­
łami nie zrobili tego wiedząc, że nie­
chybnie rozprawiono by się z nimi 
natychmiast po wyjściu Niemców. 
Dla kolaboratorów już nie istniała 
inna kara, jak tylko likwidacja.

Po pięciu dniach niesłychanego 
uciążliwego i pełnego obaw przeby­
wania w piwnicy zaskrzeczało zno­
wu radio i obcy głos zakomuniko­
wał:

— Koniec wojny. Jesteśmy wolni. 
Możecie spokojnie wychodzić z piw­
nic i schronów.

I?o tym komunikacie radiowym 
wsżyscy wyskoczyli na zewnątrz 
pełni nadziei i radości. Jasno świe­
ciło wczesne majowe słońce. Zdała 
słychać było dźwięki maszerującej 
orkiestry wojskowej. Potok ludzki 
rozlewał się po ulicach. Oblicza Pra­
żan promieniały radością i szczęś­
ciem. Widoczne były głębokie sze­
regi maszerującego wojska... Czer­
wonej Armii! Młode kobiety w 

’mundurach sowieckich regulowały 
ruch uliczny.

W wielkim przerażeniu i rozterce 
Zawadowie pospiesznie cofnęli się 
do swego mieszkania. Pani Anna 
mocno zdenerwowana załamując rę­
ce wybuchła gwałtownym płaczem.

— Boże! Boże mój! — rozpaczała 
— Do czego to przyszło!Zostawiliś­
my kraj, swój kraj, swój dom, do-- 
bytek całego życia, po to by żyć wol­
nymi, po to tylko by teraz ponownie 
dostać się pod jarzmo sowieckie!

Znalazłszy się w tak niefortunnej 
pułapce Zawadowie nie wiedzieli co 
począć, na co się zdecydować i gdzie 
uciekać byleby uniknąć repatriacji 
do Rosji.

Po dłuższych naradach i waha­
niach postanowili opuścić Pragę, 
gdzie ich znano, mimo że szkoda im 
było pięknego miasta, gdzie prag­
nęliby pozostać jia stałe. Znowu na­
jęty został woźnica z końmi i w to­
warzystwie poczciwego Wacława 
ruszyli do Pilzna gdzie podobno 
organizowane były obozy dla 
uchodźców, ale gdzie również był 
i obóz repatriacyjny sowiecki. Je­
chali przeto z wielkim strachem by

Prof. Kotarbiński 
o Lwowie

Dla uczczenia 90-lecia urodzin se­
niora filozofów polskich (ur. 1886 r.) 
“Kalendarz Ukaąiński” na rok 1976 
wydany w Warszawie przez Ukraiń­
skie T-wo Społeczno-Kulturalne 
przedrukował fragment Jego wspo­
mnień.

“Bardzo mało mam interesujących 
wspomnień z zakresu stosunków pol­
sko-ukraińskich we Lwowie w dobie 
moich tam studiów uniwersyteckich. 
Polacy z osobna, Ukraińcy z osobna, 
grupowali się w zespoły koleżeńskie. 
Uderzające było to, że nazwiska nie 
świadczyły o samookreśleniu naro­
dowościowym. Tak więc naprzykład 
studenci Mikołajczuk i Kalityński 
byli Polakami, a student Kaliciński 
należał do Ukraińców. I ci i tamci u- 
prawiali pomocniczo naukową lektu­
rę niemiecką. Ja sam, jako warsza­
wianin, wychowanek szkoły średniej 
z wykładowym językiem rosyjskim, 
miałem skłonności do niedoceniania 
tych różnic językowych w obrębie 
wpólnoty słowiańskiej. We Lwowie 
owymi czasy, prócz prasy polskiej, 
wychodził dziennik w języku ukraiń­
skim pod nazwą “Diło” i parę razy, 
ufny w dość dobrą zanjomość pol­
skiego i rosyjskiego, próbowałem 
czytać ‘Diło” bez gramatycznego i 
słownikowego przygotowania, ale ta 
próby skończyły się niepowodze­
niem. Różnice językowe przeważały 
nad podobieństwami.

Były tam wtedy ostre antytezy po­
lityczne: Ukraińcy dążyli do równo­
uprawnienia językowego w Galicji 
Wschodniej, Polacy cenili sobie jed­
nolitą polskość tych terenów, a w 
szczgólności jednolitą polskość Uni­
wersytetu Lwowskiego. Ukraińcy 

zmierzali do jego utrakwizacji, 
dwujęzyczności.

Wobec przeciwnych dążeń poli­
tycznych obu narodowości uderzało 
opinię publiczną za proszenie Stefana 
Baleya na katedrę psychologii peda­
gogicznej w Uniwersytecie War­
szawskim, nowo powstałym w roku 
1915-ym. Baley uważał się za Ukraiń­
ca i nie słyszałem o tym, by zmienił 
kiedykolwiek samookreślenie naro­
dowościowe. Stosunki z nim ukła­
dały się wzorowo.

’ Ale gdy mowa o zwalczaniu zacie­
kłości językowo-narodowościowych, 
na pierwszy plan wysuwa się postać 

do tego obozu przez pomyłkę nie 
trafić, rozpytując się i bacznie uwa­
żając, tak że w końcu szczęśliwie do­
brnęli do obozu pod zarządem ame­
rykańskim. Pożegnawszy się ze 
smutkiem z Wacławem Zawadowie 
po raz pierwszy od wielu dni ode­
tchnęli spokojnie i zasnęli bez stra­
chu, aczkolwiek wciąż jeszcze w nie­
pewności co do dalszych losów.

W Pilźnie nie popasali długo. Pew­
nego dnia załadowano cały obóz na 
ciężarówki które ruszyły w kierunku 
granicy niemieckiej. Jadący mocno 
denerwowali się, gdyż nie znali swe­
go przeznaczenia i obawiali się, że 
konwój w pewnym momencie skręci 
na wschód, wówczas byli zdecydo­
wani zeskakiwać i piechotą uciekać 
na zachód. Na szczęście obawy te 
okazały się płonne i pod wieczór do­
tarli do niewielkiego miasta już na 
terytorium Zachodnich Niemiec pod 
okupacją amerykańską. Wyłado­
wano ich przed barakami natłoczo­
nymi uchodźcami. Dostali kolację 
i ułożyli się spać pokotem na sło­
mie na podłodze, gdyż łóżek ani In­
nych mebli nie było. Spanie nie 
było wygodne ale spokojne i tym ra­
zem już bez żadnego strachu przed 
dostaniem się w ręce Sowietów.

Kilkakrotnie byli przerzucani z 
obozu do obozu, aż w końcu opiekę 
przejęła organizacja międzynaro­
dowa UNRRA i życie obozowe unor­
mowało się i poprawiło. Pobyt w 
Niemczech w obozie DP (Displaced 
Persons) trwał długo, bo aż trzy lata 
w oczekiwaniu na wizę amerykań­
ską. Całkiem bezczynnie jednak nikt 
nie siedział, uczono się angielskiego 
i rzemiosł, organizowano życie kul­
turalne i sportowe i pracowano 
w administracji obozowej lub po­
mocniczych służbach amerykań­
skich. Weronika chodziła do szkółki 
dla dzieci, gdy starsi pracowali.

Po przybyciu do Ameryki rodzina 
Zawadów osiedliła się w większym 
prowincjonalnym mieście i z po­
mocą wcześniej przybyłych imi­
grantów powoli zorganizowała sobie 
nowe życie, wolne od prześladowań 
i wiecznych obaw. Weronika, sześ­
cioletnia już ładna dziewczynka, po­
szła do szkoły nie mając większych 
kłopotów z angielskim, którego się 
uczyła jeszcze w Niemczech i zosta­
ła wzorową uczennicą.

■ I potoczyło się życie rodziny Zawa­
dów na ziemi amerykańskiej tak jak 
innych emigrantów po drugiej woj­
nie światowej. Na tym powiastkę tę 
byśmy zakończyli... lecz co się dzie­
je z Weroniką?

J.V. 

profesora Romana Smal-Stockie- 
go. Jego ojciec pono, człowiek mą­
dry i dobry, uczył go stale, by za­
wsze ilekroć znajduje się w obliczu 
zwalczających się wzajem gromad 
ludzkich, nie zapomniał odnosić się 
wprost bezpośrednio z całą życzli­
wością do poszczególnych ludzi w 
tych gromadach. I oto, kiedy do 
Oświęcimia przestały dochodzić 
paczki żywnościowe wysyłane przez 
matkę uwięzionej tam mojej obec­
nej żony, doszła do niej wówczas 
paczka, po prostu ratownicza, od 
Ukraińca, Smal-Stockiego, osiadłe­
go podówczas w Pradze Czeskiej. 
Cześć jego pamięci! Cześć wszy­
stkim, którzy nie zapominają o posz­
czególnych ludziach, w czasach, gdy 
się zaciekle zwalczają gromady 
ludzkie.”
Stulecie Ukazu Emskiego

Powołując się na poprzednie za­
kazy — od Piotra I poczynając — car 
Aleksander II urzędowo wzmocnił 
zakaz pisania, a szczególnie druko­
wania czegokolwiek po “małoru- 
sku.” Specjalny ukaz z wyliczeniem 
kar i trybu postępowania w zwalcza­
niu tego “przestępstwa” car podpi­
sał w niemieckim mieście Ems 
(Niemcy Zachodnie) i stąd nazwa: 
Ukaz Emski. Z racji jego stulecia, 
Ukraińcy planują szereg ukraińsko- 
niemieckich manifestacji publicz­
nych, żeby wykazać, że Związek So­
wiecki jest kontynuatorem hanieb­
nej polityki rusyfikacyjnej carów, 
zmierzającej do zniszczenia języka i 
kultury narodu ukraińskiego. Na do­
mu, gdzie mieszka) car Aleksander 
II i podpisał ów ukaz, ma być wmu­
rowana tablica, upamiętniająca to 
smutnej pamięci wydarzenie.

Miesięcznik ukraiński “Suczas- 
nist” poświęca temu wydarzeniu 33 
strony tekstu. Przytacza też glos pol­
ski. Okazuje się, że ówczesny dzien­
nik lwowski ‘Gazeta Narodowa” z 15 
i 16 lipca 1876 r. — w dwu kolejnych 
numerach — szeroko “Świeży za­
mach Moskwy na Rusinów.” Bo­
wiem przyszło to w czasie, “gdy Mo­
skwa naruszyła też przyrodzone pra­
wa człowieka w Kongresówce” ' 
wprowadzając tam język rosyjski 
do sądownictwa polskiego. Teraz 
barbarzyńska władza siły i bata — 
pisze “Gazeta Narodowa” — chce 
wyniszczyć duchowe życie Rusinów 
i to dwojakim sposobem: zakazem 
druku ruskich utworów i nakazem 
używania w słowie i piśmie języka 
moskiewskiego. Uderzenie jest sil­
ne, ale nie śmiertelne. Barbarzyń­
ska władza może spalić zboże, może 
nie dopuścić do uprawy ziemi, ale 
samej ziemi — wielomilionowego 
narodu z odrębnymi od urodzenia ry­
sami — nie przemoże. Tylko bóg 
może te rysy zmienić i przerobić na 
moskiewski ład. Moskwa musiałaby 
mieć silę Boską, żeby cel przewi­
dziany ukazem osiągnąć. Ale naród 
ruski, przez tyle lat nie zepsuty, z 
ziemią powiązany, nigdy nie rozpły­
nie się w mongoliźmie. Tego rodzaju 
prześladowania wzmacniają duszę 
prześladowanych. Może będzie 
mniej utworów, ale będą one tak 
wartościowe, jak zabronione swego 
czasu utwory poetów i politycznych 
działaczy emigracyjnych z 1831 r. 
jak wielki pożar, jak burza morska 
—prześladowanie narodowe spowo­
duje czarodziejskie zmiany: nieza- 
angażowani przetworzą się na fana­
tyków, śpiochy zdobędą się na cuda, 
dzieci staną się bohaterami, rozważ­
ni mężczyźni zapragną palmy mę- 
częństwa.

Być Rusinem i być nadal w do­
brych stosunkach z Moskwą nie bę­
dzie można. Napewno będzie dużo 
zdrajców, ale sto razy więcej praw­
dziwych patriotów. Szczerym hali­
ckim Rusinon nie potrzebujemy mó­
wić co czynić mają!

Odnaleziony Skarb
Słynny XVIII-wieczny mszał gło­

gowski, dzieło często wymieniane 
w pracach naukowych, ekspono­
wane w 1905 na wystawie rzemiosł 
artystycznych we Wrocławiu, ucho­
dziło za zaginione. Odnaleziono je 
dopiero teraz we Wrocławiu. Właś­
ciwie chcieli je sprzedać za 5,000 
złotych. Komisja rzeczoznawców 
ocenia mszał za 180,000 złotych!

Tom oprawny jest w drewno ob­
ciągnięte wiśniowym aksamitem, 
srebrne ozdoby o łącznej wadze ok. 
1,300 gramów są arcydziełem sztuki 
jubilerskiej. Misterne okucia, 
wzmacniające obrzeża oprawy, no­
szą cechy probiercze H. H. Histo­
rycy sztuki przypisują je mistrzowi 
Henrykowi Handtke, działającemu 
w Legnicy w latach 1721-1736. W 
nszale znajduje się cenny “polonik” 
- wykaz świąt i świętych Królestwa 
’olskiego. Wydawnictwo to, zatytu- 
owane “Missae propriae patronom 
>t festorum Regni Poloniae” ogło­
szone zostało drukiem w 1712 roku.
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DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA),PIĄTEK-SOBOTA, 27-28 SIERPNIA (AUGUST 27-28), 1976

Z Udziałem Artystów:5-go Września—2:30 po poi

w Polonia Grove, 4604 Archer Ave., Chicago

NINA OLEŃSKA
MONIKA SILVAN
JULITA MROCZKOWSKA
EWA CHUDZIK
ZYGMUNT KOSSAKOWSKI
REF-REN
BOLESŁAW ROGOWSKI
ZYGMUNT SZEPETT
STEFAN WICIK

Scenariusz i reżyseria—Ref-Ren
Po widowisku zabawa taneczna 
w pawilonie. Ork. “Blue Band”

Gościnny występ: Chór im. St. Moniuszki 
oraz z Milwaukee, Wis. Zespół Taneczny “Mazur”

J.E. Bp. A. ABRAMOWICZ-
GOŚĆ HONOROWY

“DOŻYNKI racławickie”

Przelot Czarterem —A B C Charter na Trzy Tygodnie
Przylot <io Chicago—19 grudnia, 1976 r. Powrót do Polski—10 stycznia, 1977 r.
Cena Przelotu na Trasie Warszawa—Chicago—Warszawa

Manufacturers Bank

McKay INC

GENERAL INSURANCE AGENTS 
2340 Des Plaines Avenue
Des Plaines, Illinois 60018 
(312) 298-1620

O’Malley
For Custom

Insurance Programs & Service
2537 N. 
Chicago, 
Tel.: 384-4463

1200 N. ASHLAND AVE.
Phone: BR 8-4040

Member Federal Deposit
Insurance Corporation

Każde Konto Jest Ubezpieczone'do $40.000
ZASOBY PONAD $120 MILIONÓW

TYLKO $369.00 -DZIECI PŁACĄ $200.00
Zgłoszenia przyjmowane są tylko do 16 października. 1976 roku

ILOŚĆ MIEJSC OGRANICZONA 
NIE ZWLEKAJCIE Z DOPEŁNIENIEM FORMALNOŚCI!

Spędź tegoroczne Boże Narodzenie, Sylwestra i Nowy Rok w gronie swoich najbliższych. Zaproś 
na te najpiękniejsze święta swoich rodziców, braci, siostry, przyjaciół i znajomych.

Ponadto organizujemy WYCIECZKĘ CZARTEROWĄ NA BOŻE NARODZENIE DO POLSKI:organizujemy WYCIECZKĘ CZARTEROWĄ NA BOŻE NARODZENIE DO POLSKI: 
NA TRZY TYGODNIE—Zgłoszenia przyjmujemy już dzisiaj.

Po bliższe informacje prosimy telefonować do:

POLONIA TRAVEL AGENCY INC.
Kedzie Blvd. 2454 West 47th Street
Illinois 60647 lub Chicago, Illinois 60632

Tel.: 254-2738

828 N. State St. 
784-4440

1650 W. 48th St. 
927-2324

Do Polski $36369*

5047 S. Ashland Ave. 
254-3545

3055 N. Milwaukee Ave. 
772-8010

*Cena podana jest minimalna przy pełnym załadowaniu samo­
lotu, według przepisów C.A.B. Cena nie obejmuje podatków 
lotniskowych $5.00 natomiast “Service Charge”. . . jest włączona. 
Jeżeli wszystkie miejsca nie zostaną zapełnione, cena może być 
podwyższona od 10% do 20%. Powyżej ceny minimalnej. Dzieci 
do 2-ćch lat w towarzystwie rodzica — darmo. Dozwolona waga 
bagażów 66 funtów.
NIE ZWLEKAJCIE—ILOŚĆ MIEJSC OGRANICZONA.

Stanisław i Roman Łobodziński
“An Alliance Tours Program"

GOLDEN BOWL
‘SOUTH SIDE’S NEWEST RESTAURANT” 

Open Seven Days A Week 6 A.M. to Midnite
FAMOUS STEAKS 

SALADS. HEARTY SANDWICHES 
We Specialize in Omelettes — Complete Menu

4017 W. 63rd St. 585-7170

CZARTER NA BOŻE NARODZENIE 
i NOWY ROK

19 Grudnia na 22 Dni
Bezpośredni Lot Chicago-Warszawa via PAN AM Airlines. 

Rezerwacje do 15 października przyjmują:
POLSKIE BIURA PODRÓŻY

Intercontinental Travel Ltd.

POZNAJCIE AL DORR... Nazwy Polskie w Australii i Oceanii Qq$q 2 Polski

zatrud- 
stolarz

mieli jeszcze krewni 
nów Zjednoczonych.

Jan Bielawski jest 
niony w Polsce jako 
meblowy i nie był zaintereso­
wany polityką — więc ten 
wzgląd nie wchodzi w rachu­
bę.

Wiadomości o pobycie Po­
laków na Oceanie Spokojnym 
i wypach Oceanii podają już 
źródła z końca XVI wielku, ale 
spotykamy ioh tam dopiero 
przy końcu XVITI stuleci®. 
Sporo wtedy naszych roda­
ków tułało się po świecie, o- 
puściwszy kraj po pierwszych 
rozbiorach. Wielu z nich za­
wędrowało i na wyspy Ocea­
nii, a przede wszystkim do 
Australii i Nowej Zelandii. 
Na tej ostatniej Polacy ode­
grali wcale nie ostatnią rolę. 
W ubiegłym wieku zajmowali 
tam stanowiska- państwowe, 
nauczali dzieci w szkołach, — 
głównie języków obcych, roz­
wijali przemysł i handel. Na­
zwiska: Lotskiego, Kossjusza, 
Temps kiego, Potockiego, 
Strzeleckiego, Szymskiego i 
innych znalazły się w ency­
klopediach nowozelandzkich.

Również i na innych wys­
pach Oceanii spotykamy ślady 
pobytu i działalności Pola­
ków. Adam Kulczycki z ra­
mienia Akademii Nauk w Pa­
ryżu prowadził badania na 
wyspach Mariańskich, później 
w Papeete na Tahiti Zbudował 
pierwsze na Oceanii obserwa­
torium astronomiczne. Ale­
ksander Zakrzewski wykonał 
pierwsze pomiary i pierwszą 
mapę tej wyspy. Strzelecki i 
Wiśniowski, zanim znaleźli się 
w Australii, przebywali na 
wyspach Oceanii.

Światową sławę badacza 
Oceanii zdobył jednak dopie­
ro Jan Kubary (1846 — 1896). 
Spędził on na wyspach 27 lat 
i uznany został za najlepszego 
i najsumienniejszego badacza 
życia i kultury ludów Mikro­
nezji, Melanezji i Polinezji. — 
Owocem tej długoletniej pra­
cy były przebogate zbiory et­
nograficzne, jakimi zasilał 
muzea europejskie. Dorównał 
w tych badaniach Kubaremu

Trudno o Pracę 
Dla Starszych 

Kobiet
Washington (UPI) — Star­

sze kobiety w wieku 45 lat i 
wyżej, napotykają na wielkie 
trudności w znalezieniu pracy 
zarobkowej, jak podaje Dept. 
Pracy. Trudności te polegają 
na braku doświadczenia w 
pracy zawodowej, po kilku la­
tach spędzonych na wychowa­
niu dzieci i prowadzeniu go­
spodarstwa domowego. Więk­
szość starszych wiekiem ko­
biet, które podejmują się po­
nownie pracy zarobkowej po 
wychowaniu dzieci, musi 
przyjąć nisko płatne prace 
bez żadnych możliwości a- 
wansu. Zarobki większości za­
trudnionych stale w pracy za­
robkowej kobiet w roku 1974 
wynosiły $7,773 rocznie, w 
porównaniu do przeciętnych 
zarobków mężczyzn w wieku 
45 lub wyżej — 814.817 rocz­
nie. >

dopiero inny nasz rodak Bro­
nisław Malinowski (1884 — 
1942), ale jago badania ogra­
niczyły się do wysp TrObriand 
u wschodnich wybrzeży No­
wej Gwinei.

Spotykamy Polaków wśród 
członków wypraw oceanicz­
nych, których terenem badań 
była także Oceania. Stefan 
Pawlicki uczestniczył w wy­
prawie na> statku Navarro w 
latach 1857 — 1859. Stanisław 
Bobelak na statku Nautilius 
w latach 1385 — 1886, Szymon 
Syrski w latach 1868 — 1870 i 
Władysław Gorczyński w la­
tach 1923 — 1924 przeprowa­
dzili badania w strefie równi­
kowej Indonezji i Oceanii.

B. Kuźmiński.

Zaginał 
Bez Śladu

Londyn. (DP) Detektywi 
ze specjalnej brygady Scot­
land Yardu poszukują od ty­
godnia Polaka 51-letniego Ja­
na Bielawskiego który zagi­
nął w 24 godziny po przyby­
ciu z Polski na lotnisko Hee- 
throw do mieszkającego w 
Bedford brata Czesława, któ­
rego nie widział od 30 lat.

Policja ma poważne obawy 
co do losu Jana Bielawskiego 
nie mówiącego ani słowa po 
angielsku, a który przepadł 
bez śladu w 14 godzin po 
przybyciu do Bedford dokąd 
przywiózł go brat Czesław 
wprost z lotniska Heathrow.

W domu czekała na braci 
rodzina i znajomi i spotkanie 
— oblano czystą wyborową 
przywiezioną przez Jana Bie­
lawskiego. Po raz ostatni wi­
dziano go w niedzielę, 8 sier­
pnia o godz. 2:30 po południu 
i od tego czasu ślad po nim 
zaginął.

Planował on pozostać u 
brata przez miesiąc a w od­
wiedziny do nich przyjechać 
mieli jeszcze krewni ze Sta-

5-go Września ‘‘Dożynki Polskie” 
Zw. Przyjaciół Wsi

Tygrysy
Omaha, Neb. (G-P.) — U- 

waża się, że na świecie istnieje 
tylko około 200 sumatryjskich 
tygrysów. W ZOO w Omaha 
nagle zmarło ich pięć, po za­
stosowaniu lekarstwa przeciw 
robakom. Autopsja wykazała 
zapadnięcie się płuc. Lekar­
stwo było stosowane wobec 
innych mieszkańców ogrodu 
zoologicznego bez złych skut­
ków.

NOŚCIE KOSTIUM 
KĄPIELOWY Z DUMĄ 

Wyszczuplający, utrzymuje w 
formie. Nowoczesny, odmładza­
jący. Panie tylko Modern Miss. 

Za umówieniem się tylko.
17 N. State St. — Pokój 1403

DE 2-1464

JUŻ OTWARTE

Artystyczne “Dożynki Ra­
cławickie” o świeżej treści, 
pełne humoru, piosenek, tań­
ców i powiązania historycz­
nego odbędą się już w następ­
ną niedzielę, 5-go września, w 
Polonia Grove, 4604 Archer 
ave., w Chicago, pod egidą 
Związku Przyjaciół Wsi Pol­
skiej.

Dożynki urządzane w Polo­
nia Grove już od 29-ciu lat 
mają wyrobioną swoją reno­
mę, bo każde były odmienne, 
o innej treści a zawsze z naj­
lepszymi polonijnymi siłami 
artystycznymi. — Tegoroczną 
plejadę artystów stanowią: 
Nina Oleńska, Monika Silvan, 
Julita Mroczkowska, Ewa 
Chudzik, Zygmunt Kossakow­
ski, Ref-Ren, Bolesław Ro­
gowski, Zygmunt Szepett, 
Stefan Wicik.

Dodatkową tegoroczną dużą 
atrakcją dożynek w Polonia 
Grove będzie gościnny występ

znanego w całym stanie Wis­
consin zespołu tanecznego 
“Mazur”. Zespół ten prowadzi 
od 35 lat dziekan uniwersyte­
tu Marquette A. Sokolnicki. 
Wystąpi również miejscowy 
chór im. St. Moniuszki, które­
go prezesem jest p. Karol Bill.

Jego Ekscelencja Biskup , 
A. Abramowicz pomimo wie-’ 
lu obowiązków zaszczyci pu­
bliczność swoją obecnością i 
wygłosi przemówienie.

Tradycyjne dożynki zawsze j 
bywają okazją do wesołej ! 
uczty, to też nasze Dożynki w J 
Chicago, pomimo, że będą ty 1- i 
ko symbolicznymi Dożynkami, I 
połączone będą z zabawą ta- j 
neczną, która rozpocznie się 
zaraz po programie artystycz­
nym. Grać będzie orkiestra 
“Blue Band”.

Zapraszamy całą Polonię. 
Tadeusz Wojnar — sekretarz 
Bolesław Krakowski — prezes

for every

Gotowi na wasze usługi
OAK PARK

SAUSAGE SHOP 
6743 W. ARCHER AVE. 

Teł. 586-4132
Specjalizujemy się w 

świeżych, własnego 
domowego wyrobu:

POLSKA KIEŁBASA 
KISZKA 

PASZTETÓWKA 
Domowej roboty 

PARÓWKI 
SALCESON 

(Head Cheese)
POLSKA KIEŁBASA 

i WĘDLINY
Codziennie mamy świeże 

pieczywo.
Godziny: Poniedziałek do 

Czwartku 9 do 6. 
W Piątki 9 do 7. 

Sobota 8 do 6.
Zamknięte w Niedziele.

Phone (501) 431-5587
or write

Howie Figurski — Rt. 1, Box P 
MOUNTAIN HOME, ARK. 72653

PRINCESS 
PASTRY SHOP 

5530 West Belmont Avenue 
Phone PA 5-8737

SPECIALIZING — Continental Pastries, Party Cakes 
occasion, Wedding Cakes made to order 

Polish Pastry our specialty.
ALL OUR BAKERY GOODS BAKED FRESH DAILY

WYCIECZKA “ORBISU” Z POLSKI DO U.S.A 
NA “BOŻE NARODZENIE”

SISTER CREEK RESORT
ON BULL SHOALS LAKE — PROMISE LAND AREA. 

The Ozarks most beautiful, exciting fishing lake.
Family resort with fisherman in mind. Modern 2-bed- 
rocm cottages, with free boat, A.C. and TV. Fish from 
our private, lighted, covered dock. Restaurant, filtered 
pool.

SŁUŻYMY POLONII

OTO WASZ CZŁOWIEK
w “Z” FRANK!
Jeżeli macie jakiekolwiek zapytania dotyczące zakupu jakie­
kolwiek auta, kiedykolwiek . . . tylko zatelefonujcie do Al 
Mówi on waszym językiem . . . wie on co to znaczy zaoszczędzić 
wam pieniądze ... i może to udowodnić.
AJ będzie pierwszym, który wam powie . . . nie kuipujcit 
żadnego auta . . . nowego czy używanego . . . bez obejrzenia tv 
i ówdzie. Ale . . . pamiętajcie też o tym: nie kupujcie zanim nit 
otrzymacie ceny od “Z” Frank . . . najniższej na świecie cenj 
nowego Chevroleta od największego na świecie sprzedawcy 
Chevnoletow.
Wstąpcie i pytajcie o Al Dorr. Poinformujecie się u niego na 
temat specjalnej transakcji dotyczącej waszego obecnego auta 
Wtedy zrozumiecie dlaczego nikt, nigdzie na całym świeci* 
nie sprzedaje tyle Chevroletdw co “Z” Frank.

FRED S.
SKOWROŃSKI

Asystent
Wiceprezesa

EDWARD J. 
WISNIEWSKI Sr.

Asystent 
Wiceprezesa

We Speak Polish

5714 W. BELMONT Chicago, 111. 60634 
Phone 286-4464

SEE 
ALL 

THE GLAMOUR 
OF THE 

FASHION 
WORLD

In Formats, 
Pant-Suits 

Dresses And 
Coats...

Selected For 
Discriminating 

Women
We feature half sizes.

raófuonó
"MILADY'S”

TANIE INDYWIDUALNE WYCIECZKI DO POLSKI (Apex). 
Niska cena pod warunkiem rezerwacji na 2 miesiące naprzód. 
TANIE WYCIECZKI LOTNICZE do Las Vegas, na Hawaje 

i do Meksyku oraz statkiem na 'Morze Karaibskie.
Oferujemy pełny zakres usług fachowych jak: — Wyjazdy 
grupowe i indywidualne do krajów całego świata, bilety 
międzynarodowe i w St. Zjedn. na samoloty, pociągi, auto­
busy, załatwianie wiz, paszportów, tłumaczenia notarialne, 
wysyłka paczek do rodzin

3 BIURA DLA
3114 MILWAUKEE

Tel. 777-6944
5743 W. LAWRENCE

LEONARD W. GUZELL

TRAVEL SERVICE 
■ POLSKIE BIURO PODRÓŻY

w Polsce itd. 
WASZEJ WYGODY.

2143 N. WESTERN 
Tel. 276-4990 

Tel. 282-9182
- ELŻBIETA M. ORŁOWICZ

STAN. SURÓWKA

"Z" FRANK
NAJWIĘKSZY W AMERYCE SPRZEDAWCA CHEVROLETS* 

Telefon: Hollywood 5-2000
6116 N. Western Ave. 2050 Peterson Ave

Huhn’s FOOD SHOP
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Czy Cierpicie Na Słabe Krążenie Krwi, 
Zimne Ręce i Nogi

W miarę jak się starzejemy, 
krążenie naszej krwi staje się 
wolniejsze. Ozu jemy, że nasze 
ręce i nogi są zawsze zimne. 
Dzieje się to na skutek słabego 
krążenia krwi oraz z braku pew­
nych witamin, które przyczyniają 
się do budowy silniejszych naczyń 
krwionośnych, chroniąc je w ten 
sposób przed stwardnieniem. Są 
dziś do nabycia nowe tabletki zwa­
ne U-PAL, które zawierają te nie­
zbędne witaminy, aby pobudzić 
krążenie krwi w nogach i stopachJ

w ramionach i rękach, dając tym 
członkom potrzebne ciepło. Nie 
cierpcie niepotrzebnie. W miarę 
jak się starzejecie zażyjcie te nowe 
tabletki U-PAL, zawierające wi­
taminy, jeszcze dzisiaj.

Wasz Aptekarz jeszcze nie ma 
tych nowych tabletek U-PAL, 
wyślijcie więc $4.00 na 50 table­
tek plus $1.00 na koszta przesyłki 
do: — STAR PH ARM AC AL CO. 
957 N. Ashland Ave., Chicago, 
Illinios. 60622, a wyślemy je Wam 
natychmiast. (Ogł.j

NIE MA PROBLEMU
Gdy Sprawy Turystyczne, Prawne, Emigracyjne, 

Paszportowe i Wysyłkowe 
ZAŁATWIANE SA w POLSKIM BIURZE 

ALMA TRAVEL BUREAU 
1282 Milwaukee Ave., Chicago, Ill. 60622

Tel. 252-0661
SPRZEDAJEMY BILETY NA 

WSZYSTKIE TEATRALNE IMPREZY POLONIJNE 
EUGENE ZŁOBIN-RYLSKI

! DUŻY WYBÓR PREZENTÓW | 
i NA WSZELKIE OKAZJE i

ZNIŻKA DO ’/s CENY
NA DIAMENTACH i OBRĄCZKACH

• Polski Orzeł, złoto 14 karatów .... $ 15.00 «
| • Medalik M. B. Częstochowskiej ą

z -łańcuszkiem................................................$ 20.00 n
* * Męski pierścionek, złoto 14 kar.

z Orłem na rubinie..........................................$119.00
| • Taki Sam Pierścionek Damski .... $ 89.00 }j
• • Transformer elektryczny............................$ 10.90 J{
i • Maszyna do pisania z

polskimi trzcionkami..................................$ 95.00 !*
} • Zapalniczki Ronson........................ i/2 ceny zniżki

• AM Magnetofon Kasetowy 220 do Europy . $ 39.90 |[
i • Polska Porcelana Stołowa, 45 sztuk .... $ 49.90 •• i ’ u

LUSTIC |
Clothing and Jewelers, Inc. 

1256 MILWAUKEE AVE.
BE 5-1041 II»

4 " WLRL41 ,RLWL*L^.^.7l ■». "Ł HL •U’W.^.^L’IL

DOŚWIADCZONY 
i POLSKI 

JUBILER

-ZABAWA TANECZNA-
KOŁA MŁODZIEŻY POLSKIEJ 

IM. GEN. JÓZEFA BEMA 
odbędzie się 

w Sobotę, 28 Sierpnia, 1976 r. 
W SALI S.P.K. — 2914 W. NORTH AVE.

Początek Godz. 7 wiecz.

POLSKIE SKLEPY WĘDLIN 1 DELIKATESÓW 
Zapraszaja Was i polecają doskonały i wielki wybór

Wędzonych i pieczonych szy­
nek, kiełbas i boczków oraz 
wszelkiego rodzaju wyrobów 
masarskich wyśmienitych i 
przyrządzonych na sposób euro­
pejski i polski domowego Wy­
robu. — Wyrabiamy własnym 
sposobem doskonałe szynki od 
kości wędzone i gotowane.

TAKŻE SZYNKI importowane z Polski KRAKUS i ATALANTA 
i z innych krajów Europejskich. — CENY PRZYSTĘPNE

STANISŁAW I JOANNA NYLEC, Właściciele.
DIVERSEY SAUSAGE

3427 W. DIVERSEY AVE. Tel. 227-3049
oraz

FELIKS I MARY NYLEC WtUddele 

NYLEC’S SAUSAGE & DELICATESSEN 
5322 W. LAWRENCE AVE. Tel. 736-3484

PIERWSZORZĘDNY WYBÓR 
RÓŻNEGO RODZAJU ŻYWNOŚCI

POSIADAMY RÓWNIEŻ DUŻY WYBÓR 
IMPORTOWANYCH PRODUKTÓW 

ŻYWNOŚCIOWYCH Z POLSKI
Duży wybór polskiego pieczywa wypiekanego 
w naszej piekarni przez fachowców wyuczonych 
z doświadczeniem z Polski.

SPECJALIZUJEMY SIĘ W WYPIEKU 
ŻYTNIEGO ORAZ RAZOWEGO CHLEBA

Naszej własnej domowej roboty PIEROGI z serem, Kapustą 
kartoflami, kartofle z “CHEDDAR” serem, mięsem, oraz nąięsem- 
kapustą i grzybami. Ponadto świeże gołąbki, świeżo kwaszona 
kapusta z polską kiełbasą.

THE CRAGIN DELL
i KLECZEWSKI BAKERY

5240 W. FULLERTON (przy Laramie) 217-0181
Eugeniusz i Irena Kleczewski, właściciele 

OTWARTE 7 DNI W TYGODNIU.
Godziny: Poniedziałek do Piątku, 6-9; Sobota i Niedziela, 6-6

SŁUCHAJMY
Nader Interesujących Odczytów 

Biblijnych o Znakach Czasu 
w świetle Wypełniających Się 

Proroctw Pisma Świętego

Nadawane Każdej Niedzieli 
z Radiostacji JV.OJM. 1490 kil. 

od 8.15-8:30 Rano

Polecamy Również Ciekawą 
Broszurę “Kto Mówi Prawdę?” 

Wyślemy Zupełnie Darmo
Prosimy Adresować:

BRZASK
P. O. Box 5455 Chicago, 111. 60680

Wszelkiego Rodzaju Wędlin 
Domowego Wyrobu 

Na Sposób Polski i Europejski

■

Plaines, Ill. — Celem umówienia, 
preszę telefonować — 725-4878.

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

i TELEWIZYJNE 
W CHICAGO 

Nadawane Raz w Tygodniu

“CZERWONE MAKI” 
stacja WZRT-FM, 93.1 KC 

W Każdą Niedzielę 
10-10:30 Rano 

REFREN 
Właściciel

“KONCERT 
NIEDZIELNY” 

Stacja WZRT-FM, 93.1 KC 
W Każdą Niedzielę 

od 10:30 do 11-ej rano 
Kierownik Programu 

STAN ŁOBODZIŃSKI

GODZINA RELIGIJNA 
OO. SALWATOR1ANÓW
Stacja WJOB—1230 KC 

Niedziela 12:00-12:30

PROGRAMY RADIOWE 
JANA CAPUTY 
W NIEDZIELĘ 
WJOB—1230 KC 
(Hammond, Ind.) 

1:30 do 2:00 Po Poł.

“PROGRAM RADIOWY 
JADWIGI i EUGENIUSZA 

ZŁOBIN-RYLSKICH”
Stacja WSBC—1240 KC 

W Każdą Niedzielę 
3-3:30 Po Poł.

“WIECZÓR 
PRZY MIKROFONIE”

Stacja WSBC—1240 KC 
W Każdy Wtorek 

9-10 Wiecz.
Kierow»ik Programu 

ROMUALD 
MATUSZCZAK

STUDENCKI 
PROGRAM RADIOWY 

z Chicago Circle 
Sobota 2 do 4 po poł. 

WUIC 88.1 FM 
pod kierownictwem 

Barbary Szajer

PODWIECZOREK 
PRZY MIKROFONIE

Stacja WOPA—1400 KC
W Sobotę od 6:30 Wiecz

Kierownik
TADEUSZ KUCZEWSK1

GODZINA 
MIĘDZYNARODOWA 

Stacja WTAQ—1300 KC 
Sobota 6:30-7:30 wiecz. 
JADWIGA i ANTONI 

PIEŃKOWSCY 
kierownicy

“W DRODZE DO EMAUS” 
Program Religijny 

OO. Salwatorianów 
Stacja WTAQ—1300 KC 
Sobota 7:00-7:30 Wiecz.

ZENON KWIATKOWSKI
WCIU-TV (Kanał 26) 

W Każdą Sobotę 
6-7 Wiecz. “Polska 

Godzina Rozrywkowa” 
7-7:30 Wiecz. “Polka Party”

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

WCIU-TV (Kanał 26) 
W Każdą Niedzielę 

4:30 Po Poł 6 Wiecz.

ON $5.000

7%% on $10,000 6-year Savings Certificates

LOOMIS SAVINGS
and Loan Association

BIURA:DWA

1359 West 51st St.6350 West 63rd St.

4 YEAR
SAVINGS 

CERTIFICATES

NO MINIMUMS 
Add to or withdraw 

from any account 
Any time 

Interest compounded 
quarterly 

paid quarterly

ON $1,000
30 MONTH

SAVINGS
CERTIFICATES

ON $1,000
ONE YEAR 
MATURITY 

Interest compounded 
quarterly

Chicago, Ill 60638
Tel. 586-6900

Chicago, Ill. 60609
Tel. 927-6701-02

LĘKAM
pieniaeeT I

““Aptei
W/ \NGI

KOŁDRY
Puchowe lub z pierza teraz na 
wysprzedaży. Robimy z nasze­
go najlepszego importowanego 
z Zachodnich Niemiec mate­
riału na pokrycie i pierza im­
portowanego z Polski,

PALATINE DRAPERY 
1326 N. Milwaukee 

4241 So. Archer 
Telefon 276-6260

Z tym ogłoszeniem DARMO po­
krycie na kołdrę przy zamówie­
niu kołdry przed 1 września.

-JPOISKI

Uniknięcie kosztownego usuwania 
starych urządzeń, przez pokrycie 
na tym samym miejscu LECTRO- 
GLAZ procesem. Wysoko kwalifi­
kowani i doświadczeni technicy 
odnowią waszą łazienkę, podno­
sząc jej wygląd dostosowany do

DOSKONAŁY, 
PIERWSZORZĘDNY SKLEP

Dojrzałe z Drzewa 
BRZOSKWINIE 

NEKTARYNKI, ŚLIWKI. 
JABŁKA.

SŁODKA KUKURYDZA, 
OGÓRKI i MELONY.

TWIN MAPLE ORCHARDS
3 mile na północ od Galien, 
Mich, weźcie 1-94 i Exit przv 
US 12 East.

przerwy, dniami i nocami 
windowany był centymetr ro 
centymetrze za pomocą spe-, 
cjalnych siłowników hydrau-! 
licznych i elektrycznych, aż 
spoczął na nożycowatych “no­
gach”. W ten sposób powstała 
konstrukcja przewyższająca 
najwyższe budynki w mieście.

Jeszcze około miesiąca po­
trwają prace montażowe i] 
spawalnicze oraz kompletowa-I 
nie różnych przyrządów suw­
nicy. Następnie przejdzie ona; 
badania pod obciążeniem i w i 
ruchu. Na przełomie września i 
i października to najpotęż­
niejsze narzędzie polskiego 
przemysłu okrętowego zosta­
nie przekazane do eksploa­
tacji.

dzieci, 7 wnuków i jednego, 
prawnuka. Synowie — Tade­
usz i Leonard, córki: Broni­
sława Chmura, Zofia Jasków-] 
ska i siostra zakonna Sister; 
Mary Laurentine.

Stanisław Andreasik jest 
członkiem ZNP od 1914 roku, 
a jego żona Barbara, członki­
nią Zjednoczenia Polskiego■ 
Rzymsko Katolickiego od 
1912 roku. Rodzina wraz z: 
przyjaciółmi składa życzenia: 
długich lat zdrowia i życia.

Mamy Również Wielki Wybór Delikatesów 
z Całego Świata. Ceny Przystępne.

Wybór Garmażeryjny Wszelkich Produktów.
Tadeusz Drwal i Jan Fołtyn Są Właścicielami

Sklepu i Mają Fachowe w Tym Kierunku 
Wykształcenie Europejskie.

Tel. 586-9244

PRZEDTEM
Zniszczona, poplamiona porce­
lana glinka i ceramika wygląda 
JAK NOWA !

Stanisław i Barbara An­
dreasik, zam. 3807 Woodbury, 
Parma, Ohio, obchodzą w so­
botę, 28 sierpnia 60-tą roczni­
cę ślubu. O 9-ej rano zostanie 
odprawiona Msza św. dzięk­
czynna w kościele Św. Bar­
bary, gdzie w 1916 r. zostali 
połączeni węzłem małżeń­
skim. Wieczorem, o 7-mej, 
przyjęcie dla rodziny i przy­
jaciół w restauracji “Eddie 
Chalet West”.

Pp. Andreasik mają 5-ro

Londyn (DP) — W Stoczni 
im. Komuny Paryskiej w 
Gdyni zakończono operację 
podnoszenia dźwigara olbrzy­
miej suwnicy bramowej o 
nośności 900 ton, przeznaczo­
nej do obsługi drugiego suche­
go doku.

Jest to najpotężniejsze u- 
rządzenie tego typu w Polsce. 
Za pomocą suwnicy będzie 
można przemieszczać w doku 
i na placach montażowych ca­
łe sekcje budowanych stat­
ków.

Podnoszenie dźwigara było 
operacją ogromnie trudną i 
skomplikowaną technicznie. 
Potężna “belka” stalowa o 
długości 153 metry waży bo­
wiem 2,100 ton. Ciężar ten 
trzeba było podnieść na wyso­
kość ponad 100 metrów.

Specjalistom z fińskiej fir­
my “Kone”, 'która jest do­
stawcą dźwignicy, zajęło to 
ponad miesiąc. Dźwigar, bez

Budowa Zakładów 
Nuklearnych 

w Indiana Dunes
Rządowa agencja ochrony 

otoczenia nie będzie stawiać 
przeszkód dla budowy zakła­
dów nuklearnych przy krajo­
wym parku Indiana Dunes, 
jak oświadczył zarządca agen­
cji, Russell E. Train. Po 4- 
dniowym objeździe rejonów 
Wielkich Jezior, Train oświad­
czył na konferencji dla prasy, 
iż współczuje przeciwnikom 
zakładu Bailly^ którzy głoszą, 
iż zakłady będą razić oko 
swym wyglądem i stanowić I 
będą groźbę dla okolicznych t 
mieszkańców.

Train zaznaczył, iż chętnie 1 
by widział, aby zakłady te i 
znajdowały się obojętnie w ja­
kim miejscu. Jednakże jego' 
agencję zajmują tylko próbie- j 
my jakości powietrza i wody. 
Fed. sąd apelacyjny zniósł 
ostatnio zakaz budowy zakła- ] 
dów na 654 megawatów, przez 
Northern Indiana Public Ser­
vice Co. Niektórzy przeciw­
nicy budowy zakładu, którego 
koszt ma wynieść $450 mil., 
próbują powstrzymać budo­
wę zakładu w oparciu o pro­
blemy ochrony otoczenia.

Krajowa ankieta wśród 6,000 
lekarzy-chiropraktorów wykazała, 
że najpospolitszymi chorobami są 
bóle głowy i chiropraktorzy dają 
najlepsze wyniki w leczeniu tej 
dolegliwości.

NajczęstS^m cierpieniem są 
bóle głowy spowodowane stanem 
nerwowym, a towarzyszą im bóle 
u podstawy czaszki.

Manipulacje w okolicy stosu 
pacierzowego, mającego związek 
z tymi bólami — dają wspaniałe 
wyniki i usuwają ból głowy. Jeśli 
cierpicie z powodu bólu głowy, to 
wskazaną jest rzeczą udać się do 
lekarza-chiropraktora.

Autorem tego artykułu jest Dr. 
Chester Wilk, lekarz-chiropraktor, 
(wykładowca i autor najgłośniej­
szej książki na temat chiroprak- 
tyki), który prowadzi biura pod 
następującymi adresami — 5130 
W. Belmont Ave.. Chicago, oraz 
9238 Greenwood Ave., w Des

Pokrywanie Wanny i Kafelków
OSZCZĘDZICIE $1,000 LUB WIĘCEJ.

Nie musicie usuwać wanny, ścian, kafelków i kanalizacji.

Niezwykłą Robotę w Gdyni 
Przeprowadzili Fińscy Specjaliści

Francuska Telewizja 
dla Arabii

Rijad. Francuska Agen-I 
cja dla Rozwoju Telewizji wl 
Arabii Saudyjskiej (ADETE) 
ogłosiła że podpisała kontrakt ' 
na realizację ogólnej wartości; 
3 miliardów 70() milionów: 
franków. Jest to największy 
kontrakt jaki kiedykolwiek i 
został podpisany w dziedzinie] 
cywilnej między Francją a 
Arabią Saudyjską.

Pierwsze programy w kolo-1 
rach mają być w Arabii na-] 
dane już 24 września.

62 niezależnych dealerów obsługuje 
cały kraj.

- Pokrywają starość — nowymi 
chemicznymi materiałami.

4014 W. ARMITAGE . . . . _ .
Tel. (312) 486-0800 Chicago, Dl. 60639 dnia dzisiejszego.

Leczenie Chiropraktyczne 
Na Bóle Głowy

KRAKOWIAK SAUSAGE
6655 W. Archer Ave.

Pp. S. Andreasik Obchodzą
60-tą Rocznicę Ślubu

Nie Wie Kogo 
Ma Skarżyć

Miami, Fla. (UPI) — Eli­
zabeth Collier, lat 43, która 
nie wiedząc o tym nosiła w ■ 
swym łonie nożyce lekarskie 
po dokonanej na niej operacji i 
chirurgicznej, nie wie teraz ] 
kogo ma skarżyć. Pani Collier 
przed kilku dniami po dozna- I 
niu krwotoku w ustach, udała , 
się do lekarza, który po prze- i 
świetleniu znalazł nożyczki 
lekarskie poniżej jej żołądka. ;

Pani Collier w roku 1956 
poddała się operacji chirur- i 
gicznej, ale nie pamięta naz-| 
wiska lekarza który przepro- i 
wadził operację. Rekordy i 
szpitala Kendall, w którym 
przeprowadzono operację chi­
rurgiczną, zostały zniszczone 
w roku 1973, w siedem lat po 
zamknięciu szpitala.

Piękne w Zalesionym Terenie Nad Jeziorem

LETNISKO TARNAWA
BASS LAKE. KNOX, INDIANA

Zaprasza Miłych Gości No

Wakacje i Weekendy
Po Informacje i Rezerwacje Prosimy Dzwonić: 

(219) 772-2351
Jechać z Chicago po 94 na wschód do szosy 65. Po 65 jechać na 
południe i skręcić na szosę 30 i jechać na wschód do Knox. Z 
Knox jechać po drodze 35 na południe i skręcić w lewo na 
drogę Nr 10, a potem jeszcze raz skręcić na lewo przy stacji 
benzynowej na Lake Street i przejechać 1 mile do Route I. 
która doprowadzi do letniska
• Wygodne i Ładne Mieszkania • Smaczna Domowa Kuchnia
• Przyjemna Kąpiel w Jeziorze • Ładne Spacery w Okolicy

W WEEK-ENDY DO TAŃCA GRA ORKIESTRA.
* JÓZEF TARNAWA

SUMMER RESORT
KNOX, INDIANA

BASS LAKE, ROUTE 3, BOX 224

Dr. Med.

MAREK REBANDEL
Lekarz z Polski

Z AMERYKAŃSKĄ LICENCJĄ 
SPECJALISTA—GINEKOLOG

2200 N. Lincoln —Tel. 871-3444
Godziny urzędowania w biurze lekarskim

• pod powyższym adresem: 
Środy 3-6. po poł.—Piątki 11-2 po poł. i w co 

trzecią sobotę od 11 rano do 3 po poł.
W inne dni po telefonicznym umówieniu. 

Ponadto we środy od 9:30 rano do 2:30 po poi. 
w Logan Square Medical Center

2551 Milwaukee Ave. przy Logan Square
Tel. 489-7040
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Specjalizujemy 
się w wyrobach 

“AIKO” 
SONY TV 

and RADIOS
CARDINAL ELECTRONIC — 3028 N. Central Ave.

Chicago, HI. 60634 Telf. 237-511$

UWAGA WYJEŻDŻAJĄCY DO POLSKI
Odbiorniki Radiowe, Magnetofony Kasetowe, 

wzmacniacze:
Mono-Stereo — C.B. Radio

Odbiorniki Samochodowe Kasetowe
i z 8-Traktem.

Odbiorniki Telewizyjne Kolorowe 
i czarno-białe, domowe i turystyczne. 

Duży Wybór Głośników, Transformatorów 220/110 V.
POSIADA NA SKŁADZIE:

_____ i ■■

INTENSYWNY KURS ANGIELSKIEGO
Dla Nowej Polonii, Studentów i Profesjonalistów

4 TYGODNIWY KURS, MAŁE KLASY 
Doświadczeni wykładowcy. 

Po informacje telefonować lub pisać: 
DIRECTOR OF ADMISSION — E.LS. LANGUAGE CENTER 

e/o Mundelein College — 1052 W. Sheridan Rd. 
Dept P. — 1 blok od kolejki.

Chicago, Ill. 60626 Telefon: 262-9102
— oraz —

E.L.S. LANGUAGE CENTER 
c/o CONCORDIA TEACHERS COLLEGE 

1400 Augusta Street, River Forest, Illinois 66305 
TeL 771-1746

VICTORIA RESORT
225 Oak Street — South Haven. Michigan 49090 

WYKORZYSTAJCIE OSTATNIE TYGODNIE LATA
Mamy Jeszcze Do Wynajęcia Rodzinne Domki w Tym Sezonie. 

Po Labor Day Zniżone Ceny.
Po informacje telefonować 

do South Haven — 616 — 637-4683 cały dzień, 
a Chicago 227-6896 po godzinie 7:00 wieczorem.

Ks. Michał Pawełek 
Przewodnik Pielgrzymek

X-C

| 0RB,URAF f BOŻE NARODZENIE w POLSCE - CZARTER • “8364
V________ TELF. 235-2323 I '

OSTATNIE DNI LETNIEJ WYPRZEDAŻY
Odzieży Męskiej i Damskiej

CENY ZNIŻONE 20 do 30%

CRAGIN-HANSON
MEN'S AND LADIES' WEAR

5317 W. FULLERTON AVE. TEL. BE 7-4231
OTWARTE: Poniedziałek, czwartek i piątek od 9 do 9; 

środy od 9 do 2 i soboty od 9 do 6.

Wszyscy S‘4 Proszeni Na....

WESOŁĄ ZABAWĘ I BANKIET
W NIEDZIELĘ, 19-GO WRZEŚNIA

OBCHODZIMY

25-TĄ ROCZNICĘ POLSKIEJ FIRMY

JAY JAY RECORD CO.
W PIĘKNEJ SALI PALOS COUNTRY CLUB

131 ULICA I SOUTHWEST HWY., PALOS PARK, ILL.

SŁAWNA ORKIESTRA I PIĘKNY ŚPIEW

MAŁY WŁADZIU JAGIEŁŁO
TAKŻE WYSTĄPIĄ “WINDY CITY DANCERS’’

Bilety $15.00 od osoby lub 2 bilety za $25.00. Kolacja punktualnie 
o 7-mej. Po bilety proszę

Dzwonić 476-4166

Najweselsze Ludowe Płyty Są Jay Jay Proszę
Pisać Po Katalog Płyt: 316 N.E. 181h Terr., Miami, Fla. 33128 

(Coś Dobrego Dla Każdego)

TRYLOGIA
HENRYKA 

SIENKIEWICZA—

* Ogniem
i Mieczem

* Potop
* Pan

Wołodyjowski
cztery książki 
13cie tomów 

płócienna oprawa

Kosztowała $22.50

teraz $*| Q

plus $1 
Na Przesyłkę

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY 

1201 Milwaukee Ave.
Chicago, 111. 60622 

(na C.O.D. nie wysyłamy)

Nie Przeoczcie 
Tej Okazji 

Ponad 6,000 par nart i 
5,000 butów. Wszystko 

na wyprzedaży!

bZUWszystkie Główne 
Karty Kredytowe 
Są Akceptowane

i?

Otwarte Codziennie do
9 wieczorem. W soboty 

9 do 6.
Niedziela, 29go sierpnia 

specjalne godziny od 
6 RANO DO PÓŁNOCY. 

Wszystkie telefony 
337-6151

Przyjdźcie i Za r c j e - 
strujcie Się. Aby W,v- 

. grać Bezpłatną Wyciecz** 
i kę Narciarską. Tylko 

w Niedzielę.

!49 S12

‘19 d,!19

RĘKAWICE 
Firmy Becker 
Zwycz. $14. 
Super cena 
niedzielna.

WIATRÓWKI 
NARCIARSKIE
Specjalny wybór 
dla mężczyzn i ko­
biet firmy Aspen, 
Obermeyer i Sa­
ska. Tylko 18 go­
dzin, tylko wart, 
do $45.

OTO KILKA PRZYKŁADÓW 
CO ZOBACZYCIE!
OSTATNIO 
NADESZŁY KIJKI 
“SCOTT”
Wart. $18. Oszczędź­
cie w niedzielę, 
tylko żółte lub 
niebieskie, — dwa 
modele do wyboru..

Specjalny wy- 
Wartości do

ZESTAW 
NARCIARSKI 
Wartości $100
• Narty Silver 

Jogger
• 3 Fazowe 

wiązania
• Buty
• Kijki

KAMIZELKI 
NARCIARSKIE 
Większość Rozmia­
rów, 
bór.
$45.

I UBRANIA 
DO SANEK 
MOTOROWYCH 

$195 i Specjalny wybór
| dla Pań i Panów.

I i Nie wszystkie roz- 
| 1 miary i kolory.

— I Wart, do $40.

NARTY
DO WYBORU 

Wart, do $125
• Foamplast 

Cruiser
• Sarner Hop Jr.
• Fullplast Rebel 

1000 lub 500
• Hart A.T.M.

FOAMPLAST 
ZESTAW NART 
ZJAZDOWYCH
• Narty Zjazdowe 

Foamplast
• Buty Bache Bee •
• Tyrolia 55/120 

wiązania
• Kijki Zw. r~

$109

Tak! Mówimy po Polsku 
Pytajcie o Zarządcę 

EDWARDA SIEKA

• Narty • Buty Narciarskie • Odzież 
Narciarska • Wyposażenie • Wyposażenie 

Terenowe • Wyposażenie Do Sanek 
Motorowych • Do Hokeja • Łyżwy Plus 

Wielkie Oszczędności

W Krainie Wielkich Jezior

i tym foku odbył się w okresie 
przeciwko tym postanowię- | od 18 do 25 lipca. Wartki prąd 
niom. I r7pVi ąnłuuraianai z

Teł. 235-6640

S-j 29

Reg. $1.79

89cfunt. Reg. SI.19

59cfuntReg. 89c

S-J39

OKAZJA!
Inwentarzowa

WYPRZEDAŻ!

W rozmowach konstytucyj­
nych nie bierze udziału tzw. 
Organizacja Ludowa Połud­
niowo-Zachodniej Afryki, 
która ostatnio wzmogła swoje 
zbrojne działanie przeciwko 
innym ugrupowaniom i do­
tychczasowej administr a c j i. 
ONZ uznaje Organizację Lu­
dową za jedyny, prawowity 
ruch narodowo- wyzwoleńczy 
w Namibi. Przywódca tej or­
ganizacji, Sam Nujoma zarzu­
cił, iż rząd utworzony w wy­
niku konferencji w Windhoek 
będzie tylko marionetkowy a 
nie prawdziwie niezależny.

BLACK STEER
FOODS 3140 N. CALIFORNIA

wu mają możność podziwiania 
i poznania jednego z najcie­
kawszych szlaków wodnych 
w Polsce. Wiele jezior polo- 
dowcowych, urozmaicona 
rzeźba terenu, lasy i puszcze, 
zarośnięte trzciną i tatara­
kiem brzegi, szuwary odcho­
dzące daleko w toń jezior, 
stwarzają niezapomniane 
wrażenia. Chmary ptactwa 
wodnego, czysta, przejrzysta 
woda, szum starych dębów, 
białych brzóz i niebotycznych 
świerków, gdy trasą wpłynie 
się w głąb Puszczy Piskiej, ci­
sza i spokój dają możność od­
poczynku po trudach całorocz­
nej pracy.

Już po raz XXV w tym roku 
organizowany będzie Między­
narodowy Spływ Kajakowy 
na Dunajcu. Trasa jest słusz­
nie uważana za jedną z najład­
niejszych na świecie. Podob­
nie atrakcyjny jest międzyna­
rodowy spływ “Złote Liście”, 
organizowany jesienią od 23 
do 25 września na terenie 
Szwajcarii Kaszubskiej — 
rzeką Radunią.

Wielka, r ______ -______ __________
Własnego Wyrobu Smaczne Wędliny na” sposób'eurmel.kl

ny do dziś wyrób śląskich pa­
sterskich instrumentów mu­
zycznych, takich jak fujarki, 
rogi i dudy z workiem z ko­
ziej skóry. Większość tych in­
strumentów zdobi się inkru- 
stacją z cyny. Jeden z ostat­
nich artystów tej sztuki, ow­
czarz beskidzki Jan Kowaluk 
z Istebnej, posiada ogromny 
talent i uczy tej sztuki swą 
córkę. Jan Kowaluk w swej 
zabytkowej kurnej chacie 
prowadzi Beskidzką Izbę 
Twórczą — rodzaj muzeum 
naturalnego, w której demon­
struje turystom swoją rzadką 
sztukę.

W wielu polskich wsiach, 
jak kraj długi i szeroki, zna­
leźć można ludowych twór­
ców, a także chaty zamienio­
ne w muzea. Moda na prymi­
tyw przyczyniła się do rene­
sansu zanikającej już rzeźby 
ludowej. Obecnie liczba rzeź­
biarzy wzrasta, a umiejętność 
rzeźbienia szerzy się z poko­
lenia na pokolenie. Dzięki tej 
modzie rozwinęły się wspa­
niałe talenty, takie, jak Zyg­
munt Skrętowicz koło Szcze­
cina, grupa rzeźbiarzy w Za­
widzu Kościelnym pod Sierp­
cem i wielu, wielu innych.

Osobnym typem artystycz­
nej twórczości ludowej jest 
ceramika, a takie ośrodki jak 
Kartuzy słyną z zachowania 
form kaszubskich i wytwarza­
nia lśniącej czarnej ceramiki 
polewanej. Powodzeniem cie­
szą się również białostockie 
siwaki, wypalane jedną z naj­
starszych technik w piecu cał­
kowicie uszczelnionym, w któ­
rym zachodzą procesy che­
miczne, dające efekt podobny 
do zadymienia. Takie siwaki 
wytwarzane są również w 
Rzeszowskiem i w Iłży. Białe 
dzbany i miski z malowanym 
ptaszkiem są dziełem ludowe­
go artysty z Bolimowa koło 
Łowicza Stefana Konopczyń­
skiego. Oprócz ceramiki skro­
mna polska słoma zrobiła na 
świecie karierę, podobnie jak 
wyroby z bursztynu^ które są 
również przedmiotem ekspor­
tu. Na rynkach zagranicznych 
i wśród turystów odwiedzają­
cych Polskę bardzo poszuki­
wane są wszelkiego rodzaju 
pamiątki i upominki, dzieło 
artystów ludowych, obrazują­
ce piękno polskiego folkloru.

Najpopularniejszym w Pol­
sce jest niewątpliwie haft 
kurpiowski z Puszczy Białej. 
Czerwone z czarnym lub bia­
łe wzory wykonywane są 
bez rysunku, wprost na płót­
nie, haftem atłasowym i uzu­
pełniane przeróynymi szlacz­
kami. Hafty te znane są z 
pełniane przeróżnymi szlacz- 
wetkach i obrusach, stanowią 
podstawowy artykuł w skle­
pach “Cepeli” i w handlu u- 
pominkami. Hafty te wykonu­
je ponad 300 hafciarek w kil­
ku wsiach w okolicach Puł­
tuska.

Piękno polskiego folkloru 
reprezentują arcydzieła sztu­
ki ludowej dekoracyjnej — 
palmy z barwionych kwiatów 
nieśmiertelnika, drew niane 
ptaszki malowane, świątki i 
inne rzeźby miniaturowej 
wielkości, pisanki i wydmusz­
ki, pajączki, miniaturowe na­
czynia ceramiczne lub drew­
niane, a nade wszystko wyci­
nanki. Chyba żaden kraj nie 
może się poszczycić tak boga­
tym wyborem autentycznych 
tradycyjnych bagatelek, peł­
nych niefałszowanego uroku 
i artystycznej pomysłowości. 
Bogate i wyjątkowo różno­
rodne wycinanki z papieru są 
osobliwością i chlubą polskiej 
sztuki ludowej. Największe 
dzisiaj ośrodki na Kurpiach i 
w Łowickim przyczyniły się 
do tego, że pełne prymityw­
nego uroku “kołdry” i “gwioz- 
dy” stały się przedmiotem 
eksportu. Kwiatowe i figular- 
ne motywy o wesołych kolo­
rach wykonywane są nożyca­
mi do strzyżenia owiec przez 
wycinanie wielokrotnie skła­
danego papieru.

Prawdziwie wyjątkową 
twórczością jest kontynuowa-

Rajem dla miłośników ka­
jakowych wędrówek są jezio­
ra mazurskie. Główny szlak 
wodny, liczący 110 km długoś­
ci, przebiega przez jeziora: 
Mamry, Dargin, Kisajno, Nie- 
gocin, Jagodne, Tałty, Miko­
łajskie, Bełdan i Nidzkie. 
Szlak ten ófriija jezioro Śniar- 
dwy, nie zalecane dla kaja­
kowców ze względów bezpie­
czeństwa. Ten ciąg wodny jest 
najdłuższy i najatrakcyjniej­
szy w całej Europie. Możli­
wość organizowania w drodze 
wycieczek do uroczych zakąt­
ków, dużo miejsc biwakowych 
i stanic wodnych, wspaniałe 
lasy, rezerwaty przyrody, czy­
nią ten region szczególnie a- 
trakcyjnym.

Rokrocznie Polskie Towa­
rzystwo Turystyczno-Krajo­
znawcze organizuje dla miłoś­
ników turystyki kajakowej in­
teresujące imprezy. Niektóre 
z nich mają wieloletnią trady­
cję i stałych gości z zagrani­
cy. Bardzo popularny jest 
Międzynarodowy Spływ Ka­
jakowy na Brdzie, organizo­
wany od dziesiątków lat. W 

|tym roku odbył się w okresie

Planowana 
Niepodległość 

Płd.-Zach. Afryki
Windhoek, Płd.-Zach. Afry­

ka (UPI) — Od przeszło roku 
wysłannicy 11 największych 
tutaj szczepców czarnej ludno­
ści, reprezentanci białych oraz 
mulatów, spotykają się w 
Windhoek celem opracowania 
konstytucji dla terytorium 
znajdującego się obecnie pod 
powierniczym protektoratem 
Republiki Południowej Afry­
ki. Komitet konstytucyjny 
wydał oświadczenie, w któ­
rym ustalono datę 31 grudnia 
1978, kiedy to Południowo- 
Zachodnia Afryka (Namibia) 
stanie się suwerennym pań­
stwem. Na czele nowego pań­
stwa ma stanąć rząd, w któ­
rego skład wejdą przedstawi­
ciele wszystkich grup raso­
wych zamieszkałych na tere­
nie kraju. Zadaniem rządu, 
w początkowej fazie, będzie 
dopracowanie i rozszerzenie 
konstytucji.

Źródła polityczne twierdzą, 
iż nie spodziewa się aby pre­
mier Rep. Południowej Afry­
ki, John Vorster oponował

Zrzeszenie Nowej Polonii w Ameryce
Pod Przewodnictwem Księdza Michała Pawełka

Zaprasza na
Blisko Belmont i Elston — Tel. 539-4516 

Nowoczesna Grosernia — Delikatesy — Świeże Mięso —
IVurnhii CsMOnwss. -all—. ______ »«_ ! . .

— - - w —     .. v —cuiupcjłni.
Wszystkie Nasze Produkty w 100^ Gwarantowane 

CENY NIŻEJ PODANE SĄ WAŻNE TYLKO 
DO PIĄTKU, 3 WRZEŚNIA WŁĄCZNIE

INFLACJI WCALE NIE ODCZUJE 
TEN KTO W BLACK STEER KUPUJE 
Porównajcie Ceny Regularne i Ceny Zniżone na tej Wyprzedaży. 
WŁASNEGO WYROBU, ŚWIEŻA

Polska lub włoska kiełbasa Rcgt $1.69

WŁASNEGO WYROBU, SMACZNY

SALCESON . . .
WŁASNEGO WYROBU

KISZKA KASZANA .
DO PIECZENIA LUB SMAŻENIA

KURZE UDKA . . .
U.S.D.A. CHOICE

SIRLOIN STEAK .

Ciężka Sytuacja
Johannesburg (UPI) — W 

Unii Poł. Afrykańskiej nadal 
panuje ciężka sytuacja. Wła­
dze, w obawie że w każdej 
chwili może dojść do nowych 
wybuchów, wystąpień anty­
rządowych i starć rasowych, 
skierowały na murzyńskie 
przedmieście Soweto silne od­
działy policji wyszkolonej w 
tłumieniu rozruchów i w peł­
nym oporządzeniu bojowym.

Stwierdzono, że wśród czar­
nej ludności działają ‘agitato­
rzy”, którzy wzywają do boj­
kotowania pracy i paraliżowa­
nia gospodarki kraju”.

rzeki spływającej z Wysoczyz­
ny Kaszubskiej, rozległe Bory 
Tucholskie rozciągające się po 
obu stronach rzeki, oraz go­
spodarność i życzliwość ludz­
ka, każę wielu uczestnikom 
wracać tam znów, po latach.

Drugim z kolei, organizowa­
nym po raz dwunasty, jest 
Międzynarodowy Spływ Ka­
jakowy na Mazurach, W o- 
kresie od 4 do 11 lipca około 

i 300 uczestników zbierze się w 
| Stanicy Wodnej PTTK w Sor­
kwitach nad jeziorem Lam- 
pećkim. Trasa prowadzi przez 
rzekę Krutynię i ma długość 
113 km. Uczestnicy tego spły-

Kariera Ludowych Haftów 
i Wycinanek

Bezrobocie w Anglii 
i NRF

Londyn (DP) — Mimo kry­
zysu i rosnącego bezrobocia w 
Wielkiej Brytanii masowy na­
pływ kolorowych z krajów 
"Commonwealthu” nie ustaje 
i zwiększa ilość niezatrudnio- 
nych. W Niemczech Zachod­
nich, które niemal już prze­
zwyciężyły recesję, ilość ob­
cych robotników od dwóch lat 
szybko maleje. We wrześniu 
1973 było ich 2,600,000. Obec- 

I nie ich ilość nie sięga już 1.8 
1 miliona. Nie dziw, że zmalała 
tam także ilpść bezrobotnych, 
gdy w W. Brytani wzrasta.

Reg. $1.95
WEDIViJ’<wiAaI^«ONAD 20 RODZAJ6W ZNAKOMITYCH 
TANIOŚCI K rORvr»VV\R.?BlJ °*AZ PONA» 50 INNYCH 
TANIOŚCI, KTÓRYCH NIE MIEŚCI TO OGŁOSZENIE.

Wielki wybór domowych sałatek i innych przysmaków. 
GODZINY: _ pon.. wtorki i Soboty — 9-6; 

środy, Czwart. i Piątki — 9-8; w Niedzielę — 9-1.
Bezpłatne Parkowisko przy sklepie. MÓWIMY PO POLSKU.

MORRIE MAGES
Zaprasza Was Do Uczestniczenia 

w “Niedzieli Narciarskiej’’ 
18 GODZIN . . . 

PRZEDSEZONOWA WYPRZEDA/ 
29 SIERPNIA od 6 rano do PÓŁNOCY

Policja Strzeże 
Pomnika 

Katyńskiego
Landyn (D.P.) — Na cmen- ■ 

tarz Gunnersbury w Londynie | 
dowieziony już został obelisk ■ 
granitowy na pomnik katyń- l 
ski. Wykonała go firma Frank ' 
England w Retford.

Ze względu na protesty am- ■ 
basady sowieckiej przeciw ! 
budowie pomnika, panują o- 
bawy wandalizmu ze strony [ 
wielbicieli Sowietów. Policja | 
pilnuje cmentarza Gunners- I 
bury, a pracownicy firmy En­
gland, zatrudnieni przy budo­
wie pomnika, otrzymali ins­
trukcję natychmiastowego za­
wiadomienia policji jeśli zau­
ważą coś podejrzanego. Na I 
odsłonięcie pomnika, które I 
odbędzie się w przyszłym mie- I 
siącu, został zaproszony Ale- | 
ksander Sołżenicyn. Jak nas j 
informuje L. FitzGibbon, je- I 
den z członków komitetu bu- 1 
dowy pomnika znakomity pi­
sarz nie odpowiedział jeszcze 
na zaproszenie. Przebywa on I 
obecnie w Stanach Zjedno­
czonych.

WIELKĄ PIELGRZYMKĘ
DO AMERYKAŃSKIEJ CZĘSTOCHOWY 

(Doylestown, Pa.) 
i WASHINGTON, D. C.

NA “LABOR DAY” — NA 3 DNI
Wyjazd wygodnymi autobusami w piątek, dnia 3 września

o godz. 7:00 wiecz.
Powrót do Chicago w poniedziałek, dnia 6 września

późnym wieczorem.
Czeka Was Bogaty Program w Washington, D. C.

i- w Amerykańskiej Częstochowie.
Koszt przejazdu autobusem plus HOTELE 

tylko $125.00 od osoby.
Zgłoszenia przyjmujemy do soboty, dnia 28 sierpnia 

Bliższych informacji w tej sprawie udzieli:

POLONIA TRAVEL AGENCY, INC.
2537 North Kedzie Blvd., Chicago, Illinos Tel.: (312) 384-4463

UWAGA Ważne Zawiadomienie
Z DNIEM 17 MAJA, 1976 

Recepty oraz Wysyłkę Leków do Polski 
CABANSKI PHARMACY INC. 

1147 N. Ashland Ave., Chicago, 111. 
przejął

LANDSMAN DRUG
4000 W. Division 

Chicago, Ill. 60651

MORRIE MAGES »
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Z Bocznej Trybuny Sportowej
ZYGMUNT P. BOBIN —

OLIMPIJSKI
GROCH Z KAPUSTĄ

Słynny Franz (nie Josef, a 
Klammer) wystartował — w 
pierwszym dniu XII Zimo­
wych Igrzysk. Jak przystało 
na reprezentanta gospodarzy 
i jegoż umiejętności — wy­
grał w cuglach zjazd. — Po 
tym zwycięstwie wyrósł na 
wielkiego bohatera, dał też 
innym Austriaikom przykład, 
jak zwyciężać.

❖ * *
Jakoś nie szło jednak koleż­

kom i koleżankom mistrza,— 
niemal codziennie gospodarze 
igrzysk przeżywali zawody. 
Żałobę narodową — można 
powiedzieć — o g ł o s z ono. I 
wciąż czekano na sukces, któ­
ry rozweseliłby pogodnych 
przecież Austriaków. Upa­
trzoną do spełnienia tej misji 
dziejowej była, w dniu 13 lu­
tego Monika Kaserer. Nieste­
ty, nie wygrała. Na tym się 
jednak nie skończyło. Kiedy 
spytano ją: dlaczego ukończy­
ła slalom na 6 miejscu—odpo­
wiedziała: związek nie zapła­
ciłby więcej, gdybym zdoby­
ła medail.,

* * *
Działaczy krew zaczęła za­

lewać. I aby ich szlag nie tra­
fił, zdyskwalifikowali Monikę 
Kaserer. Nie na długo, — bo 
tylko na 2 tygodnie, ale bar­
dzo ważne. Przyszło jednak o- 
pamiętanie, narciarkę ułaska­
wiono. Nie całkowicie, ukara­
na została bowiem naganą — 
za tzw. niewyparzony język. 
I z takim to piętnem powoła­
na została Monika do repre­
zentacyjnego zespołu, który 
udał się do USA, gdzie wy­
znaczone były zawody o Pu­
char Świata.

* * *
Podobno Austriakom przy- 

padło do gustu organizowanie 
olimpijskich batalii. Już w 
dniu otwarcia XII Zimowych 
Igrzysk Olimpijskich mówio­
no, że burmistrz Innsbrucku 
modli się o to, by trzeci raz 
w swym życiu mógł organi­
zować w stolicy Tyrolu zma­
gania zimowych olimpijczy­
ków.

* * *
Gdy kończyły się XII Zimo­

we Igrzyska, poszły w świat 
pegłeski, że Wiedeń ma apte- 
tyt na letnią batalię olimpij­
ską 1988 roku. Jak się okazało 
sprawa przedstawia się tro­
chę inaczej. Przeprowadzono 
ankietę w wybranych kołach 
wiedeńskich obywateli i wy­
szło, że 46 proc, jest przeciw 
ubieganiu się prze stolicę Au­
strii o letnie igrzyska 1988 r.. 
42 proc, za organizacją, a 12 
proc, ankietowych rzekło: — 
ganz egal, czyli że guzik ich 
to wszystko obchodzi. Takie 
to było w rzeczywistości owo 
austriackie gadanie o umiło­
waniu do igrzysk olimpij­
skich.

* ♦ ♦
Do interesujących rozliczeń 

doszło między Lichtensteinem 
i Szwajcarią. Obywatele Księ­
stwa Lichtenstein trenowali 
wraz z ekipą szwajcarską. Na 
dobre im to wyszło — zdo­
byli medale w konkurencjach 
alpejskich olimpijskie medale. 

» » »
Czym były zakończone — 

przed kilku miesiącami igrzy­
ska w Innsbrucku dowodzą 
liczby: 1261 zawodników i za­
wodniczek, a 7000 oficjali i 
funkcjonariuszy. Dziennika 0 
rze w tej masie nie są repre­
zentowani. — O ich liczbie 
świadczą m.in. — 19 tys. roz­
mów i 7000 połączeń daleko­
pisowych.

» ♦ ♦
W całkiem innej atmosfe­

rze niż Igrzyska Olimpijskie 
w Innsbrucku przebiegały na 
pewno Światowe Igrzyska Zi­
mowe Inwalidów, które od­
były się w Szwecji. Dowie­
dzieliśmy się o nich z prasy 
szwedzkiej, a triumfatorami 
imprezy byli rodacy Wilhel­
ma Telia. Zdobyli oni 9 zło­
tych medali i po jednym — 
srebrnym i brązowym. Trium­
fowali Szwajcarzy w takich 
konkurencjach np.: slalom gi­
gant i kombinacja alpejska — 
dla zawodników i zawodni­
czek z amputowanymi poni­
żej kolan nogami. Podobny 
program mieli i mężczyźni. 
Były też medale dla zawod­
ników z amputowanymi obu 
rękoma i bieg na 10 km dla 
ociemniałych.

* * *
Gdyby nie szczery podziw 

dla bohaterów wspomnianej 
imprezy, pozwoliłbym sobie 
na porównanie rezultatów ka­
lekich Szwajcarów z wynika- 
wielu Majstrowanych gipsem 
uczestników innsbruckich bo­
jów. Ale takim porównaniem 
można by ubliżyć triumfato­
rom z o r g a n i zowaynch w 
Szwecji zawodów.

* * *
Skoro już mowa o Szwecji, 

to wypada chyba wspomnieć 

bieg Wazów. Startowali w 
nim olimpijczycy wielu kra- 
iów. Sukcesy biegaczy szwai- 
carskich, następnie włoskich, 
a dalej reprezentantów NRD 
zaczynały się od biegów Wa­
zów, który tradycyjnie odby­
wa się w pierwszą niedzielę 
marca. W ostatnim biegu (już 
53) uczestniczyło ponad 10 ty­
sięcy osób. Gigantyczna licz­
ba, gdy zważy się, że trasa 
biegu ma 86 km.

* * $
Polska dotychczas nie była 

reprezentowana w biegu Wa­
zów, a szkoda, bo w tym roku 
— jak wydaje się — ze spra­
wozdań sportowych mógł tam 
startować Wiesław Gębala, 
nie taki znów zły biegacz, jak 
to się różnym prześmiewcom 
wydaje. Znów odwrócono się 
tyłem do wspaniałej imprezy 
i znów nikt nie wie dlaczego.

» » #
Dość jednak o zimowej ba­

talii olimpijskiej i polskich u- 
cieczkach od poolimpi jakich 
startów (Lahti, Falun, Hol- 
menkollen), co nie pozwoliło 
sprawdzić, jak to było z przy­
gotowaniem polskich narcia­
rzy — nie do olimpijskich 
igrzysk, a do sezonu. Zwróć­
my oczy ku Montrealowi.

* * «
W jednym z najbogatszych 

krajów na świecie doszło po­
dobno do podpisania przez 
zawodników i działaczy fi­
nansowej umowy. Związek 
zwraca zawodnikom część 
kosztów utraconych zarob­
ków, pokrywa wszystkie kosz­
ty przygotowań olimpijskich. 
Jeśli zawodnik z jakichś tam 
nieusprawiedliwionych powo­
dów wycofa się z zabawy, — 
będzie musiał pokryć związa­
ne z nim wydatki związku w 
40 procentach.

* * *
Co byście, drodzy czytelni­

cy, powiedzieli np. na to, by 
trener lub działacz zwracał 
40 procent kosztów zagranicz­
nych wycieczek, gdy ukryją, 
że zabrali na zawody kontuz­
jowanego zawodnika, by ka­
rano grzywnami za zmusza­
nie do startu chorych i kon­
tuzjowanych, a także odpo­
wiedzialnych za niedopnienie 
organizacyjnego zabezpiecze­
nia zgrupowań itp.? Pewny 
jestem, że 40 proc. tzw. orga­
nizatorów zrezygnow a ł o b y 
n a t y c h miast ż działalności 
sportowej i to już byłby o- 
gromny zysk. Nie byłoby tych, 
co przeszkadzają.

* * *
W marcu wyszło najśwież­

sze wydawnictwo Polskiego 
Komitetu Olimpijskiego — w 
którym jest kilka nieścisłości. 
Z Ireneusza Palińskiego zro­
biono J. Madalińskiego. Na 
str. 15 stwierdzono, że Polska 
ma znakomitego biegacza (od 
1500 do 10 km) nazwiskiem 
Bronisław Lewandowski. Zna­
ny jest Lewandowski, — na 
imię ma Stefan. W roku — 
przedolimpijskim — mógł on 
rzeczywiście uchodzić za kan­
dydata do medalu. Tyle, że w 
biegu na 800 m i w roku . . . 
1959. Aktualnie najlepszym 
polskim biegaczem jest Broni­
sław Malinowski, — świetny 
specjalista biegów 1500 m — 
10,000 i 3000 m z przeszkoda- 
dami.

* * *
Linie lotnicze “Lot” jak i 

“Przegląd Sportowy” wydały 
krótką historię polskich tri­
umfów olimpijskich, wspom­
niano też o kandydatach do 
medali w 1976 roku. Oczywi­
ście “Lot” nie zapomniał o so­
bie. Myślę, że ten prospekt 
jest swego rodzaju majster­
sztykiem. Każdy pasażer za­
granicznych linii “Lotu” bę­
dzie wiedział b polskim spor­
cie więcej niż np. z lektury 
biuletynu PKO1.

» * ♦
Z ĘÓŻNYCH DZIEDZIN 

KLUB ŁUCZNIKÓW

• Klub łuczników. Jaik wia­
domo, najnowszą modną no­
wością sportową ostatniej do­
by jest strzelanie z łuku. — 
Sport ten posiadł w Paryżu 
nawet damski klub. Otóż do­
wiadujemy się, że grono zwo­
lenników tfego starożytnego 
sposobu strzelania powziął w 
Warszawie, zamiar założenia 
tutaj klubu łuczników. W tym 
celu projektodawcy zwrócili 
się już do Paryża o nadesłanie 
ustawy klubowej oraz orygi­
nalnych modeli łuków w nim 
do strzelania używanych.

♦ ♦ ♦
• Stanisław Cyganiewicz 

w uwzględnieniu tego, — że 
godnie reprezentował w 1902 
roku Austrię na międzynaro- 
wym konkursie zorganizowa­
nym w Rumunii (walki za­
paśnicze), — został przez “I 
Wie-ner Ringsport Klub” za­
szczycony złotym medalem, a 
przez “I Wiener Athleten 
Klub Vindobona” zaś srebr­
nym, pozłacanym wieńcem 
honorowym.

News and Views...
By Ken Konrad

THERE’S NO DOUBT about it, 
the weekend of Aug. 20-23 will go 
down as the weekend never to be for­
gotten by Chicagoland’s Polonia, be­
cause of the 16 Polish Bishops (head­
ed by Karol Cardinal Wojtyla) who 
came here for a visit and stole the 
hearts of everyone they came in 
contact with. The 16 Polish Bishops— 
Cardinal Wojtyla, Bishop Władysław 
Rubin of Rome, Bishop Jerzy Able- 
wicz of Tamow, Bishop Stefan Barela 
of Czestochowa, Bishop Władysław 
Jedruszuk of Drohiczyn, Bishop Ig­
nacy Jez of Koszalin-Kolobrzeg, 
Bishop Lech Kaczmarek of Gdansk- 
Oliva, Bishop Jerzy Stroba of Szcze- 
cin-Kamien, Bishop Bohdan Bejze 
of Lodz, Bishop Julian Groblicki of 
Krakow, Bishop Zbigniew Kraszewki 
of Warsaw, Bishop Jozef Marek of 
Wroclaw, Bishop Edward Materski 
of'Kielce, Bishop Jan Oblak of Olsz­
tyn, Bishop Marian Przykucki of 
Poznan, Bishop Wincenty Urban of 
Wroclaw — arrived in Chicago on’ 
Aug. 20 and were greeted at the air­
port by their host in the Archdiocese, 
John Cardinal Cody. From that day 
when they were received at a recep­
tion at St. Mary of Nazareth Hospital 
Center, to Sunday evening, Aug. 22, 
when 2,300 Chicagoland Polonians 
paid tribute to them at a banquet in 
the Conrad Hilton, the Bishops were

troduced the guests of honor; Auxi­
liary Bishop Alfred L. Abramowicz 
gave a moving invocation; Very Rev. 
Edward F. Pajak gave the “powita­
nie” and Walter L. Sojka, the wel­
come. After dinner the program in­
cluded talks by Cardinal Cody, Car­
dinal Wojtyla, and two presentations: 
Cardinal Wojtyla presented a set of 
vestments made by Polish craftsmen 
to Cardinal Cody, and a Polish cry­
stal vase to Bishop Abramowicz. 
The Rev. Matt Bednarz gave the 
Benediction. Musical interludes, 
which included the singing of the 
Star Spangled Banner, Jeszcze Pol­
ska Nie Zginęła, God Bless America 
and Boże Coś Polskę, were by the 
Chicago Festival Orchestra with 
Monika Sylvan and Stanley Hine, 
soloists, and Robert Olejnik, pia­
nist. .. Monday, Aug. 23, the dis­
tinguished guests from Poland vi­
sited the Polsih National Alliance 
and the Polsih Women’s Alliance. 
They were then guests of the PNA 
and PWA at a luncheon in the Con­
tinental Plaza. After this followed 
their departures according to indivi­
dual plans... The Bishops’ visit was 
brief, but it made a lasting impres­
sion upon Chicago’s Polonia, May 
they return safely to their Episcopal 
Sees in Poland... So long until next 
weekend!

Mecz “Wisły” 
w Buffalo Grove

W niedzielę, dnia 29-go sierpnia, 
“Wisła” rozegra mecz piłkarski 
z drużyną Chicago Kickers na sta­
dionie przy ulicy Weiland w Buffalo 
Grove (przy szosie nr. 82). Początek 
meczu o godzinie 3 po południu. 
Rezerwy tych samych drużyn wy­
stąpią w przedmeczu o godz. 1 po 
południu. Bliższych informacji 
można zasięgnąć w klubie sporto­
wym “Wisła”; nr. tel. 384-9324.

Turniej “Wisły” 
w Yorkville

Dnia 6-go września, czyli w ponie­
działek (Labor Day) odbędzie się 
turniej piłki nożnej w obozie mło­
dzieżowym w Yorkville. W progra­
mie przewidziane są mecze senio­
rów, juniorów i “old boyów”. 
Turniej odbędzie się bez względu 
na pogodę. Klub sportowy Wisła 

'zaprasza całą Polonię. Bliższych 
informacji można zasięgnąć w klu­
bie Wisła; nr. tel. 384-9324.

Przysłowia Polskie
Trudno tego wodzić, co sam nie 

chce chodzić.

Choroba przybywa na koniu, a od­
chodzi piechotą.

★
Nie nabędzie mądrości, kto nie ma 

cierpliwości.

Parochial And Public School 
Champions To Play For City Title

kept busy during a full schedule. At 
St. Mary of Nazareth Hospital Cen­
ter they were welcomed by Cardinal 
Cody and Mayor Daley in the pres­
ence of delegations from 58 parishes 
and 30 organizations. Following a 
testimonial dinner given by Sisters 
of the Holy Family Of Nazareth, the 
Bishops were taken on a tour of 
“Little Polonia”, Holy Name Cathe­
dral, boat trip on Lake Michigan, and 
then a reception hosted by the Resur­
rection Fathers at Gordon Tech High 
School.

SATURDAY, Aug. 21, the Polsih 
Bishops visited Resurrection Mauso­
leum, in Resurrection Cemetary, 
Justice; were guests of Cardinal 
Cody at a testimonial luncheon at 
Przybylo’s House of the White Eagle; 
visited the Polsih Roman Catholic 

■Union and toured the Polish Mu­
seum. Some of the Bishops then pro­
ceeded to where they were to say 
Masses Saturday evening... Sun­
day, Aug. 22, Cardinal Wojtyla and 
all of the Bishops celebrated Masses 
in various Polish parishes in Chica­
goland. At 4 p.m., the Committee of

Carrying on the tradition estab­
lished in 1934 when the then Kelly 
Prep Bowl brought together the Pub­
lic and Parochial High School Foot­
ball Champions to determine the 
City Championship, Mayor Daley 
with the concurrence of General Su­
perintendent of Schools Joseph P. 
Hannon and Rev. Father H. Robert 
Clark announced the scheduling of 
the 1976 championship game to be 
played in Soldier Field December 
4th.

In addition to providing a show­
case for Chicago high school football 
players to demonstrate their ability 
before the large group of college and 
university coaches who attend the 
game each year seeking material 
for their teams, the gate receipts 
from the games have, down through 
the years, contributed much in sup­

port of worthy programs. In the 
early years the beneficiaries were 
the needy children of Chicago for 
whom clothing was furnished. Since 
Mayor Daley has assumed the spon­
sorship of the game, carrying on in 
the name of the Mayor Daley Youth 
Foundation, two thousand two hun­
dred and twenty (2222) scholar­
ships with a total value of one mil-, 
lion one hundred eleven thousand 
($1,111,000.00) have been awarded.

Hero awards to members of Police 
and Fire Departments, financial 
support to widows of Police and 
Firemen killed in line of duty, sup­
port of the Youth Foundation athle­
tic teams, contributions to schools 
and clubs sponsoring athletic 
events, equipment for the Youth 
foundation gymnasium — all are 
made from the funds.

K.S. “Błyskawica”
Piłkarze Błyskawicy poraź drugi 

zostali zmuszeni do przerwy w roz­
grywkach, kiedy to zarząd N.S.L. 
w ostatnim dniu odwołał zapowie­
dziany mecz Błyskawica-Hellenic, 
ze względu na mecze pucharowe. W 
niedzielę piłkarze z południowej' 
sjggny miasta rozegrają swój pierw­
szy mecz w jesiennej rundzie prze­
ciwko drużynie “Slovaks” na boisku 
w Morton Grove, o godz. 3 po połu­
dniu. Jak wiadomo, zespół przeciw­
nika zajmuje ostatnią pozycję w ta­
beli, także zapowiada się zacięta 
walka pomiędzy obydwoma druży­
nami, walczących o pozostanie w

Prez. Ford Bronił 
Swoich Osiągnięć

(Dokończenie ze str. 4-ej) 
żył będę do zapewnienia lepszyzh 
warunków życia dla naszych oby­
wateli, do rozbudowy zaniedbanych 
i zamierających miast, do zapew­
nienia bezpieczeństwa na ulicach 
tych miast ich mieszkańcom, do po­
budzenia dumy wśród mieszkań­
ców miast z ich dzielnic, do prze­
kazania rodzicom pełnej władzy i 
kontroli nad wysłaniem swych dzie­
ci do wybranych przez nich szkół 
publicznych. Dążył będę do prze­
prowadzenia daleko idącej reformy 
ustawy podatkowej, ażeby była ona 
sprawiedliwą dla wszystkich i nie 
nakładała zbytniego ciężaru na 
pewne ugrupowania obywateli, — 
któraby ułatwiała im posiadanie 
własnego domu, farmy czy też in­
teresu.

“Otoczyłbym jak największą 
opieką naszych starców i emery­
tów, którzy ciężką długoletnią pracą 
zasłużyli sobie na “złotą jesień” 
ich życia; do wzmożenia struktury 
ubezpieczenia społecznego “Social 
Security” jak i programu “Medi­
care”; gdyż mają oni prawo do 
tej opieki i zapewnionej beztroskiej 
starości.Roztaczalbym jak naj­
dalej idącą ociekę nad naszymi fi­
zycznie upośledzonymi, oraz bied­
nymi rodzinami chętnymi do pracy 
zarobkowej ale na skutek nieszczęść 
czy choroby, zmuszonych do korzy- 
stnia z zapomogi publicznej, oraz 
zapewnienia naszej młodzieży jak 
najdalej idących możliwości zdoby­
cia wyższego wykształcenia i ka­
riery zawodowej.

“Idąc naprzód do zwycięstwa, 
przy pomocy Bożej, nigdy nie nad­
użyję pokładanego we mnie zaufa-

“Major Division”.
Wszyscy zawodnicy Błyskawicy, 

tj. rezerwy i pierwszej drużyny, pro­
szeni są o przybycie do lokalu na 
godz. 11:30 rano celem ustalenia 
składów.

Przedstawiciel Ted Prószyński

Glamorous Trio
Printed Pattern

4693
L SIZES 
[\ 8-18

Glide into something glamor­
ous, feminine - a side-slit, 
Oriental-inspired dress or tunic 
over pants. Prints, singing 
solids are fine choices.

Printed Pattern 4693: Misses’ 
Sizes 8, 10, 12, 14, 16, 18. 
Size 12 (bust 34) dress 1% 
yards 60-inch fabric.

$1.00 for each pattern. Add S5c 
for each pattern for first-class 
mail and handling. Send to:

Anna Adams. Dept. 10, Polish 
Daily Zgoda, 243 West 17th St., 
New York, N.Y. 10011.

Print NAME, ADDRESS, ZIP, 
SIZE and STYLE NUMBER.

150 styles — lots of Quick Easies 
— in our NEW FALL-WINTER 
PATTERN CATALOG! Jumpsuits, 
tops, pants plus Total Wardrobe 
patterns. Free pattern coupon. 75c 
Instant Sewing Book .... $1.00 
Sew + Knit Book $1.25
Instant Money Crafts .......... $1.00
Instant Fashion Book .... $1.00

100+ which made arrangements for 
the Polsih Bishops’ stay in Chicago, 
under the auspices of the Catholic 
League for Religious Assistance to 
Poland, met the Bishops in the Con- 
tenental Room of the Conrad Hilton, 
prior to the Bishops’ participation in 
the testimonial banquet in the Inter­
national Room, which was packed 
with 2,300 participants.

THE BANQUET was a colorful 
and happy affair. The Rev. Joseph 
G. Nowak,master of ceremonies, in-

Wieczory Pod Lipą
Modne miejscowości tyrystyczne 

odczuwają już od kilku lat dotkliwie 
konkurencję ze strony pomijanych 
niegdyś regionów kraju. Turyści 
szukają nowych kierunków wędró­
wek i odkrywają uroki niektórych 
zakątków kraju, znanych przed tym 
tylko zapalonym miłośnikom samot­
nych wędrówek pieszych i kajako­
wych.

Modnym stało się Pojezierze Su- 
walsko-Augustowskie, lecz ruch tu­
rystyczny ograniczał tam brak bazy 
noclegowej, której przecież nie da 
się zbudować w ciągu jednego roku. 
Z pomocą przyszły wsie. Od kilku już 
lat szerzy się w Polsce ruch organi­
zacji wsi letniskowych we wszyst­
kich regionach kraju. Wybrane 
miejscowości otrzymują uprawnie­
nia do przyjmowania gości, jeżeli 
mogą im zaoferować warunki zgodne

Introducing NOW
z odpowiednimi wymogami.

Na Pojezierzu Suwalsko-Augu- 
stowskim zezwolenie takie otrzy­
mało w tym roku 120 wsi letnisko­
wych. W każdej uruchomiono jadło­
dajnię, prowadzoną przez miejsco­
we gospodynie, a na szczególne u- 
znanie zasługuje działalność rozryw­
kowa i rekreacyjna klubów wiej­
skich oraz organizacja interesują­
cych imprez sportowych. Tradycyj­
ne wiejskie “wieczory pod lipą” sta­
ły się dla mieszkańców miast sym­
bolem prawdziwego wypoczynku. 
Ciszę i spokój chwalą sobie szczegól­
nie wędkarze.

(Negotiable Order of Withdrawal)

To make the payment of bills as easy (well, almost) as saving at Fairfield, we give you the NOW account. 
It’s a separate deposit account from which you can pay all your bills and other obligations. When 

you open a Fairfield NOW account-in any amount you wish-you’ll get a supply of NOW drafts, like the one above. 
Then, from the Comfort of your home or at the time of purchase, you make out your NOW drafts as the need arises.

They’re just like personal checks and they’re accepted in all 50 stites.
Once a month, we'll send you a detailed statement reflecting all the transactions in your NOW account. 

Plus, we’ll also send you the canceled NOW drafts, so you’ll always have proof of payment.
You can qualify for a no-charge NOW account if you have a Fairfield mortgage, or a savings account 

with a $500 balance. For Fairfield savings accounts in the name of commercial businesses or organizations, a $1,000 
savings balance is required. New savers opening savings accounts with the minimum balances above, automatically 

qualify for a no-charge Fairfield NOW account. And Fairfield savers can transfer funds from their savings 
to their NOW accounts simply by picking up the phone.

“Turystyczna” 
Ściana w Kopalni

Jedną z najstarszych na Śląsku, 
bo istniejąca już w 1791 r., jest ko­
palnia węgla kamiennego ‘Zabrze’’ 
w Zabrzu. Na głębokości 500 m 
czynna jest tak zwana turystyczna 
ściana, dostępna do zwiedzania 
przez turystów. Specjalnie przygo­
towani przewodnicy zapoznają zwie­
dzających m. in. ze sposobem ura­
biania, ładowania i odstawy węgla. 

A Fairfield NOW account-most convenient, safe and as personal as your signature. Come to our 
savings department and open your NOW account now.

FSLIC
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KANSAS CITY — Elizabeth Ray, której zwierzenia do­
tyczące jej stosunków z rep. Wayne Hays z Ohio spowo­
dowały jego upadek polityczny, została wysłana na 
Krajową Konwencję Republikańską jako korespondentka 

magazynu “Genesis’’. (UPI)

Najwyższa Kolej Świata
W tym roku mija 105 rocz­

nica rozpoczęcia budowy naj­
wyższej na świecie normal­
notorowej linii kolejowej, któ­
ra z Limy, stolicy Peru, pro­
wadzi przez przełęcze w Kor-

Oskarżeni 
o Defraudację

Trzech mężczyzn zostało o- 
skarżonych w czwartek, przez 
federalną ławę przysięgłych o 
defraudację $95,000 z agencji 
ubezpieczeniowej CNA.

Oskarżonymi są Charles Mc 
Donald, lat 39, Daniel A. Ran­
ce, 25 i James Bullock, 42. — 
Rance, urzędnik CNA, dostar­
czał wspólnikom formularze z 
nazwiskami osób, które skła­
dały podania i dla których 
wystawione były czeki. Trój­
ka oskarżonych fałszowała 
podpisy i inkasowała gotówkę 
w okresie między styczniem a 
czerwcem 1974 roku.

Wszyscy trzej są oskarżeni 
o zmowę, kradzież i oszustwo. 
McDonald jest także oskarżo­
ny o fałszerstwo.

WALTER L. SOJKA 
FUNERAL HOME

Nowoczesne Kaplice
. Ochładzane
1427 W. CHICAGO AVE.

Tel. MO 6-2673

BAFIA
Funeral Home
1810 W. 18-ta Ulica 
Tel. CAnal 6-2298

— 1 ——

1745 W. 47-ma Ulica 
Tel. YArds 7-8407 

dylierach do wschodniej czę­
ści kraju, oddzielonej górami. 
W najwyższym punkcie linia 
wznosi się na 4,782 metrów, a 
więc na wysokość nie wiele 
mniejszą niż Mont Blanc w 
Europie-

Kolej budowano od 1871 r., 
do 1908. Amerykanie i Brytyj­
czycy dostarczyli kapitałów i 
wiedzy technicznej, a robot­
ników sprowadzono z Chin.

Kolej, długości 420 k., ma 
66 tuneli i 59 mostów. Ponie­
waż w górach nie wszędzie 
można było zbudować odpo­
wiedniej szerokości zakrętów, 
pociągi wspinają się dosłow­
nie zakosami. Oznacza to, że 
lokomotywa najpierw ciągnie 
wagony, ale w pewnym punk­
cie pcha je pod górę w prze­
ciwnym kierunku. Takich “za­
kosów” jest 22- Widoki z okien 
wagonów są wspaniałe, nieza­
pomniane. □»,

Jednak podróż koleją przez 
góry nie jest dla wszystkich 
przyjemna. Na wysokości po­
nad 4 tys. metrów wiele od­
czuwa brak tlenu i zapada na 
chorobę górską. Jej objawy 
to nudność, bóle głowy, a na­
wet zemdlenia. Na najwyż­
szych stacjach słychać często 
okrzyki: “Medico! Medico!”— 
wzywanie pomocy lekarskiej. 
Pasażerom, którzy zasłabli, 
daje się tlen z butli. Zasła­
bnięcia są dość częste- Prze­
ciętnie 30 osób w każdym po­
ciągu potrzebuje pomocy le­
karskiej.

Mimo grożących przypa­
dłości, najwyższa kolej na 
świecie jest wielką atrakcją 
dla turystów.

Przysłowia Polskie
Nieprawda i fałsz zawsze na 

wierzch wyjdą.
* * *

Lepszy nieprzyjaciel otwar­
ty jak przyjaciel zdradliwy.♦ * *

Rzadko prawda z tym zasia­
da, kto rad wiele nowin gada.

ŻYWA PAMIĘĆ
Stała i Wieczna

Pamiątkowy Kielich lub cyborium (puszka na ko­
munikanty) wygrawerowane z pamięcią o Waszym 
najdroższym zmarłym, który można podarować po­
trzebującym misjom lub jakiemuś księdzu, którego 
wybierzecie. będzie zawsze żywym wspomnieniem, 
poęknym i niezwykłym. Szybka dostawa, celem 
wystawienia w domu pogrzebowym. Ornaty, Alby 
l wiele innych Przedmiotów Liturgicznych 1 religij­
nych dla Waszej Parafii w Polsce. Także posiadamy

inne pamiątki KOre przyniosą wiele zadowolenia radości 1 wdzięczności 
za Wasze dobre serca i pamięci o nich

WATRA MEMORIAL CENTER
2848 W Cermak Road Chicago, 111. 69623

247-2425 Area Code 312

BRING THIS AD AND OBTAIN A SUBSTANTIAL DISCOUNT

£ we serve all cemetaries 

UWAGA:
Mamy złotą folię w książeczkach 

na pomniki w Polsce **
JAWORSKI MONUMENT COMPANY
3067 N. Milwaukee Ave. Otwarte wieczorem w 
Chicago, IL 60618 czwartki.

Come and see our large 
indoor selection of beautiful 
designs and granites fully 

guaranteed by us
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Wojciech Święcicki

Polscy Rybacy w Peru
Na lotnisku w Ręblechowie 

pod Gdańskiem zawitał polski 
samolot “Kazimierz Pułaski” 
— jeden z pięciu polskich 
“IŁ-62”. Rzadki to jeszcze wy­
padek, by tej międzykonty- 
nentalnej Iklasy samolot lądo­
wał w Gdańsku. Tym razem 
“sprawcą wydarzenia” był 
“Dalmor”. Największy polski 
armator rybacki zaczartero- 
wał samolot od “Lotu”, by za­
wieźć do odległego Peru na 
podmianę dwa komplety ryba­
ków na statki-przetwórnie 
“Apus” i “Centaurus”.

Łącznie poleciało 90 ryba­
ków pod wodzą (kapitanów Jó­
zefa Rajskiego i Stanisława 
Sobonia, aby zamienić kole­
gów na polkładach statków, 
które od wielu miesięcy łowią 
ryby na wodach Pacyfiku w 
rejonie portu peruwiańskiego 
Callao. Polacy na statkach 
tych stanowią tylko obsadę 
oficerską i podoficerską. Po­
zostałe funkcje pełnią Peru- 
wiańczycy. Dlatego z Rębie- 
chowa wyleciały tylko tak ma­
łe liczebnie grupy. Dzięki te­
mu “IŁ-62” mógł zabrać jesz­
cze kilka ton sprzętu rybac­
kiego i części zapasowe.

Było to w środę o godzinie 
19, kiedy stewardesa powitała 
rybaków na pokładzie “Kazi­
mierza Pułaskiego” w imie­
niu załogi samolotu i zapowie­
działa odlot do Warszawy.

Dlaczego do Warszawy? 
Przecież to nawet nie po dro­
dze! Pierwszy etap lotu miał 
się zakończyć po 7 godzinach 
na lotnisku w Gander na No­
wej Funlandii. Okazało się 
jednak, że samolot na poko­
nanie takiej trasy powinien 
zabrać maksymalną ilość pa­
liwa, możliwie dwukrotnie 
więcej niż spali w drodze. 
Tymczasem z tak dużą ilością 
paliwa “IŁ-62” nie mógłby 
wystartować z gdańskiego lot­
niska, ponieważ pas tam jest 
zbyt krótki.

Lecimy więc do stolicy. 
Stamtąd dalsza trasa o łącznej 
długości 15,5 tys. km i bieg­
nie wyznaczonym międzyna­
rodowym korytarzem z po­
wrotem nad Gdańsk, a dalej 
nad Darłowem i nad cieśnina­
mi duńskimi do brzegów 
Islandii. Na Nowej Fundlan- 
dii w głębokiej nocy musimy 
nasze zegarki cofnąć o 4,5 go­
dziny. abou; ..........

W Hawanie po_5 godzinach 
lotu wita nas już upalna noc 
i szybko następujący równi­
kowy świt i dzień. Potem leci­
my nad Jamajką, Kanałem 
Panamskim i bajecznymi ze 
względu na różnorodność ko­
lorów skał i ziemi, ośnieżony­
mi szczytami Kordylierów ko­
lumbijskich i ekwadorskich. 
Z tej wysokości imponuje 
przede wszystkim ich bez­
kresna rozległość. W samo 
peruwiańskie południe zni­
żywszy lot znad Pacyfiku, 
“Pułaski” miękko wylądował 
na lotnisku Jorge Chavez w 
Limie.

W stolicy Peru powitali 
przybywaj ących rybaków 
przedstawiciele polsko-peru- 
wiańskiego Convenio oraz 
polscy wicedyrektorzy Jan 
Szwed i kapitan żeglugi wiel­
kiej Kazimierz Kopański.

Podmieniane załogi z “Apu- 
sa” i “Centaurusa” na czele z 
kapitanami Stanisławem Be- 
nertem i Tadeuszem Kozakie­
wiczem powitały z wielką ra­
dością i ulgą przybywających 
z kraju kolegów. Nic dziwne­
go, pierwsza załoga spędziła 
na łowiskach peruwiańskich 
aż 235, a druga — 176 dni. 
Markotne miny mieli nato­
miast rybacy “Columby”; 
przebywali właśnie w porcie 
Callao i wyładowywali zło­
wione ryby. Oni z kapitanem 
Leszkiem Selińskim mieli 
przed sobą jeszcze dwa rejsy 
połowowe, a więc na powrót 
do kraju musieli czekać około 
4 miesięcy.

Ostatnia eskapada rybaków 
na łowiska między 3 ~a 10 
stopniem szerokości połud­
niowej u brzegów Peru dała 
wyjątkowe efekty. Załogi 
miały tylko kłopoty z przero­
bieniem tak wielkiej masy 
ryb na filety, tuszki i mączkę. 
Chłodny prąd równikowy 
skupił wyjątkowo bogate ła­
wice morszczuka. Tak więc 
trzy załogi niemal jednocześ­
nie zapełniły ładownie i spot­
kały się przy nabrzeżu portu 
w Callao. Powstał tu problem 
z przeładowaniem tej ryby na 
statki powracające do kraju. 
M. in. liniowiec Polskich Li­
nii Oceanicznych “Domeyko” 
zabierał ładunek filetów mor- 
szczukowych do swoich ochła­
dzanych ładowni. W myśl już 
trzeciej umowy z partnerem 
peruwiańskim — polska stro­
na zabiera wszystkie filety i 
ewentualnie tusuki z morsz­
czuka, natomiast strona peru­
wiańska — całą mączkę ryb­
ną. Rozliczenia kosztów odby­
wają się na zasadzie całkowi­
tej równości — stosownie do

ponoszonych wkładów.
Już następnego dnia o godz. 

8 rano miejscowego czasu, nie­
co większa, bo 100-osobowa 
grupa rybaków zajmowała 
miejsca w “Pułaskim”. Więk­
sza część z nich, ogorzała w 
tropikalnym słońcu i znużona 
wielomiesięcznymi trudami 
pobytu na odległym Pacyfi­
ku, miała twarze radosne, a 
wszyscy byli już myślami w 
kraju, wśród najbliższych.

Zresztą w drodze do domu 
nawet “IŁ-62” leci szybciej. 
Lot do kraju trwał tylko 17 
godzin, niemniej jednak na 
rozmowy z rybakami miałem 
dość czasu. W Limie zajęci 
swoimi sprawami, nie zawsze 
(kwapili się do rozmowy o 
tym, co przeżywali na łowis­
kach.

Kapitanowie niejako z u- 
rzędu opowiedzieli o swoich 
wynikach połowowych, spo­
strzeżeniach z pracy i cieka­
wostkach. Kapitan Stanisław 
Benert na “Apusie” w ciągu 
czterech rejsów i 162 dni łow­
czych wydobył z Pacyfiku 
8010 ton ryby, głównie morsz­
czuka — wartości 65 min zł. 
Kapitan Tadeusz Kozakie­
wicz na “Centaurusie” w cią­
gu sześciu rejsów złowił 6300 
ton ryb, wartości 52 min zł. 
Polskie statki zgodnie z poro­
zumieniem odławiają wyłącz­
nie morszczuka, który nie jest 
w Peru rybą poszukiwaną. In­
ne gatunki ryb, oprócz jeszcze 
miętusa królewskiego polscy 
rybacy przekazują gospoda­
rzom.

Najwspanialszą rybą Peru 
jest mero o białym mięsie, 
przypominającym polędwicę. 
Są to sztuki najczęściej o wa­
dze 30 kg. Niestety bardzo 
rzadko wpadają w sieci. Zna­
ne tu powiedzenie mówi, że 
kto był w Peru i nie jadł n a- 
s e v i c h e, ten nie zna kraju 
Inków.

Naseviche — jest to naro­
dowa potrawa, przyrządzona 
z surowego, drobno krajanego 
mięsa mery, moczonego w so­
ku limonek, tj. małych cytry­
nek o ostrym soku. Podaje się 
ją w pikantnych przypra­
wach. Tę świetną potrawę ja­
dłem na przyjęciu wydanym 
z okazji przylotu “Pułaskie­
go” i wymiany załóg rybac­
kich.

Do ulubionych ryb Peru- 
wiańczyków naldżą ' jeszcze 
dorodne ojode uwa. coinowa, 
congrio i tychuny, czyli małe 
rekiny, (które w Wielki Piątek 
obowiązkowo muszą się zna­
leźć (tak jak w Polsce śledzie) 
na stole każdej rodziny w ka­
tolickim Peru.

Specjalnością rybaków pe­
ruwiańskich są połowy ancho- 
wety, tj. małej rybki podob­
nej do szprota. Żyją one w ol­
brzymich skupiskach w zim­
nym prądzie Humboldta 
wzdłuż brzegów Peru. Rybki 
te gromadzą się w potężnych 
ławicach słupowych, które 
przemieszczając się żerują w 
nurtach prądu. Ich, skupiska 
są wymarzonym obiektem do 
połowów okrężnicą. Po prostu 
zwinni Peruwiańczycy ota­
czają je siecią do głębokości 
nawet 30 metrów, ściągają od 
dołu worek i wydobywają na 
pokłady sejnerów. Przed kil­
ku laty Peru dzięki odłowom 
anchowety w ilości 12 min 
ton rocznie było pierwszym 
mocarstwem rybackim świa­
ta. Produkowano z anchowety 
wyłącznie mączkę rybną. Do­
prowadziło to do przełowie- 
nia nurtu Humboldta, tak że 
sami Peruwiańczycy ograni­
czyli połowy anchowety do 4,5 
min ton rocznie.

Polscy kapitanowie w 
czwartym roku eksploatacji 
łowisk na szelfie peruwiań­
skim doskonale znają dno. Po­
robili szczegółowe mapy i 
wiedzą, gdzie i w jakim miej­
scu mogą zarzucić włoki, by 
ich nie zaczepić i nie zostawić 
na podwodnych skałach. Zre­
sztą na razie morszczuka jest 
tyle, że wystarczy niekiedy 
3—5 minut trałowania, by 
wyciągnąć na pokład około 10 
ton ryby, a więc tyle, ile w 
ciągu 3 godzin może przerobić 
w przetwórni na filety i tusz­
ki tzw. załogowe pospolite ru­
szenie. Po tym czasie morsz­
czuk mięknie i nie nadaje się 
do filetowania, a przepisy nie 
przewidują wyrzucania żad­
nej złowionej ryby za burtę.

Najwygodniejszą rybą do 
przetwórstwa jest conrigo, tj. 
miętus morski, który po wy­
dobyciu z wody jeszcze przez 
3 godziny żyje.

Wytrawny rybalk kapitan 
S. Benert uważa połowy na 
wodach peruwiańskich za bar­
dzo monotonne. Tam nie może 
być mowy o myślistwie, ryby 
nie trzeba szukać, wystarczy 
tylko wydać sieci, a przez ca­
ły czas statki-przetwórnie 
stają w dryfie i przerabiają 
wyciągnięte na pokład góry 
morszczuka. Trzeba jednak 
znosić tę nudę, ponieważ na

Atlantyku przez cały roik nie 
złowi się tyle ryby co w Peru 
w ciągu 6 miesięcy.

Kapitan Tadeusz Kozakie­
wicz z uznaniem mówił o do­
brej współpracy w Convenio 
między gospodarzami i polski­
mi rybakami. Obecnie więk­
szość załóg na polskich stat­
kach stanowią Peruwiańczy­
cy. Niestety, hołdują oni zasa­
dzie “maniana” (jutro) — po 
prostu nigdy się nie śpieszą.

Lata współpracy i dobra 
wola z obu stron pozwalają li­
kwidować w zarodku ewentu­
alne konflikty między polśko- 
peruwiańskimi załogami. Mu­
si jednak upłynąć jeszcze wie­
le lat, nim potomkowie Inków 
nauczą się i będą mogli wy­
łącznie sami Eksploatować 
skomplikowane technicznie, 
ulprzemysłowione statki ry­
backie, jakimi dysponuje 
“Dalmor”.

W tej sytuacji cała odpowie­
dzialność za prowadzenie u- 
przemysłowionych połowów 
flotylli Convenio spada na 
polskich rybaków. Ich praca 
na łowiskach Peru jest dla 
nich bardzo intratna, lecz i 
bardzo męcząca.

Gdy w sobotę na kilkanaś­
cie minut przed godziną 10 
“Pułaski” wylądował na pły­
cie rębiechowskiej, radosne 
żony, dzieci i matki niezwykle 
gorąco witały równie szczęśli­
wych mężów, ojców i synów.

Tragiczny Finał 
Zabawy 

Nastolatków
“Niewinna” zabawa zakoń­

czyła się tragicznie, kiedy 
czterech nastolatków na Połu­
dniowej stronie miasta posta­
nowiło wskakiwać na pociąg 
towarowy i zeskakiwać w bie­
gu. Czwórka wskoczyła na po­
ciąg (Grand Trunk) przy St. 
Louis Avenue i 55th Street. 
Załoga pociągu spostrzegła 
nieletnich i zatrzymano po­
ciąg, żeby dać im możność zej­
ścia. Z chwilą kiedy pociąg 
ponownie ruszył, ci z powro­
tem wskoczyli nie zauważeni 
przez nikogo.

William Brennan, lat 15, — 
Michael Barbaro, lat 15, Jo­
seph Lichay, lat 14 oraz David 
Perucci, lat 16, mieli nadzieję, 
że przy małej szybkości po­
ciągu, uda im się znowu ze­
skoczyć. Pociąg nabrał jednak 
szybkości ponieważ w pobliżu 
załoga nie planowała żadnego 
postoju. Wszyscy zeskoczyli 
zatem w pełnym pędzie.

Trzech nastolatków, którzy 
skoczyli w bok na zachodnią 
stronę pociągu, doznało ogól­
nych potłuczeń. David skoczył 
na drugą stronę. Jego prawa 
noga dostała się pod koła wa­
gonu. Chłopiec zmarł wskutek 
ciężkich obrażeń głowy zanim 
przewieziono go do St. Francis 
Hospital w Blue Island.

Zamordowany 
w Tawernie

Emerytowany policjant, zo­
stał śmiertelnie postrzelony 
w tawernie — Judge’s Court 
Bar, której był współwłaści­
cielem. Franka Judge, lat 60, 
otoczyło 5 mężczyzn. Dwóch 
prosiło o zmianę banknotu na 
drcbne, trzej pozostali, uzbro­
jeni, byli w maskach. Jeden z 
nich strzelił b. policjantowi w 
twarz, po czym bandyci zabra­
li pieniądze z kasy i od klien­
tów i uciekli.

Judge przeszedł na emery­
turę przed 5-ciu laty, po 20 
latach służby w policji.

Katastrofa 
Samolotu

Dwie osoby poniosły śmierć 
— instruktor i uczeń — w wy­
niku katastrofy małego samo­
lotu niedaleko przedmieścia 
Woodstock. — Ofiary zostały 
zidentyfikowane jako Don 
Hays, instruktor pilotażu oraz 
prezes International Flying 
Club, i jego uczeń Lee Lea­
vitt, obaj zam. w Schamburg.

Przyczyny katastrofy jak 
na razie nie ustalono. Leavitt 
podobno- kończył kurs i miał 
wkrótce otrzymać licencję pi­
lota.

Zwłoki Znalezione 
w Jeziorze Mich.

Zwłoki mężczyzny i chłopca 
zostały znalezione w jeziorze 
w środę w pobliżu Montrose 
Harbor i policja przypuszcza, 
że są to zwłoki ojca i syna 
którzy prawdopodobnie utopi­
li się w ubiegły piątek.

Zwłoki zostały tymczasowo 
zidentyfikowane jako Rober­
ta Hybert, lat 46, zam. pnr. 
4130 N. Kenmore i jego 7-let- 
niego syna, Roberta Jr.

Istnieją przypuszczenia, że 
obydwaj utopili się, kiedy ich 
motorówka wywróciła się w 
Jeziorze Michigan.

Kłopoty Księcia-Małżonka Bernarda
(Dokońcsemie ze str. lej)

żenią, że książę pobrał łapów­
kę w wysokości 1.1 miliona 
dolarów.

Komisja stwierdziła, że nie 
znaleziono dowodów na po­
twierdzenie oskarżenia — że 
książę pobierał “niewłaściwe 
‘dotacje”.

“Książę jednak pokazał sie­
bie, jako człowieka gotowego 
do przyjmowania niehonoro- 
wych propozycji i ofert. W 
końcu doprowadził siebie do 
pokusy przyjęcia inicjatywy
— która była całkowicie nie 
do przyjęcia i która jego sa­
mego oraz Holandię ... w 
oczach firmy Lockheed i w 
oczach innych postawiła w 
dwuznacznym świetle” — po­
wiedział premier.

Szef rządu wyjaśnił, że 
książę Bernard przyjął usta­
lenia komisji i w konsekwen­
cji “przeciął wszelkie swoje 
powiązania z siłami zbrojny­
mi i zrzekł się wszelkich sta­
nowisk z tym związanych. 
Wśród tych stanowisk w pier­
wszym rzędzie wymienić na­
leży stanowisko inspektora 
generalnego sił zbrojnych,
— członka Generalnej Rady 
Obrony i Rady Obrony. Ksią­

że oświadczył także, że rezy­
gnuje ze wszystkich funkcji 
i powiązań handlowo - prze­
mysłowych”.

Książe Bernard już trzy dni 
temu podpisał oświadczenie, 
w którym stwierdził m. in. co 
następuje: “Raport komisji 
przekonał mnie, że moja wie­
loletnia przyjaźń z dygnita­
rzami Lockheeda i moje sto­
sunki z tą firmą układały się 
po złej linii. W szczególności 
nie przestrzegałem w tych 
stosunkach zasad ostrożności, 
szczególnie wymaganej z u- 
wagi na moją pozycję księcia- 
małżonka królowej i księcia 
Holandii. Przyznaję to i wy­
rażam moje szczere ubolewa­
nie”.

Książę wyraził nadzieję, że 
będzie miał jeszcze możliwość 
służenia w przyszłości krajo­
wi i odbudowania w społe­
czeństwie straconej wiary w 
siebie.

Wbrew pogłoskom nie wy­
daj e się, aby sprawa księcia 
Bernarda stanowiła zagroże­
nie dla korony. Dygnitarz 
dworski wysokiej rangi zapy­
tany, czy królowa Julianna 
zechce abdykować, odpowie­
dział kategorycznie: “Nie, nie 
i nie”.

Konwencja Partii Niezależnej
(Dokończenie ze str. 1-ej-) 

ciu się Wallace z tej partii 
i przejścia ponownie do Par­
tii Demokratycznej, szuka 
przywódców, ale obawia się 
Lester Maddox, uważanego 
za zbyt skrajnego segregacjo- 
n i s t y rasowego. Najlepsze 
szanse wybrania go kandy­
datem Partii, posiada Robert 
Morris, były dziennikarz 
i rektor uniwersytetu Piano 
w Teksas. Morris proponuje 
wysunięcie Richard Viguerie, 
jako kandydata na wicepre­
zydenta USA. Viguere był 
przewodniczącym zbiórki 
funduszy kampanijnych dla 
gub. Wallace.

Platforma
Wczoraj, w pierwszym 

dniu obrad, mówcy wzywali 
do jedności jak i do opraco­
wania programu prac (plat­
formy) któryby odpowiadał 
wymaganiom większości wy­
borców.

Mówcy i delegaci wypowia­
dali się przeciwko poprawce 
do Konstytucji Stan. Zjed. 
“ERA” nadającej kobietom 
pełne równouprawnienie; 
przeciwko operacjom spędza-

Przypadkowo 
Postrzelił 14-let.

14-letni mieszkaniec połu­
dniowej strony miasta, znaj­
duje się w krytycznym stanie 
po postrzeleniu w głowę przez 
mężczyznę, który twierdzi, że 
pokazywał chłopcu rewolwer.

Donald Carter, zam. pnr. 
6046 S. Justine, został przyję­
ty do szpitala Świętego Krzy­
ża, po wypadku w środę wie­
czorem.

Willie Hamilton, lat 25, zam. 
pnr. 7009 S. Paulina, został o- 
skarżony o nieostrożne zacho­
wanie.

Hamilton powiedział policji, 
że pokazywał chłopcu rewol­
wer, który wystrzelił kiedy 
Carter próbował mu wyrwać 
broń.

Wypadek miał miejsce w 
firmie Kar-Life Battery Co., 
6959 S. Ashland, w której pra­
cował Hamilton.

KALENDARZYK
Dziś — piątek, dnia 27 sier­

pnia — Józefa, Kalasantego.
Jutro — sobota, dnia 28 

sierpnia — Augustyna.
Pojutrze — niedziela, dnia 

29 sierpnia — Ścięcie św. Jana 
Racibora, Sabiny. 

nia płodu; amnestji dla de- 
zertów z wojny wietnamskiej 
i uchylającym się od pełnie­
nia służby w amerykańskich 
siłach zbrojnych; jak i za 
zniesieniem federalnego po­
datku dochodowego.

Wzywali rząd federalny do 
zaniechania wszelkich wro­
gich posunięć przeciwko bia­
łym rządom Południowej 
Afryki i Rodezji, jak i wypo­
wiedzieli się przeciw wszel­
kim próbom pozbawienia o- 
bywateli amerykańskich pra­
wa do noszenia i posiadania 
broni ręcznej

Kwestia przymusowego 
przewożenia dzieci do szkół 
publicznych dla osiągnięcia 
równowagi rasowej, także 
znalazła się pod silnym o- 
strzem krytyki konwencji, w 
której domagano się przepro­
wadzenia prawa federalnego 
zabraniającego takich prak­
tyk dla przywrócenia rodzi­
com należnego im prawa de­
cyzji do których szkół chcą 
wysyłać swe dzieci na naukę.

T
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza mat­
ka, babcia i prababcia nasza, 
ś.p.

Antonina Parys
(z domu Pankiewicz) 

(żona ś.p. Jana, teściowa 
ś.p. Franciszka Nicpoń)

Członkini Bractwa Niewiast 
Różańca Św., Apostolstwa Mo­
dlitwy i Tow. M. B. Zwycię­
skiej, po długiej i ciężkiej cho­
robie, pożegnała się z tym 
światem, opatrzona Św. Sakra­
mentami, dnia 25go sierpnia, 
1976 roku, o godzinie 9ej wie­
czorem, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia 28go sierpnia, o go­
dzinie 9:15 rano, z zakładu po­
grzebowego pnr. 2644-46 N. 
Central Ave., do kościoła Św. 
Stanisława B. i M. (Msza św. 
o godz. lOej), a stamtąd na 
cmentarz Św. Wojciecha na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszają wszystkich krewnych 
i znajomych, w oiężkim żalu 
pogrążeni:

Stefania Nicpoń, córka; Jó­
zef, syn; Julia, synowa; 8 wnu­
cząt, 4 prawnucząt; wraz z ca­
łą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Jan Baran
Telefon 622-1488.

(26, 27)

W niedzielę, dnia 29go sierpnia o godz. 10:00 rano, w kaplicy 
Domu Ojców Jezuitów, 4105 N. Avers, zostanie odprawiona Msza 
św. w intencji Zmarłej tragicznie w dniu 5go lutego, 1976 roku, 
żony mojej, ś.p.

Ludwiki Biesiadowskiej-Szklarek
O modlitwy i udział w nabożeństwie prosi:

Mąż — Marian S. Szklarek

In Memoriam
W pierwszą rocznicę śmierci najdroższego ojca i dziadka 

naszego, ś.p.

Józefa J. Babio
odprawiona zostanie żałobna Msza św. w niedzielę, dnia 29go 
sierpnia, o godzinie 9:30 rano, w kościele St. Vincent Ferrer 
w River Forest, Ill.

Węzła rodzinnego nawet śmierć nie przetnie 
Miłość i pamięć żyć będą wiecznie, 
My Ciebie drogi ojcze i dziadku nigdy nie zapominamy 
Gdyż w sercach naszych zawsze jesteś z nami.

Do łaskawego współudziału w nabożeństwie zapraszają wszyst­
kich krewnych, przyjaciół i znajomych:

Mrs. M. Sierocinski i Mrs. M. Stopa
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Ks. Lewandowski * Praca Żeńska

Wice-Kapelan
00. La Salette

Ks. John Lewandowski, M. 
S. został wybrany nowym 
Wice - Prowincjałem zakonu 
00. La Salette, w Olivet, Illi­
nois. Wybory odbyły się 9go 
sierpnia. Ks. Lewandowski 
objął pozycję piastowaną po­
przednio przez ks. Stanleya 
Matuszewskiego, M. S.

Ks. Lewandowski, chicago- 
wianin, z par. św. Pankrace­
go, ukończył studia teologicz­
ne w Rzymie, Włochy, po­
czym przydzielono’go do Mi­
ssion House w Milwaukee, 
Wise. Po dwóch latach pracy 
misjonarskiej, od 1957-1959 r. 
w Red Lake, Ontario (Kana­
da), ks. Lewandowski został 
przydzielony do seminarium 
w Olivet, Illinois, w charakte­
rze wykładowcy i skarbnika. 
W 1967 mianowany Ojcem 
Przełożonym Seminarium, do 
1973 r.

Pobili Rekord 
Wallendy

Santa Cruz, Calif. (UPI)— 
Dwóch linoskoczków, twierdzi 
że pobili rekord ustalony 
przez światowej sławy lino­
skoczka Karl Wallendą, lat 
79, ustalony w ub. roku- 
przebyeia po kablu 800 stóp. 
Syn bratanka Wallendy, Ste­
phan, lat 26, i Steve McPeak, 
lat 81, praebyli tysiąc stóp po 
rozciągniętym na wysokości- 
70 stóp kablu na plaży w San­
ta Cruz. MePeak, w dn. 12go 
lipea, przebył 2,265 stóp na 
kablu rozeiągiętym nad wo­
dospadami Yosemite, za który 
to wyczyn został skazany na 
karę $500 j dziesięć dni wię­
zienia. :-------

Pilot Wyskoczył
Diyarbakir (UPI) — Myśli­

wiec odrzutowy F5 lotnictwa 
tureckiego wskutek defektu 
silnika runął na ziemię w od­
ległości 18 mil od granicy so­
wieckiej. Pilot zdołał wysko­
czyć na spadochronie i szczęś­
liwie opadł na terytorium Tur­
cji-______ _ _______________

★ Praca Żeńska
cook

Full time or part time. 
Good pay and benefits.

Village Inn Pancake House 
19838 S. Halsted 

Chicago Heights, Ill.
Medical Opportunities 

REGISTERED NURSES 
& LPN'S

I ALL SHIFTS
Full or Part Time. Good Salary 
and Benefits. Pleasant Working 
Conditions.

NORTHWEST HOME 
FOR AGED 

973-1900
EXCELLENT SEAMSTRESS 

NEEDED
Must be very exper. in better 
dresses and suits. Good salary. 
Home like atmosphere. Call for 
appt. Michigan Ave. and Walton 
location.

266-1446

Production 
Sewing Machine 

Operators
Several piece work and 

hourly openings. 
Skokie location.

Call 676-3690 for information.

MAIDS
Full and part time, will train, 
good staring salary and pleas­
ant working conditions. Ad­
ditional benefits.

Call Mrs. Peasley 
298-2525

10 A.M. to 2 P.M.

★ AUTA

OPERATORKI 
Maszyn Do Szycia 

Będziecie lubiły pracować w tej 
wygodnie położonej firmie, która 

, obecnie przyjmuje doświadczone 
szwaczki

| Są to stałe prace, z najwyższymi 
zarobkami, płatnymi świętami 1 
wakacjami. Publiczna komunika­
cja do drzwi.

Dzwońcie: 33S-2575 
lub zgłoście się osobiście
MURPHY CO.

6 EAST LAKE ST. 
POKÓJ 4łl

POTRZEBA KELNEREK
Ze znajomością 

języka angielskiego. 
Telefonować pomiędzy 
5-tą a 7-mą wieczorem 

545-4152

POTRZEBNA KOBIETA do pra­
cy w kiosku z gazetami. Trochę 
angielskiego konieczne. Zgłosze­
nia w kiosku koło Walgreen’a— 
na Ashland i Milwaukee.

Potrzebna Sekretarka
Do biura podróży na południo­
wej stronie miasta. Musi znać 
język angielski i umieć pisać 
na maszynie.

Tel. 254-4144

Needed 
Young Women

For light, clean factory 
work. Day or night shift. 
Steady work, good pay 
and many other benefits.
Apply in person between 

5 and 7 P.M.

ACE
Transformer Co.
4545 W. Armitage

SAMPLE MAKER
To work on fine knits and silk 
chiffon, with some hand work, 
for higher priced dresses. Prefer 
foreign training. Full or part 
time.

Call 663-1268

GENERAL OFFICE
Opening for a girl Friday, who 
likes working with figures and 
typing. Salary open. Paid holi­
days. vacations, medical plan and 
more. Modern office. Terrific boss. 
Nice North-West location.

5245 W. Grand Ave.
PRECISION ALLUMINUM 

FOUNDRY
637-0201

POTRZEBA
MŁODYCH

KOBIET
Do Lekkiej Czystej 
Pracy Fabrycznej.

Na dzienną lub nocną zmia­
nę. Stała praca, dobra za­
płata i liczne inne świadcze­
nia.

Zgłoście się osobiście do: 
Pomiędzy godzinami 

5:00 a 7:00 wieczorem.

ACE
Transformer Co.

4545 W. Armitage

★ Poszukuje Pracy
ELEKTROTECHNIK doświad­
czony poszukuje pracy. 736-7076.
KOBIETA w średnim wieku po­
szukuje pracy domowej w polskiej 
rodzinie. Lubi dzieci. 254-2862.

★ auta
76 PINTO

Automat., ochładzany, $2,695.
73 CUTLASS SUPREME, au­
tomat., ochładzanie, $2,875.

Zgłoszenia
2700 N. CICERO

CHEVROLET IMP ALA 1971 — 
drzwiowy, ochładzanie, “power”- 
kierowanie i hamulce, Radial o- 
pony, $1,450, jak nowy, 342-2097
1971 OLDSMOBILE-Delta 86, —- 
dwu-drzwiowy, “hard-top”, “po­
wer kierownica i hamulce, ochła­
dzanie. Biały vinylowy dach.
$1,750. Tel.: 342-2097
FORD Galaxy 500 — 65 rok. Kie­
rowanie “power” — $550. Pontiac 
Catalina 66 rok — hamulce i kie­
rowanie “power” $700. — 889- 
3715 rano, lub 384-1617 po 6-ej 
wieczorem.

BARDZO WAŻNE DLA WAS
Wielka Wyprzedaż

NOWYCH CHEVROLET0W
Nasz Rodak JAN BAŃKA prezentuje1

NAJWIĘKSZE 
TANIOŚCI

Jan Bańka

GATEWAY
5373 N. Milwaukee Tel. 631-9000

POLSKA OKOLICA — POLSKA OBSŁUGA
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★ Praca Żeńska
WIG MAKERS

Of Men’s Custom Made 
HAIR PIECES 

5 Year Experience — Reliable 
— Able to Blend Hair — 

Make Foundations — 
Finishing Work
CALL 943-8171

DO WYROBU IPERUK
Robione na zamówienie 

“hair pieces” dla mężczyzn. 
Doświadczonych. 

Referencje. Najwyższa zapłata. 
Awans w firmie.

Mówiący po angielsku. 
943-8171

SKRYBOWIE pergaminów— 
$2,900 miesięcznie, praca w Chi­
cago; lub w Paryżu — $3,200. 
Wakacje na Tahiti.
Tel. 427-2541.

Part time or full time 
COUNTER WORK 

AND MISCELLANEOUS 
Apply in Person 

SAM’S SNACK SHOP 
& LIQUOR STORE 

4747 W. Addison

★ Pomoc Domowa
POTRZEBNA gospodyni do 3 do­
rosłych. Musi umieć gotować. Za­
mieszkać, własny pokój. Zacho­
dnie przedmieście — Barrington. 
Dzwonić po 6 wieczorem: 382- 
1218.. ________________
LIVE IN HOUSEKEEPER

Child care; 2 yr. old boy, one 
infant. Own room, bath and 
T.V. Salary open; refer­
ences; some English neces­
sary. Glenview.

729-5428
POMOC Z ZAMIESZKANIEM

5 dniowy tydzień. Musi mówić i 
rozumieć język angielski. Poma­
gać w opiece nad 2 dzieci. Wła­
sny pokój, łazienka, TV. Dom w 
Northbrook. Wymagane referen­
cje. Dzwonić po angielsku:

564-2272
KOBIETA do sprzątania, raz w 
tygodniu, własne transportacja, 
referencje, okolica La Grange 
Park. — 354-8029
TOWARZYSZKA do zamieszka­
nia, w średnim wieku. — Pokój, 
utrzymanie i $10 tygodniowo. Tel. 
247-2279 dzwonić po 4-ej po poł.

POWAŻNA 
MŁODA KOBIETA

Jako towarzyszka i gospodyni- 
kucharka dla starszej kobiety i 
syna. Zamieszkać. Własny pokój, 
łazienka. 5% dni.

NAJWYŻSZA ZAPLATA 
DLA ODPOWIEDNIEJ OSOBY 

Musi znać język angielski 
lub niemiecki. 

Dom w Skokie.
Dzwonić po angielsku 
869-1244 po 6 wlecz.

GENERAL OFFICE
Small key switchboard, typ­
ing, filing and diversified du­
ties. Call for appt.
CHICAGO EMBROIDERY 

1715 W. Ohio 666-4284
PRACA domowa, gotowanie. — 
Własny pokój, łazienka. Dobra 
zapłata. Trochę angielskiego. — 
335-1060.
ENGLISH speaking lady to take 
care of Park Ridge elderly lady 
Monday through Friday, 7:30- 
3:30. Call after 5 P.M.—325-8758.
POTRZEBNA opiekunka do lł4 
rocznego dziecka, 5 dni w tygo­
dniu, od 7:30 rano-4ej. Okolica 
2600 zachód-2300 południe.
_________ 247-5887,__________

KOBIETA do sprzątania raz w 
tygodniu, wymagane trochę an­
gielskiego i referencje. Blisko au­
tobusów Milwaukee i Devon, 825- 
3336. ________
CLEANING HELP —live in 
Tuesday through Saturday, $65. 
256-0084.

RELIABLE? EXPERIENCED 
WOMAN

For General Housework and 
Light Ironing. Two days per 
week. References required. 
Skokie. Excellent transporta­
tion.

679-4040
Call in English

Shipping Clerks 
Material Handlers

Excellent company benefits. 
Hospitalization, profit shar­
ing plan.

UNARCO LIGHTING
5632 Northwest Highway 

Mr. Bernstein

★ Praca 
Kitchen Helper

To assist cook.
PLAZA SNACK SHOP 

4138 N. Harlem, Norridge 
456-1088

Potrzeba 
KRAWCÓW 
Z DOŚWIADCZENIEM 

DO SZYCIA KOŻUCHÓW 
ORAZ SPRZEDAWCZYNI

Znającej Dobrze 
Język Angielski

Dzwonić 283-2553

PRODUCTION 
WORKERS 

Men and women needed to work 
in meat processing plant.

Applicants must be able to 
communicate in English.

Contact John C. Arciszewski 
376-7300 

FRIGID MEATS INC. 
3755 S. Racine Ave.

An Equal Opportunity Employer

it Praca ★ Praca it Praca Męska it Praca Męska

EMPLOYMENT OPPORTUNITIES 
FOR EXPERIENCED

PRESS OPERATORS 
LEADER PRESS 

ROOM
PRESS OPERATORS- 
SINGLE AND DOUBLE ACTION 

PRESSES
These positions are available on our 

2nd and 3rd Shifts.

Applicants sought will plan and perform necessary 
set-ups and operations on various types of single and 
double action presses, to perform a wide range of 
blanking, punching, piercing, drawing, forming, 
embossing, notching, bending and similar press 
operations on a variety of sheet metal parts of 
various ferrous and non ferrous metals and alloys. 
Excellent company paid benefits program.

Apply General Employment Office
INTERNATIONAL 

SILVER COMPANY 
500 South .Broad Street 

Meriden, Conn.
An Equal Opportunity Employer

M/F

EARN EXTRA CASH!!
GUYS and GALS 

(OVER 21)
DRIVE A SCHOOL BUS . . .

No Experience Necessary.
A.M. and P.M. Routes Available.
EARN WHILE YOU LEARN . . .

Excellent Starting Salary. 
Hospitalization — Profit Sharing.

CALL 724-7200
OR APPLY IN PERSON

SCHOLASTIC TRANSIT CO.
2800 Old Willow Road 

Northbrook, Illinois
An Equal Opportunity Employer

EMPLOYMENT 
OPPORTUNITIES FOR 

EXPERIENCED SPINNERS
LEADER-SPINNER 

$5.56 per hour
& SPINNERS 

$5.18 per hour incentive 
Will plan and perform a wide variety of 
hand and lathe operations to spin 
sterling, pewter, and other metals 
requiring various type chunks and set­
ups on a wide variety of products.
Excellent company paid benefits 
program.

Apply General Employment Office 
INTERNATIONAL 

SILVER COMPANY
500 South Broad Street 

Meriden, Conn.
An Equal Opportunity Employer M/F

Illinois Coil Spring Co.
Has Immediate and Permanent Openings For

Springmakers-Experienced
Due to our recent expansion we have need for qualified 
people in our Fourslide, Inspection and Automatic Spring 
Coiling Department. Good working conditions. Salaries 
will commensurate with recent experience.

APPLY IN PERSON, CONTACT MARY WAGNER 
or Phone (815) 385-6760

ILLINOIS COIL SPRING CO.
1415 N. Industrial Drive, McHenry, Illinois

E.O.E. M/F

PLASTIC MACHINE 
OPERATORS

Full time. All Shifts.
No Experience Necessary. 

Will Train. Free Life, Medical 
and Hospitalization.

TEC-AIR, INC. 
8075 Lake St. 

Willow Springs, 11. 
839-1400

SECRETARY
Loop Office. 

Hours 9-5. Salary Open.
32 W. Randolph 

Suite 1920 
CE 6-2408

POMOC DO KUCHNI

5 lub 6 dni. Lekka praca przy 
przygotowywaniu p o s iłków. 
Trochę angielskiego pomocne.

763-3364

HAIRDRESSER
Apply in Person 

LUCILLE BEAUTY SALON 
1573 N. Milwaukee

Spring Makers
Immediate Openings For 
TOOL & DIE MAKERS 

SET UP MEN
MACHINE OPERATORS
Excellent opportunity to 
work for a Fourslide Co.

located at
825 Seegers Rd. 
Des Plaines, Ill.

TOP SALARIES — Call

BMI Inc.
298-7750

DOŚWIADCZONY 
JANITOR i DOZORCA

Mówiący po angielsku 
i posiadający prawo jazdy.

JOE PERILLO PONTIAC 
Dzwonić do Mr. Morrison 

528-1111

SET UP MAN 
MACHINE 

OPERATORS
We are looking for mechanically 
inclined men or men that have 
past fourslide or'punch press ex­
perience. We are a growing com­
pany. We offer congenial sur­
roundings, good pay, overtime 
and benefits.

G. A. Keats Mfg. Co.
1235 Dodge Ave. 

Evanston, IL.
869-6117 764-1822

★ Praca

APPRENTICE
Immediate 
Openings

We are looking for youths 
who want to train in a 
variety of skills at differ­
ent locations. Full wages 
while you learn. Relocate 
at our expense. High school 
diploma not required.

Many other benefits.

CALL COLLECT 
(312) 657-2177

REAL ESTATE 
SALES

Many brokers have full or part- 
time openings for inexperienced 
people. If you want to do R.E. 
sales work, we can show you 
how to find one who is willing 
to help a trainee get started. For 
info on a FREE salesmen’s refer- 
raF service write:

REAL ESTATE SALESMAN 
BUREAU

Dept. PDZ, Box 46083
Chicago 60648 Phone: 965-4776

KITCHEN HELP
4 evenings a week — 

Thursday through Sunday —
5 p.m.-12 a.m.

GENNARO RESTAURANT 
1352 W. Taylor

CH 3-1035—call 8 a.m.-4 p.m.

POTRZEBA KOBIET 
Do Pracy na Linii 

w Piekarni
Trochę angielskiego oraz “Zielona 

Karta”. ’ $4.00 na początek.
Telefonować: 829-7601

Pytać ó MARTINEZ.

Praca Dorywcza
DLA

MĘŻCZYZN I KOBIET 
NATYCHMIAST

JANITORÓW
Dobre Zarobki 

(Muszą mieć własny trans­
port i mówić po angielsku).

Tel. 286-5115

POTRZEBNE 
KOBIEY DO SZYCIA 

NA MASZYNACH
Doskonałe Wynagrodze­
nie. Płaca ad szuki. Stałe 
zatrudnienie. Wiele go­
dzin nadliczbowych. Do­
bre warunki pracy. Na­
sze kierowniczki mówią 
po polsku.
BLAIR FASHION, INC. 

2650 W. Belden Ave.
342-2410

Director of Nursing Service
This is an immediate and permanent opportunity 

for thoroughly experienced person.
Salary is negotiable. Pleasant living area, excellent 
school system, located (one hour from Chicago Loop). 

We are a fully equipped 92 bed General Hospital.
Why not insure your nursing career now.

New residents are most welcome if eligible 
for Illinois license.

PLEASE CONTACT—MR. TICE, President

SANDWICH COMMUNITY HOSPITAL 
11 E. Pleasant

Sandwich, Illinois 60548 
(815) 786-8484

E.O.E.

AUTOMATIC SCREW MACH.
We’re looking for you. Top notch 
Davenport setter/operator who 
takes pride in his work. Many 
benefits. Pleasant working cond. 
in a mod. air cond. shop.

698-2713

SHEET METAL MECHANIC
Experienced in assembly of stain­
less steel institutional equipment. 
Steady work, good pay, benefits. 
Must be able to read blueprints.

JUST MFG. CO.
9233 King St. Franklin Park 

678-5150

TOOL ROOM MACHINIST
We require a journeyman Ma­
chinist. Permanent. Excellent 
salary and company benefits.

ACE FASTENER CO. 
4100 W. Victoria Ave.

583-3819
An Equal Opportunity Employer

CAN BODY MAKER 
MECHANICS

CAN SEAMER MECHANICS 
TOOL & DIE MAKERS 

DIE SETTERS
Medium sized can company 
needs experienced can body 
maker mechanics and can seamer 
mechanics. Excellent starting 
salary, fringe benefits and paid 
vacation 1st year.

MR. DOMINIC 
581-3300

Refrigeration 
Trainee

To learn to repair and to make 
new water coolers. Refrigeration 
schooling or experience prefer­
red.

Call between
10 and 11 A.M.
MR. MULLER

242-0940
GENERAL 

FACTORY WORK 
Guaranteed 40 hour week. 
Some overtime. Ages 20 to 40. 
Good starting rate. Some 
English needed. Excellent 
CTA transportation.

PETITES CHOSES
216 W. Erie St.

642-0149

Do Ogólnej Pracy
NA KOŃSKIEJ FARMIE

Wynagrodzenie, 
mieszkanie i utrzymanie. 

Dzwonić wieczorem 
359-4800

PRZYJMUJEMY 
DOŚWIADCZONYCH

MASZYNISTÓW
na:

TOKARKĘ REWOLWEROWĄ 
(Turret Lathe) 

TOKARKĘ UNIWERSALNĄ 
(Engine Lathe) 

MASZYNĘ DO WYGŁADZANIA 
(Honing Machine)

Nowb fabryka przy Elston Ave. 
i Cicero.

Dobre warunki pracy, wszystkie 
świadczenia.

Dzwonić do Jessy 
736-8286

DIE MAKER 
STEEL RULE

Full & Part-Time 
7 A.M.-8 P.M.

Good Pay & Benefits
Carda Products, Inc.

(Narragansett-Addison)
Call: 777-6336

• CHUCKING MACHINE 
SETUP MAN

• HOB MACHINE 
SETUP MAN

• CHUCKING MACHINE 
OPERATORS

• HOBBING MACHINE 
OPERATORS

Experienced people needed for 
permanent 2nd shift.

Apply in Person 
HOOF PRODUCTS CO. 
6130 South New England 

Chicago, 11.

LAY-OUT — FITTER 
Experienced in Structural 
and Miscellaneous Steel.

Day shift and overtime available. 
Call MR. FISCHELL

Alert Steel Products Co. 
375-9600

Folder Operator
On Cleveland & Baum 

Folders, also McCain Speed 
Stitchers. 

Steady work. Good salary.
Company benefits.

Call WE 9-3374-5

ROBOTNIKÓW 
FABRYCZNYCH

Potrzebujemy dojrzałych solid­
nych robotników fabrycznych do 
pracy w przetwórni papieru w 
Elk Grove Village. Idealne wa­
runki pracy w nowej ochładzanej 
fabryce. Muszą posiadać własny 
transport i mówić choć trochę po 
angielsku. Godziny od 7-3:30 poł.

SUN PROCESS CO. 
593-0447

Doświadczonych Maszynistów
Do frezarki i tokarki. Znajomość 
nastawiania i umiejętność czyta­
nia planów. Dużo nadgodzin. Do­
bre warunki pracy. Mówimy po 
polsku.

RAJNER QUALITY 
MACHINE WORKS, INC.

4517 W. Thomas 276-1760
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★ Praca Męska

DO SPRYSKIWANIA 
Na Pełny Lub Częściowy Czas

DOŚWIADCZONY KROJCZY 
Z PRAKTYKĄ W ZNAKOWANIU 

I WYKRAWANIU WZORÓW 
(Making markers, and patterns) 

Dobra zapłata. Stała praca. Blisko 
CTA, i Cub’s Park.

Dzwonić po angielsku 
SEAMCRAFT, INC.

932 W. DAKIN Tel.: 281-5150

Potrzeba Frezerów 
i Tokarzy 

Z doświadczeniem.
Zgłaszać się:

STANLEY MACHINING 
& TOOL WORK 

3055 N. WESTERN AVE.

GENTELMAN OVER 60 
To live in good home and do 
some maintenance work for 
free room and board.

539-8370
7 A.M. to 2 P.M.

NATYCHMIAST
Potrzebny Dobry 

KRAWIEC 
DO PRZERÓBEK

Dobra zapłata, stała praca, 
wszystkie świadczenia 

firmowe. 
Sklep na północnej 

Milwaukee Ave. - Mówimy 
po polsku. 
RO 3-8693

HELP WANTED 
FOR SMALL 

MACHINE SHOP

FULL OR PART TIME 
River Grove Area

456-3339

KONTRAKTOR 
BUDOWLANY 

Potrzebuje Murarzy 
z doświadczeniem.

AR 6-1172

CARPENTER
Part time over 45 yrs. old. Exp. 
ln stair building and inside hard­
wood trim to work on older 
building.
Near North location, all tools for 
Work will be supplied.

Call 664-1929

POTRZEBA MĘŻCZYZN
Do pracy przy biciu świń i 
rozbieraniu mięsa poza Chi­
cago.

Tel. 523-2225
Rozmówicie Się Po Polsku

LAYOUT & FITTER 
STRUCTURAL & MISC. 

IRON
Must work from prints.

(312) 375-2922 
(219) 949-5511

Machine Assemblers 
®xpd. only. Must have own 
tools. Top salary. Co. bene­
fits.

NYGREN-DAHLY 
1422 W. Altgeld

POLISHER
EXPERIENCED OR SEMI. 

Will teach.
Apply in person. 

BARNES PLATING CO. 
1217 W. Monroe

GENTLEMAN OVER 60
To live in good home and do 
some maintenance work for 
free room and board.

539-7370
7 A.M. to 2 P.M.

potrzebny mężczyzna 
Do Platerowania 
i Politurowania.

(PLATER - POLISHER) 
z doświadczeniem 

w wykonywaniu zamówień.
472-4727

BROILERMAN
South side.

Chuck Cavallini’s Restaurant 
3845 W. 147th St.

FU 8-1690
CIESIELSTWO

Przeszkolimy osobę, która będzie 
Grabiała $20,000 rocznie. Praca 
Oazewnątrz. Musi być zręczna w 
ciesielstwie i musi mówić nieco 
bo angielsku.

Tel. Do EVE’S
736-0015

die setter — experienced 
On Kick & Automatic Strip 
Presses for closure. Machine and 
tool maintenance, must have refs. 
and at least 5 yrs. exper. in the 
closure or can industry prefer- 
red. Interview by appt. only.

HE 4-0550

Praca w dziedzinie Plastic injec­
tion. Isza i 2ga zmiana. Natych­
miast praca dla doświadczonych 
sPrykiwaczy.

Tel. po angielsku 
543-8430, EXT. 37

lub zgłaszać się osobiście
MULAY PLASTICS, INC.

110 Laura Dr. Addison, Ill.
Equal Opportunity Employers

ZAWIADOMIENIE
Ustawa z 1964 r. o prawach obywatelskich 
(The 1964 Civil Rights Law)_zabrania, - z 
pewnymi wyjątkami,— dyskryminacji ze 
względu na płeć. Ponieważ niektóre prace 
są bardziej atrakcyjne dla jednej lub dru­
giej płci, ogłoszenia są umieszczane pod 
klasyfikacją MĘSKA lub ŻEŃSKA dla wy­
gody czytelników. Takie klasyfikowanie prac 
bynajmniej nie ma na myśli eliminowania 
możliwości dla jakiejkolwiek płci.

NOTICE
JThe 1964 Civil Rights Law~prołnbitś,~ With 
certain exceptions, discrimination because of 
sex. Since some occupations are considered 
more attractive to persons of one sex than the 
other, advertisements are placed under the 
Male or Female columns for the convenience 
of readers. Such listings are not intended to 
exclude persons of either sex.

if Domy
2 PIĘTROWY

2 MIESZKANIOWY
Par. Św. Genowefy 

Całkowicie odnowiony 
Garaż na 2(Ą auta.

Century 21 
Catalano Realty 

622-8818

OPEN HOUSE
12 to 5 P.M.

BY BUILDER

New 51/2 room, 3 bedroom, 
l1 * 3 4/^ baths, full basement.

Otwarty w niedzielę, 1-4:30 
7120 W. FARRAGUT

Wyjątkowo pięknie wykończo­
ny wewnątrz. 5 pokoi, 2 sy­
pialnie, pełen bazment. Nowo­
czesna, duża kuchnia. Nowe 
gazowe ogrzewanie, centralne 
chłodzenie. W wyższej $30’ce. 
Natychmiastowe objęcie.

Otwarty niedziela 1-4:30 
HARWOOD HEIGHTS $39,900 
6720 W. Forest Preserve Dr.

Piękna rezydencja, 3 sypialnie, 
nowa kuchnią i łazienka. Bar­
dzo czysty, niskie podatki.

Otwarty w niedzielę 1-4:30 
6015 N. HARLEM AVE .

Piękny 6 pokojowy murowany,
3 sypialnie, 2% łazienki, w nie­
pokalanym stanie. Śliczny ogró­
dek. 50 stóp parcela. Wykoń­
czony basement. Nie pomińcie 
tego domu!

Otwarty w niedzielę 1-4:30 
6301 W. WARWICK (3732 płn.) 
4x4 po 2 sypialnie, nowoczesne 
kuchnie i łazienki. Gazem go­
rącą wodą ogrzewane. Muro­
wany garaż Tylko S89J100.

Otwarty w niedzielę, 1-4:30 
5726 N. ODELL

Murowany “Cape Cod.” 6 pokoi, 
3 sypialnie, 1% łazienki. Bardzo 
duże pokoje. Kominek. Duża 
parcela. Garaż na 2 auta.

Otwarty w niedzielę 1-4:30 
7015 W. IRVING PARK

Kompletnie odnowiony, 6 po­
kojowy, aluminiowe obicie, 3 
sypialnie, Itź łazienki. Wykoń­
czony basement. Trzeba zoba­
czyć wewnątrz.

SCHILLER PARK
Otwarty w niedzielę, 1-4:30 

4714 N. RIVER RD.
Kompletnie odnowione 6 pokoi,
4 sypalnie. -Dwa -kominki: Wy­
kończony pokój, rekreacyjny. 
Duża parcela. Garaż na 2% 
auta. Nieskie podatki. $58,000.

SCHILLER PARK 
Otwarty w niedzielę 1-4:30 

4028 N. GRACE
Wygodny z 2 sypialniami dla 
początkujących lub emerytów. 
Centralne ochładzanie, bardzo 
niskie podatki. Natychmiast do 
objęcia. $45,000.

SCHILLER PARK 
Otwarty w niedzielę 1-4:30 

10123 W. IVANHOE
Natychmiast do objęcia nowsza 
murowana ranch, 4 sypialnie, 
ogromna parcela 49x230 stóp, 
całkowicie ogrodzona. Central­
ne ochładzanie. Garaż na 2'/2 
auta. Tylko $53,900.

CENTURY 21
KAY REALTY 775-7820 

5449 N. Harlem Ave.

5522 W. DRUMMOND PL.
545-2625 282-4668

SCHNEIDER AD 
DIVERSEY-KOSTNER

Wspaniały 6 pokojowy murowa­
ny bungalow, 3 sypialnie, wszyst­
kie pokoje duże. Gazem ogrzewa­
nie, świeżo zmienione przewody, 
garaż na 2 auta, pełny bezment.

Chcą $34,900 
3920 N. Central 

545-8600

* Posiadłości w Polsce
WILLA W POLSCE

Ma 7 lat. W Krakowie — 5 mi­
nut do Rynku — duże 6 pokoi
1 może być więcej. Garaż na
2 auta. Parcela szeroka. Dzwo­
nić wieczorem:

637-5570

if Domy z Interesem
5315 W. BELMONT

10 lat stary budynek ze sklepem. 
Na 1-szym piętrze sklep podzielo­
ny na 5 biur. Może być zajmowa­
ny przez lekarza, adwokata, czy 
innego zawodowca lub przerobio­
ny na 1 sklep.
Na 2-im piętrze 3 mieszkania 
z 1 sypialnią. Gorącą wodą w 
ścianach ogrzewanie, we wszyst­
kich pomieszczeniach. Konstruk­
cja odporna na ogień. — Parcela 
30x125. Cena $125,000 — otwarta 
na oferty.

L. J. SCHIELKA REALTY 
286-8288

PRZEZ właściciela — 2-piętrowy 
murowany, 3x5 oraz sklep (ta­
werna). Garaż na 2 auta. Narożny 
dom w parafii św. Jacka. CA 
7-6021 lub 9P 2-2447.

* INTERESY
WANTED PRODUCT, 
PATENT, CHEMICAL, 

COPYRIGHT OR?
Finance and Distribution 

Available.
436-0385 _____

NARZĘDZIOWO-
FORMIARSKI ZAKŁAD

Z 1 maszyną 4-slide na sprzedaż. 
Kompletne wyposażenie warszta­
tu narzędziowego. Idealne dla 
pracujących wspólników.

671-0164

NA SPRZEDAŻ:
SKŁAD WÓDEK i BAR

Belmont i Central z powodu 
wyjazdu do innego stanu.

283-2070
SKLEP SPOŻYWCZY 

i DELIKATESY 
Okolica Fullerton — Hamlin

Istniejący od 25 lat, przynoszący 
pieniądze — plus 2 domy. Właści­
ciel przechodzi na emeryturę.

TULCHIN
3810 W. Fullerton Ave. 

Tel. DI 2-9309

if Domy poza Chicago
BRIGHTON, WISCONSIN

Ranch z 3 sypialniami na 1 
akrze. Dokoła ogrodzony 5 sto­
pową siatką. Dobudowany garaż 
na 2 auta. Duża kuchnia, kryte 
patio, 12x24 budynek na składzik. 
Duży ogród, jabłonie, winogrona. 
Pełen basement i wiele innych 
dodatków. $59,900
Dzwońcie po umówienie pytając 

o JOE po 6 wieczorem 
1-414-878-4183

★ Posiadłości 
PomnieMde

ST. PETERSBURG, 
FLORIDA

RESTAURANT
With beer and wine. Established 
business in full operation. Seatś 
120, more tha ample parking. Ex­
cellent location. Business only — 
leasehold. Asking price $32,000.

MOTEL
St. Petersburg Beach location near 
shopping, church and beach. 26 
units including large, 3 bedroom 
owner’s apartmet. Motel fully fur­
nished, color TVs, large heated> 
swimming pool. Excellent invest­
ment in an established seasonal 
busiess, at a good return. Only 
$265,000.

GULF ASSOCIATES 
REAL ESTATE 
6705 Gulf Blvd. 

St. Petersburg, Beach, Fla. 33706 
____  (813) 367-1791

★ Dolary do Polski

Konto “A”
Przyjmujemy Wpłaty

Orbit Travel
2931 N. Milwaukee Ave.

Telf. 235-2323
Upoważniony Dealer

PEKAO

if Domy
SCHNEIDER AD 

OKOLICA MAYFAIR 
4500 Północ

6 pokoi, drewniany obity, I'/z 
piętrowy, 3 sypialnie, 1% łazien­
ki, duże parcela 25x158 stóp. 
Bardzo czysty. Objęcie zaraz.

Chcą $34,900 
3920 N. Central 

545-8600

DOM OTWARTY
Niedziela 1—4:30 po poi. 

4709 N. LAVERNE
Nowy, dwu mieszkaniowy, 
bardzo solidnie zbudowany. 
Budowniczy wykończy wnę­
trze według Waszego gustu. 
Wybierzcie sobie kolory dy­
wanów, ścian i t.p.

Po więcej informacji 
dzwońcie do:

R & L REALTY
763-7375

DOM OTWARTY 
W NIEDZIELĘ 1—5 p.p

4722 N. LARAMIE
Nowy, murowany, dwu-mieszka- 
niowy. Garaż na 2 auta. Pełen 
basement. Szybkie objęcie.

TOWN REALTORS (E.D.) 
282-4200

DOM OTWARTY
Niedziela 1-4:30 po poi 

5421 W. DRUMMOND ST.
Dwu-mieszkaniowy, muro­
wany, 2 x 41/2, garaż na 2 
auta, oddzielne gazowe o- 
grzewania, pełna piwnica, 
dom czyściutki jak krysz­
tał. Cena w niskich $50,000.

R & L REALTY- 
763-7375

4-ry MIESZKANIA murowany w 
okolicy Milwaukee i Belmont, — 
bardzo niedrogo. Wołać do Troy 

276-5335
OKOLICA " 

FULLERTON — PULASKI
6 mieszkaniowy z 2 sklepami, — 
murowany, narożnikowy, przyno­
szący dobry dochód. Możliwości 
finansowania.
Okolica Hamlin — Fullerton

2x6, drewniany, obity, garaż na 2 
auta. Duży strych, pełen bezment, 
do objęcia obydwa mieszkania.

TULCHIN--------
3810 W- FULLERTON

DI 2-9309

DLA LUDZI INTERESU!
(zobaczcie z ulicy a w celu 
oglądnięcia w środku — 
dzwońcie do biura).
3383 N. MILWAUKEE Ave. 
SKLEP i 2 mieszkania. Piw­
nica. Bardzo duży murowa­
ny garaż. BUDYNEK W 
NAJLEPSZYM STANIE.

O BOY TYLKO TROY! 
3033 N. MILWAUKEE Ave.

276-5333 albo 631-0707

if Domy

NAJLEPSZE KUPNO!!! 
4400 zachód i BELMONT

Piękny murowany jedno­
rodzinny. 2 duże sypialnie 
(5 pokoi). Dodatkowo wy­
kończony i ogrzewany 
porch. Wykończony base­
ment z % łazienki. Garaż. 
Nadzwyczaj czysty dom. — 
TYLKO $37,900. - WPŁATY 
wystarczy $8,000. — '

O BOY TYLKO TROY! 
5657 N. MILWAUKEE Ave.

631-0707 albo 276-5333

PIĘKNY SAUGANASH 
UKOCHANIE DEKORATORÓW!

GOTOWY DO 
WPROWADZENIA SIĘ

7 pokojowy murowany Colonial w 
-Par. Królowej Wszystkich Świę­
tach. Salon, jadalnia, wspaniała 
kuchnia, 3 sypialnie. Den na parte­
rze, pokój rorzywkowy wykładany 
sosną. Wiele dodatków. Niska 80ka.

• • «
ORIOLE PARK 

(7800 Zachód—9540 Północ)
Coś specjalnegOj 4 sypialnie, cały 
murowany Georgian w Par. Św. 
Eugeniusza. Garaż na 2% auta z 
elektrycznym okiem. Gazem sprę­
żonym powietrzem ogrzewanie, 
centralna klimatyzacja. Jest to 
dom nie wymagający konserwacji 
w dzielnicy wzrastających warto­
ści. Niska 60-ka.

• » »
ŚW. TARCYZJUSZA

Przytulny 4% pokojowy, muro­
wany ranch z wyjątkowo dużym 
garażem na 2 auta, z elektrycznym 
okiem. Dwie pełne łazienki, wy­
kończony pokój rozrywkowy, pię­
kna osiatkowana parcela. Gazem 
sprężonym powietrzem ogrzewa­
nie, centralna klimatyzacja.

" WSPANIAŁE KUPNO 
W ŚREDNIEJ 50-tce

• * *
TELEFONUJCIE 

PO INFORMACJE O TYCH 
3 NIEZWYKŁYCH DOMACH

McKEY & PO AGUE, 
INC.

775-6440
2 MIESZKANIOWY, Drewniany 
Czysty, 2x6, reprezentacyjne ja­
dalnie, duże kuchnie, dobre oka­
zyjne kupno. $39,900.

BEAULIEU
5341 W. Belmont 12,40 282-7979

JAC KO W O !
Piękne 2x5-ki murowane z 
garażem. Gazowe ogrzewa­
nie. Basement. Najlepsze 
położenie tylko % bloku od 
Milwaukee Ave., na ulicy 
Lawndale. Wpłaty $9,000.

O BOY TYLKO TROY! 
3033 N. MILWAUKEE Ave.
276-5333 albo 631-0707

NORRIDGE
Open 1-4:30 Sunday

Beautiful area, large 70 foot fron­
tage, 5 room brick ranch, patio, 
basement, central air, 2% car ga­
rage. Cyclone fenced yard'. 1 block 
CTA. Near St. Eugene’s. Lawrence 
to Canfield, go North to

8124 W. WINONA 
BURTON REALTY 452-9440 

2142 W. SUPERIOR
Nowy, obity 2 mieszkaniowy. No­
woczesne łazienki. W każdym 
mieszkaniu 3 sypialnie. Niskie po­
datki. Garaż na 1% auta. Cena 
zredukowana na szyibką sprzedaż.

CHICAGO — CAMPBELL
Murowany, 2 mieszkaniowy. 7 po­
koi na 1-ym, 8 pokoi na 2-im. 
Pełen bezment. Nowoczesne ła­
zienki. Cena $19,000 lub oferta. 
Właściciel czeka na ofertę. Cena 
zniżona.

MUROWANY
2 MIESZKANIOWY

3x4, 1x5. Nowy garaż na 2 auta. 
Nowoczesne łazienki. Osobne pie­
ce do ogrzewania.

2632 W. Superior

MUROWANY
2 MIESZKANIOWY '

W każdym 2 sypialnie. Centralne 
ogrzewanie, gorącą wodą. Pełen 
besment. Kryta weranda. Garaż 
na 2 auta. Na szbką sprzedaż!

Trident Realty
2228 W. CHICAGO

278-1850

DLA LUDZI INTERESU!
W SERCU JACKOWA — w 
najbardziej ruchliwym 
punkcie MILWAUKEE — 
2931-33 N. Milwaukee Ave. 
MUROWANE 2 SKLEPY! 
Budynek nadaje się na 

KAŻDEGO RODZAJU 
INTERES.

WIELKA OKAZJA! W celu 
oglądnięcia w środku pro­
simy dzwonić do biura.

O BOY TYLKO TROY!
5657 N. MILWAUKEE Ave. 

631-0707 albo 276-5333

★ Kondominium
PRZEZ WŁAŚCICIELA 

Okolica Milwaukee-Devon 
6525 N. NASHVILLE AVE. 

(2-gie piętro)
Całkowicie zelektryfikowane luk­
susowe condominium. Centralne 
ochładzanie, podziemny parking, 
koszta maintenance $30 mie­
sięcznie. W niepokalanym stanie. 
Właściciel przeniesiony — musi 
dziś sprzedać.
Otwarte w niedzielę od 12-4-ej 

Dzwońcie w dzwonek 
z nazwiskiem: PAPCIAK

★ Domy
Luksusowy, 2 mieszkaniowy, pię­
kny, murowany. Tylko 10 lat te­
mu zbudowany. Reprezentacyjne 
jadalnie, duże szafkowe kuchnie. 
Oddzielne systemy ogrzewania. — 

Właściciel żąda $77,500.
BEAULIEU

5341 W. Belmont 40 282-7979

NATYCHMIAST
DO OBJĘCIA. — $43,900

( 3500 północ — 5100 zachód) 
Z 3 sypialniami, obity alumi­
nium, dom z 4 pokojowym 
“garden” mieszkaniem. Garaż 
na 2 auta z bocznym wjazdem. 

Centralne ochładzanie.
Dzwońcie do Judy po angielsku 

NERCISI & CO.
889-6077

Otwarty w Niedzielę 1-5 
BELMONT-CENTRAL 

Jakubowo-Stanisławowo B.M. 
5534 W. Drummond (2700 N.) 
Luksusowy 2 mieszkaniowy, 
murowany, po 3 sypialnie; 
gotowy do wprowadzenia się.

* • •
FOSTER-AUSTIN 
5155 N. McVicker 

Średnia 50-tka. Ranch muro­
wana z 3 sypialnimi, pokój 
rekreacyjny. Garaż na 2 auta. 
Muszą dziś sprzedać.

REIA REALTORS
631-6626

JACKOWO

Okolica Milwaukee-Belmont. 
Dom otwarty w niedzielę, 29 
sierpnia od 1:30 do 4:30 po 
południu.

3014 N. HAUSSEN CT.
Murowany 2 mieszkaniowy, 
1x5, 1x6, gorącą wodą ogrze­
wany, kryta weranda.
DIVERSEY AND CENTRAL

By owner. Large 4 bedroom 
brick house. Full basement-, 
2 car garage. $42,500.

777-6079

POŁUDNIE. IDEALNY DLA 
RODZINY Z DZIEĆMI.

Blisko szkoły, boiska, tenis, 
basen, park komunikacja. Gó­
ra 5 pokoi kuchnia, łazienka. 
Doł kuchnia, prysznic, pral­
nia, pokój wypoczynkowy 400 
stóp kw. trzy szafy wbudo­
wane, kominek. Cena $25,000.

Tel. 476-7504
MUROWANY bungalow, 4 sypial­
nie, garaż na 2 auta. Przez właś­
ciciela. $45,000. 725-1258

if Domy
WOODDALE — MUROWANE 

NOWE DOMY — “bi-level”.
Otwarcie w sob. i niedz. od l-4ej 
po południu. 7 dużych pokoi, 3 sy­
pialnie, 2 łazienki, duży pokój re­
kreacyjny, parcele 70x125. Blisko 
szkoły i sklepów, nowa okolica. 
Wiele innych dodatków. Trzeba 
■zobaczyć? Tylko 2 pozostały w 
cenie $54,000 (plus). Nowe ceny 
są o 5% wysżze prosimy dzwonić 
do:

NOVELL REALTY
543-3045 lub 595-4998 
w sobotę i niedzielę.

Jechać po Irving Park na zachód 
(Rt. 19) do Addison Road, skręcić 
w lewo i blok za 1-szym światłem.

WOODVIEW SUB DIVISION

PRZEZ WŁAŚCICIELA
6 — MIESZKAŃ 

3605 W. SCHOOL UL.
Cena $56,900 

Czysty dochód — $6,890 
Dzwońcie po angielsku 

676-3952 
(Bez agentów)

PRZEZ WŁAŚCICIELA
15 lat stary, 8 mieszkaniowy. 

Ochładzany. • ' 
2840 BELLE PLAINE 

Cena $126,900. — Czysty dochód 
— $12,500.

Dzwońcie po angielsku
676-3952

(Bez agentów) 

2 mieszkaniowy, 3 sypialnie na 
górze i 2 sypialnie na dole. Ni­
skie podatki. Właściciel sfi­
nansuje. STONE PARK. Cena 

$60,900.
Mówimy po polsku.

620-8555
II. Orlicz — D. Dudczak

Webster Realty

6100 Północ—6100 Zachód

2x5 murowany, oraz kryte 
ogrzewane werandy, 2 od­
dzielne— ogrzewania gorącą 
wodą. Murowany garaż na 2 
auta.

Caravan Realty
5232 W. Belmont 282-6655
BY OWNER — North Oak Park­
vicinity Augusta and Harlem. — 
Modern 2 flats stucco 1x6, 1x7. 
Large rooms. Many extras. $89,000 

848-4085
PIĘKNY MUROWANY 
4-ro MIESZKANIOWY 

BELMONT-PULASKI $49.900
Liczne ulepszenia, garaż 2 auta.

BEAULIEU
5341 W. Belmont 33 282-7979

if Domy

4032 Zachód
4 MIESZKANIA

Doskonały stan, 2-5ki, 2-4ki, 
można podnieść czynsz. Wła­
ściciel pomoże sfinansować. 
Cena zniżona. Telefonować po 
angielsku-do Frank Sears..

TU PODAJEMY NASZ 
SKORYGOWANY 

NUMER TELEFONU
334-0010

Matanky & Associates

BRIGHTON PARK area, 5 room 
brick bungalow, 2 bedrooms, 1 
bath, full basement, 2% car 
garage. 585-2454.

6 POKOJOWY dom, 3 sypialnie, 
50 stóp parcela. Blisko 56-ej i 
Pułaski. Parafia św. Turybiusza. 
Przez właściciela — 925-6137.

6 MIESZK. MUROWANY 
BLISKO 

BELMONT i KILDARE 
PRZEZ WŁAŚCICIELA 

$70,000 -
■ TEL. PO ANGIELSKU

545-7731 LUB 736-7036

OKAZJA 
PRZEZ WŁAŚCICIELA

Do sprzedania dom muro­
wany. 2x5 i 4x4 mieszkania. 
Piecem ogrzawane. Przy­
stępna cena.

Tel. 829-9083
Mówimy po polsku.

CICERO—PIĘKNOŚĆ 
W HAWTHORNE

Z dodatkową 30 stopową par­
celą. 5 pokojowe-obite alumi­
nium bungalow, z dodatko­
wym dużym ogrzewanym po­
kojem na póddaśżu'. Tafetko— 
wa kuchnia i łazienka, kryta 
tylna weranda, gazowe ogrze­
wanie, pełen basement. Wiele 
dodatków. Garaż. Z dodatko­
wą parcelą — taniość $38,900.

CICERO 
OKOLICA HAWTHORNE

2 mieszkaniowy rodzinny bun­
galow. 1-6 pokoi oraz 5 poko­
jowe mieszkania. Kryta we­
randa, gazowe ogrzewanie, ga­
raż na 2 auta. Idealne dla mło­
dego startującego małżeństwa 
lub emerytów, którzy chcą 
osiąść na stałe.

Prawnidza taniość 
Tylko $29,900

Baar & Baar 
Realtors

6385 W. Cermak Rd. 
Berwyn 

788- 4665

DOM OTWARTY 1-4 w Niedzielę 
2440 N. LONG AVE.

6-cio pokoj<Avy, murowany bun­
galow z dodatkowym mieszka­
niem w basemencie plus 4-ro po­
kojowy “Cottage” z tyłu. Dobry 
dochodowy dom, po raz pierwszy 
wystawiony na sprzedaż. Bardzo 
czysty. Blisko kościoła Św. Sta­
nisława B. i M.

BEAULIEU
5341 W. Belmont II 282-7979

Blisko Belmont Avenue, murowane 2x5 t/ó z garażem, 
gazowe ogrzewanie ,w bardzo dobrym stanie.ALTO REALTY
POLSKIE BIURO 5131 W. FULLERTON AVE.

237-0770
Po bezpłatne informacje w sprawie sprzedaży 

Waszego domu prosimy dzwonić do nas.

if Kondominium ★ Kondominium Kondominium

ARTHUR

\zeniamiws.

Wiejskie klubowe życie 
z basenem i kortem tenisowym 
1 sypialnia —

(TYLKO DLA DOROSŁYCH)
Ogłaszane również w programie 
Roberta I Lewandowskiego

KONDOMINIA 
PONIŻEJ CENY

21 KING ARTHUR CT. 
NORTHLAKE 
(Fullerton przy Wolf Road) 
562-5372 562-8742 562-8702
Modele otwarte
od 1 do 7 w tygodniu,
od 11 do 4 w soboty i niedziele.
Zamknięte w środy.
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NAJSTARSZA POLSKA REALNOŚCIOWA FIRMA

★ Domy ★ Domy ★ Domy

GDY CHCECIE KUPIĆ LUB SPRZEDAĆ DOM 
ZAPRASZAMY WAS DO ODWIEDZANIA SOLIDNEGO 

POLSKIEGO BIURA REALNOŚCIOWEGO

KAMINS REALTY
. (Dawniej Patria Realty)

2921 N. Central Park Ave. 
ŁiyM&OBmSBfc Solidne jak Skała Gibraltaru.

DUŻY WYBÓR DOMÓW NA PÓŁNOCNYM ZACHODZIŁ
Możecie obejrzeć u nas ich zdjęcia. AfiR-dl 1*1(1

Wszyscy mówimy po polsku. 1 w U

NA JACKOWIE
Drewniany dom 2x4 plus mie­
szkanie dla teściów. Garaż na 
2 auta.
TOUHY I WESTERN AVE.

Townhouse. 6 pokoi, wykoń­
czony basement, półtorej ła­
zienki. Ogródek. Cena $47,000.

ADDISON — LONG AVE.
Dwu-piętrowy. 8x4. W pierw­
szorzędnym stanie. — Dochód 
$18,000. Cena $145,000 (7xrent)

RADIO REALTY 
777-4339 lub 588-1944

J. B. PALLASCH i SYNOWIE
2871 N. MILWAUKEE AVE. Telefon AR 6-1517

Załatwia Wszelkie Sprawy Realnościowe.
Jak — kupno, sprzedaż, zamiana budynków, hipoteki, 

ubezpieczenia ogniowe i od wypadków.

Uwaga Właściciele Domów!
PROSIMY, ZGŁASZAJCIE WASZE BUDYNKI DO NASZEGO
POLSKIEGO BIURA MAMY DOBRYCH NABYWCÓW.

BUDA REALTY
2990 Milwaukee

486-6363

Milwaukee i Central Park
SKLEP i pięciopokojowe 
mieszkanie natychmiast do 
objęcia. Cena tylko $32,500 

BUDA REALTY 
486-6363

BELMONT-CENTRAL PARK 
Dwu-mieszkaniowy, drewnia­
ny. Cena zniżona do tylko 
$17,000, bo właściciel chce 
szybko sprzedać.

SUPERIOR REALTY 
235-3632

JACKOWO — 
— WACŁAWOWO

2x6 Drewniany dobry budynek. 
Gazowe ogrzewanie. 6O’xl25’ 
lot. Cena $33,000.

BUDA REALTY
486-6363

BELMONT-MILWAUKEE
7x4, murowany,, nowocześnie 
wykończony. Nowe przewody 
elektryczne. Nowa plum- 
biarka.

SUPERIOR REALTY
235-3632

JACKOWO
2x4 plus 4 pokojowe mieszka­
nie dla krewnych. — Gazowe 
ogrzewania. 2 autowy garaż. 
Dobry dochód. Cena $27,500.

BUDA REALTY
486-6363

MILWAUKEE- 
CENTRAL PARK 

2x4 drewniany, żądana cena 
tylko $22,000.

SUPERIOR REALTY
235-3632

HELENOWO
Murowany budynek posiada 
2x5, 3x4 i sklep. — Gazowe 
osobne ogrzewanie. Dobry do­
chód.

BUDA REALTY
486-6363

DIVERSEY-KOSTNER 
Dwu-mieszkaniowy, 1x5, 1x6, 
murowany, bardzo duże poko­
je. Garaż na 2 auta. Właściciel 
zostawia dużo dodatków, włą­
czonych w cenę. Niskie po­
datki.

SUPERIOR REALTY 
235-3632

Jackowo — Wacławowo
Murowany 2x4 duże pokoje 
2 osobne ogrzewania - pełna 
piwnica- $8,000 wpłaty wy­
starczy.

BUDA REALTY 
486-6363

DOMY OTWARTE
W NIEDZIEL? 1-ej - 4-ej

Zupełnie nowe “ranches.” 5% po­
koi, 3 sypialnie, 1% łazienki. Na­
tychmiast do objęcia, pod adre­
sem:

2024 N. Leamington i 
2816 N. Ridgeway

GALLIK 772-8554

2149 N. Springfield Ave.
2 piętrowy, murowany, 1x6, 
1x5, cena umiarkowana. Spa­
dek. Klucz u nas.

BUDA REALTY
486-6363 

5-0 MIESZKANIOWY 
W PARAFII ŚW. BRUNONA

Dwu - piętrowy narożnikowy, z 
żółtej cegły. 5 mieszkań: cztery 
4-o pokojowe (duże pokoje) i jed­
no pięcio-pokojowe. Blisko 48-ej 
i Pułaski. Zamiejscowy właściciel 
chce szybko sprzedać. Zróbcie 
szybko pieniądze na tym dochdo- 
wym domu tanio kupionym. . . . 
Dzwońcie do cudotwórcy, dzwoń­
cie do Michaels zaraz.

254-8500
Dom Otwarty w Niedzielę 1-5 pp. 
701 WINDSOR Mount Prospect 
Telefonujcie 394-2963 po wska­
zówki jak dojechać. Obszerna 8-0 
pokojowa murowana rezydencja. 
Idealna lokacja, duża lota ogro­
dowa, Liczne dodatki. Cena w 
niskiej siedemdziesiątce.

WERONIKA WICEK
701 Windsor, Mt. Prospect 60056

DOM OTWARTY W NIEDZIELE 
OD 1 — 4 PO POŁ.

6115 W BERENICE 3900 W. 
SPRZEDAŻ SPADKOWA 

DUŻY ŁADNY BUNGALOW
Dużo miejsca wolnego, 5-io poko­
jowe mieszkanie plus piękny do­
datkowy pokój na 1-ym piętrze. 
Drugie piętro ma 3 więcej pokoi 
oraz drugą łazienkę. Pięknie wy­
kończony besment. Dom musi być 
szybko sprzedany.

DEDES
6213 W. BELMONT NA 2-6200

ŁADNY 3 MIESZKANIOWY
Pięknie unowocześniony, 1% pię­
trowy z dużym sześcio-pokojo- 
wym mieszkaniem dla właścicie­
la, plus 2 wspaniałe cztero-poko- 
jowe mieszkania. Murowany ga­
raż z wjazdem bocznym z ulicy. 
Bardzo niskie podatki. Doskonała 
lokacji w parafii św. Męczenni­
ków. Blisko szkoły. Będziecie 
szczęśliwi gdy zadzwonicie do 
Michaels i dowiecie się więcej o 
tym domu. Spieszcie się aby Wam 
ta okazja nie uciekła, dzwońcie 
do Michaels

254-8500

PIĘKNY DOM PLUS DOCHÓD 
SOLIDNY, MURÓW. 2 MIESZK.

PLUS MIESZKANIE W 
BASBMENCIE

Dom otwarty w niedzielę 1:30-4:30 
1840 N. LINDER (5500 W.)

2 ładne mieszkania pięcio-pokojo­
we plus 3 pokoje w basemencie. 
Piękny “yard’. Garaż na 2 auta z 
bocznym wjazdem z ulicy. Niska, 
niska cena na szybką sprzedaż.

OEDES
6213 W. BELMONT NA 2-6200

NA SPRZEDAŻ przez właściciela 
3 mieszkaniowy, murowany dom 
w parafii św. Franciszka z Asyżu. 
3 sypialnie w dwóch, 2 w jednym. 
Sam się spłaca. Dzwonić 227-1547.

ŁADNY 2 MIESZKANIOWY 
MUROWANY $36,500

2 mieszkania 5-o pokojowe, No­
woczesne kuchnie i łazienki. Dwa 
systemy ogrzewania gazem. Dwu- 
autowy garaż. Dobra dzielnica.
DEDES REALTORS NA 2-6200

ZACHWYCAJĄCY 
DOM W ANGIELSKIM STYLU 
Właściciele na emeryturze mają 
ten uroczy domem w wyjątkowo 
dobrym stanie. Piękny, duży po­
kój bawialny 13x19 stóp, 11x15 
stóp kw. reprezentacyjna jadal­
nia. Klasyczny dom.

DEDES 
6213 W. BELMONT NA 2-6200

CENA ZNIŻONA 
MUSICIE ZOBACZYĆ 1
MUROWANY RANCH, 
ma 20 lat. 5400 zachód, 

blisko Diversey. 3 sypialnie, wy­
kończona suteryna. 1 % łazienki. 
Garaż murowany na 2 auta. 52x 
125 stóp parcela.
GALLIK 772-8554.

NAPRZECIWKU REZERWATU 
LEŚNEGO 

3615 N. PUEBLO (8400 W.) 
Nowszy 5% Pokojowy, Murowany 
Dom Otwarty w Niedzielę 1-4 pp. 
Ładny dom z 3 sypialniami, bar­
dzo dużą kuchnią rodzinną i do­
datkowym pokojem rodzinnym. 
Wykończony basement z drugą 
łazienka. Bardzo urocza całość.

DEDES
6213 W. BELMONT NA 2-6200

2 MIESZKANIOWY murowany, 
po 2 sypialnie w każdym, kryta 
weranda, gazem gorącą wodą o- 
grzewanie, wykończony base- 
ment jako 3-cie mieszkanie. 5000 
na zachód—2500 na północ. Na­
tychmiast do objęcia. 622-3879.

DOM OTWARTY 1-4 pp w 
NIEDZIELĘ

5619 W. BYRON, 3900 N.
6-0 pokojowa murowana rezyden­
cja. Garaż na dwa auta, Szafkowa 
kuchnia. Automatyczne gorącą 
wodą ogrzewanie. Cena przystęp­
na.

RADIO REALTY
777-4339 lub 588-1944

START 
PACKING

5 pokoi, duży octagon bun­
galow. 58-Richmond. 

Oferta.

2 mieszk. mur. 6-6, wykoń­
czony bezment, garaż na 2 
auta. Blisko 54-Mozart.

5 pokoi, mur. bungalow, 
wolny. Garaż, blisko 56- 
Francisco. Oferta.

PECH-SUSKI 
2816 W. 55th St. 

737-2300

6x5 MUROWANY,
ogrzawany. 

2730 N. Sawyer 
489-1830

PIĘKNY 9 pokojowy dom, zmie­
niam miejsce pracy. Podatek 
$250. Parafia św. Franciszka z 
Assyżu. Dzwońcie po 5-ej: 

235-7316.

SPADEK — 4 po 4 na szybką 
sprzedaż tanio. 1341 N. Bosworth 
Ave. Otwarte dla inspekcji w so­
botę i niedzielę. — $11,000.
FULLERTON - CENTRAL, wła­
ściciel, 4 pokojowy dom, kryta 
weranda, można powiększyć, no­
wy garaż, duża parcela. Za naj­
lepszą ofertę. 867-6845.

PRZEZ WŁAŚCICIELA
Do natychmiastowego objęcia. 
3 sypialniowy, murowany 
“Georgian”. Podłogi drew­
niane i szafki kuchenne. No­
wy piec. Kompletna kontrola 
powodziowa. Garaż na 2 auta. 
Dzwonić po angielsku:

345-9581 lub RE 5-6984
Średnia $30’ka 

— zróbcie ofertę.
NA SPRZEDAŻ 

MUROWANY NAROŻNY 
BUNGALOW 

5900 Zachód — 
blisko North Ave. 

Garaż, wiele dodatków. 
Cena $36,500.

ACORN REALTY 
Tel. 276-8660

WYJĄTKOWO PIĘKNY
Wspaniały, murowany, 5% 
pokojowy z 3 dużymi sypial­
niami. Ładna kuchnia - di­
nette. Wbudowany piec ku­
chenny. “Soffits” pokryte 
aluminium. “Overhead” ka­
nalizacja. Cały dom bardzo 
luksusowy i bardzo czysty. 
Blisko 44-ej i California. — 
Szczęśoie czeka na Was, jeśli 
się pospieszycie i zadzwoni­
cie jak najprędzej do Michaels 
254-8500.

W PARAFII ŚW. KAMILA 
Lepszy niż zupełnie nowy. 
1 % piętrowy murowany. 
Dwa mieszkania: jedno 5% 
pokojowe — drugie 4% poko­
jowe. Duże pokoje. Piękne 
kuchnie - dinette z drewnia­
nymi szafkami kuchennymi 
oraz wbudowanymi piecami 
kuchennymi. Nowoczesne ła­
zienki. Duża lota. Dwu-auto- 
wy garaż z vinylu. Musicie 
zobaczyć ten dom, aby uwie­
rzyć — wyjątkowo czysty. 
Dzwońcie do Michaels jak 
najprędzej, żeby Wam ta 
okazja nie uciekła—254-8500.

ERWIN J.
MICHAELS

REAL ESTATE
4637 S. Archer Ave.

TeL 254-8500

BRYWN MAWR i MILWAUKEE 
SALON PIĘKNOŚCI

Świetna okazja. Wyrobiony interes. Cena tylko $7,500.

NILES
Zupełnie nowy, zbudowany na zamówienie murowany “Ranch”. 
7 pokoi, w tym 3 sypialnie, 1% łazienki. Parcela 50x125 stóp. 
Gazowe ogrzewanie sprężonym powietrzem. Garaż na 2 auta 
z bocznym wjazdem z ulicy. Pełna piwnica. Podatki około 
$90G. Wszystkie podłogi z twardego drzewa. — Cena $84,900. 
Złóżcie ofertę.

W PARAFII ŚW. TARCYZJUSZA
9-o letnim murowany dom ze sklepem ii 3 mieszkaniami, 
wszystkie po 4 pokoje. Sklep ma powierzchnię 220 stóp kwa­
dratowych. Roczny dochód około $15,000 brutto, ok. $11,000 
netto. Parking na 5 aut. 50-o stopowa lota. Gazowe (baseboard) 
ogrzewanie gorącą wodą. 50-o stopowa parcela. Dywany od 
ściany do ściany. Piece kuchenne, lodówki i ochładzacze we 
wszystkich mieszkaniach. Cena $164,900.

Do wyboru mamy wiele rodzai domów w innych dzielnicach 
w różnej rozpiętości oen z wpłatą dostosowaną do Waszej kie­
szeni. Jeśli, natomiast, pragniecie sprzedać swój dom, biuro 
nasze oszacuje go Wam bezpłatnie. Wszelkich informacji udzieli 
w języt^j?olskim.

LIS pani ANNA NOWAK

REALTORS
5629 N. Milwaukee Ave. 631-5700 lub 792-1424

OD WYDAWNICTWA 
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO

Wszystkie ogłoszenia realnościowe w tym piśmie zgodnie 
z Federal Fair Housing Act z 1968 roku nie mogą zawierać 
żadnych wyróżnień, ograniczeń ani dyskryminacji opartych 
na rasie, kolorze, religii, płci, lub pochodzeniu narodowo­
ściowym — gdyż takie wyróżnienia są nielegalne.
Dziennik Związkowy nie może wobec tego świadomie przyj­
mować żadnych ogłoszeń które są niezgodne z tym prawem. 
Zawiadamiamy zatym naszych czytelników, że każde ogło­
szenie realnościowe w tym piśmie daje zawsze równe szanse 
każdemu.

PUBLISHER’S NOTICE
All real estate advertised in this newspaper is subject to 
the Federal Fair Housing Act of 1968 which makes it 
illegal to advertise “any preference, limitation, or discrim­
ination based on race, color, religion, sex, or nationality 
origin, or an intention to make any such preference, limita­
tion, or discrimination.”
This newspaper will not knowingly accept any advertising 
for real estate which is in violation of the law. Our readers 
are informed that all dwellings advertised in this newspaper 
are available on an equal opportunity basis.

Domy
Open Sunday 1:00-5:00 

2452 N. LONG AVE.
2x5%, 1x3, murowany w
Cragin. Zamknięta weranda, 2 
osobne automatyczne gazowe 
systemy ogrzewania, garaż na 
2 samochody, nowa elektryka, 
przerywacz prądu, lota 37 stóp, 
wiele różnych ekstra.

Teraz $59,950

MONTROSE-LONG
3x6, plus pełny basement, no­
woczesne łazienki, zamknięte 
werandy, gazem gorącą wodą 
ogrzewane, murowany garaż 
na 3 samochody. $600 mie­
sięcznego dochodu____ $79,900

WOODDALE, ILL.
6-0 pokojowa rezydencja. No­
woczesna kuchnia z szafkami 
i blatami z formiki. Nowoczes­
na łazienka, 3 sypialnie, piec 
kuchenny, lodówka. Piwnica. 
Boczny wjazd do garażu. Par­
cela 100 x 142 stóp. Na zachód 
po Irving Park Rd.

$42,950

KAMINS
REALTY

(Dawniej Patria Realty) 
2921 N. Central Park Avenue 

488-4130

4834 N. RUTHERFORD, 3 sypial­
nie, 2 łazienki, centralne ochła­
dzanie, dobudowany garaż na 2 
auta. Podmiejskie życie — w Chi­
cago. 80x135 parcela. Przez właś­
ciciela. 774-1130

UWAGA 
SPRZEDAWCY 

RE ALNOŚCIOWI
POTRZEBNY jeden młodszy, 
energiczny rzutki, przyjem­
nej powierzchowności, który 
chce pracować, sprzedawać i 
zarabiać wysokie komisowe. 
Możliwości awansu. Tylko 
doświadczeni powinni się 
zgłaszać.

KAMINS
REALTY 

486-4132

Dom otwarty niedziela 1-4 
4111 N. KIMBALL AVE.

2 mieszkaniowy drewniany, po 5 
pokoi z 2 sypialniami każde. Sprę­
żonym powietrzem gazem ogrze­
wanie, pełen basement. Garaż na 
2 auta. Wiele dodatków.

Cena $36,000.
RENIER REALTY

777-6377 267-3020

2 Piętrowy
2x5 murowany plus 4 pokojo­
wy dom z tyłu. Trzy osobne 
centralne, gazowe ogrzewania. 
Wszystkie mieszkania zmoder­
nizowane. Tylko $36,900.

2 domy % bloku od siebie. 
Drewniane, obite — 7 pokojo­
wa rezydencja i 5 pokojowa 
z 3-ma pokojami dla teściów 
na piętrze.
Obydwa domy unowocześnio­
ne, w pierwszorzędnym stanie. 
Szybkie objęcie. Cena $27,900 
każdy. Pytać o p. Wiktora.

ARC REALTORS 
282-2700

BRICK HOUSE
3 bedrooms, fully carpeted, 
finished basement, bar, 2 car 
garage. St. Turibius parish. 
Please call:

581-6785

Otwarty w Sobotę Tylko
3 do 7 Po Pol.

5232 SO. NATCHEZ 
(6500 zachód)

2 sypialnie, nowszy Ranch, pod­
dasze możliwe do poszerzenia, 
wszędzie tynkowanie, cenralna 
klimatyzacja. W kuchni szafki z 
formika, w pełni wyposażone ła­
zienki, pełny basement i garaż na 
wiejskiej parceli.

$44,000
637-3965

CAŁY MUROWANY 
BUDYNEK

Ze sklepem, jednym mieszka­
niem, bezmentem, garażem w 
świetnym stanie. Blisko Di­
versey i Pułaski. Muszę sprze­
dać. Dzwonić do

EVANS REALTOR 
255-8300 

i pytać o Dave.
l'/2 PIĘTROWY, MUROWA- 

NY, DOCHODOWY
5 pokoi, 2 sypialnie na pier­
wszym, 4 pokoje na drugim, 
1 sypialnia. Pełen bezment, 
kryta weranda. Osobne ogrze­
wanie gazowe “forced air.” 
Do objęcia natychmiast. W 
$50’ce. Przez Właściciela. 
Okolica Diversey i Newland.

867-8298

BY OWNER
61st PLACE-HAMLIN

6% room brick, 4 bedrooms, 3 
baths, central air. Ample closet 
space. 2 car br. garage with 
large patio. Near churches and 
schools. Low 40’s.

582-5594

★ Domy
BRICK 2 FLAT

2-3 bedroom apts. Attic and 
basement. 100 amp service in 
each apt. Separate heat, 2-car 
garage. 44th and Talman.

Brick 2 flat, 2-4 room apts. 
Full basement, 2 car garage. 
Low 20’s. Near Ko.stner and 
Division.

J N Realty
6151 S. Archer 582-9300

JEFFERSON PARK
Doskonałe Kupno 

5209 W. Argyle Ave. 
(5000 północ) 

Otwarty Niedziela, 
29-go Sierpnia 

od 1 do 5 po południu
6 pokojowy, murowany 
bungalow. Nadaje się do 
rozbudowy jeżeli chcecie to 
uczynić. Całkowicie nowo­
czesny, wykończany bez­
ment, murowany garaż na 
2 auta. Blisko par. St. Cor­
nelia.

A. P. Kolton 
Realtor

7003% W. Higgins Rd. 
Tel. 775-3166

Na Sprzedaż Przez Właściciela
3 piętrowy murowany. Sklep na 
froncie, 4 pokoje z tyłu. 2x6 na 
piętrach. Garaż na 2 auta. Okolica 
Fullerton i Central. Dzwonić od
4 po poł. do 9 wieczorem:

777-0464

PRZEZ WŁAŚCICIELA, blisko 
Milwaukee-Devon - Nagle, Geor­
gian murowany 6 pokoi, 2 łazien­
ki, dywany, garaż. $65,000 — 685- 
7904 lub 267-2012.

1065 N. WOOD STREET
Murowany, 4 mieszkaniowy. 
Garaż na 2%> auta. Świetny 
stan domu. Cena wywoławcza 
$17,500. Dzwońcie do właści­
ciela.
772-2988 — lub — 777-5576

FRANKLIN PARK 
PRZEZ WŁAŚCICIELA

2 sypialnowy murowany dom 
z garażem. Proszę dzwonić 

455-9477 lub 455-7440

375 PHOTO LISTINGS
Available to public. To get these 
MLS listings and market data 
sent to your home, and stamped 
envelope to: Dept. 100,
REMDRS. Box 83, Chicago 60648

MUROWANE BUNGALOW
Z 4 sypialniami, gazowe 
ogrzewanie, nowoczesna ka- 
naliazacja i wodociągi, szero­
ka parcela. Tripp i Fullerton. 
Tylko $23,500.
GALLIK 772-8554

OKOLICA Craigin, 1% piętrowy 
murowany. 6 na dole, 4 na górze. 
Wykończony, ogrzewany basement 
z łazienką. 237-0835.

POŁUDNIOWA dzielnica 1% pię­
trowy dom drewniany, 6 i 4 poko­
je. Garaż nowy na 2 auta, umiar­
kowana cena na szybką sprzedaż. 
Tel.: od 7-9 wieczorem 925-2110

DOM murowany, 3 sypialnie. Du­
ża parcela. Właściciel musi sprze­
dać z powodu wyjazdu. Otwarty 
w niedzielę 1-5 4640 Wesley Terr. 
Schiller Park. 678-6037.

NA ZACHÓD OD CICERO 
2x5, 1x3 murowany, 2 autowy 
garaż. Osobne ogrzewania. 
Natychmiastowe objęcie, Tyl­
ko $37,900.

HUMBOLDT REALTY
735-6555

NOWSZY MUROWANY
2 MIESZKANIOWYY — 6200 W. 

Tylko 5 lat temu zbudowany.
3 sypialnie, pełen wykończony 
basement z “powder room”. 2 sy­
stemy gazowego ogrzewania. Dom 
ten jest wart $85,000 a właściciel 
chce go sprzedać za $69,000. Bar­
dzo, bardzo czysty.

BEAULIEU
5341 W. Belmont 24,28 282-7979
W PARAFII ŚW. WŁADYSŁAWA 

RYCHŁE OBJĘCIE
5736 W. EDDY (3532 N.) 

Dom Otwarty w Niedzielę 1-5
Doprawdy nie pożałujecie, gdy 
obejrzycie ten atrakcyjny, muro­
wany bungalow w pięknej, spo­
kojnej okolicy. Ma on 5 czyściut­
kich pokoi — oraz wykończoną 
werandę. Duża, nowoczesna kabi- 
netowa kuchnia,—marzenie każdej 
gospodyni. Jasne, dębowe wykoń­
czenie. Rekreacyjny basement, 
strych na powiększenie. Gazem 
ogrzewanie. Nowy garaż. Wiele 
innych ulepszeń. Cena skromna— 
podajcie ofertę.

MR. OLEKSIAK
A.P.O. REALTY NA 2-6781

DOM OTWARTY
W NIEDZIELĘ 1—4 p.p. 

4039 N. DEVON
W Portage Park 2x6% murowa­
ny. 3 sypialnie. Bardzo czysty. W 
dobrym stanie, można się wpro­
wadzić. Po raz pierwszy wysta­
wiony na sprzedaż. Będzie szybko 
sprzedany, więc przyjdźcie 
szybko.

TOWN REALTORS 
282-4200

★ Domy
PRZEZ WŁAŚCICIELA, jak nowy 
bungalow, natychmiast do objęcda, 
z 3 sypialniami, murowany. Wy­
kończony basement. Gazem ogrze­
wany. Okolica Pulaski 1 79-ej uli­
cy. 423-8509 lub 582-5812 English.

6 ROOM HOUSE 
FOR SALE 

n/2 baths, new garage, gas 
heat, w/w carpeting. Good 
condition.

Cash only
Call EV 4-0259

2 MIESZKANIOWY po 6 pokoi—
3 sypialnie w każdym. Jefferson
Park — 545-7719,____________
PRZEZ WŁAŚCICIELA — 2x6, 
murowany, howy. — 728-8642.

PAR. ŚW. ANDRZEJA 
Paulina Blisko Addison

7 pokoi, 4 sypialnie, 2 łazienki. 
Może być przerobione dla te­
ściów. Aluminiowe obicie. Ga­
zem ogrzewanie. Garaż na 2 
auta. Pełny bezment. Zakryta 
weranda. Niskie podatki. Na­
tychmiastowe objęcie. Niska 
30ka. Telefonować do właści­
ciela po angielsku.

774-1161

OPEN HOUSE
, 1 to 4 P.M.

By Owner
6133 W. SCHOOL

4 bedroom, brick bungalow.
2 baths, 2y2 car garage.

Priced in $60’s
iy2 PIĘTROWY Z 

MIESZKANIEM DLA TEŚCIÓW 
BLISKO 

IRVING PARK I KEDZIE
5 pokoi na 1-szym piętrze z 2 lub
3 sypialniami. 3% pokojowe mie­
szkanie u góry, może być dla 
teściów. Dwu-autowy garaż. Duże 
podwórze (yard). Niskie podatki. 
CUNEO & HALSEY 13 282-8100

•k Do Wynajęcia
CARPENTERSVILLE 

15,000 SQ. FT.
Office warehouse & shop areas. 
Immed. Occupancy. $1.30/sq. ft. 
rental Zoned for light mfg.
631-0944 381-2987

2700 N. SPAULDING
2% room studio, clean, near sub­
way. $120 a month. Shown daily 
from 9-6 p.m. Adults only and 
no pets.
273-2270 — 872-9118 — 488-2U8

5 POKOJOWE, ogrzewane wraz z 
garażem. Okolica Addison-Mil­
waukee. 545-3520.
NA 2-IM, 5 pokoi, Wacławowo — 
dla 1-2 osób. — 725-6578.
4 POKOJE, — piec, lodówka i 
piec do ogrzewania. Świeżo odno­
wione — 2 sypialnie 1030 N. Win­
chester. Dorosłym. $100. 588-6536
4% POKOI ogrzewane, piec ku­
chenny, lodówka, do objęcia od
1 października, $170 miesięcznie. 
Również 3% pokoi, ‘garden apart­
ment’. 4700 N. Drake. Po umówie­
nie dzwonić po 7 wieczorem — 
448-9445 lub zobaczcie Się na 
miejscu z Mrs. Kuraś w sobotę po 
południu od 2-ej do 5-ej.
ŁADNY duży umeblowany pokój 
dla pana. Użyteczności włączone. 
Cicero. 852-22616
6 WIDNYCH pokoi na Wacławo­
wie, dorosłym, bezdzietnym. 267- 
2935, dzwonić w sobotę i nie­
dzielę.
POSZUKUJĘ współlokatora-kę w 
starszym wieku, mówiącego po 
angielsku. Dzwonić w sobotę i 
niedziele. 267-2935.
5 POKOI ogrzewane, gorąca wo­
da, bez zwierząt, 1-sze piętro. 
Oraz 4 pokoje w basemencie, 
ogrzewane, gorąca woda. 4022 W. 
Cornelia. Oglądać po 2 po połu­
dniu.
6 POKOJOWE mieszkanie, 1-sze 
piętro, parą ogrzewanie, gorąca 
woda, 2 dzieci ,bez zwierząt, pa­
rafia Św. Jacka. Pralnia na miej­
scu. — 384-3590.
6 POKOI czyste, ogrzewane, Lo­
gan Square, tel. 252-4305.
SYPIALNIA z używalnością ku­
chni, dla pracującej pani. Dzwo­
nić po angielsku 736-0140.
4 POKOJE, 1 sypialnia. Piec do 
ogrzewania. Depozyt asekuracyj­
ny. 2 piętro. Dorosłym be zwie­
rząt. 772-6169.
GARAŻ z kanałem na 2 auta. 
Okolica Milwaukee-Central Park. 
$35 miesięcznie. 384-1317 po 6-ej 
wieczorem.
2 SYPIALNIE do wynajęcia z cał­
kowitym wyposażeniem, oraz 4 
pokoje umeblowane do wynaję­
cia, 772-7190.
4 POKOJE ogrzewane, 1 sypialnia 
4500 zachód — 2500 północ, 278- 
8248.
ŁADNY umeblowany ogrzewany 
pokój. Można gotować. 2557 Au­
gusta. 276-8676.
STUDIO apartament — umeblo­
wany lub nie. 283-2481 lub 478- 
9543.
JADWIGOWO, 4 pokoje nieume- 
blowane, 2-gie p. 2315 N. Oakley 
276-0554.
5 POKOI — 2 sypialnie do wyna- 
‘ęcia w Jefferson Park (Lawrence 
i Milwaukee) w nowszym 2 ro­
dzinnym domu na drugim piętrze. 
Własne ogrzewanie. Można Się na­
tychmiast wprowadzić. Dzwonić 
do p. Cioromski 276-5334.

★ Do Wynajęcia
5 POKOJOWE mieszkanie z kry­
tą werandą, kompletnie odnowio­
ne z zupełnie nową kuchnią, w 
parafii St. John Berchman, 2451 
N. Campbell. $225 miesięcznie. 
Dzwonić: 724-0573.

5 POKOI nowoczesne, na 2 pię­
trze. Dla małej rodziny. 235-0096.

ŚWIEŻO odmalowany, ogrzewa­
ny, umeblowany pokój. Dla pana. 
Używalność kuchni, łazienki i 
frontowego pokoju. Współlokato- 
rzy Polacy. 1350 N. Hoyne.

5 POKOI w Cragin, dla dorosłych,
1-sze piętro. 745-0533.

4 POKOJE, lokator sam ogrzewa. 
W starszym wieku. 226-7234 lub 
733-7775.

5 POKOI — '2 sypialnie, ogrze­
wane, dorosłym, 2900 północ-2900 
zachód. 276-5032.

2 SYPIALNIE z używalnością 
kuchni dla jednego pana lub mał­
żeństwa. Dowiadywać się 1238 N. 
Kedzie z tyłu, 2-gie piętro. Dla 
starszych. — 276-7988.

JADWIGOWO. 4 czyste pokoje, 
2-gie piętro, gorąca woda, piec do 
ogrzewania, 1-2 osoby. Dzwonić 
w piątek po 6-ej, sobota-niedziela 
po 12-ej. 456-3009.

4 POKOJE — w bezmencie, dla 
jednej osoby. Western i Dickens. 
486-1887.
4 POKOJE umeblowane, ogrze­
wane, weranda. Zgłaszać na 1-sze 
piętro z tyłu, 2025 W. Haddon 
Ave.
2 POKOJE umeblowane, czyste, 
piecem ogrzewane, na 1-szym, 
dla pracującego pana w starszym 
wieku. EV 4-4875 (oprócz nie­
dzieli).
UMEBLOWANY pokój, dobra 
transportacja, bez gotowania — 
252-9650.
4 POKOJE, widne, gazem ogrze­
wane, 2039 N. Honore. AR 6-7192.
POKÓJ w bezmencie z łazienką. 
Można gotować. 252-8733.
4 POKOJE w Cragin. Wolimy
starszych. Ogrzewane. 2517 N. 
Lotus. i
NA JACKOWIE — 4 pokoje, 2 
sypialnie, jasne 2 piętro, dla je­
dnej lub dwojga dorosłych. — 
Dzwonić 276-5500.
ODNOWIONE 5 pokoi z krytą 
weranda i garażem. Szafkowa 
kuchnia. Dorosłym. 3800 północ- 
5000 zachód. 788-6771 po 6-tej.
5 POKOI nieumeblowane, nowo­
czesne, wyczyszczone dla dwojga 
dorosłych. 278-1407.

4-KA — 3040 W. Belden. 
278-5773.

4 POKOJE, 1-sze piętro, gazo­
wym piecem ogrzewane, pełna 
łazienka, tylko dorosłym. Okolica 
Belmont i Kimball. 539-0969 po 
4-ej po poł.
4 POKOJE na Franciszkowie. 2 
sypialnie, na 1-ym. CA 7-6273.
5 POKOJOWE mieszkanie, czyste 
i jasne, dla małżeństwa. Świeżo 
odnowione. Tel. 276-1260.
5 POKOI na pierwszym. Doro­
słym bez zwierząt. Centralne 
ogrzewanie. Lokator sam ogrze­
wa. Dzwonić cały dzień 278-1054. 
Jackowo.
3 POKOJE, prysznic, gorąca
woda. W średnim wieku pani lub 
pan, 276-6917. ___________
UMEBLOWANY pokój z kuch­
nią. 2035 W. Rice St.
5 POKOI ogrzewane, umeblowa­
ne dla dorosłych. 763-5176.
3 POKOJE umeblowane, 3-cie 
piętro. 1832 N. Wood.
6 POKOI, kuchnia szafkowa, ka­
felkowa łazienka. Okolica Mil­
waukee i Ashland, świeżo odno­
wione. $135. — $100 depozyt ase­
kuracyjny. 278-1251 po 5:30 ppł.
6 POKOI — tylko dorosłym bez 
zwierząt. BR 8-7310.
NOWOCZESNE 7 pokojowe mie­
szkanie, $160. Lokator sam ogrze­
wa. Duża szafkowa kuchnia i no­
woczesna łazienka. Również 2 u- 
meblowane pokoje $30 tygodnio­
wo 844 N. Greenview. Dzwonić 
HA 1-4681 lub 342-4376.
5 POKOI. Okolica Pulaski-Addi­
son. 3513 N. Pułaski. 463-9340.
5 POKOI, piecem ogrzewane. — 
1118 N. Karlov — 489-5749.
6 POKOI umeblowane komplet­
nie. Dorosłym ze starszymi dzieć­
mi. Orgzewane. — AR 6-9365.
6 POKOI, 2-gie piętro, gazowe 
ogrzewanie i gorąca woda. Dzwo­
nić po 7ej wieczorem; sobota->nie- 
dziela cały dzień: 237-2464.
4 DUŻE pokoje. 5300 zachód— 
2800 północ. Małżeństwo w śred­
nim wieku, bez zwierząt, bez na­
łogów. Świeżo odnowione, dywa­
ny nowe od ściany do ściany. Bli­
sko wszystkiego. — 637-3146.
6-CIO POKOJOWE mieszkanie, 
świeżo odnowione z ogrzewaniem, 
na Jackowie. Dywany od ściany 
do ściany. 2918 N. Central Park. 
Tel. 227-1647 lub 227-9235.
5 POKOI nieogrzewane.( — Bez 
zwierząt. — 685-8104.
4 POKOJE, dla starszych ludzi, 
bez dzieci, gazowe ogrzewanie.— 
1849 W. Wabansia.
6 POKOI, blisko Western Avenue,
autobusu, 2164 N. Claremont, 489- 
1078.__________ _______________
UMEBLOWANY pokój dla pani, 
na Jackowie, 252-0412.
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• Wszystkie Drobne Classified 
Ogłoszenia Są Płatne z Góry

O Ile Nie Posiada Innej Umowy z
• DZIENNIKIEM ZWIĄZKOWYM

★ Samochody do 
Polski

Fiat 125p 1500
Przyjmujemy Zamówienia 

Do Szybkiej Realizacji

Orbit Travel
2931 N. Milwaukee Ave.

Telf. 235-2323
Upoważniony Dealer

PEKAO

■A Kontraktorzy Kontraktorzy ★ Kontraktorzy

DODATKOWE POKOJE
oraz wszelkiego rodzaju

PRZEBUDÓWKI
KUCHNIE
POKOJE W STRYCHU 
POKOJE REKREACYJNE 
ŁAZIENKI

, ALUMINIOWE OBICIA 
RYNNY I ŚCIEKI

przeróbki i naprawy:
• POKOJE NA PODDASZU
• NOWE WERANDY
• OBICIA POKOI
• NAPRAWY WERAND

• FRONTY DOMÓW
• OGRZEWANIE

i OCHŁADZANIE

UŚCIA

AWNINGS

STOftM WINDOWS
SIDING ond DOOKS ALUMINtSM

/ POACH
/ENCLOSURES

STONE FRONTS ‘----------------

GUTTERSSOFHT

Dogodny kredyt — Łatwe spłaty — Bankowe raty
Każda praca wykonywana jest pod osobista superwizja właściciela firmy.

MERCURY CONSTRUCTION COMPANY
Telefonujcie po bezpłatne kosztorysy 935-0814 lub 585-4122

* MEBLE

Central Furniture 
1348 MILWAUKEE 
Polskie Kierownictwo 

zawiadamia, że 
W OKRESIE LETNIM 

CENY MEBLI i "APPLIANCES" 
ZOSTAŁY ZNIŻONE 

OTO PARĘ PRZYKŁADÓW 
TEGO, ILE OSZCZĘDZICIE 
Korzystając z Tych Taniości 

Komplet mebli do 3ch pokoi $288 
Komplet mebli do bawialni 
włączając lampy ze stolikami $168 
Komplety mebli do sypialni—$ 98 
Łóżka piętrowe “bunk’’ lub 
“Hollywood”-------------------- $ 58
Kanapa i fotele-------------- .$139
Kanapa rozkładana do spania $68 
Radio-magnetofony-------- $39.95
Materace______________ _$16.88
Komplety mebli do kuchni 
“dinette sets”-------------------$ 4®
Kuchnie gazowe (gas ranges) $128 
Lodówki lub zamrażacze 
(“■freezers”) _____________ $148'
Z 6 sztuk drewniane 
komplety do jadalni----------$348
Materace z podstawą sprę­
żynową pełnego rozmiaru __$ 68 
Ochładzacze
(“Air Conditioners”) ---------$110
Łatwe spłaty—Mówimy po polsku 

Zgłaszajcie się do polskiego 
kierownika

p. Wiktora Kosmaczewśkiego 
Tel, 486-7838

STÓŁ kuchenny i 4 krzesła, ga­
zowy piec kuchenny, elektryczna 
lodówka, stolik kawowy, lustra. 
Muszę sprzedać—przeprowadzam 
się, za najlepszą ofertę.

AV 2-0513.

MEBLE NA SPRZEDAŻ... - ... . — i
Z 5 pokoi, używane w sobotę- 
niedzielę od 12 w południe - 5-ej. 
Opuszczam dom.
5210 W. Henderson (3332 Północ) 
777-0346 lub 286-6635
PIĘKNY firmy Banker stół do 
jadalni i 4 krzesła, sprzedam na 
raty, $125. Tel. 432-1006.
WYPROWADZAM się, komplet 
“dinette”, stoliki do bawialni, roz­
maitości. 4720 N. Wolcott — 
784-5226.__________ _________ >

★ ODZIEŻ
UŻYWANA odzież, wyczyszczona, 
jak nowa, nadająca się na wysył­
kę. Niskie ceny. 2 sklepy Ann’s 
Resale Shop: 3921 W. North Ave. 
i 3205 W. Armitage.

★ FARMY
80 AKROWA farma, $1,500 za 
akr. Około 100 mil na południe 
od Chicago. Pisać po angielsku. 
Louis Vallely, RFD 1 — Donovan, 
Illinois 60913.

★ Parcele
Parcela Na Północnym Zachodzie 
5 pierwszorzędnych akrów w Illi­
nois, blisko Vender Lake, szkoły 
i miasteczek. Przy dobrej drodze.

231-1025

Rozmaite
SPRZEDAM tanio nowe obuwiie 
skórzane 9-9%, palto zimowe no­
we i używane, bieliznę i inne rze­
czy. — 276-1924. >
36 CALI szeroki gazowy piec ku­
chenny, 2500 BTU aparat do 
ochładzania na sprzedaż. — NA 
2-9364.

★ Zguby
ZGINĘŁA 6 miesięczna suczka 
rasy Alaskan Malamute, wabi się 
Foggi. Uczciwego znalazcę prosi­
my o zwrot za wynagrodzeniem. 
Dzwonić 299-8607 lub 278-5190.

★ Pwy__________ _
NIEMIECKIE ‘wire hair pointers’ 
AKC rejestrowane, nagrodzone, 
szczeniaki — dobre stróże. do po­
lowania. — 383-4710.

★ Chce Kupić
KUPIĘ lub wydzierżawię motel 
w obrębie Chicago lub okolicy. — 
Pisać: A. Nosek - 4516 S. Faiirfiełd 
Chicago, Illinois 60632.

★ Malowanie

Mercury Decorating Co.
Prace malarskie wewnątrz i 
zewnątrz, kładzanie tapety, 
lepienie płyt gipsowych (dry- 
wall) fachowo — szybko — 
tanio i sumiennie wykona

ED SKARŻTCKI
342-1134 orai 938-0814

lub 506-4123

MALARZ przyjmie roboty po 
zniżonych cenach. Asekurowani. 
252-0661. Wieczorem 278-3448.

FULLERTON
Roofing Supply Co.

5566 NORTHWEST HIGHWAY
Chicago, Ill. 60630

TEL. 631-4787, 4788, 4789

DOSTARCZAMY:
BIRD/LL ASPHALT SHINGLES 

BIRD VINYL OBICIA 
LL PREMIUM ALUMINUM OBICIA 
FLINTKOTE ASPHALT SHINGLES 

ALCOA RYNNY 
ROLLEX SOFFIT & FASCIA 

TAKŻE 
ANACONDA ALUMINUM OBICIA

Mówimy po Polsku

Cieśla i Kontraktor
Ze starej emigracji, obsługuje 
Polonię blisko 40 lat. Wykonu­
je wszelkie roboty nowe i stare 
według wymagań miejskich 

-^przekroczenia budowlane). — 
Buduje werandy, przybudówki, 
okna zimowe, przerabia miesz­
kania, kuchnię i łazienki na 
strychu lub w basemencie. Po­
krywanie domów aluminium lub 
plastykiem. Cementowe roboty. 
Fronty sklepów. Podmurówki. 
Plastykowe zwyczajne i alumi­
niowe rynny deszczowe. Prace 
gwarantowane. Robotnicy unij­
ni i asekurowani.

Na miesięczne spłaty.
Wołać*—

CApitol 7-6503
TED BALIŃSKI i SYN

CHCESZ PRZEPROWADZIĆ 
REMONT 

SWEGO DOMU
NAJNOWOCZEŚNIEJ
i NAJOSZCZĘDNIEJ. 

Dzwoń do polskiego kontraktor*.
ZAKŁADAMY “SIDING”, 

RYNNY, “ROOFING” 
i PRACE STOLARSKIE. 

Każda praca 
wewnątrz i zewnątrz. 

Dzwonić po polsku lub angielsku.
Tel. 283-0560

★ Malowanie

CHCESZ 
odnowić 

nowocześnie swój dom 
dzwoń do

MARKA 
252-8641 

podczas dnia 
227-4934

po 7 wieczorem.
• Łazienki • Kuchnie

• Basementy
• Lokale Biznesowe

• Reperacje 
ROBOTA SOLIDNA, 

CENY PRZYSTĘPNE.
Ojciec i Syn A. M. Kociołek

ROBOTY MALARSKIE 
KŁADZENIE TAPETY 

I CERATY 
UBEZPIECZENI
Tel.: PE 6-4485

MALARZ
Przyjmuje roboty malarskie 
oraz wszelkie reperacje domów 
Telefonować po 6-ej Wiecz.:

489-6675

WYSNUJĘ 
PRACĘ WEWNĄTRZ 

i ZEWNĄTRZ
Oraz inne roboty wykończe­
niowe, jak papierowanie, ma­
lowanie i wiele innych.

Tel. po godzinie 8:00 
wieczorem:
733-7158

ZMODERNIZUJCIE WASZĄ 
KUCHNIĘ TANIM KOSZTEM 
NAJNIŻSZE CENY — NAJLEPSZA OBSŁUGA 

PRZYJDŹCIE I OBEJRZYJCIE W NASZYM SKLEPIE 
DUŻY WYBÓR-SZAP^iś*KUCHENNYCH

Kosztorysy bezpłatnie. Zadzwońcie a przyślemy do Waszego 
domu naszego specjalistę-rysownika, który zaprojektuje — 
bez zobowiązania — jak ją najładniej urządzić i zmodernizować. 
Wykładamy ściany i podłogi tafelkami. Również obicia i wykoń­
czenia drewniane należą do naszej specjalności.

J. B. KITCHEN CABINETS
2920 Milwaukee Ave. 227-6801
Otwarte Poniedziałki i Czwartki 9 rano-9 wieczór; Wtorki Piątki, 
Soboty 9 rano 5 po poi. oraz w Niedziele od 1 po poł. do 5 po poi.

CEMENTOWE ROBOTY
Wykonuje polski kontraktor. 
“Przyjaciel ludzi pracujących” 

Czesław Ratajczyk 
227-6335

★ Dachy

Reperujemy i Kładziemy 

NOWE DACHY 
WYKONUJEMY WSZELKIE 

ROBOTY BLACHARSKIE 

LEŚNIAK ROOFING 
and

SHEET METAL WORKS
1806 West 18th SŁ
Telefon: CA 6-0560

OBLICZENIA DARMO 
CENY NISKIE. 

ROBOTA GWARANTOWANA.

DACHY 
OBICIA 

FUGOWANIE
• DACHU smołowane, rolo­

wane, pofedyóeae
• OBICIA wszelkiego ro­

dzaju włąeanie^s alami- 
niowymd

• KOMINY nowe — napra­
wa starych

• RYNNY
• FUGOWANIE
• FRONTY KAMIENNE

Darmo Kosztorysy. 
Polska firma ubezpieczona 

d pod bandem. 
HENRY SEJDAK, Właśc.

H & S Company 
891-5959

Reperujemy 
i kładziemy 
DACHY 
Zakładamy 
RYNNY 

Stanley Roofing 
Także wszelkie naprawy 

cementowe 
622-6158

Obliczenia darmo 
Niskie ceny, 

roboty gwarantowane 
Właściciel 

Stanisław Piotrowski

CENY WZRASTAJĄ 
NAJLEPSZA OSZCZĘDNOŚĆ 

TO ZROBIĆ RAZ, A DOBRZE
Jako fachowcy wykonamy każ­
dą małą czy dużą naprawą we­
wnątrz czy zewnąrz budynku 
najoszczędniej. Dzwońcie zaraz 
— zanim się rozpocznie po­
śpiech.
Również w nagłych wypadkach.
General Contracting Co.

4140 W. ARMITAGE
278-1525

it DACHY

Reperujemy i Kładziemy

NOWE DACHY
Po Dobry i Trwały Dach, 

Przyjdźcie do Polskiej Firmy
ZAKŁADAMY ROCKWOOL 

INSULATION w DOMACH.
I WYKONUJEMY 

ROBOTY BLACHARSKIE. 

Follmer Roofing Co.
943 N. DAMEN AVE.

BRunswick 8-4495

George Roofing Co.
SPECJALIŚCI OD 

NAPRAWY DACHÓW.
Szybka obsługa. 

Dachy, Kominy i Rynny.
DARMO WYCENY.

Tel. 384-3322
Posiadamy magnetofon.

Proszę dzwonić o każdej porze:

539-3314

ROBIMY NOWE 
i NAPRAWIAMY 
STARE DACHY

Także Reperujemy 
Kominy i Rynny. 

Także Wykonujemy Prace 
Malarskie na zewnątrz 

Waszych Domów. 
DAJEMY KOSZTORYSY 

BEZPŁATNIE.
Robota Gwarantowana.

Pytajcie się o 
STANISŁAWA GAŁKA

Tel. 489-6909

BEZPŁATNE KOSZTORYSY ODRAZU
Speejnfiści we wszelkich rodzajach Odnowy i 
przeróbki Domów — Udzielamy Bezpłatnie Porad. 
Referencje tysięcy zadowolonych Klientów mówią 
same za siebie.

KORZYSTAJCIE
Z DUŻEJ LETNIE.! ZNIŻKI 

OD CZERWCA DO WRZEŚNIA
Nie trzeba malowań pokrywamy ib—rniową blacha “Soffit facia trim** i okna.

• Kneteie i Łazienki • Usuwanie Defektów niezgodnych
• Roboty Phunbiarakie i Elektryczne z przepisami budowlanymi UbSpiecaoa*
• Matowanie Mieskań • Aluminiowe Okna i Drzwi Umcjobowmu
• Dodatkowe Pokoje • Fugowanie i Roboty Murarskie Po< nnoaaoi

Dobudowujemy nowe werandy i reperujemy stare. 
Pokrywamy budynki różnego rodzaju obiciem “SUMNG". 

Wstawiamy drewniane okna i drzwi.

ALGO
Finansowanie FHA

CONSTRUCTION CO. 
3608 Milwaukee 

• Róg Addison

W razie pożaru ro­
bimy kosztorysy na 
odszkodowania od 
kompanii asekura­
cyjnej.

Telefonujcie Daó:

282-9090 po polsku.

WALTER JAKICH
CONSTRUCTION CO.

Wołajcie o darmowe obliczenie 
na roboty stolarskie, ciesielskie, 
cementowe, różne przeróbki, do­
budówki, werandy, “dormers”, 
oraz generalne utrzymanie bu­
dynków.

Licencjowani i ubezpieczeni 
Generalny Kontraktor 

1831 N. Karlov Tel. 235-1201

★★★★★★ ★★
* SPECIAL! *
j^. EDWARDS ROOFING

•u • Avowanie i usirziinis 
nie przed wodą — tao- 
minów — 3M.M.

^Edward’s Roofing^
4413 N. MILWAUKEE AYŁ

Dzwonić 736-5103 M GODZINNA OBSŁUGA.
LICENCJONOWANI

Ed Grzebieniak

KONTRAKTOR
BETTER WAY 
REMODELING

Całkowite Przeróbki Domów
• FUGOWANIE
• NAPRAWY KOMINÓW
• DACHY • RYNNY
• Usuwanie Gzymsów 

KOSZTORYSY DARMO
36 LAT DOŚWIADCZENIA 

CAŁKOWICIE 
UBEZPIECZENI 

Telefon w Chicago i na 
Przedmieściach:

622-6779 lub 827-4637

WŁADYSŁAW 
GRZEBIENIAK I SYN 

KONTRAKTORZY 
Firma istniejąca od 1933 roku. 
Wykonuje wszelkie prace z za­
kresu Fugowania oraz Repe­
racje Wszelkiego Rodzaju Ko­
minów oraz Wszelkie Prace 
Murarskie.

Tel.: 774-74M

CIEŚLA
Wykonuje wszelike prace 

napraw przy 
Waszych domach. 

Jakiekolwiek uszkodzenia. 
DOSKONAŁE NAPRAWI. 

Chcesz zrobić remont domu 
swego — zadzwoń o pomoc 

do ODROWSKIEGO;
TeŁ: 545-2089

TANIO SZYBKO
KOMPLETNA 

REPERACJA I NOWE: 
WERANDY, RYNNY 

ROBOTY HYDRAULICZNE 
(PLUMBING) 

Instalujemy pompy od zalewu. 
DARMO KOSZTORYSY 

TELEFONOWAĆ
PO GODZINIE 7 WIECZÓR:

777-1216

L & I MAINTENANCE
poleca swe usługi

w zakresie SPRZĄTANIA- 
CZYSZCZENIA biur, fa­
bryk, warsztatów, sklepów, 
szkół, kościołów itd.

UBEZPIECZENI.
Wykonujemy prace solid­
nie i tanio. Proszę dzwonić 
po godz. 4-ej:

342-2644

WSZYSTKIE ODNOWY DOMÓW
SZYBKO — TANIO — SUMIENNIE — FACHOWO
• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE • DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE

• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE
• MALOWANIE DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ

• ROBOTA GWARANTOWANA
Dzwonić Do Znanego Kontraktora

Mike Dragowicz 588-6535

K J W J General Contractors
WYKONUJEMY WSZELKIE ROBOTY 

ELEKTRYCZNE
Przerabiamy z 110 V na 220 V.

Natychmiastowe naprawy wszelkich awarii alektrycznych. 
Kompletne przeróbki domów. Przeróbki starych werand, sta­
wiania nowych wszelkie obicia — “aluminum siding” — 
“insulbrięk”. Dodatkowe pokoje. — Wszelkie naprawy dachów.

JÓZEF WOJNICKI — 965-5903

TANIO — SZYBKO — FACHOWO 
KOMPLETNE PRZERÓBKI DOMÓW 

i BUDOWA NOWYCH

PORCHES-WERANDY
Budowa nowych, naprawa, obicia i dodatkowe pokoje ponadto 
wykonujemy obicia aluminiowe i inne, dachy, schody ,okna, 
pwinice, kuchnie, łazienki, rynny, fugowanie .roboty murarskie.

276-2626 or 729-8486
UDZIELAMY NISKO OPROCENTOWANE POŻYCZKI.

Modern General Contractors, Inc.
15 lat doświadczenia. .

POLSKI KONTRAKTOR — ANDRZEJ JANAS.

it PLASTRÓW ANIE
PT.AJSTROWANIK. robota gwa­
rantowana — Obliczenia damo. 
Philip Kafka. — 738-8UŁ
ŚCIANY i sufity — plastrowanie. 
Obliczenia darmo. Robota gwa­
rantowana. Dzwonić po 5-ej. 
286-6018.

it Elektryczne Roboty
NAPRAWDĘ POLSKA 

OBSŁUGA WSZELKIEGO 
RODZAJU OGRZEWANIA

Reperujemy, przerobimy na 
gaz oraz gprzedajemy nowe 

wszelkiego rodzaju 
ogrzewania tanio.
Tel.: 439-3348

waane 
DLA NIEZAMOŻNYCH 

POLSKICH RODZIN
Które Mają Domy, 

Ale Nie Mogą Dużo Placie 
Za Naprawy

Polski kontraktor wykonuje 
kompletne odnawianie, obiela, 

plajstrowanie, 
obijanie tafelkami. 

Uniuwocześnia kuchnie, 
naprawy werand, malowanie, 

'Tuckpointlng", 
roboty murarskie i cementowe. 

Dzwońcie do:
PAUL GALASIN8KI 

775-3175

it Elektryczne Roboty

POLSKO-AMERYKAŃSKA 
FIRMA ELEKTRYCZNA

Wykonuje wszelkie roboty elektryczne według przepisów 
kodeksu miejskiego. Przeróbki ze 110 na 220 volt. Kosztorysy 
darmo. Ceny umiarkowane. Sumienna szybka obsługa 24 
godziny na dobę.

SHEFFIELD ELECTRIC CO., INC.
JÓZEF ORLOF, Elektrotechnik z Polski.

247-1548, 935-0740

★ Ogrzewanie ★ Ogrzewanie

Lincoln...
FURNACE CLEANING SERVICE
3642-50 W. Diversey Chicago, Illinois 60641

EV 4-6000 
POSIADA

O
Najlepszy na świecie ekwipunek do czyszczenia 
furnesów o możliwościach większych jak dwieście 
dużych przyrządów do czyszczenia furnesów .

24 GODZINNA OBSŁUGA 
W NAGŁYCH WYPADKACH 
CZYŚCIMY i REPERUJEMY

• Furnesy • Kominy • Space
• Bojlenv • Przetykania Ogrzewanie

Przewodów • Ochładzanie
OBSŁUGA REJONU CHICAGO 

PONAD 25 LAT 
DARMO KOSZTORYSY EV 4-0600

WYKONAM WSZELKIE
PRACE CEMENTOWE.
Chodniki, nowe schody, 
podłogi w garażu, patio. 

Daję dobrą cenę.
Dzwonić po 6eJ: 783-5588

NIEDAWNO przybyli z Polski 
stolarz, hydraulik (plumber) wy­
konują każdą robotę nową, na­
prawia starą. Specjalność: wsta­
wianie krat do okien i drzwi, oraz 
aluminiowe okna i drzwi. Ceny 
niskie. Dzwonić po 5-tej: 

278-8884

GRZESIK
Plumbing and Sewer Service 

Plumbing and sewer, electric 
rodding. Repairs. Underground 
water leaks find and repair. 
Reperujemy i wstawiamy po­
tłuczone kafelki. Zakładamy 
kontrolę przed zalewem.
24 hrs. service. — Reasonable.

489-6153

it Obehiga Telewizji ★ Obsługa Telewizji

Fabrycznie Autoryzowane 
Centrum Naprawy Telewizorów 

Firmy Zenith i RCA
Pod kierownictwem inż. Paprockiego dokonuje 

napraw telewizorów wszystkich typów 
SZYBKO! FACHOWO! NIEDROGO!

Żeby naprawić telewizor w Waszym mieszkaniu 
Proszę Telefonować 545-6667 

w godzinach 1:00 - 8:00 po południu 
Soboty 1:00 - 5:00 po południu.

Sprzedaj emy Telewizory Kolorowe ZENITH
i RCA w cenie od $149.00

ATOLL T.V. SERVICE
6425 W. IRVING PARK RD.

KAŻDA REPERACJA GWARANTOWANA.

BILL'S MOVING 
AND PACKING 

Umiarkowane Ceny.
Darmo Kartony.
TeŁ 582-9114

PODEJMĘ się przewozu ludzi, to­
warów, małe przeprowadzki. Do­
rywczo. Tel. 278-8762.

NOWA, POLSKA FTRMA 
Piuewora MebB i Ttrreów 

RLNECKI 
MOVING CO.

3383 Milwaukee
Adam Ctecnecki, 

właściciel 
poleca swofje oaługL 

NISKIE CENY. 
Fachowa d aohdBK 

szybka obsługa 
TeŁ: 545-8166 

od O-ej rano do 3-ej po poL

Przewóz mebli i towarów
MOVING ca 

Również “Long Distance" 
Niskie Ceny

Tel. 384-3322 
lub 878-1162
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Komisja Planowania Opublikowała

Siedem osób, w tym straż­
nik więzienny i była pracow­
nica biurowa, zostali posta­
wieni w stan oskarżenia przez 
ławę przysięgłych prowadzą­
cą dochodzenia w związku z 
problemami w więzieniu po­
wiatowym.

Stanowy prokurator Ber­
nard Carey również ogłosił w 

becnie planuje się rozpoczęcie 
realizacji inwestycji w maju 
1977 roku. Strona wschodnia 
jezdni na ulicy State zostanie 
wykorzystana dla oznaczenia 
pasm ruchu autobusów miej­
skich. Środek i druga strona 
zostaną przekształcone w pro­
menadę z drzewkami, kwiet­
nikami i ławkami.

Wszelkie parady miejskie, 
które dotychczas korzystały z 
ulicy State, będą organizowa­
ne gdzie indziej, najprawdo­
podobniej na Michigan Ave. 
Źródła miejskie jak na razie 
nie podają, jak długo będzie 
trwać konstrukcja promena­
dy. Twierdzi się tylko, że pod­
czas prac, warunki ruchu na 
State będą “normalne”.

Zwłoki 51-letniej kobiety 
znaleziono w jej mieszkaniu, 
gdzie najwyraźniej włamał się 
bandyta. Ofiara, Edwina 
Truitt, mieszkała na parterze 
II-piętrowego gmachu apar- 
tamentowego pod adresem 
113 E. 57th Street. Kobieta zo­
stała zadźgana nożem i miała 
poderżnięte gardło. Ciało zna­
leziono kiedy sąsiad zauważył 
otwarte drzwi mieszkania i

zeznał, że siedział w 
samochodzie na parkingu pnr. 
5300 N. Sheridan Rd., gdy po­
deszli dwaj uzbrojeni osobni­
cy, kazali mu wysiąść z auta, 
obrabowali go z pieniędzy, ze­
garka i zabrali jego samochód. 
Martin zatrzymał auto patro­
lowe którym jechali Smith i 
jego kolega Mike Mondane i 
razem ruszyli w pościg. Co 
najmniej 25 samochodów po­
licyjnych wzięło udział w po­
ścigu. Gdy zmusili Byrda, u- 
ciekającego skradzionym au­
tem, do zatrzymania, policjan­
ci podchodzili do niego, ale w 
momencie gdy byli blisko, 
Byrd znowu odjechał. Poraź 
drugi zatrzymano go, gdy u- 
derzył w ogrodzenie przed la­
guną, na Lake Shore Drive. 
Byrd wyskoczył wówczas z 
auta i pobiegł do laguny.

Patrolowy Smith mówi, że 
pościg zakończył się we właś­
ciwym momencie, bo w aucie 
policjantów pękła opona i gdy­
by Byrd nie musiał zatrzymać 
się, nie mogliby go ścigać.

powodu braku funduszy.
W międzyczasie 10 dystryk­

tów szkolnych w północnych 
przedmieściach jest nadal bez 
kontraktów i planuje strajk.

W innych pertraktacjach, 
nauczyciele dystryktu szkol­
nego w Harrisburg rozpoczęli 
strajk po odrzuceniu ostatecz­
nej oferty komisji szkolnej. 
Pół dnia klas zostało wyzna­
czone dla około 2,000 uczniów.

Związek Szkolnictwa w 
Murphysboro zatwierdził po­
rozumienie kontraKtowe dla 
swoich 158 członków i lekcje 
mają rozpocząć się w nadcho­
dzący poniedziałek.

Strajk nauczycieli w Van­
dalia jest w czwartym dniu z 
powodu pensji, redukcji szta­
bu i dodatkowej zapłaty za 
pracę poza normalnymi godzi­
nami szkolnymi. Ponad 2,000 
uczniów jest dotkniętych 
strajkiem.

Strajk nauczycieli szkół
średnich w Carbondale jest 

Wyniki Ciągnienia 
w Loterii Stanowej
W ciągnieniu loterii stano­

wej (bilety po 50 centów) wy­
losowano w czwartek, 26 sier­
pnia, następujące numery: — 
76 — 155 — kolor zielony. 
World Series — 4488. Osoby, 
które wygrały od $5 do $50 
mogą otrzymać wygraną w 
każdej agencji, sprzedającej 
bilety loteryjne.

Raport sporządzony dla 
IDWR zwrócił uwagę środo­
wisk starających się uzyskać 
większy przydział wody z o- 
graniczonych zapasów pocho­
dzących z Jeziora Michigan.

Prognozy NIPC będą jedny­
mi z głównych czynników bra­
nych pod uwagę przez IDWR 
w czasie trwających przesłu­
chań dotyczących podziału 
3,200 stóp sześciennych wody 
na sekundę, które Illinois mo­
że czerpać z Jeziora Michigan 
według zarządzenia Państwo­
wego Sądu Najwyższego.

Indywidualne zarządy miej­
skie kwestionujące przewidy­
wania NIPC mają okazję 
przedstawienia własnych cyfr 
lub innych danych, które mo­
gą mieć wpływ na dalszy 
przebieg przesłuchań.

Raport NIPC został sporzą­
dzony z pomocą sztabów pla­
nowania sześciu powiatów w 
rejonie: DuPage, Kane, Lake, 
McHenry, Will i Cook.

Ed Sadłowski, dyrektor Dy­
stryktu 31 Unii Pracowników 
Przemysłu Stalowego (United 
Steelworkers of America) 
nie zgłosił oficjalnie swej 
kandydatury na urząd preze­
sa USW, piastowany obecnie 
przez L. W. Abel. Abel ma u- 
stąpić w przyszłym roku i są 
ogólne przypuszczenia, jak po- 
daje Mike LaVeile w Chicago 
Tribune z 26 bm., że Sadłow­
ski będzie kandydował. Wska­
zuje na to utworzenie placów­
ki “Steelworkers Fight Back”, 
składającej się ze zwolenni­
ków Sadłowskiego i postępo­
wych reform, jakie usiłuje 
wprowadzić. Reformy te, 
zwalczane przez oponentów, 
doprowadziły do rozruchów w 
lipcu br. Jeden z członków, 
Ben Corum, lat 52, z lokalu 
6212 31-go Dystryktu został 
trafiony strzałami, oddanymi 
przez “trzech osobników w 
cowboyskich kapeluszach” 
przed zakładami Hughes Tool 
Co., w Houston, Texas. Inny 
członek organizacji “Steel­
workers Fight Back, Jack 
Russel, także z Dystr. 31, lokal 
1053 twierdzi, że napadł i po­
bił go w Texasie D. L. Jones, 
z Dystr. 37. Inni członkowie 
organizacji mówią, że otrzy­
mują pogróżki, a nawet gro­
żono im śmiercią za rozdawa­
nie ulotek, popierających Sa­
dłowskiego. Sadłowski wysto­
sował protest do Sekretarza 
Dept. Pracy, Williama Usery, 
w którym pisał, że pewne oso­
by w Unii nie cofają się przed 
żadnymi krokami, by zapobiec

natychmiast wezwał policję. 
'Funkcjonariusz Henry A. 

Pierzchalski twierdzi, iż Mrs. 
Truitt leżała w kałuży krwi 
na podłodze w sypialni. Po 
przewiezieniu jej do Provi­
dent Hospital lekarze orzekli 
zgon. Mieszkanie ofiary było 
w kompletnym nieładzie. Mor­
derca, najwyraźniej szukając 
pieniędzy i wartościowych 
przedmiotów, powyciągał 
wszystkie szuflady, wyrzuca­
jąc ich zawartość na podłogę. 
Na ciele ofiary nie stwierdzo­
no żadnych śladów od ude­
rzeń. Kobieta ważyła tylko 
85 funtów. Pomimo rozrzuco­
nych przedmiotów nie stwier­
dzono wyraźnych śladów 
walki.

Prowadząca śledztwo poli­
cja twierdzi, iż nie posiada na 
razie żadnych poszlak odnoś­
nie popełnionego morderstwa, 
aczkolwiek oczywistym moty­
wem był rabunek. W miesz­
kaniu nie znaleziono narzę­
dzia zbrodni. Pierzchalski 
twierdzi, że aczkolwiek miesz­
kanie posiada system alarmo­
wy, nie wiadomo czy alarm 
włączył się ^&y też nie w cza­
sie napadu. Nikt z sąsiadów, 
dotychczas przesłuchanych 
przez policję, nie słyszał nic 
podejrzanego, ani też nie wi­
dział w pobliżu obcych osob­
ników. Zbrodnię odkryto w 
czwartek rano. Dochodzenie 

i prowadzi posterunek Went- 
I worth.

czasie konferencji prasowej, 
że dwóch więźniów zostało os­
karżonych o ucieczkę z wię­
zienia.

Hector Escobar, lat 39, stra­
żnik więzienny, został oskar­
żony o udzielanie więźniom 
pomocy w ucieczce. — Carey 
stwierdził, że Escobar pomógł 
uciec trzem więźniom 6go ma­
ja, otwierając bramę pomię­
dzy więzieniem a biurami ad- 
ministracy j nymi.

Dwóch, ze zbiegłych więź­
niów zostało ponownie uję­
tych. Zapytany czy Escobar 
przyjął łapówkę, Carey odpo­
wiedział, że wierzy, że straż­
nik przyjął pieniądze.

Była pracownica biurowa w 
więzieniu Paulete Eason, lat 
33, zamieszkała pnr. 5558 W. 
Congress, została oskarżona o 
kradzież $140 z funduszu zało­
żonego dla więźniów. Więź­
niowie mogą zdeponować wła­
sne fundusze na koncie i ko­
rzystać z nich w czasie pobytu 
w więzieniu. Eason została 
zwolniona z pracy w lutym.

Pięciu obecnych lub byłych 
więźniów zostało oskarżonych 
o napady seksualne na współ­
więźniów.

Linda Burton, lat 22, i Bru­
ce Barney, lat 26, zostali po­
stawieni w stan oskarżenia za 
ucieczkę z więzienia.

Burton, której również gro­
zi oskarżenie o kradzież samo­
chodu, 8-go czerwca zbiegła ze 
szpitala powiatowego gdzie 
przebywała z powodu obrażeń 
odniesionych w czasie wypad­
ku samochodowego. Barney 
oczekuje na rozprawę w zwią­
zku z posiadaniem narkoty­
ków.

Carey oświadczył, że szereg 
strażników więziennych jest 
również objętych dochodze­
niami ławy przysięgłych. Za­
znaczył, że dyrektor więzien­
nictwa w powiecie Cook Win­
ston E. Moore współpracuje z 
ławą przysięgłych.

Federalne władze drogowe 
zatwierdziły dotację w wyso­
kości $9 milionów dla miasta 
Chicago na budowę promena­
dy na ulicy State. Zgodnie z 
planami ruch kołowy na od­
cinku od Wacker Drive do 
Congress Street będzie ogra­
niczony do autobusów miej­
skich. Cała inwestycja ma ko­
sztować $12 milionów. Koszty 
w 75% zostaną pokryte przez 
Federal Highway Administra­
tion oraz Urban Mass Trans­
portation Administration.

J.W. Miller, rejonowy ad­
ministrator Federal Highway 
Administration oświadczył, że 
termin rozpoczęcia prac zale­
ży obecnie już od miasta. — 
Wszelkie przeszkody ze stro­
ny federalnej zostały usunię­
te.

W początkowej fazie plano­
wania EPA (Environmental 
Protection Agency) zgłosiła 
obiekcje, ponieważ obawiano 
się nieproporcjonalnego wzro­
stu ruchu na ulicach równole­
głych do State. Zakładano roz­
poczęcie inwestycji w grud­
niu 1974 roku. Z uwagi na pe­
tycję EPA, fundusze federal­
ne zostały czasowo wstrzyma­
ne. W planach poczyniono od­
powiednie zmiany, eliminując 
parkowanie na równoległych 
ulicach oraz zakładając użycie 
specjalnych pasów wyłącznie 
dla ruchu autobusowego i o-

Osobnik podejrzany o zbroj­
ny rabunek, ścigany w środę 
przez 40 policjantów, skoczył 
do laguny w Lincoln Parku, 
podczas rozpaczliwej próby u- 
cieczki. Policjanci którzy ści­
gali jego i drugiego mężczyz­
nę uciekających samochodem, 
wzdłuż Lake Shore Drive mó­
wią, że początkowo wybieg 
bandyity udał się, gdyż nie mo­
gli go dostrzec, ale wkrótce 
zobaczyli zanurzonego po szy­
ję w wodzie i trzymającego 
się krzaku przy wybrzeżu. Pa­
trolowy John Smith, jeden z 
policjantów, którzy areszto­
wali 20-letniego Roberta Byr­
da, zam. 930 N. Homan mówi, 
że Byrd mógł wrzucić broń do 
laguny. Wezwano nurków z 
Dept. Policji, którzy przeszu­
kują lagunę. Ofiara rabunku 
rozpoznała Byrda, ale nie po­
stawiono go natychmiast w 
stan oskarżenia. Drugi podej­
rzany osobnik uciekł samocho­
dem.

Obrabowany, Erie Martin, 
lat 21, zam. 5920 N. Kenmore

Sadłowski Protestuje Przeciw 
Napadom Na Jego Zwolenników

Dyrektor Dystr. 31 Poważnym Kandydatem 
Na Urząd Prezesa USW

John Hanly, przewodniczą­
cy Rady Komisarzy Wybor­
czych oświadczył w środę, że 
gdyby zwolnił republikań­
skich sędziów wyborczych, 
którzy głosowali w prawybo­
rach Partii Demokratycznej, 
lub nie głosowali w żadnych 
prawyborach, 30 procent u- 
rzędów sędziów pozostałoby 
nieobsadzonych.

W dniu 18 sierpnia Hanly i 
Howard Medley, dwaj demo­
kraci w Radzie Komisarzy, 
głosowali za unieważnieniem 
istniejącego od wielu lat za­
rządzenia, na mocy którego 
sędziowie wyborczy mają być 
zwolnieni za głosowanie w 
prawyborach partii opozycyj­
nej, Połowa 3,086 precynk- 
tów, znajdujących się w ju­
rysdykcji Hanly, ma po trzech 
sędziów republikańskich i 
dwóch demokratycznych. Dru­
ga połowa natomiast 3 do 2, 
stanowią demokraci. Hanly 
powiedział na konferencji pra­
sowej, że republikanie nie 
mogą wypełnić około 1,500 ze 
swych 7,700 urzędów sędziów 
wyborczych w wyborach kra­
jowych jakie się odbędą 2 li­
stopada, a jeżeli on miałby 
zwolnić 'tych którzy głosowali 
na demokratów lub wogóle

Podpalano 
Pusty Budynek

Pożar półtora-piętrowego 
budynku pnr. 1944 N. Albany 
spowodował poważne szkody. 
Budynek murowany, miesz­
czący się na placu za więk­
szym domem, był miejscem 
zbiórki okolicznej młodzieży, 
gdyż oddawna nikt w domu 
tym nie mieszkał. Władze po­
dejrzewają podpalenie.

grube wieczne pióro, zdolny 
do oddania jednego strzału z 
pociskiem kalibru 22 mm. No­
szenie takiego instrumentu 
jest prawnie zabronione. Ła­
wa przysięgłych wszczęła te­
raz dochodzenie w celu usta­
lenia czy inni policjanci nie 
wzięli udział w zatuszowaniu 
prawdy o zajściu.

Rochford oznajmił, iż zażąda 
od oskarżonego sierżanta 
zwrotu medalu, który otrzy­
mał jako paitrolowy ranny na 
służbie. Ponadto, twierdzi su­
perintendent, ustalono, że 
Scanlon zachowywał się nie­
zgodnie z kodeksem Departa­
mentu Policji i w sposób ubli­
żający mundurowi funkcjona­
riusza. Bliższych szczegółów 
odnośnie tych zarzutów nie 
podano.

Prokuratura powiatowa 
'twierdzi, iż hipoteza tzw. “pen 
gun” ma solidne uzasadnienie 
w materiale dowodowym do­
tyczącym zajścia. Czterech 
prokuratorów, w świetle no- 

Strajki Opóźniły Rozpoczęcie Roku 
Szkolnego Dla Tysięcy Uczniów

Żąda $2.3 Min. 
Odszkodowania

Adwokat chicagoski wniósł 
pozew w środę, oskarżając za­
rząd kolei Milwaukee Road o 
$2.3 min., za spowodowanie 
tragicznego wypadku, w któ­
rym zginął jego 15-letni syn, 
przejeżdżający rowerem przez 
tor kolejowy. William Mad­
dux, Jr., zam. 6824 N. Jean, 
został zabity 8 sierpnia 1975 
roku, w Niles, w drodze do 
klubu golfowego w Evanston. 
W pozwie oskarża się motor­
niczego, 40-letniego Frederic­
ks Dozier z McHenry i zarząd 
kolei o niedbalstwo i zezwo­
lenie na nadmierną szybkość. 
Raporty policji wykazały, że 
w chwili wypadku pociąg je­
chał z szybkością 70 mil na 
godzinę.

Maddux i jego żona mają 
jeszcze dwóch synów i dwie 
córki. Maddux jest dyrekto­
rem Boys Town, Neb., gdzie | 
poprzednio mieszkał. 

nie głosowali 16 marca, stwo­
rzy to o 851 więcej wakansów 
sędziów republikańskich.

Harold Tyrrell przewodni­
czący Partii Republikańskiej 
na powiat Cook wzniósł we 
wtorek zażalenie do Stanowej 
Rady Wyborczej, oświadcza­
jąc, że sędziowie jednej par­
tii politycznej nie powinni 
głosować na kandydatów in­
nej partii. Dotyczy to — po­
wiedział Tyrrell 13 sędziów 
w mieście. Tyrrell powiedział, 
że zwolnienie tych sędziów nie 
będzie żadnym obciążeniem 
dla Handly. Handly mówi, że 
większość kwestionowanych 
sędziów została mu polecona 
przez Project LEAP, organi­
zację pilnującą uczciwości wy­
borów. Sędziów tych zatwier­
dził także Centralny Komitet 
Powiatowy Partii Republikań­
skiej.

Po oświadczeniach Hanly i 
Tyrella zabrał głos Thomas 
R o e s e r, przewodniczący 
LEAP, który powiedział, że 
Partia Demokratyczna nie 
chce współpracować z jego 
grupą, by zapewnić uczciwe 
wybory. Zdaniem Roesera, 
Partia Republikańska ma ra­
cje, gdy wymaga by sędzio­
wie republikańscy głosowali 
na kandydatów swej partii.

Nieuczciwemu Policjantowi Grozi 
Utrata Pracy i Proces Sądowy

Strajki nauczycieli w kilku 
dystryktach stanowych opóź­
niły rozpoczęcie roku szkolne­
go dla tysięcy uczniów.

W Springfield, 950 z ogólnej 
liczby 1,000 nauczycieli rozpo­
częło strajk w środę z powo­
du pensji, wielkości klas i 
świadczeń w pracy. Jednak 
dyrektor szkół Richard Klahn 
stwierdził, że około 90 procent 
z 19,500 uczniów w dystrykcie 
szkolnym stawiło się w kla­
sach.

Jest to pierwszy strajk nau­
czycieli w historii miasta.

W czwartek wyznaczono 
przesłuchanie dotyczące skar­
gi wniesionej na drogę sądo­
wą przez dystrykt szkolny 
przeciw unii nauczycielskiej 
w nadziei zmuszenia nauczy­
cieli do powrotu do pracy.

W ubiegłą niedzielę przer­
wano pertraktacje dotyczące 
nowego trzyletniego kontrak­
tu. Nauczyciele zażądali pod­
stawowej pensji rocznej w 
wysokości $11,000, ale komisja również w czwartym dniu i 
szkolna ©świadczyła, że nie około 1,400 uczniów opuściło 
stać ją na więcej jak $8,700 z ’ szkołę.

przeprowadzeniu przez niego 
reform i prześladują tych 
członków Unii, którzy nama­
wiają Sadłowskiego by ubie­
gał się o urząd krajowego pre­
zesa. FBI prowadzi dochodze­
nia w sprawie wspomnianych 
powyżej napadów, które są 
wykroczeniem przeciw pra­
wom federalnym (Sekcja 610 
LandrumXjriffin Act).

Dystrykt 31 USW, obejmu­
jący Illinois i Indianę, ma o- 
becnie wystawić 6-ciu kandy­
datów na dyrektora. Dystrykt 
posiada 295 oddziałów i 140,000 
członków. Nominacje muszą 
być indorsowane przez co naj­
mniej 18 oddziałów (lokali) w 
listopadzie tego roku. Wybory 
odbędą się w lutym.

Sadłowski nie może kandy­
dować na oba urzędy: prezesa 
Unii i dyrektora dystryktu, a 
w wypadku przegranej jego 
kariera w USW będzie skoń­
czona. Jeżeli pozostanie na 
stanowisku dyrektora dy­
stryktu, może wówczas przy­
gotowywać się do kampanii 
i kandydatury na najwyższe 
stanowisko w 1981 roku.

Przywódcy unii, której 
główna kwatera mieści się w 
Pittsburgu, patrzą na dystrykt 
31 krytycznym okiem, gdyż 
członkowie w nim zrzeszeni 
coraz bardziej wyłamują się 
spod kontroli Pittsburga i — 
jak pisze La Velle — zwykły 
pracownik, członek tego dy­
stryktu ma coraz więcej do 
powiedzenia, co w dużej mie­
rze zawdzięcza Sadłowskie- 
mu.

Hanley Wyjaśnia Powody 
Unieważnienia Przepisów

Obowiązujących Sędziów Wyborczych 
w Chicago

40 Policjantów Brało Udział 
w Pościgu Za Złodziejem 
Uciekający Skoczył Do Laguny 

w Lincoln Parku

Przyznano Fundusze Na Budowę 
Promenady Na Ulicy State

Swoje Prognozy Na Rok 2000
Przewiduje 9 Mil. Ludzi w Rejonie

Komisja Planowania w Pół-, sumpcję wody w danym

Kandydaci 
Na Milionerów

'■«mieszkańców Illi­
nois wygrało Derby w ciąg­
nieniu loterii stanowej. Wy­
grana, po $5,000, kwalifikuje 
każdego z sześciu do udziału 
w losowaniu miliona, w dniu 
4 września. 5 wygrywających 
biletów nabyto w Chicago, 
jeden w Rockford. Zarząd lo­
terii nie podaje numerów, u- 
mieszczono natomiast napisy 
w sklepach które sprzedały 
te wygrywające numery. Za­
kwalifikowani powinni zare­
jestrować się do wtorku, 3Igo 
sierpnia, aby wziąć udział w 
“millionaire drawing”.

Superintendent miejskiej 
policji James Rochford oznaj­
mił, iż podjął odpowiednie 
kroki, aby dyscyplinarnie 
zwolnić sierżanta Richarda 
Scanlona, lat 44, który spowo­
dował, że niewinny obywatel 
spędził rok w więzieniu.

Scanlon, zatrudniony w De­
partamencie Policji od 15 lat, 
został tymczasem zawieszony 
w obowiązkach służbowych 
na 30 dni bez wynagrodzenia. 
Tylko Rada Policji, po rozpa­
trzeniu zarzutów przedstawio­
nych przez superintendenta, 
ma prawo zwolnić policjanta 
z pracy.

Scanlon został postrzelony 
2 sierpnia ub. roku w czasie 
szamotaniny z dwoma osobni­
kami. Na podstawie zeznań 
sierżanta Scanlona, niejaki 
James Dixon, lat 23, został o- 
skarżony o zranienie go i w 
konsekwencji osadzony w wię­
zieniu, gdzie spędził 362 dni. 
Dixon zostah niedawno zwol­
niony, kiedy władze otrzyma­
ły informację, że Scanlon sam wych informacji, zbadało ma- 
postrzelił się ponieważ miał teriał dowodowy i zatwierdzi- 
w kieszeni tzw. “pen gun”, in- ło akt oskarżenia przeciwko 
strument wyglądający jak Scanlonowi.

Komisja Planowania w Pół-1 sumpcję wody w danym śro- 
nocnowschodnim Rejonie II- dowisku w latach 1980, 1985, 
linois ('NIPC) przewiduje, że 1990, 2000 i 2010. 
z końcem naszego stulecia lud­
ność w sześciopowiatowym re­
jonie wyniesie niecałe 9 mi­
lionów. W 1970 rejon zamiesz­
kiwało blisko 7 milionów lu­
dzi.

Nowe obliczenia nie są zu­
pełnie zgodne z przewidywa­
niami z 1974 i?, kiedy podano, 
że w r.. 2000 ludność w rejo­
nie. wyniesie 9,164,000. Obec­
nie przewiduje się, że w r. 
2000 rejon będzie zamieszki­
wać 8,925,400.

Ludność w powiecie Cook 
(łącznie z Chicago) ma wy­
nieść 6,011,100 w porównaniu 
z 5,493.900 w r. 1970.

Komisja również zatwier­
dziła szczegółowy raport opra­
cowany dla Stanowego Wy­
działu Zasobów Wody 
(IDWR), który zostanie przed­
stawiony w czasie przesłu­
chań dotyczących podziału 
wody z Jeziora Michigan.

Raport przepowiada ludność 
w poszczególnych środowis­
kach rejonu jak również kon-

8-ma Ofiara 
Oszustwa

Ósma z kolei naiwna kobie­
ta w Indiana usłuchała złośli­
wego osobnika, który w roz­
mowie telefonicznej przeko­
nał ją, że powinna natych­
miast obciąć a raczej zgolić 
włosy. Osobnik podaje się za 
lekarza miejscowego szpitala, 
mówi każdej, że mąż jej znaj­
duje się w szpitalu, ciężko 
chory, — gdyż znaleziono w 
jego włosach śmiertelne paso­
żyty i lekarz przyśle kogoś ze 
szpitala by zabrał próbkę jej 
włosów.

Ostatnia ofiara, z Dyer, Ind., 
usłuchała tak samo jak jej po­
przedniczki, obcięła włosy, — 
zgoliła głowę do skóry i cze­
kała na “posłańca ze szpitala”. 
Gdy nie przyszedł, powiado­
miła policję. Detektyw z Mer­
rillville, Roger Carroll mówi, 
że pomysłowy oszust od stycz­
nia br., namówił 8 kobiet na 
tego rodzaju zabieg. Wszyst­
kie muszą paradować z łysiną 
lub w perukach. 

Z Powitania Delegacji Episkopatu Polski 
w Szpitalu Nazaretanek

Siedmiu Oskarżonych w 
Dochodzeniach Ławy Przysięgłych

Kobieta Padła Ofiarą Mordercy 
We Własnym Mieszkaniu 

Motywem Zbrodni Był Rabunek, 
Twierdzi Policja

Przełożona Prowincji Sióstr Nazaretanek Maria Aleksandra, C.S.F.N. (po prawej) — 
wita przewodniczącego Delegacji Episkbpatu Karola Kardynała Wojtyłę, metropolitę 
krakowskiego.

Od lewej: Karol Kardynał Wojtyła, arcy biskup Krakowa, mayor Richard J. Daley,' 
Jan Kardynał Cody, arcybiskup Chicago. G. Skwarek

*


